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PORZĄDKOWANIE GOSPODARKI MATERIAŁOWEJ W PRZEMYŚLE
MASZYNOWYM

Przewodniczący K C  PZPR, tow. B ie ru t, w  re fe
racie wygłoszonym  na IX  P lenum  K o m ite tu  Cen
tra lnego PZPR z naciskiem  podkreś lił, że szybsze 
podniesienie stopy życiow ej trzeba w yw a lczyć i  w y 
pracować oraz, że głęboko m y liłb y  się ten, k to  są- 
dz iłby, że nastąpi ono autom atycznie.

U chw a ły  IX  P lenum  w skazują nam  równocześnie 
konkre tną  drogę i  ś rodk i do osiągnięcia tego celu. 
Uroga prow adzi m. in . poprzez m ob ilizac ję  rezerw  
tkw iących  w  naszej gospodarce.

Na tak ie  rezerw y w skazuje teza 64, mówiąca o 
konieczności l ik w id a c ji nadm iernych  rem anentów  
w P rodukc ji i  w  obrocie tow arow ym  dla osiągnięcia, 
przez przyśpieszenie obiegu środków  obrotowych, 
znacznego zm niejszenia udz ia łu  nakładów  na p rz y 
rost środków  obro tow ych w  w ydatkach  finansow ych 
Państwa.

W  zw iązku z ty m  należy podkreślić ro lę  i zadania 
aparatu Kredytowego naszego B anku na odcinku 
up łynn ian ia  ponadnorm atyw nych, gospodarczo n ie 
uzasadnionych zapasów m ateria łow ych.

 ̂ agadnienie l ik w id a c ji nadm iernych  rem anen- • 
tow  m ate ria łow ych  n ie  jes t zagadnieniem  nowym , 

y  o ono staw iane przez P a rtię  ju ż  n ie jednokro tn ie . 
Dlaczego P a rtia  w raca stale do tego problem u? 

Dlatego, że sprawa w a lk i z is tn ien iem  i  tw orzen iem  
si<? ponadnorm atyw nych zapasów m ate ria łow ych  
należy do na jpow ażnie jszych zagadnień gospodar
czych naszego k ra ju . Od w łaśc iw e j bow iem  organ i
zacji te j w a lk i, od stopnia m o b iliza c ji i  w ykorzys ta 
nia rezerw  w ew nętrznych, zależy bezpośrednio tem - 
po rozw o ju  naszej gospodarki, tempo w ykonania  
w ie lk ich , h is torycznych p lanów  budow n ic tw a socja- 
rstycznego. Gospodarczo nieuzasadnione zapasy 

pochłan ia ją  stracone dla naszej gospodarki poważne 
Uosci s iły  roboczej, surowców  i m a te ria łów  oraz —  w  
części potrzebnej d la ich  w y tw orzen ia  —- powodują 
zupełnie zbędne obciążenie m ocy p rodukcy jne j na
szego przem ysłu.

W  tym  św ie tle  w a lka  z nadm ie rnym i rem anen
tam i m a te ria łow ym i, w a lka  z tw orzen iem  się i  nara
staniem  gospodarczo nieuzasadnionych zapasów na- 
ezy  do naszych podstawowych obowiązków.

Jakie  są przyczyny, że na ty m  odcinku —  jednym  
2 na jtrudn ie jszych  w  naszej pracy —  nie możemy 
się otychezas, poza n ie licznym i w y ją tka m i, po
szczycić pow ażnie jszym i osiągnięciam i. Przedsię- 

lo rstw a n ie  rozum ia ły  ścisłego pow iązania zagad
n ien ia  nadm iernych  zapasów z in n y m i zagadnienia- 
ra i ekonom ik i przem ysłu, tra k tu ją c  je  jako  zjaw isko 
oce iw ane od innych  z jaw isk. N ie  w id z ia ły  ja k  to za- 
ga menie rzu tu je  na inne zagadnienia ekonomiczne 

na odw rót. D latego Bank b y ł odosobniony w  swej 
walce o obniżenie zapasów, a stosowane przez nas 
m etody pracy b y ły  m ało skuteczne.

Obecnie, w  św ie tle  zadań, ja k ie  nam staw ia IX  
P lenum , należy zrew idować nasz dotychczasowy

s ty l p racy i  zastosować inne, bardzie j skuteczne me
tody.

Takie  nowe m etody zaczęto ju ż  stosować w  prze
m yśle m aszynowym , gdzie dz ięk i ścisłej w spó łpra
cy Resortu z Bankiem , został stw orzony konsekw ent
n ie  przem yślany system oddzia ływ ania  na przedsię
b iorstwa, k tó ry  daje pozytyw ne  rezu lta ty . B iorąc 
pod uwagę, że system ten m óg łby  być z powodze
n iem  zastosowany i  w  innych  przem ysłach i  w  ten 
sposób p rzyczyn ić  się do rea lizac ji wskazań IX  P le
num  w  om aw ianym  zakresie, p rzedstaw im y po k ró t- 
ce jego genezę i  zasady funkcjonow an ia .

Przedsiębiorstwa przem ysłu  maszynowego zosta
ły  p rzy ję te  pod kon tro lę  N BP w  paźdz ie rn iku  1947 
r.. i od te j da ty  Bank pode jm ow ał szereg in te rw e n 
c ji zm ierza jących do uporządkowania gospodarki 
m ate ria łow e j w  przem yśle m aszynowym " In te r 
wencje te m ia ły  jednakże charakte r doraźnych akc ji 
i  dlatego w ystąp ien ia  Banku n ie  p rzynos iły  oczeki
wanych rezu lta tów . Również Resort do po łow y 
1953 r. n ie  p o tra f ił zastosować ta k ich  środków, k tó 
re doprow adziłyby do z likw idow an ia  nadm iernych  
i zbędnych zapasów m ate ria łow ych  i  skutecznie za
pob iega łyby tw o rzen iu  się now ych nadm iarów .

W  te j sy tu a c ji następował n iepoko jący wzrost 
ponadnorm atyw nych zapasów m ateria łow ych, k tó 
rych  stan przekraczał n ie jednokro tn ie  no rm a tyw  
d la  zapasów m ateria łow ych. Trzeba jeszcze podkreś
lić , że ani przem ysł (przedsiębiorstwa, centra lne za
rządy, resort) ani Bank n ie  zdobył rozeznania w 
zapasach m ateria łow ych. O ddzia ły  k re d y to w a ły  w  
zasadzie całość ponadnorm atyw nych zapasów, ogra
niczając się do wyłączeń części zapasowych maszyn 
i urządzeń oraz p rzedm iotów  n ie trw a łych . Do w y 
ją tk ó w  na leża ły p rzypadki, k ie d y  oddzia ły  dokony
w a ły  w yłączeń ze w zględu na okres kredytow an ia  
zapasów ponadnorm atyw nych, m im o iż  w  magazy
nach przedsięb iorstw  przem ysłu  maszynowego za
lega ły  od la t nadm ierne zapasy. W  n iek tó rych  
przedsiębiorstwach rażąco w ystępow ało z jaw isko 
n iepraw id łow ego pokryc ia  zapasów m ateria łow ych, 
gdyż funduszem w łasnym  —  w  granicach norm a
ty w u  —  finansowano zapasy zbędne, n ie  w ykazu
jące ruchu, a k redy tem  bankow ym  finansowano po
zostałe zapasv m ateria łow e. Pogłębianiu się n iepra
w id łow ości na om aw ianym  odcinku sp rzy ja ł b rak 
w spółpracy p ionu  technicznego z pionem  finanso
w ym  w  przedsiębiorstwach oraz słaba opera tyw 
ność cen tra lnych  zarządów.

Przełom  w  ustosunkowaniu się Resortu i  Banku 
do zagadnień zw iązanych z gospodarką m ateria łow ą 
w  przedsiębiorstwach przem ysłu maszynowego na
s tąp ił w  po łow ie  1953 r., k ie d y  M in is te r P rzem ysłu 
Maszynowego w yd a ł zarządzenie N r  103, w  k tó rym  
zobowiązał d y rek to rów  poszczególnych cen tra lnych  
zarządów i p rzedsięb io rstw  do niezwłocznego zasto



sowania środków  zm ierza jących do uporządkowania 
gospodarki m a te ria łow e j. W ykonanie  tego ' zarzą
dzenia w ym agało  naw iązania ścisłej w spó łpracy 
przem ysłu  z Bankiem . D epartam ent F inansow y i 
C en tra lny  Zarząd Zaopatrzenia M .P. Maszynowego, 
w spóln ie z D epartam entem  K re d y tó w  P rzem ysłu 
p rzys tą p iły  do p racy  nad stworzeniem  systemu od
dz ia ływ an ia  na przedsiębiorstwa w  k ie ru n ku  po
rządkow ania gospodarki m a te ria łow e j i  k o n tro li 
przebiegu te j akc ji. P rzy  te j p racy wzięto pod uwagę 
ak tua lną  sytuację  na odcinku gospodarki m a te ria 
łow ej w  przem yślę m aszynowym , a szczególnie nar 
stępujące z jaw iska:

a) b rak  rozeznania w  ponadnorm atyw nych zapa
sach p rz y  równoczesnym  w ystępow an iu  po
w ażnych nadm iarów  w  magazynach,

b) n iew łaściw e ustosunkowanie się p ionu tech
nicznego do a kc ji u p łynn ia n ia  rem anentów,

c) niedostateczna kon tro la  zam ówień (nie anu lo 
w anie  zam ówień zbędnych, lokow an ie  zamó
w ień  na m a te ria ły , m im o posiadania w ys ta r
czającej ilośc i danego asortym entu  na składzie 
itp .),

d) b rak  sankc ji za n iep raw id łow ą  gospodarkę zao
patrzeniową.

Po przeanalizow aniu sy tuac ji na om aw ianym  od
c inku  postanow iono opracować d ługo fa low y p lan 
oddzia ływ ania  na przedsiębiorstwa, p rzy  założeniu, 
że m etody stosowane przez Resort i  przez B ank będą 
u lega ły  zm ianie w  zależności od przebiegu a kc ji po
rządkow ania gospodarki m a te ria łow e j. Jednocześnie 
p rzy ję to  następujące zasady w spó łp racy Resortu z 
Bankiem :

a) Resort bieżąco in fo rm u je  C entra lę  B anku o 
w ydanych  zarządzeniach w  spraw ie  porządkowania 
gospodarki m a te ria łow e j;

b) B ank konsu ltu je  się z Resortem  w  sprawach do
tyczących p o lity k i k redy tow an ia  ponadnorm atyw 
nych stanów zapasów m ate ria łow ych .

c) Resort in fo rm u je  centra lne zarządy o obow ią
zu jących zasadach k redy tow an ia  ponadnorm atyw 
nych stanów zapasów m ate ria łow ych ;

d) Bank bieżąco pow iadam ia Resort o stw ierdzo
nych n iepraw id łow ościach w  gospodarce m ate ria ło 
w e j, a szczególnie o n iew ykonyw a n iu  założeń p la 
nów  rozładowania;

e) Resort stosuje sankcje (g łów nie  w  fo rm ie  ob
niżenia p re m ii) w  oparciu o in fo rm ac je  uzyskane z 
Banku i  pow iadam ia o tym  C entra lę  Banku;

f) przedsiębiorstwa sporządzają kw a rta ln e  p lany  
rozładowania rem anentów  w ed ług  w zorów  usta lo
nych przez Resort i  p rzesyła ją  je  do zatw ierdzenia 
jednostce nadrzędnej; centralne^ zarządy przem ysłu 
za tw ie rdza ją  kw a rta ln e  p lany  rozładowania dla 
nadzorowanych przedsięb io rstw  po uprzedn im  za
akceptow aniu zbiorczych (branżowych) p lanów  roz
ładowania przez C en tra lny  Zarząd Zaopatrzenia i 
Departam ent F inansow y M.P. Maszynowego; Cen
tra la  B anku o trzym u je  z Resortu zatw ierdzone zb io r
cze (branżowe) p lany  rozładowania, a przedsiębior
stwa składają w  usta lonych te rm inach  zatw ierdzone 
p la n y  rozładowania w  terenowo w łaśc iw ych  oddzia
łach NBP;

g) D epartam ent F inansowy, C en tra lny  Zarząd 
Zaopatrzenia M.P. Maszynowego i  Departam ent 
K re d y tó w  P rzem ysłu  odbyw ają  periodycznie nara
dy robocze, podczas k tó rych  dokonu je się podsumo
w ania w y n ik ó w  a kc ji porządkowania gospodarki

m ate ria łow e j i  usta la się —  w  m ia rę  po trzeby — 
nowe m etody k o n tro li gospodarki m a te ria łow e j 
przedsięb io rstw  przem ysłu  maszynowego, ja k  ró w 
nież nowe środk i oddzia ływ ania  przez Resort w  k ie 
ru n ku  lepszego zm obilizow ania  przedsięb iorstw  na 
om aw ianym  odcinku.

Na p ierw szym  etapie procesu porządkowania gos
poda rk i m a te ria łow e j, do którego należy zaliczvć 
ostatnie miesiące I I I  k w a rta łu  1953 r., g łów ny  na
cisk położono na zgłaszanie nadm iernych  zapasów 
cło up łynn ien ia . A p a ra t k o n tro ln y  B anku badał prze
bieg w ykonan ia  p lanu  rozładowania i  w y łącza ł spod 
kredytow an ia  n ie  zgłoszone w  te rm in ie  zapasy.

Chodziło przed w szystk im  o sk łon ien ie  przedsię
b io rs tw  do zdobycia rozeznania w  ponadnorm atyw 
nych zapasach i  o w a lkę  z chóm ikarstw em  pionu 
technicznego przedsiębiorstw . .

A b y  stw orzyć korzystne w a ru n k i w  początkowym  
okresie porządkow ania gospodarki m a te ria łow e j —  
Zarząd Banku w y ra z ił zgodę na:

a) k redytow an ie  ponadnorm atyw nych zapasów 
przedm iotów  n ie trw a łych ,

b) kredytow an ie  ponadnorm atyw nych zapasów 
m a te ria łow ych  bez względu na dotychczasowy okres 
ich k redytow an ia , z zachowaniem pozostałych prze
pisów  I.S. Dz. V I.

Równocześnie zarządzono przeprowadzenie szere
gu inspekc ji w  przedsiębiorstwach przem ysłu  m a
szynowego z zakresu gospodarki m a te ria łow e j g łów 
n ie  w  celu:

a) zdobycia rozeznania w  ponadnorm atyw nych 
zapasach,

b) zbadania przebiegu w ykonyw an ia  p lanów  roz
ładowania,

c) zorientow an ia  się w  organ izacji k o n tro li re a li
zacji p lanu  zaopatrzenia,

d) usta lenia n iep raw id łow ości na odcinku  maga
zynow ania zapasów.

Jakie  b y ły  re zu lta ty  pierwszego etapu? Przedsię
b iorstwa, ja k k o lw ie k  n iechętn ie, ty m  n iem n ie j do
ko n yw a ły  zgłoszeń m a te ria łów  do up łynn ien ia , co 
jednakże n ie  spowodowało obniżenia stanów zapa
sów, gdyż równocześnie na rasta ły  nowe nadm ierne 
zapasy m ateria łow e. Jak już  wspomniano, przedsię
b iorstw a n ie  b y ły  dokładn ie zorientowane co do 
przydatności i  ilośc i posiadanych zapasów w  po
szczególnych grupach branżow ych i  n ie zorganizo
w a ły  dobrej k o n tro li zamówień.

Dostarczony przez oddzia ły  w  sprawozdaniach 
po inspekcyjnych m a te ria ł in fo rm a c y jn y  w skazyw ał 
na duże nasilenie n iepraw id łow ości na om aw ianym  
odcinku. W y n ik i przeprowadzonych inspekc ji sk ło 
n i ły  C entra lę  B anku do w ystąp ien ia  do M in is te r
stwa P rzem ysłu  Maszynowego z w n iosk iem  o zao
strzenie rygo rów  p rzy  porządkow aniu gospodarki 
m a te ria łow e j.

Doświadczenia poczynione w  I I I  kw a rta le  1953 r. 
u m o ż liw iły  pogłębienie k o n tro li porządkowania gos
poda rk i m a te ria łow e j w  przedsiębiorstwach prze
m ys łu  maszynowego w  IV  kw a rta le  1953 r.

W y s iłk i Resortu i  Banku szły w  ty m  k ie ru n ku , aby 
stw orzyć ta k i system ko n tro li, k tó ry  zapew niłby 
u trzym an ie  się stanu zapasów w  wyznaczonych 
przez centra lne zarządy p rzem ysłu  górnych g ran i
cach dla^ poszczególnych przedsięb iorstw  w  ramach 
branżowego lim itu  ustalonego przez Resort.

W  tym  celu rozbudowano dotychczasowy w zór 
p lanu rozładowania (patrz za łączniki) i rozszerzono
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odpowiednio kon tro lę  bankową przebiegu porząd
kowania gospodarki m a teria łow e j, polecając oddzia- 
t u ł u ' 0k0nyWaC wyłączeń spod kredytow an ia  z ty -

a) n iew ykonania  p lanu  zgłoszeń do up łynn ien ia ,
b) n ie term inow ego fak tu row an ia  uprzednio zgło

szonych do up łynn ie n ia  rem anentów  (z uw zględn ie
niem  przypadków , o k tó rych  m owa w  § 46 In s tru k 
c ji stanow iącej załącznik do Zarządzenia Przewod
niczącego P K P G  z dnia 2.V.1951 r. w  spraw ie u ja w - 
^  U płynnien ia  * zaP°biegania tw orzen iu  sie 
zbędnych i  nadm iernych rem anentów  m a te ria łów  
zaopatrzeniowych) oraz

c) nadw yżk i stanu w artości zapasów m a te ria ło -
c ponad stan usta lony w  p lan ie  rozładowania

na dany dzień (koniec miesiąca).
W  d rug im  etapie porządkowania gospodarki m a

te ria łow e j w  przedsiębiorstwach przem ysłu maszy
nowego —  do którego należy zaliczyć październ ik  
i listopad 1953 r. —  p rzy ję to  zasadę, że każda zm ia- 
na Planu rozładowania wym aga zatw ierdzenia przez 
jednostkę nadrzędną. O ddzia ły  N BP  n ie  m ia ły  obo
w iązku badania realności założeń p lanu i  p rzv im o - 
w a ły  ustalone w  p lan ie  w artości zapasów m a te ria ło - 
w ych na u ltim o  poszczególnych m iesięcy IV  k w a r
ta łu  za wiążące, ja k k o lw ie k  w  planach tych  w y jśc io 
w y  stan w artości zapasów (na koniec września 1953 
r.) różn ił się od stanu faktycznego (p lany rozłado
wania zatw ierdzono przed sporządzeniem bilansów 
na dzień 30 września 1953 r.).

Poniżej podajem y dwa p rzyk ła d y  k o n tro li zabez
pieczenia k re d y tu  przeznaczonego na finansowanie 
ponadnorm atyw nych zapasów m ate ria łow ych  w  prze
m yśle m aszynowym  p rzy  uw zględn ien iu  zasad obo- 
w iązujących w  ty m  zakresie w  paźdz ie rn iku  i  lis to - 
padzie 1953 r.:
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c) stan ponadnorm atyw ny z ł 6000/m
w  tym :

celowe __
inne zł  6000/m

d) zgłoszono do up łynn ien ia  w  paź
dz ie rn iku  z ł 100/m

e) za fakturow ano zgłoszone uprzednio
do up łynn ie n ia  rem anenty z ł 200/m

f) zużyto do p ro d u kc ji zł  200/m
g) stan zapasów m a te ria łow ych  na

dzień 31.X . z ł 20600/m
h) no rm a tyw  d la  zapasów m ate ria ło 

w ych  na dzień 31.X. zł  15200/m
i) stan ponadnorm atyw ny na dzień

^ • X .  z ł 5400/m
w  tym :

celowe —
inne z ł 5400/m

Wyliczenie wartości nie kwalifikujących się do kre
dytowania

a) W yłączenie spod kredytow an ia  nadw yżk i fa k 
tycznego stanu w artości zapasów m ate ria łow ych  per 
3I  X- ponad p rzew idyw any  stan tych  zapasów w  
p lan ie  rozładowania na ten sam dzień:

stan fa k tyczny  z ł 20600/m
stan p lanow any z ł 18900/m
do w yłączenia z ł 1700/m

W yłączenie spod kredytow an ia  w  wysokości zł 
1700/m obe jm uje  ju ż  n iew ykonanie  p lanu  rozłado
wania w  punkcie  „e “ .

b) W yłączenie spod k redytow an ia  z ty tu łu  n ie 
w ykonania p lanu  na odcinku, zgłoszeń do u łyn n ie - 
nia:

Przykład 1

Plan rozładowania zaw iera następujące założenia:
a) stan zapasów m a te ria łow ych  na

3 0 IX - ’ z ł 20000/m
b) no rm a tyw  dla zapasów m a te ria ło 

w ych  na dzień 30.IX . z ł 15000/m
c) stan ponadnorm atyw ny z ł 5000/m 

w . tym :
celowe —
inne z ł 5000/m

d) zgłoszenia do up łynn ie n ia  w  paź
dz ie rn iku  z ł 1000/rn

e) za faktu row an ie  zgłoszonych uprzed
nio do up łynn ie n ia  rem anentów

f) zużycie w łasne
g) stan zapasów m ateria łow ych na 

dzień 31.X.
b) no rm a tyw  d la  zapasów m ate ria ło 

w ych na dzień 31.X. \
l ) ^ an Ponadnorm atyw ny na dzień 

31.X .
w  tym :

celowe __
inne z ł 3700/m

Wykonanie planu:

z ł 800/m 
z ł 300/m

z ł 18900/m

zł 15200/m

z ł 3700/m

El' 3oPj x ÓW rna te ria ł°w ych  na

b) no rm a tyw  dla zapasów 
wych na dzień 30.IX .

m ateria ło -
z ł 21000/m 

zł 15000/m

zaplanowano zgłoszenia do u p łyn n ie 
n ia  na Zł  1000/m
zgłoszono do up łynn ie n ia  z ł 100/m

do wyłączenia z ł 900/m

Wyliczenie stanu wartości zabezpieczenia:
a) stan ponadnorm atyw ny z ł 5400/m
b) w artości wyłączone spod kredytow an ia :
—  z ty tu t łu  n iew ykonan ia  p la 

nu up łynn ie n ia  (zł 1700/m-(-
z ł 900/m) z ł 2600/m

—  z innych  przyczyn, np. po
nadno rm a tyw ny stan czę
ści zapasowych maszyn i 
urządzeń (zgodnie z I.S. Dz.
V I) z ł 200/m zł 2800/m

c) stan w artości podlegających k re -
dy tow an iu z ł 2600/m

d) stan dostaw n ie fak tu row anych  i
m eprzeterm inow anych zobow ią-
zań fa k tu ro w ych z ł 150/m

e) zabezpieczenie z ł 2450/m

Przykład 2
Założenia p lanu  rozładowania tak ie  same ja k  w
przykładzie  1.
Wykonanie planu:

a) stan zapasów m a te ria łow ych  na
dzień 30.IX . z ł 19000/m

b) no rm a tyw  d la  zapasów n ia te ria ło -
w ych z ł 15000/m
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c) stan ponadnorm atyw ny na dzień
30.IX . z ł 4000/m
w  tym :

celowe —
inne z ł 400Ó/m

d) zgłoszono do up łynn ie n ia  w  paź
dz ie rn iku  z ł 200/m

e) za fakturow ano zgłoszone uprzednio
do up łynn ie n ia  rem anenty z ł 150/m

f) zużyto do p ro d u kc ji z ł —
g) stan zapasów m a te ria łow ych  na

dzień 31.1£. z ł 18850/m
h) no rm a tyw '-d la  zapasów m ate ria ło 

w ych  na dzień 31.X. z ł 15200/m
i) stan ponadnorm atyw ny na dzień

31.X . z ł 3650/m
w  tym :

celowe —
inne z ł 3650/m

Wyliczenie wartości nie kwalifikujących się do kre
dytowania

a) F aktyczny stan w artości zapasów m ate ria ło 
w ych  na u ltim o  miesiąca październ ika ukszta łto 
w a ł się poniżej stanu przew idzianego w  p lan ie  roz
ładowania na ten sam dzień. Jakko lw iek  sytuacja 
ta powstała na skutek zawyżenia stanu w artości za
pasów m ate ria łow ych  per 30.IX.1953 r. w  p lan ie  
rozładowania -— tym  n iem n ie j oddział n ie m ia ł obo- 
w 'ązku  badania p raw id łow ości u łożenia p lanu roz
ładowania zatw ierdzonego przez CZP. B y ło  jednak
że zalecenie, aby oddzia ły w  przypadkach rażących 
odchyleń w  stanach w artości zapasów m a te ria ło 
w ych  per 30.IX.1953 r. (m iędzy planem  a stanem 
faktycznym ) —  in fo rm o w a ły  o swoich stw ierdze
niach zainteresowane centra lne zarządy przem ysłu. 
Ponieważ stan fak tyczny  zapasów m ate ria łow ych  
na dzień 31.X .1953 r. uksz ta łtow a ł się poniżej stanu 
ustalonego na ten sam dzień w  p lan ie  rozładowa
nia —  przeto nie zachodzi potrzeba dokonywania 
wyłączeń z ty tu łu  ew entua lnych przekroczeń p la 
nowanych stanów.

b) W yłączenie spod kredytow an ia  z ty tu łu  n ie 
w ykonan ia  p lanu na odcinku zgłoszeń do u p łynn ie 
nia:

—  zaplanowano zgłoszenie m a
te ria łó w  do up łynn ie n ia  na z ł 1000/m

—  zgłoszono do up łynn ie n ia  z ł 200/m
do w yłączenia . z ł 800/m

c) Oddzia ł s tw ie rdz ił, że przedsiębiorstwo n ie 
term inow o fa k tu ru je  zgłoszone uprzednio rem anen
ty  do up łynn ie n ia  i wyłącza z tego ty tu łu  kw otę  
z ł 650/m (zł 800/m —  zł 150/m).

W  podanym  przez nas p rzyk ładz ie  przedsiębior
stwo n ie  udokum entow ało wobec Banku, że nie 
mogło zafakturow ać zgłoszonych do u p łynn ie n ia  re 
m anentów  z przyczyn  podanych w  § 46 In s tru k c ji 
stanowiącej załącznik do Zarządzenia P rzew odni
czącego P.K.P.G. z dnia 2.V.1951 r. w  spraw ie u ja w 
nienia, u p łynn ia n ia  i  zapobiegania tw orzen iu  się 
zbędnych i nadm iernych  rem anentów  m ate ria łów  
zaopatrzeniowych (M on ito r P o lsk i A-46/51). G dyby 
przedsiębiorstwo udokum entow ało wobec Banku, że 
zachodzą przypadki, o k tó rych  mowa w  § 46 wyżej 
w ym ien ione j in s tru k c ji, to wówczas w yłączenie z 
omawianego ty tu łu  pom niejszonoby o wartość n ie - 
za fakturow anych w  okresie 60-dn iow ym  —  bez w i
ny przedsiębiorstwa —  rem anentów  zgłoszonych do 
up łynn ien ia .

Wyliczenie stanu wartości zabezpieczenia
a) stan ponadnorm atyw ny z ł 3650/m
b) w artości wyłączone spod kredytow an ia :
—  z ty tu łu  n iew ykonania  p la 

nu up łynn ien ia  (zł 800/m +
650/m) z ł 1450/m

—  z innych  przyczyn, np. po
nadno rm a tyw ny stan czę
ści zapasowych maszyn i
urządzeń z ł 100/m z ł 1550/m

c) stan w artości podlegających k re d y 
tow an iu  z ł 2100/m

d) stan dostaw n ie fak tu row anych  i
n ieprze te rm inow anych zobowiązań 
fa k tu ro w ych  z ł 150/m

e) zabezpieczenie z ł 1950/m
Elastyczne trak tow an ie  p lanów  rozładowania w

październ iku  i  listopadzie 1953 r. znajdowało swój 
w yraz ty lk o  w  tym , że p rzy  w y liczan iu  wartości 
w yłączonych spod k redytow an ia  brano pod uwagę 
w ykonan ie  p lanu  zgłoszeń od początku IV -ego 
kw a rta łu . Uwzględniono zatem p rzypadki, k iedy  
przedsiębiorstwo w ykona ło  przed te rm inem  plan 
zgłoszeń do up łynn ie n ia  nadm iernych  zapasów.

A kc ja  porządkowania gospodarki m a te ria łow e j w 
październ iku  i listopadzie 1953 r. n ie by ła  przez od
dz ia ły  terenowe przeprowadzana zgodnie z zam ie
rzeniam i C en tra li Banku. O ddzia ły  terenowe bo
w iem  n ie jednokro tn ie  zbyt fo rm a lis tyczn ie  podcho
d z iły  do om awianej a kc ji i  częstokroć ograniczały 
się do mechanicznego w y liczan ia  w artości przedm io
tu  kredytow an ia . T y lk o  n ie liczne oddzia ły  w o je 
w ó d z k ie j terenowe zdobyw a ły  w  październ iku  i  l i 
stopadzie 1953 r. lepsze rozeznanie stanów ponad
norm atyw nych.

Celem nak łon ien ia  oddzia łów  terenow ych do w n i
k liw e j ana lizy przyczyn przekroczenia ustalonego 
w  p lan ie  rozładowania stanu ponadnorm atyw nych 
zapasów m a te ria łow ych  i rozeznania tychże zapa
sów —  postanowiono rozszerzyć kom petencje od
dzia łów  w  zakresie k redytow an ia  ponadnorm atyw 
nych stanów zapasów m ate ria łow ych  i  uelastycznić 
p o litykę  kredytow ania .

Stworzono dodatkowe zasady, k tó re  weszły w  ży
cie w  trzec im  etapie a kc ji porządkowania gospodar
k i m ate ria łow e j w  przedsiębiorstwach przem ysłu 

•maszynowego. \

Przede w szystk im  'C en tra la  Banku upoważniła 
oddzia ły  do nie w yłączania spod k redytow an ia  te j 
części ponadnorm atyw nych zapasów m ateria łow ych, 
k tó ra  w praw dzie  przekracza usta lony w  p lan ie  roz
ładowania stan tychże zapasów, lecz w iąże się z 
o trzym aniem  bądź nieoczekiwanych dostaw z im 
portu , bądź dostaw k ra jo w ych  na poczet p lanu zao
patrzenia roku  1954. P rzy  stosowaniu te j zasady od
dz ia ły  zmuszone b y ły  analizować przyczyny powo
dujące odchylen ia od p lanu rozładowania. Ponadto 
polecono oddziałom  urea ln ić  ustalone w  p lan ie  roz
ładowania stany w artości zapasów m ate ria łow ych  
na u ltim o  poszczególnych m iesięcy —  o różnicę m ię
dzy stanem fa k tycznym  (bilansowym ) na koniec 
września 1953 r. a podanym  w  p lan ie  na ten sam 
dzień.

Równocześnie przeprowadzono w  przem yśle akcję 
mającą na celu u jaw n ien ie  tych  ponadnorm atyw nych
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zapasów m ateria łow ych, k tó re  są przydatne  do p ro 
d u k c ji w yłączn ie  w  przem yśle m aszynowym  i  będą 
zużyte w  roku  1954. W  porozum ien iu z C en tra lnym  
Zarządem Zaopatrzenia i  Departam entem  Finanso
w ym  M in is te rs tw a  P rzem ysłu Maszynowego zain
teresowane przedsiębiorstwa zabiegały o uznanie 
tychże zapasów jako  rezerwę Resortu. Na wniosek 
M in is tra  P rzem ysłu Maszynowego —  Departam ent 
K re d y tó w  P rzem ysłu w y ra z ił zgodę na k redy tow a
nie te j części ponadnorm atyw nych zapasów k re d y 
tem  na m a te ria ły .

W  ten sposób u leg ła  zasadniczej zm ianie s tru k tu ra  
ponadnorm atyw nych zapasów m ate ria łow ych  w  
przem yśle m aszynowym  w  IV  kw a rta le  1953 r. w  
porów nan iu  z okresam i poprzednim i, a równocześ
nie n ie jako  w ydzie lono tę część ponadnorm atyw 
nych zapasów, k tó ra  n ie  m ieściła się w  ramach roz
szerzonej d e fin ic ji „zapasów ce low ych“  i  w inna  była  
być bezwzględnie up łynn iona  przede w szystk im  po 
przez zgłoszenie i  za fakturow an ie.

Prace przedsiębiorstw , cen tra lnych  zarządów, Re
sortu  i B anku wykonane w  m iesiącu g rudn iu  1953 r. 
dla zdobycia rozeznania w  ponadnorm atyw nych za
pasach m ateria łow ych, należy ocenić jako poważny 
postęp na drodze do w yzw o len ia  rezerw  u k ry ty c h  
w  nadm iernych zapasach w  przem yśle maszyno
w ym .

N ie  można jednakże przem ilczać niedociągnięć ze 
s trony cen tra lnych  zarządów przem ysłu p rzy  op in io
w an iu  w niosków  nadzorowanych przedsięb iorstw  o 
uznanie części zapasów za rezerwę Resortu. B y ły  
przypadki, k iedy  cen tra lny  zarząd przem ysłu bez 
uprzednie j ana lizy bezkrytyczn ie  pop ie ra ł wspom 
niane w n iosk i przedsiębiorstw  i  C entra la  Banku 
o trzym yw a ła  decyzje M in is tra  P rzem ysłu Maszyno
wego o uznanie zapasów za rezerwę Resortu, k tó rą  
~~ ja k  w ykaza ły  inspekcje bankowe —  stanow ić m ia 
ły  ponadnorm atyw ne zapasy m a te ria łów  z im portu , 
bądź p rzedm iotów  n ie trw a łych , a naw et zapasy m ie
szczące się w  granicach norm atyw u.

U tw orzen ie  rezerw y Resortu n ie  by ło  jednoznacz
ne ze zm ianą lim itó w  stanów w artości zapasów 
usta lonych w  planach rozładowania na u ltim o  po
szczególnych m iesięcy danego kw a rta łu .

K o n tro la  przebiegu w ykonan ia  p lanów  rozłado
wania wym agała założenia na szczeblu C en tra li N BP 
dodatkowej s ta tys tyk i, n ie  przew idziane j w  In s tru k c ji 
S łużbowej N BP  Dz. V I. Konieczna by ła  taka 
statystyka, k tó ra  ilu s tro w a ła b y  stopień odchyleń 
°d  p lanu na poszczególnych odcinkach oraz zasto
sowane sankcje bankowe. Polecono zatem oddzia- 
°m  przesyłać comiesięczne m e ldunk i o dokonanych 

l e n i a c h  spod kredytow an ia  oraz podawać co 
e. adę o rien tacy jne  c y fry  dotyczące zakupu i  roz- 
0 u m ateria łów . Z danych liczbow ych o zakupie 
rozchodzie m a te ria łów  zrezygnowano po k ilk u  

<-ca ach. Rozbudowano natom iast w zór m e ldunku  
o onanych wyłączeniach spod kredytow ania , 

s a ono następujący w zór m eldunku, k tó ry  m ia ły  
ODowiązek przesyłać zainteresowane oddzia ły te re 
nowe w prost do W ydz ia łu  K re d y tó w  Przem ysłu 

aszynowego i  E ne rge tyk i —  w  następnym  dn iu  
P o m naniu regu lac ji k re d y tó w  ponadnorm atyw - 
nye na u ltim o  miesiąca, jednakże n ie  później niż 
arna 10 następnego miesiąca —  za m iesiąc ub ieg ły:

Oddział Terenowy Nazwa przedsiębiorstwa

Oddział Wojewódzki C.Z.P.

Stan zapasów m ateria łowych stan na u ltim o
październik listopad

1. Wg p la n u ; rozładowania przed
korektą oddziału (stanu per 
30.9.53 r.) X 18.000

2. Wg planu rozładowania po ko
rekcie oddziału (stanu per 
30.9.53 r.) X 18.900

3. Wg C-2 (względnie P-22 w od
niesieniu do przedsiębiorstw, 
które nie m ają obowiązku 
przedłożenia Bankowi oświed- 
czenia wzór C-2) X 20.600

4. według P-23 21 ICO

Wyłączenia spod kredytowania na
dzień 30.11.53 r. z tytułu:
a) n iewykonania p lanu zgłoszeń 

do upłynn ien ia
b) nadwyżki ponad stan ustalony 

w planie
c) nieterm inowego faktu row an ia
d) ogólna kwota dokonanych wy

łączeń z ty tu łu  n iewykonania 
p lanu rozładowania (a +  b 
oraz plus „c “  w przypadku 
gdy poz. „c “  nie jest objęta po
zycją „b “ ).

*) Ze względu na otrzymanie 
ponadplanowych dostaw z im 
portu  — nie wyłączono kwoty 
z ł 1000/m (przekroczenie p la 
nowanego stanu wynosi zł 
1700/m t j.  z ł 20600/m m inus zl 
18900/m).

900

zoo*;
600

1600

W  uwagach do podanego w yżej m e ldunku  m ia ły  
oddzia ły obowiązek dać odpowiedź na następujące 
pytan ia :

1) czy i na jaką  kw otę  dokonano wyłączeń spod 
kredytow an ia  z innych  ty tu łó w  np.:

a) ponadnorm atyw ny stan części zapasowych 
maszyn i urządzeń,

b) odpadki,
c) m a te ria ły  m ałowartościowe itp .
2) czy i na jaką  kw otę  nastąpiło przekroczenie 

ustalonego w p lan ie  rozładowania stanu ponadnor
m atywnego zapasów m ate ria łow ych  na skutek:

a) o trzym ania  dostaw z im portu ,
b) o trzym ania  dostaw na poczet p lanu  zaopatrze

n ia  roku  1954,
c) czy oddzia ł u d z ie lił k re d y tu  na stany p rzekra 

czające usta lony w  p lan ie  rozładowania ponadnor
m a tyw n y  stan zapasów m ateria łow ych.

Zarządzone m e ldunk i zn iechęciły  n iek tó re  od
dz ia ły  do prowadonej a kc ji porządkowania gospo
d a rk i m a te ria łow e j w  przedsiębiorstwach przem y
słu maszynowego ,gdyż przypuszczały, że zaczyna 
się „robo ta  pap ie rkow a“ . Dane statystyczne n ie  b y ły  
jednakże prze jaw em  b iu ro k ra c ji. C entra la  Banku 
opera tyw n ie  w yko rzys tyw a ła  i  w yko rzys tu je  wszy
stk ie  dane liczbow e nadsyłane z te renu i  bieżąco
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in fo rm u je  Resort o stw ie rdzonych  n iep raw id łow o
ściach.

Resort żywo zainteresował się in te rw enc jam i 
Banku i zaczął stosować ostre sankcje wobec dyre
k to ró w  cen tra lnych  zarządów przem ysłu, dy rek to 
rów  przedsiębiorstw , k ie ro w n ikó w  zaopatrzenia —  
w  fo rm ie  obniżenia p rem ii. Sankcje okazały się 
skuteczne, teren na tychm iast zareagował i szereg 
przedsiębiorstw  w ykonyw a ło  z nadwyżką zadania 
wyznaczone w  planach rozładowania. W  ten spo
sób stworzono atmosferę sprzy ja jącą rozw o jow i 
a kc ji porządkowania gospodarki m a te ria łow e j. W  
okresie ty m  nastąp ił rów nież w idoczny w zrost au
to ry te tu  aparatu kredytow ego Banku, gdyż k ie ro w 
n ic tw o  kon tro low anych  przedsięb iorstw  przem ysłu 
maszynowego by ło  już  zorientowane o skuteczności 
in te rw e n c ji Banku.

Centra la B anku organizowała w spóln ie  z Depar
tam entem  F inansow ym  i  C en tra lnym  Zarządem

Zaopatrzenia M. P. Maszynowego comiesięczne na
rady robocze, podczas k tó rych  dokonywano k ry ty 
cznego przeglądu przebiegu a k c ji porządkowania 
gospodarki m a te ria łow e j. Na naradach tych  ustala
no środk i zaradcze w  celu zapobieżenia po jaw ien iu  
się niedociągnięć na om aw ianym  odcinku, do k tó 
rych  należy zaliczyć np.:

a) opóźnione składanie w  terenowo w łaściw ych  
oddziałach N BP zatw ierdzonych przez cen tra lny  
zarząd przem ysłu  kw a rta ln ych  p lanów  rozładowa
nia,

b) wyznaczenie przez centra lne zarządy przem ysłu 
n ie rea lnych  zadań (zawyżonych bądź zaniżonych) 
w  planach rozładowania,

c) n ieobjęcie akcją  porządkowania gospodarki 
m ate ria łow e j przedsięb iorstw  posiadających stany 
zapasów m a te ria łow ych  poniżej no rm a tyw u  (per 
saldo) p rzy  równoczesnym w ystępow an iu  nadm ia
ró w  w  n iek tó rych  grupach branżowych.

Załącznik N r 1
Plan u p łyn n ien ia  n ad m iaró w  m ateria łow ych  na I I I  k w a rta ł 1953 r. (w  tys. zł)
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d) słaba operatywność cen tra lnych  zarządów 
p rzem ysłii (brak k o n tro li w  terenie, zaniechanie 
aktua lizow ania  p lanów  rozładowania).

W ym ien ione niedociągnięcia w  dużym  stopniu 
te iia ło w e j temP°  porządkowania gospodarki ma- 

sn^ , ad; °  wspomnieć należy, iż w  pierw szych m ie-
że n ie tW ? a 6g°  1953 r ’ P o s ta ła  n iem al
n r , ,  b  \  aKCja złom owania. Dopiero wydane 
£ Z "-esort  —  na skutek in te rw e n c ji C en tra li Ban- 
S J T  zarządzenie, rozszerzające kom petencje przed-
o ż y w ie n il T  Zakresie ~  P rzyczyniło  ' się do «y*vienia a kc ji z łom owania

z £ i ™ H EeS° r t  i 3k 1 Bank zdawał «obie sprawę 
d a rc fw h  r f a . uzyskama w iększych e fektów  gospo
si i ezy g łow ny nacisk położyć na przed-
w S ‘ Ww «  CydUi,Ce °  w  S le g o
n Z  / tyP° ™  zatem w spóln ie  z C entra l-
2n ™ J^"ądem Zaopatrzenia M. P. Maszynowego

k tó re  ^  2 uwa8* "a  nasilenie 
n iepraw id łow ości w  gospodarce m a te ria łow e j —

B a n k ifa w r f CZegÓlnej °p ie k i Ze s trony  Resortu i sianku. W ytypow ane  przedsiębiorstwa są częściej
Bankn20'' t G lu s tr° wane przez aParat ko n tro ln y  
t y c h n r7o; i P rt W0Zdania Poinspekcyjne dotyczące 
ie i dSięb T  przesyła  s i^ do Resortu, k tó ry  
Ł o  w i e ń  w ykorzystu je . Należy pokreślić, że 
cje B a n ku kaZdym przypadku ^ a g u je  na in te rw en -

n ic^o °Sn n S iCKh f iesi4cach IV  k w a rta łu  1953 r. stop- 
-  o pogłębiało się zrozum ienie w  teren ie  dla za-

r i S i T n 60 nPorządkowania gospodarki maite- 
J przedsiębiorstwach przem ysłu  maszv-

Sflecz srirr',że ,o ™akcja, lecz stałe metodyczne oddzia ływ anie  na przed
siębiorstwa, u ję te  w  pew ien system. Zrozum iano 
ze w  m iarę  rozw o ju  tego procesu muszą ulegać 
zmicmie m etody ko n tro li, bez naruszenia przepisów 
In s tru k c ji S łużbowej N BP  Dz. V I.

Rn̂ u StematyCZI?e oddzia ływ anie przez Resort i przez 
2 jra przedsiębiorstwa dało poważne rezu lta ty , 

.zczegoime w^ miesiącach listopadzie i w  g rudn iu  
r ’’ w  k tó rych  stan zapasów m a te ria łow ych  w  

przem yśle m aszynowym  obn iży ł się o około 5°/o w  
porów nan iu  ze stanem na 31 październ ika 1953 r.

p rzy  jednoczesnym spadku ponadnorm atyw nych 
zapasów o około lS 0'7». Z jaw isko  to w ystąp iło  po raz 
p ierw szy od czasu przejęcia p rze m ys łu ’ maszyno
wego pod kon tro lę  Banku.

W y n ik i om aw ianej a kc ji porządkowania gospo
d a rk i m a te ria łow e j, świadczą o tym , że system w y 
pracow any przez Resort i  przez Bank jest w łaściwy. 
Obecnie przeszczepia się ten system na inne prze
m ys ły , np. O ddział W ojew ódzki w  Stalinogrodzie 
p rzys tąp ił do a kc ji porządkowania gospodarki ma
te ria łow e j w  przem yśle hutn iczym , w ykorzys tu jąc  
doświadczenie zdobyte p rzy  k o n tro li przem ysłu 
maszynowego.

Jak już wspomniano, w  zasadzie in ic ja tyw ę  prze
ja w ia ł Resoi t i  C entra la Banku, k tó ra  w  m iarę  po
trzeb dawała szczegółowe w ytyczne  dla terenu. 
N ie  oznacza to, że oddzia ły w o jew ódzkie i tereno
we nie m og ły  prze jaw iać w łasnej in ic ja ty w y . Od 
postawy pracow n ików  oddziałów zależało jaką  ro 
lę odegrał teren w  procesie porządkowania gospo
d a rk i m ateria łow e j. N iektó re  oddzia ły  w ojew ódzkie 
b y ły  ty lk o  skrzynką  pocztową, t j.  ograniczały się 
do przesyłania oddziałom  terenow ym  odpisów w y 
tycznych C entra li. Są jednak i  tak ie  oddzia ły w o je 
wódzkie, k tó re  p o tra f iły  w ypracować w łaściwe me
tody pracy polegające np. na organizowaniu narad 
roboczych z przedsięb iorstw am i p rzy  współudzia le 
oddziałów  terenowych. Na naradach tych  dokony
wano przeglądu całokszta łtu gospodarki m ateria ło 
wej i wyznaczano konkre tne  zadania dla poszcze
gólnych przedsiębiorstw . O rganizowano również 
na szczeblu oddziału wojewódzkiego odpraw y z p ra 
cow n ikam i oddzia łów  terenowych, na k tó rych  dy
skutowano zasady k o n tro li i finansowania przed
sięb iorstw  przem ysłu  maszynowego i  w ytyczne 
C entra li.

O ddzia ły nie dop ilnow a ły  jednakże w ykonania  
w ydanych zaleceń po inspekcyjnych i  n ie in te rw e 
n iow a ły  w  jednostkach nadrzędnych kon tro low a - 
nych przedsięb iorstw  w  tych  sprawach, ani n ie  in 
fo rm ow a ły  C en tra li Banku o zaniedbaniach przed
sięb iorstw  w  ty m  zakresie. Teren zbyt b ie rn ie  ob
serw ow ał rów nież z jaw isko w ę d rów k i k a rt zgło
szeń m a te ria łów  do up łynn ie n ia  m iędzy przedsię
b iorstw em  i centra lam i hand low ym i, k tó re  pod

ZaPasóuj m ateria łou jych  na IV  ku iarta ł 1953 r. u; lys. z ł Załącznik N r 2
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b łahym i pozoram i zw raca ły w ystaw iane przez prze
m ys ł ka rty .

Z b y t m ało uw ag i pośw ięcały także oddzia ły w o
jew ódzkie  m eldunkom  przesyłanym  przez oddzia ły 
terenowe bezpośrednio do C en tra li Banku, aczkol
w iek  m e ldunk i te stanow ią m. in. podstawę do sto
sowania przez Resort sankcji wobec opieszałych 
p racow n ików  poszczególnych przedsięb iorstw  i  
o rie n tu ją  B ank i  w ładze gospodarcze o przebiegu 
a kc ji porządkowania gospodarki m a te ria łow e j w  
przedsiębiorstwach przem ysłu  maszynowego. M e l
dunk i  ̂b y ły  nadsyłane często z opóźnieniem, co u - 
n iem oż liw iło  sporządzanie zbiorczych (resorto
wych) zestawień, bądź też b y ły  przesyłane w  n ie 
w łaściw e j fo rm ie . O ddzia ły  w o jew ódzk ie  na ogół 
b ie rn ie  ustosunkow ały się do tych  uchyb ień m im o 
in te rw e n c ji ze s tro n y  C en tra li Banku.

Za mała by ła  rów nież częstotliwość k o n tro li 
przez oddzia ł w o jew ódzk i dokonyw anych regu lac ji 
k re d y tó w  ponadnorm atyw nych, stanow iących po
k ryc ie  ponadnorm atyw nych zapasów m ate ria ło 
wych. O ddzia ły  zby t mechanicznie przeprowadzały 
regulacje  k re d y tó w  ponadnorm atyw nych i  spoza 
w y tycznych  D epartam entu  K re d y tó w  P rzem ysłu 
n ie  dostrzegały g łów nych  zasad podanych w  In 
s tru k c ji S łużbowej N BP Dz. V I. O ddzia ły  n ie  zaw- 
sze  ̂ rozum ia ły, że w ytyczne  te rozszerzają ty lko  
n iek tó re  zasady podane w  In s tru k c ji S łużbowej 
N BP Dz. V I  i  że pozostałe zasady należy również 
stosować gdyż jedne n ie  w yk lucza ją  drug ich. N ie 
k tó re  oddzia ły  terenowe n ie  p o tra f iły  dotychczas 
w ykorzystać sprawozdawczości finansow ej p rzy 
dokonyw an iu  regu lac ji k re d y tó w  ponadnorm atyw 
nych i  bezkry tyczn ie  p rzy jm o w a ły  oświadczenia 
kon tro low anych  przedsięb iorstw .

Te uchyb ien ia  są dowodem słabego w łączenia 
się oddzia łów  w  początkow ym  okresie do a kc ji po
rządkowania gospodarki m a te ria łow e j w  przedsię
b iorstw ach przem ysłu  maszynowego.

W  roku  bieżącym oczekuje się wzmożenia" a k ty w 
ności oddzia łów  w ojew ódzkich  i  oddziałów  tereno
wych. Trzeba bow iem  m ieć na uwadze fa k t, że 
przedsiębiorstwa przem ysłu maszynowego w  dąże
n iu  do w ykonan ia  zadań wyznaczonych w  planach 
rozładowania —  u p ły n n iły  w  roku  ub ieg łym  prze
de w szystk im  część ponadnorm atyw nych zapasów 
m a te ria łów  podstawowych, gdyż w  te j g rup ie  za
pasów n a jła tw ie j by ło  usta lić  m a te ria ły  zbędne. 
W  roku bieżącym w ykonanie  zadań p lanu  rozłado
wania^ będzie trudnie jsze, gdyż trzeba sięgnąć do 
zapasów m a te ria łów  pomocniczych, co do k tó rych  
b rak jest jeszcze dobrego rozpoznania. Ponadto 
n iek tó re  przedsiębiorstwa uzyska ły  e fek t obniże
n ia  stanu w artości zapasów m a te ria łow ych  w  IV  
kw a rta le  1953 r. w  w y n ik u  uporządkowania re je 
s trów  fa k tu r  (obniżenie stanu m a te ria łów  w  dro
dze p rzy  równoczesnym spadku stanu dostaw n ie - 
fak tu row anych ), a n ie  na sku tek zaostrzenia ko n tro 
l i  zam ówień. Trzeba także podkreślić, że w  prze
m yśle m aszynow ym  nie u jedno licono jeszcze orga
n izac ji k o n tro li gospodarki zaopatrzeniowej.

W  tym  stanie rzeczy konieczne jest obecnie zao
strzenie k o n tro li bankowej.

Z pomocą w in n y  przy jść B ankow i i  przedsięb ior
stwom  centra lne zarządy przem ysłu, od k tó rych  
wym aga się, aby w skazyw a ły  coraz to  dokładn ie j, 
w  planach rozładowania, w  k tó rych  grupach i po- 
^yc juch  (grupach kon tyngentow ych) stw ierdzono 
nadm ia ry  nadające się do up łynn ien ia .

W szystkie przedsiębiorstwa ¡przemysłu maszy
nowego będą prowadzić, począwszy od 1 marca 
1954 r., ew idencję zapasów m ate ria łow ych  według 
g rup branżowych. E w idencja  ta u ła tw i B ankow i 
w ykonyw an ie  czynności ko n tro ln ych  i  u ła tw i zdo
bycie rozeznania w  zapasach m ateria łow ych. Nale
ży zatem odpowiednio w ykorzystać tę ew iden
cję, szczególnie w  czasie przeprowadzanych inspek
c ji w  przedsiębiorstw ie.

Należy nadm ienić, że w  I  kw a rta le  1954 r. m ożli
w y  jest w zrost stanu w artości zapasów m a te ria ło 
w ych  w  przem yśle m aszynowym  na skutek opóź
nionego zatw ierdzenia p lanów  p ro d u kc ji na 1954 r. 
Okoliczność ta n ie  pow inna w p łynąć dem ob ilizu ją - 
co na oddzia ły i  n ie  pow inna zniechęcać p racow n i
ków  Banku do dalszej w ytężonej pracy nad porząd
kow aniem  gospodarki m a te ria łow e j. O ddzia ły  m u
szą być zorientowane w  przyczynach narastania 
nadm iernych  zapasów d bieżąco in fo rm ow ać Cen
tra lę  o stw ierdzonych n iepraw idłowościach. N ad
m ia ry  mogą tw o rzyć  się przede w szystk im  w  m a
te ria łach  pomocniczych, gdyż p rz y p ły w  m ate ria łów  
podstawowych będzie w  dużej m ierze regulow any 
poprzez wyznaczanie kon tyngen tów  ze s trony Cen
tra lnego Zarządu Zaopatrzenia M. P. Maszynowe
go.

Jak już  wspomniano, porządkowanie gospodarki 
m a te ria łow e j jes t akcją  d ługofa lową, wym agającą 
dużo c ie rp liw ośc i i  konsekwentnego postępowania, 
przeto n ie  należy zniechęcać się lo ka ln ym i niepo
wodzeniam i. Trzeba rów nież zdać sobie sprawę z 
tego, że Resort n ie  jes t w  stanie rozwiązać od razu 
w szystkich p rob lem ów  i  n ie  może równocześnie ob
jąć bezpośrednią opieką i  kon tro lą  w szystkich 
przedsięb iorstw  przem ysłu  maszynowego. Wobec 
tego Resort skoncentrow a ł w  początkow ym  okresie i 
uwagę na węzłow ych zagadnieniach i  na jw ażn ie j
szych, dużych przedsiębiorstwach, ale stopniowo 
będzie rozszerzał i  pogłęb ia ł zakres działania, aby 
dotrzeć do pozostałych przedsiębiorstw .

Doceniając konieczność zacieśnienia kon tak tu  z 
terenem  Centra la Banku zorganizowała w  dn iu  22 
stycznia 1954 r. naradę roboczą k ie ro w n ikó w  dzia
łów  przem ysłu  ciężkiego oddziałów wojewódzkich, 
na k tó re j dokonano m. in. k ry tyczn e j oceny do
tychczasowej p racy na odcinku porządkowania go
spodarki m ate ria łow e j w  przedsiębiorstwach prze
m ysłu  maszynowego. Z w ypow iedz i przedstaw icie
l i  oddzia łów  w o jew ódzkich w yn ika ło , że teren żyje  
już  zagadnieniem porządkowania gospodarki m a
te ria łow e j w  przedsiębiorstwach przem ysłu maszy
nowego i że w y tw o rzy ła  się korzystna atmosfera 
sPrzy ja jąca  rozw o jow i om aw ianej akcji.

W  w y n ik u  ożyw ionej dyskus ji ustalono następu
jące ram owe w ytyczne  na rok  bieżący dla pracow 
n ikó w  spraw u jących  kon tro lę  przedsiębiorstw  
przem ysłu maszynowego:

1) O rganizować na szczeblu oddzia łu wojew ódz
kiego narady robocze z p racow n ikam i oddziałów  
terenow ych kon tro lu jących  przedsięb iorstw a prze
m ysłu  maszynowego. Na naradach przedyskutować 
stosowane m etody pracy, osiągnięte re zu lta ty  i j
trudności napotykane p rzy  porządkow aniu gospo- i
d a rk i m a teria łow e j.

2) Organizować narady robocze z kon tro low an y- 1
m i przedsięb iorstw am i z udzia łem  m iejscowych I
czynn ików  p a rty jn y c h  i  Państwowej Inspekc ji Go- i
spodark i M a te ria łow e j. Na naradach om aw iać 
stw ierdzone w  toku  w ykonyw an ia  k o n tro li n iepra-
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w id łow cśei i  staw iać konkre tne  zadania w  zakresie 
porządkowania gospodarki m a teria łow e j.

-)  Typować przedsiębiorstwa, w  k tó rych  stopień 
nasilenia n iepraw id łow ości decyduje o sy tuac ji w 
przem yśle m aszynowym  na odcinku gospodarki 
m ate ria łow e j w  ska li całego województwa.

4) W ytypow ane przez Centra lę i  oddzia ły  przed
siębiorstwa otoczyć szczególną opieką, a w ięc zw ięk
szyć częstotliwość inspekc ji w  przedsiębiorstwach, 
Kontrolować p raw id łow ość  kredytow an ia , pode j
mować in te rw enc je  i dopilnować w ykonan ia  zale
ceń pokontro lnych.

o) Szczególną opieką otoczyć te przedsiębiorstwa, 
k tó re  n ie  w ykonu ją  zadań wyznaczonych w  p la 
nach rozładowania. Ana lizow ać przyczyny n ie w y 
konania zadań wyznaczonych w  tych  planach.

6) Pogłębiać rozeznanie zapasów m ate ria łow ych  
w przedsiębiorstwach przem ysłu  maszynowego, co 
pow inno znaleźć swój w yraz  m. in .:

a) w  p ra w id ło w ym  podziale stanów ponad
no rm a tyw nych  na: celowe, „ in n e  k re d y 
tow ane“  i  „ in n e  n iekredytow ane“ ,

b) w  p ra w id ło w ym  w iązan iu  n iep rze te rm i- 
nowanych zobowiązań fa k tu ro w ych  i  do
staw n ie fak tu row anych  —  z ponadnor
m a tyw n ym i zapasami ce low ym i i  „ in n y 
m i k re d y to w a n ym i“ ,

c) w  składaniu w niosku o prolongatę te rm i
nów  sp ła ty  k redy tów  ponadnorm atyw 
nych,

d) w  ̂ in te rw encjach  w  kon tro low anych  przed
sięb iorstw ach i w  jednostkach nadrzęd
nych,

e) w  zdobyciu dobrej o rien tac ji, w  k tó rych
grupach branżow ych tk w ią  nadm iary .

7) W ykorzystyw ać sprawozdawczość finansow ą i 
p ionu zaopatrzenia przedsięb iorstw  p rzy  k o n tro li i 
finansow aniu przedsiębiorstw  i  pogłębiać znajomość 
zasad księgowości dla potrzeb Banku.

8) Powiązać kon tro lę  zapasów z kon tro lą  try b u  
zaopatrzenia, t j .  rea lizacją  p lanu zaopatrzenia a 
w ięc badać:

a) w ykonyw an ie  um ów planowych,
b) składanie i rea lizow anie zamówień,
c) w ykonyw an ie  p lanów  zakupu.

P rzy  w spom nianych czynnościach kon tro lnych  
w ykorzystać Pismo O kólne Przewodniczącego P K  
PG z  dnia 1.X.1953 r. om ówione w  „Gospodarce 
M a te ria łow e j“  N r  22 z 1953 r.

_ 9) Nastaw ić się na szczególną kon tro lę  m ateria 
łó w  pomocniczych, gdyż w  te j g rup ie  zapasów 
tk w ią  jeszcze wr przem yśle m aszynowym  poważne 
rezerwy, k tó re  w in n y  być zwolnione.

10) W ykorzystyw ać obecność w  teren ie inspek
to rów  Centralnego Zarządu Zaopatrzenia M. P. 
Maszynowego —  w  razie potrzeby —  wspóln ie 
przeprowadzać inspekcje w  przedsiębiorstwach.

11) Naw iązywać ko n ta k ty  z p laców kam i tereno
w ym i Państwowej Inspekc ji Gospodarki M a te ria 
łow ej.

12) O dostrzeżonych zaniedbaniach centra lnych 
zarządów przem ysłu oraz cen tra l hand low ych ‘po
w iadam iać D epartam ent K re d y tó w  Przem ysłu.

13) D op ilnow ać praw id łow ego sporządzania i  te r
m inowego w ysy łan ia  comiesięcznych m eldunków  
o dokonanych wyłączeniach spod kredytow ania .

* * *

Kończąc om ów ienie zagadnienia porządkowania 
gospodarki m a te ria łow e j w  przedsiębiorstwach 
przem ysłu maszynowego należy podkreślić, że za
gadnienie to  n ie może oczywiście przesłaniać in 
nych problem ów. O ddziały, dążąc do tego, aby u - 
dzielane przez Bank k re d y ty  m ia ły  w  pe łn i cechy 
k re d y tu  socjalistycznego, w in n y  przede w szystkim :

1) analizować ca łokszta łt sy tu a c ji finansowej 
przedsiębiorstw  przem ysłu maszynowego ze szcze
gó lnym  uw zględn ien iem  ana lizy  p ie rw o tnych  p rzy 
czyn powodujących w ystępowanie trudności p ła t
niczych,

2) usprawniać try b  i  przebieg rozliczeń na dosta
w y  i us ług i m. in. poprzez:

a) w prow adzan ie now ych ¡form rozliczeń,
b) podejm owanie in te rw e n c ji w  bankach 

specja lnych dla skrócenia cyk lu  inkasa 
należności za dostawy dóbr in w e s tycy j
nych,

3) badać p rzyczyny n iew ykonyw an ia  p lanów  (ro
cznego p lanu  techniczno - przem ysłowo - finanso
wego, w n iosku  do p lanu  kredytowego) i  podejm o
wać we w łaśc iw ym  czasie in te rw enc je  zm ierzające 
do lik w id a c ji s tw ierdzonych n iepraw id łow ości,

4) prow adzić systematyczną i  konsekwentną w a l
kę o obniżenie stanu p o rtfe lu  „C “ ,

5) badać praw id łow ość rozliczeń z budżetem.

E. B a rk  
W. Szostek

NAJWAŻNIEJSZE ZADANIA NA ODCINKU KREDYTOWANIA
DROBNEJ WYTWÓRCZOŚCI

i ^ rzedsiębiorstwa państwowe i  spółdzielcze pod
ległe M in is te rs tw u  P rzem ysłu Drobnego i Rzemio
sła odgryw a ją  w  gospodarce narodowej poważną 
rolę. M im o, że są to na ogół zakłady małe, co n a j
wyżej średnie j w ie lkości, to jednak ze względu na 
i>wą liczebność, szeroki asortym ent p ro d u kc ji i 
i>wiadczonych usług oraz możność szybkiego dosto
sowywania się do potrzeb ry n k u  m a ją  znaczny 
udzia ł w  ogólnej p rodukc ji, szczególnie a rty ku łó w  
konsum pcyjnych i  is to tn y  w p ły w  na rozm ia ry  i  ja 
kość zaopatrzenia ludności w  potrzebne je j dobra.

W  obecnym okresie, gdy podstawowym  zada
niem gospodarki jes t stworzenie w  k ró tk im  stosun

kowo czasie podstaw do osiągnięcia wydatnego 
podniesienia poziom u stopy życiowej społeczeń
stwa, zadania postawione przed drobną w ytw órczo
ścią nab iera ją  specjalnego znaczenia. M ów ią  o tym  
w yraźn ie  tezy IX  P lenum  K o m ite tu  Centralnego 
PZPR, a w  szczególności tezy 22 (o zadaniach prze
m ysłu  a rty k u łó w  konsum pcyjnych) i 23 (o rozbu
dow ie sieci p unk tów  usługowych).

W ykonanie  tych  zadań wym aga osiągnięcia zna
cznej popraw y w  gospodarce przedsiębiorstw  pań
stwowego przem ysłu  kluczowego i  spó łdzie ln i p ra 
cy, z likw idow an ia  licznych  i  poważnych n ie p ra w i
dłowości, k tó re  is tn ie ją  w  ich działalności.



W ie le  z tych  n iepraw id łow ości w ystępu je  na od
cinkach bezpośrednio in teresu jących N arodow y Bank 
Polski, jako  ins ty tuc ję  k redytu jącą  wszystkie  n ie 
m al przedsiębiorstwa (poza budow lanym i) drobnej 
wytwórczości.

Jest w ięc rzeczą oczywistą, że od poziomu p racy 
pionu kredytow ego NBP zależy także w  niem ałe j 
m ierze realizacja zadań nałożonych na przem ysł 
d robny oraz, że p racow n icy NBP, ko n tro lu ją cy  ten 
przem ysł są także za realizację tych  zadań współ
odpow iedzialni.

W yda je  się zatem koniecznym  sprecyzować ja 
kie zasaanicze cele w in n y  przyśw iecać naszej pracy 
w roku  bieżącym i  ja k ie  m etody pracy należy sto
sować, aby osiągnąć ja k  najlepsze w y n ik i. B y  to 
uczynić trzeba pokrótce zatrzym ać się nad sprawą 
g łów nych niedomagań tak  w  pracy przedsiębiorstw  
ja k  i kon tro lu jących  je  oddziałów.

Za najważnie jsze n iepraw id łow ości występujące 
w  większości przedsięb iorstw  należy uważać: 1) 
w ysokie stany ponadnorm atyw nych zapasów, szcze
góln ie w yrobów  gotowych i  tow arów , 2) istn ie jące 
w  w ie lu  jednostkach n iedobory funduszów w łas
nych w  obrocie w  przedsiębiorstwach państwo
w ych v/ stosunku do norm atyw ów , a w  spółdzie l
niach do ustalonego m in im u m  pokryc ia  no rm a ty 
wów, od czego uzależnione jest kredytow an ie  spół
dzielni), 3) n ie te rm inow e fak tu row an ie  i  om ijan ie  
w  licznych  wypadkach obow iązujących przepisów 
w  try b ie  rozliczeń za dostawy i  usługi, 4) wysokie 
kw o ty  należności i  zobowiązań z ty tu łu  na jrozm a
itszych rozliczeń w ew nętrznobranżow ych i  w ew - 
nętrznoresortow ych ciągnących się często od paru 
la t, n iez likw idow ane  rozliczenia z ty tu łu  prowadzo
nej swego czasu w  spó łdzie ln i a kc ji nakładczej i 
inn., k tó re  bądź to zam rażają środk i przedsię
biorstw , bądź stanow ią n iep raw id łow e źród ła d o fi
nansowywania się, 5) n ie te rm inow a jeszcze często, 
n iekom pletna i n ie rzete lna sprawozdawczość (do
tyczy  to w  poważnie jszym  stopn iu  spółdzieln i).

W  pracy aparatu bankowego natom iast do pod
stawowych niedociągnięć trzeba zaliczyć:

1) n ieum ie ję tne  w  w ie lu  w ypadkach k redy tow a 
nie, co w  efekcie powodowało, że k re d y t n ie  s tanow ił 
środka m obilizu jącego przedsiębiorstwa do lepszej 
gospodarki,

2) zaniedbywanie w ie lo k ro tn ie  obow iązku doko
nyw an ia  okresowo ana lizy  całokszta łtu sy tu a c ji f i 
nansowej kon tro low anych  przedsiębiorstw , w zględ
nie n iew yciągania z ana lizy odpow iednich w nios
ków,

3) n ieu trzym yw an ie  stałego kon tak tu  z jednost
kam i nadrzędnym i przedsięb iorstw  i  n ie w yko rzy 
s tyw anie  v/ p e łn i w szystkich stojących do dyspo
zy c ji Banku, środków  oddzia ływ ania  na przedsię
b iorstwa, jednostk i nadrzędne i  centralne. N iew ą t
p liw ie  b rak  w y tycznych  C en tra li Banku, ja k i da
w a ł się odczuwać na n iek tó rych  odcinkach, w  szcze
gólności zaś w  zakresie specyficznych zagadnień 
zw iązanych z k redytow an iem  zapasów, u tru d n ia ł 
oddziałom prowadzenie pracy na na leży tym  pozio
mie.

W ym ien ione n iepraw id łow ości w  przedsięb io r
stwach przem ysłu drobnego m a ją  decydujący 
w p ły w  na rozm ia ry  trudności finansow ych tych  
jednostek, co w  konsekw encji oddzia łu je  u jem nie  
na inne odc ink i ich działalności i  d latego jest spra
wą bezsporną, że w  roku  bieżącym, n ie  zapom ina
jąc oczywiście o pozostałych zadaniach Banku, na

leży g łów ną uwagę skierować na stopniow ą l ik w i
dację n iepraw id łow ości. Oczywiście urzeczyw is tn ie 
nie tych  zam ierzeń zależne jest od znacznej 
popraw y poziomu p racy w szystk ich  jednostek Ban
ku kon tro lu jących  drobną wytwórczość.

Na p ierw szy p lan w ysuw a się prob lem  spowodo
wania obniżenia stanów zapasów ponadnorm atyw 
nych. Rem anenty ich  są bardzo wysokie, p rzy 
czym zagadnienie szczególnie ostro w ystępu je  w  
przedsiębiorstwach pod leg łych w o jew ódzk im  za 
rządom przem ysłu  terenowego, w  spółdzieln iach 
odzieżowych, inw a lidzk ich , w  ca łym  p ion ie  C entra 
l i  P rzem ysłu Ludowego i A rtystycznego i  w  „S pó l- 
nccie P racy“ . Jak już  wspomniano są to  przede 
w szystk im  zapasy w yrobów  gotow ych w  jednost
kach w y tw órczych  i tow arów  w  przedsiębiorstwach 
handlowych, n ie  można jednak zapominać także o 
zapasach m ateria łow ych, k tó rych  przerosty są ta k 
że bardzo duże.

Jakie  środki* należy stosować, aby uzyskać na 
om aw ianym  odcinku konkre tne  w yn ik i?

P ierw szym  w a runk iem  jest bezwzględnie uzy
skanie dokładnie jszej znajomości s tru k tu ry  zapa
sów. Bez tego bow iem  n ie  może być m ow y o p ra 
w id ło w ym  kredytow an iu , t j .  ta k im  kredytow an iu , 
k tó re  skłan ia  przedsiębiorstwa do us ilne j p racy nad 
likw id a c ją   ̂ nadm iernych  zapasów. N ie w ą tp liw ie  
prob lem  n ie  jes t ła tw y , jeże li zważy się, iż w ię k 
szość przedsiębiorstw  posiada bogaty asortym ent 
tak  m a te ria łów  ja k  i w yrobów  gotow ych w zględ
nie tow arów , że liczne jednostk i drobnej w y tw ó r
czości są to przedsiębiorstwa w ie lozakładowe i  jed 
nocześnie w ie lobranżow e (szczególnie przedsię
biorstwa^ podległe W .Z.P.T., spółdzie ln ie in w a łi-  
dow, spółdzie ln ie pomocnicze i  pow ia tow e spół
dzie ln ie  w ielobranżowe) oraz, że sprawozdawczość 
ich i  sposób prowadzenia ew idenc ji m agazynowej 
pozostaw iają często w ie le  do życzenia. D latego nie 
można się spodziewać, że w  bardzo k ró tk im  czasie 
uda się poznać szczegółowo wszystkie  zapasy we 
wszystkich przedsiębiorstwach. Jest to praca tru d 
na i uciążliw a, wym agająca ponadto opracowania 
w łaściw ych metod je j w ykonyw an ia . D a je  ona je d 
nak pozytyw ne w y n ik i, je ś li jes t prowadzona sta
rannie i systematycznie, ja k  to wskazują doświad
czenia n iektó rych , n ie licznych  na razie oddziałów, 
k tó re  należycie n ią  się zajęły.

Rok bieżący m usi przynieść na tym  odcinku za
sadniczą zm ianę i  wszystk ie  oddzia ły w in n y  p rzy 
stąpić tu  do intensywnego dzia łania .'

Trzeba, aby re ferenci ko n tro lu ją cy  przem ysł 
d robny dobrze zapoznali się z p lanam i p rodukc ji, 
zaopatrzenia i  zby tu  przedsięb iorstw  i  na ich pod
staw ie n a b y li podstawowe w iadomości o tym , 
ja k ie  zasadnicze surowce są używane do p ro d u kc ji 
i w  ja k im  m n ie j w ięcej stosunku p a rtycyp u ją  one 
w ogólnym  zużyciu m a te ria łów  oraz ja k ie  a r ty k u ły  
odgryw a ją  głów ną  ro lę w  p ro d u kc ji przedsięb ior
stwa. Znajomość tego należy uważać za konieczną 
i k ie ro w n icy  oddziałów, kom órek k redy tow ych  i 
p racow n icy oddzia łów  wojew|ódżkich w£nni dbać, 
by re ferenci znajomość tę posiadali. Jak n a jb a r
dziej godne zalecenia jest także nabycie ogólnego 
p rzyna jm n ie j pojęcia o technolog ii p rodukc ji. Da
le j trzeba zapoznać się z lis tą  g łów nych dostawców 
i odbiorców  przedsiębiorstwa oraz w a runkam i na 
ja k ich  dokonyw any jest zakup m a te ria łów  i  sprze
daż w yrobów  gotowych.
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Te ogólne w iadomości są bardzo przydatne p rzy 
dalszej pracy, k tó ra  m usi w  w iększym  n iż do tych
czas stopniu opierać się na bezpośrednich bada
niach i obserwacjach w  przedsiębiorstw ie. Sposób 
przeprowadzania inspekc ji stosowany obecnie przez 
n iektó re  oddzia ły jes t n iew łaściw y. Chodzi tu  o to. 
ze często jedynym  celem bytności pracow nika w  
zakładzie jest stw ierdzenie, czy wartość faktyczna 
zapasów odpowiada podanej w  oświadczeniu. Oczy
wiście jest to błędne. W  czasie przeglądania ka rto 
tek, lu s tra c ji magazynów, analizowania sprawoz
dań dotyczących w ykonan ia  p lanu  zaopatrzenia czy 
zbytu, trzeba starać się zbierać dane obrazujące nie 
ty lk o  ogólny stan rem anentów  lecz także jego skład 
asortym entow y, dokonywać oceny szybkości ro ta 
c ji poszczególnych m ateria łów , w yrobów  gotowych 
i tow arów , w zg lędn ie  ich  grup, jednym  słowem nie 
patrzyć na zagadnienie w yłączn ie  ja k  na jedno litą  
całość, lecz ja k  na prob lem  złożony i  usiłować 
,rozłożyć ten prob lem  na czynn ik i p ierwsze“  —  co 

daje w  efekcie n ie  ty lk o  znajomość s tru k tu ry  rem a
nentów, lecz pozwala na p ra w id ło w y  osąd gospo
d a rk i zapasami i w ystępu jących w  n ie j n ie p ra w i
dłowości.

Można by  tu  postaw ić zarzut, że przecież p ra 
cow nik ko n tro lu ją cy  k ilk a  a naw et k ilkanaście  
przedsiębiorstw , n ie  będzie w  stanie poświęcić ta 
k ie j ilości czasu, aby wykazać to wszystko, tym  
bardziej, że w  w ie lu  jednostkach s tru k tu ra  zapasów 
ulega nieraz z k w a rta łu  na k w a rta ł dosyć is to tnym  
zmianom, szczególnie w  przem yśle drobnym , cha- 
j a k te ryzu jącym  się częstym i zm ianam i asortym en
tu  p ro d u kc ji i  znacznym i w ie lo k ro tn ie  odchylen ia
m i p lanów  opera tyw nych w  stosunku do p lanu ro 
cznego. Odpowiedź na to jest następująca: po p ie r
wsze —  organizacja pracy w  oddziałach m usi pójść 
w  tym  k ie ru n ku  by  w yzw o lić  w ięcef czasu na prze
prowadzanie inspekc ji (oczywiście jest to zadanie 
tak dla oddziałów, ja k  i  oddziałów  w ojew ódzkich  oraz 
odpow iednich kom órek C en tra li Banku), po drug ie 

należy stanowczo w ięcej n iż dotychczas żądać 
od przedsiębiorstw  i ich  jednostek nadrzędnych in 
fo rm ac ji o stanie gospodarki zapasami, t j .  przede ' 
w szystk im  o składzie asortym entow ym  poszczegól
nych g rup  zapasów i  przyczynach is tn ie jących  n ie 
praw idłowości.

i odpow iedni ich poziom i  s taw ia ły  w  tym  zakresie, 
w  m iarę  potrzeby, konkre tne  żądania pod adresem 
oddziałów.

Z d rug ie j s trony n ie  można dopuścić do tego, aby 
cały ciężar prac zw iązanych z badaniem s tru k tu ry  
zapasów, analizą przyczyn  n iepraw id łow ości i  u s ta -’ 
laniem  m etod lik w id a c ji nadm iernych rem anentów  
spadał na b a rk i oddziałów. Jak dotąd oddzia ły  zbyt 
mało s taw ia ły  w  tym  zakresie żądań przedsię
biorstwom^ i  jednostkom  nadrzędnym . N ie  chodzi 
tu  o jakąś dodatkową stałą sprawozdawczość, lecz
0 uzyskanie w  razie potrzeby koniecznych in fo rm a 
c ji pozwalających na lepsze zorientow anie się 
w  składzie i  charakterze .zapasów przedsiębiorstwa, 
przyczynach powstawania nadm iarów  oraz środ
kach, ja k ie  przedsiębiorstwo, czy jego jednostka 
nadrzędna stosuje, lu b  chce zastosować dla usunię
cia n iepraw id łow ości. U żyw anie  te j metody, a z w ła 
szcza rozszerzenie fo rm  kon tak tów  z jednostkam i 
nadrzędnym i (k tóre  na razie ograniczają się na 
ogół do dosyć szablonowych in te rw e n c ji oddziałów
1 rów n ie  szablonowych na n ie  odpowiedzi) na 
w ym ianę in fo rm a c ji i  m a te ria łów  dotyczących go
spodarki zapasami (w  przec iw ieństw ie  do obecnej 
p ra k ty k i jednostronnego występowania z zagadnie
niam i), pogłębić zasób w iadomości oddziałów z za
kresu in teresu jących je  problem ów, a zarządy w o
jewódzkie, zw iązk i branżowe i  ekspozytury zmusić 
do zajęcia się poważnie j ty m i sprawam i, łącznie z 
ich stroną finansową.

Postu la t ten odnosi się także do oddziałów w oje
wódzkich, k tó re  „szerszą ręką“  p o w in n y  czerpać 
m a te ria ły  do swej pracy od wspom nianych w yże j' 
jednostek. W yn ik i, w iększe lu b  skrom niejsze —  ale 
pozytywne, osiągnięte przez oddzia ły  w ojew ódzkie 
w  S talinogrodzie, Łodz i i  K ra ko w ie  świadczą o jego 
słuszności.

Na- te dw ie  spraw y należy zw rócić szczególną 
Uwagę. N ie  można przecież to lerować takiego sta
nu, ja k i ma m iejsce w  k ilk u  województwach, w 
k tó rych  oddzia ły przeprowadzają inspekcje w  spół
dzielniach pracy przecię tn ie  raz na 200, a nawet 
-60 dni. N ie  da się to w ytłum aczyć ty lk o  tru d n o 
ściami personalnym i, gdyż w  innych  w ojew ódz
twach, gdzie oddzia ły  p racu ją  w  podobnych w arun - 

nerę liczba inspekc ji jes t znacznie wyższa. Trzeba 
sonie postaw ić za zadanie, że re fe ren t m usi co n a j
m n ie j raz na dwa miesiące dokonać inspekc ji w  każ- 
aym  przedsięb iorstw ie (należy to trak tow ać jako 
przeciętną, od k tó re j można stosować odchylen ia w  
gorę i w  dół, zależnie od poziomu gospodarki p rzed
siębiorstwa oraz liczby  i  stopnia trudności p rob le 
m ów w ystępu jących w  nim ). O ddzia ły  mające lepszą 

,Przecię tne j obsadę ilościową i jakościową obowią- 
f^ujc, rzecz jasna, w iększa częstotliwość inspekcji, 
^ y d z ia ł  K re d y tó w  P rzem ysłu Drobnego i  Rzem io- , 
-wa oraz odpowiednie dz ia ły  w  oddziałach w o je 
wódzkich będą w  bieżącym roku  k ła d ły  s iln y  nacisk 
na przeprowadzanie m aksym alnej ilości inspekcji '

Poznanie s tru k tu ry  zapasów pozwala na przystą
p ien ie  do dalszego etapu prac —- podzia łu ich  na 
norm atyw ne  i  ponadnorm atywne. Na ogół oddzia ły 
p rz y jm u ją  za ponadnorm atyw ne te zapasy, k tó re  
podają im  przedsiębiorstwa. N ie  jes t to w łaściwe 
gayz n isk i p rzecię tn ie  poziom  p racow n ików  fin a n 
sowych w  spółdzieln iach i  przedsiębiorstwach pań
stw ow ych przem ysłu drobnego i  n iew ystarcza jący 
stopień zrozum ienia przez n ich  is to ty  dyscyp liny  
finansow ej powodują, iż częstokroć dokonyw any 
przez n ich  podział, o k tó ry m  mowa, n ie  odpowiada 
stanow i faktycznem u. W ie le  p rzyk ładów  w ykazu je  
ze często do zapasów no rm a tyw nych  zaliczane są 
rem anenty zalegających od dawna m ateria łów , to 
warów , w yrobow  gotowych lu b  robó t w  toku, a ja 
ko ponadnorm atyw ne trak tow ane  są zapasy z b ie 
żącego zakupu lu b  p rodukc ji. Zapewne niem ałą ro
lę odgrywa tu  wzgląd na większą łatwość uzyska- 
ma k re d y tu  na zapasy, k tó rych  użyteczność i  cho- 
d liwosc n ie  nasuwa zastrzeżeń, n iż  na stare w ą tp li
w e j często wartości rem anenty.

Ponieważ jes t rzeczą bezsporną, że w  no rm a ty 
w ie  mogą mieścić się je dyn ie  zapasy potrzebne do 
bieżącej produK cji lub  obrotu i  w ykazujące p ra w i
dłową rotację, n iew łaściwość takiego postępowania 
nie wym aga wyjaśnień.

Zadanie z likw idow an ia  n iepraw id łow ości w  tvm  
zakresie jest isto tne i  oddzia ły w in n y  się n im  po
ważnie zająć. W ykonanie go pozw oli na w ydobv- 
C!eW na .sw ia t*° dzienne“  u ta jonych  w  no rm a ty 
wach starych zapasów, um oż liw i bardzie j p ra w i-
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dłowe k redytow an ie  i da podstawą do oceny rea l
ności no rm a tyw ów  w  poszczególnych przedsiębior
stwach.

Praca na ty m  odcinku jes t o ty le  trudna, że tak 
państwowe przedsiębiorstwa przem ysłu  drobnego, 
ja k  i  spó łdzie ln ie  p racy n ie  m a ją  usta lonych wskaź
n ików  zapasów w  dniach na m a te ria ły  podstawowe 
i  w yroby, co u m o ż liw iło b y  usta lenie czy ro ta 
cja poszczególnych sk ładn ików  zapasów jest p ra 
w id łow a, czy nie. Z tego względu tv roku  bieżącym 
prace te można w ykonyw ać w  pe łnym  zakresie w 
odniesieniu do przedsiębiorstw , w  k tó rych  wszyst
k ie  podstawowe m a te ria ły  m a ją  tak ie  same lu b  n ie 
w ie le  się różniące cyk le  dostaw i  taką samą często
tliw ość sprzedaży zasadniczych w yrobów  gotowych 
— w  tych  jednostkach bow iem  można wskaźnik 
zapasów w  dniach usta lony w  planie, dostosowywać 
do w szystk ich  zapasów. W  pozostałych przedsię
b iorstwach (poza ty m i n ie licznym i, k tó re  na swój 
w ew nętrzny użytek zróżn icow ały w skaźn ik i na po
szczególne asortym enty m ate ria łów , robót w  toku 
i w yrobów  gotowych) trzeba na razie ograniczyć 
się do badania, drogą przede w szystk im  ana lizy 
ka rto tek , czy przedsięb iorstw a posiadające zapasy 
ponadnorm atyw ne n ie  k w a lif ik u ją  do zapasów nor
m a tyw nych  zalegających od dawna surowców i  w y 
robów. N aw et w  przedsiębiorstwach o bardzo boga
ty m  asortym encie p rodukc ji, w  k tó rych  n ie  można 
w  czasie jedne j inspekc ji prze jrzeć całej ka rto tek i 
zapasów, w y ryw ko w e  badanie, o ile  będzie doko
nywane systematycznie, da z pewnością w y n ik i i 
po pew nym  czasie doprowadzi do u jaw n ien ia  is t
n ie jących n iepraw id łow ości w  k w a lif ik o w a n iu  za
pasów.

Dalszym  w arunk iem  popraw y poziomu k redy to 
wania i  zw iększania s iły  oddzia ływ ania  poprzez 
k re d y t na przedsiębiorstwa posiadające nadm ierne 
zapasy, jes t podniesienie w ym agań co do jakości 
w niosków  o k re d y t składanych przez przedsięb ior
stwa; dotyczy to w  szczególności spółdzie ln i pracy. 
Należy stanowczo żądać, aby wniosek oprócz da
nych cy frow ych  zaw iera ł n ie ty lk o  techniczne 
stw ierdzenie potrzeby o trzym ania  k redy tu , lecz 
rzeczowe uzasadnienie p rzyczyn  powstania ponad
norm atyw nych  rem anentów, dowód, że n ie  nastą
p iło  to z w in y  przedsiębiorstwa (o ile  wniosek nie 
dotyczy zapasów celowych, lu b  pow sta łych w  w y 
n iku  w ykonyw an ia  ponadplanowej p ro d u kc ji na 
k tó rą  jest zapewniony zbyt), k ró tk ą  ale treściwą 
charakte rystykę  zapasów, na k tó re  ma być udzie
lony  k re d y t, w zględnie tam  gdzie jest to m ożliw e 
ich  specyfikację  w g  podstawowych grup  oraz, co 
jest bardzo ważne, n ie  ty lk o  zapowiedź, że zapas 
będzie u p łyn n io n y  w  określonym  te rm in ie , ale 
przede w szystk im  ko n k re tn y  sposób, w  ja k i będzie 
to wykonane.

Zagadnienie k ry te r ió w , k tó re  należy stosować 
p rzy  zaliczaniu zapasów do „ in n y c h  k redy tow a 
nych“  w zględnie „ in n y c h  n iekredytow anych “  w y 
maga oddzielnego, obszerniejszego opracowania. 
Należy jednak stw ierdzić , że stosowany wobec w ie 
lu  spółdzie ln i i przedsięb io rstw  przem ysłu tereno
wego libe ra lizm , p rze jaw ia jący  się w  k redy tow a 
n iu  zapasów m ałow artościow ych, trudnozbyw a l- 
nych, pow sta łych na skutek nieprzestrzegania d y 
scyp liny  p rodukcy jne j, w  odniesieniu do k tó rych  
przedsiębiorstwa n ie  p rze ja w ia ły  dostatecznych 
starań o ja k  najszybsze ich  up łynn ie n ie  i w  bez-
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k ry tyczn ym  często pro longow aniu  te rm inów  spłaty 
k redy tów  —  n ie  może w  bieżącym roku  m ieć m ie j
sca. Trzeba- sobie zdawać sprawę z tego, uw zględ
n ia jąc oczywiście specyficzne trudności z ja k im i 
boryka się drobna wytwórczość, że przem ysł d rob
ny ma bardzo duże ponadnorm atyw ne zapasy i  w  
zw iązku z tym  czołowym  zadaniem pracow ników  
kon tro lu jących  podleg łe m u przedsiębiorstwa jest 
w a lka o spowodowanie zahamowania dalszego ich 
wzrostu i przyśpieszenie ich  obracalności. D latego 
też dbając o to, by wszędzie gdzie is tn ie je  zapas 
nadający się do kredytow ania , k re d y t b y ł udzie la
ny  w  pe łne j wysokości, należy wyłączać z k redy to 
wania zapasy bezwartościowe oraz takie, k tó re  m i
mo in te rw e n c ji na w szystkich szczeblach nie są 
w skutek opieszałości przedsiębiorstw , zw iązków, za
rządów czy cen tra l up łynn iane. Stopień m ob iliza 
c j i  przedsiębiorstwa do p racy  nad lik w id a c ją  nad
m iernych  zapasów m usi być uznany za jeden z waż
k ich  w ys iłków , decydujących o k redy tow an iu  ' da
nego zapasu, lu b  w yłączania go z kredytow ania . 
Tam bowiem, gdzie przedsiębiorstwo stara się l i 
kw idow ać n iepraw id łow ości, k re d y t zachęci je  do 
wzmożonych w ys iłków , tam  natom iast, gdzie n ie  ma 
tych  starań, udzie len ie k re d y tu  powoduje dalszą 
demobilizację.

Zakres prac, zm ierza jących do poważnego 
zmniejszenia n iepraw id łow ości w  gospodarce za
pasami w  jednostkach przem ysłu drobnego jest 
bardzo szeroki, lecz z in tensyfikow an ie  pracy od
dzia łów  na ty m  odcinku i  podniesienie je j poziomu 
jest konieczne, gdyż zaniedbanie tych  problem ów 
m ia łoby poważny, nega tyw ny w p ły w  na w ykona
nie przez drobną w ytwórczość je j tru d n ych  zadań.

Dalszą grupę n iepraw id łow ości, w ym agających i 
m ożliw ie  szybkie j lik w id a c ji, są n iedobory fu n d u 
szów w łasnych w  obrocie i  w  przedsiębiorstwach 
państwowych i w  spółdzie ln iach pracy. Konieczne 
jest w ięc zwracanie baczniejszej uw ag i na te za
gadnienia, poprzez ¡systematyczne badanie p ra w i
dłowości rozliczeń z budżetam i te renow ym i; prze
prowadzenie w  razie potrzeby energicznych in te r- 
w eńc ji w  prezydiach m ie jsk ich  i  pow ia tow ych rad 
narodow ych i  kom un ikow an ie  o wszelkich niedo
ciągnięciach oddziałom  w ojew ódzkim , k tó re  ze 
swej s trony  w in n y  być w  s ta łym  kontakcie  z w y 
dzia łam i finansow ym i w o jew ódzk ich  rad narodo
w ych a w  sprawach ważnie jszych przekazywać in 
form acje  do D epartam entu  K re d y tó w  Przem ysłu. 
Trzeba uważać za celowe u trzym yw a n ie  w  ty m  za- 
kresie łączności z inspekcją  dochodów państwo
w ych tworzoną obecnie w  oparciu  o Uchw ałę P re
zyd ium  Rządu z dnia 13.1.1954 r. O ddzia ły  ko n tro 
lu jące spółdzie ln ie p racy w in n y  dbać, aby w  p rzy 
padku gdy fundusze spó łdzie ln i n ie  osiągają w ym a
ganej przez Bank wysokości, spó łdzie ln ia  i  jednost
ka nadrzędna p o d ję ły  natychm iast skuteczne środ
k i zaradcze i  szybko usunęły p rzyczyn ę . istn ien ia  
niedoboru. W  c h w ili obecnej liczba spółdzie ln i n ie 
kredytow anych  z p rzyczyny b raku  odpow iednich 
funduszów w łasnych w  obrocie jest ju ż  sześciokrot
nie niższa n iż w  roku  1951 i dw u kro tn ie  niższa niż 
w r. 1952. Trzeba sobie postawić za cel, aby w  koń
cu bieżącego roku  n ie  by ło  an i jedne j tak ie j spół
dzie ln i. Należy w ięc analizować w y n ik i dz ia ła lno
ści spółdzie ln i, aby móc dostatecznie wcześnie po
wodować lik w id a c ję  przyczyn  w yw o łu jących  po- i 
noszenie stra t, domagać się term inow ego urucho- |



Nr  3 W I A D O M O Ś C I  N A R O D O W E G O  B A N K U  P O L S K I E G O 153

m ienia pożyczek z funduszu wyrównawczego s tra t 
i szybkie j re fu n d a c ji środków  obro tow ych zam ro
żonych w  robotach kap ita lnych . O ddzia ły  w o je 
wódzkie w in n y  uważać, aby spraw y te b y ły  spraw
nie zała tw iane przez zw iązk i i  ekspozytury.

Usuwanie przyczyn  powstawania niedoborów 
funduszów w łasnych w  obrocie, k tó re  to niedobory 
są jeszcze dosyć wysokie, popraw i w yda tn ie  sytua
cją p ła tn iczą w ie lu  przedsięb io rstw  przem ysłu 
drobnego, a także ich  dostawców.

Na poprawę sy tu a c ji p ła tn icze j w p łyn ie  także 
n iew ą tp liw ie  lik w id a c ja  opóźnień w  fak tu row an iu . 
Opóźnienia te są duże, g łów n ie  w  spółdzieln iach i 
m ają zasadniczy w p ły w  ną w ysokie  kszta łtow anie 
się p o rtfe lu  ,,C‘ . Jest w ięc niezbędne przeanalizo
wanie przyczyn tych  opóźnień wszędzie, gdzie one 
w ystępu ją  i drogą odpow iednich in te rw e n c ji (w 
razie potrzeby i sankcji) oraz w  uzasadnionych 
przypadkach poprzez przedłużenie te rm in u  skła
dania fa k tu r  na inkaso (g łów nie w  przedsiębior
stwach w ie lozakładow ych i  n iek tó rych  spółdziel
niach pomocniczych) doprowadzenie do istotnego 
polepszenia sy tu a c ji na tym  odcinku. Ponadto, po
nieważ zostało stw ierdzone, że przyczyną w ysokie
go stanu fa k tu r  w  p o rtfe lu  „C “  jes t podawanie 
przez odbiorców  n iew łaśc iw ych  danych, potrzeb
nych do 'wystaw ienia fa k tu ry , należy w  przypadku 
stw ierdzenia, że tak ie  sp ła ty  m a ją  m iejsce, powodo
wać rek lam ow anie  tego przez przedsiębiorstwa. Do 
współpracy nad lik w id a c ją  p o rtfe lu  „C “  w in n y  być 
wciągnięte jednostk i nadrzędne, od k tó rych  trzeba 
żądać w ydaw ania  odpow iednich poleceń i  dop ilno
w yw an ia  ich  w ykonania . Również energicznej ak~ 
cj i  wym aga sprawa doprowadzenia do porządku 
zaległych rozliczeń w ew nętrznobranżow ych m ię
dzy poszczególnymi przedsięb iorstw am i oraz m ię
dzy przedsięb iorstw am i i  jednostkam i nadrzędny
mi. W  tym  celu konieczne jes t badanie odpowied
nich pozyc ji b ilansów  w  grup ie  należności i  zobo
wiązań, żądanie od przedsięb iorstw  w yjaśn ień  na 
ten tem at oraz in te rw en iow an ie  w  ceiu doprowa
dzenia bądź to do uzgodnienia sum ważniejszych 
roszczeń i  dokonania e fek tyw nych  rozliczeń, bądź 
też do spisania tych  kw o t na s tra ty  lu b  zyski. O 
trudnościach, z k tó ry m i się będą oddzia ły spotykać 
w  te j pracy, pow inny  być in fo rm ow ane oddzia ły 
wojewódzkie i  D epartam ent K re d y tó w  Przemysłu. 
Szczególną uwagę trzeba p rzy  ty m  zwrócić na pion 
W .Z.P.T. oraz na spółdzie ln ie p racy ( w  tych  ostat
n ich  także na sprawę odprowadzeń na fundusze 
scentralizowane).

Term inowość sprawozdawczości finansow ej w  
w  osta tn im  roku  znacznie się popraw iła . Jest jed 
nak pew ien odsetek spółdzie ln i (wśród n ich  g łów 

nie pomocnicze i  inw a lidów ), k tó re  m ają  nadal po
ważne^ opóźnienia w  księgowaniu i  sporządzaniu 
bilansów. Oddziałom  u tru d n ia  to analizę ich  sytua
c ji finansow ej, a n iek iedy  zmusza (zgodnie z Z.P. 
84/53) do w strzym yw an ia “ kredytow ania . Zagad
nien iem  ty m  należy się w ięc nadal zajm ować i  g łów 
nie za pośrednictwem  jednostek nadrzędnych do
prowadzać do lik w id a c ji is tn ie jących  uchybień. To 
samo można powiedzieć o spraw ie realności b ila n 
sów, z k tó rych  w ie le  n ie  jes t jeszcze należycie 
opracowywane. W szelkie zauważone w  tym  wzglę
dzie us te rk i muszą być przedm iotem  in te rw enc ji, 
p rzy czym należy koniecznie kontro low ać, czy in 
terw encje  te odniosły skutek.

Om ówione w yże j prob lem y, k tó re  pow inny  być 
przedm iotem  zasadniczych prac oddzia łów  ko n tro 
lu jących  drobną wytwórczość n ie  będą m og ły  być 
p raw id łow o rozwiązywane, jeże li oddzia ły  w  p ra 
cy swej n ie  będą op ie ra ły  się na analizie ogólnej 
sy tuac ji finansow ej kon tro low anych  przedsię
b iorstw , k tó ra  w inna  być dokonywana system aty
cznie wszechstronnie, starann ie  i  stanow ić podsta
wę do wyciągania w niosków  na tem at zasadniczych 
zagadnień w ystępu jących w  przedsiębiorstwach 
i usta lenia m etod postępowania na odcinku k redy 
towania i  ko n tro li.

Ponadto trzeba jeszcze raz z naciskiem  podkre 
ślić konieczność silniejszego n iż  dotychczas od
dz ia ływ an ia  na przedsiębiorstwa i  jednostk i nad
rzędne drogą in te rw e n c ji, organizowania kon fe ren
c ji, na k tó rych  będą przedstaw iane postu la ty  Ban
ku, stosowania z um iarem  i  wyczuciem  lecz kon
sekwentnie sankcji i  wreszcie, o czym już  by ła  mo
wa, um iejętnego kredytow an ia . Jest rzeczą jasną, 
że w  ty m  celu m usi być spełn iany jeszcze jeden 
warunek, a m ianow ic ie  podniesienie k w a lif ik a c ji 
p racow n ików  za jm ujących się d robnym  przem y- 
słern poprzez in tensyw ne ich  szkolenie i  dbałość o 
um ożliw ien ie  im  w yspecja lizow ania się w  prob le 
matyce tak  skom plikow ane j i  rozległe j, jaka  w y 
stępuje w  drobnej wytwórczości. S tab ilizac ja  p ra 
cow ników  tak  w  oddziałach operacyjnych ja k  i  w o
jew ódzk ich  ma na to oczywiście decydujący w p ływ .

A r ty k u ł n in ie jszy  nie porusza w szystkich zagad
nień, z k tó ry m i Bank ma do czynienia na odcinku 
przem ysłu  drobnego. M a on za zadanie wskazać 
ty lk o  na podstawowe zadania, od w ykonan ia  k tó 
rych  zależy w  dużym  stopniu zrealizowanie przez 
przem ysł d robny zadań w yn ika jących  z tez IX  
P lenum  KC  PZPR oraz na to w  ja k ie j m ierze do 
w ykonania  ich p rzyczyn i się N arodow y B ank P o l
ski.

S. Przyioecki

ŚRODKI DECYDUJĄCE O USPRAWNIENIU ROZLICZEŃ
W ie lk ie  zadania przedsiębiorstw  uspołecznionych, 

szczególnie doniosłe w  obecnej dobie w ys iłkó w  ca
łego aparatu państwowego w  k ie ru n ku  zwiększenia 
osiągnięć gospodarczych i podniesienia tą drogą sto
py życiow ej mas pracu jących  —  w ym agają  dokład
nego skoordynow ania w szystk ich  czynników , sk ła 
dających się na w y tw orzen ie  w a runków  zabezpie- 
czających m aksym alne w ykonyw an ie  p lanów  gos
podarczych.

I

W śród tych  czynn ików  bezsprzecznie ważną rolę 
odgryw a ją  finanse przedsiębiorstw , stwarzające 
podstawy praw id łow ego przebiegu procesów gospo
darczych w  ska li ogólnopaństwowej. Zakłócenia w 
p lanow ym  kszta łtow an iu  się środków  finansow ych 
przedsiębiorstw  u tru d n ia ją  w ykonanie  zadań p la 
nowych nie ty lk o  w  jednostkach, w  k tó rych  w ystę
pu ją , m ają one zasięg dalszy, pow odu ją  bow iem  pe r
turbacje  w  tych  w szystkich jednostkach, k tó re  są
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z ta m tym i związane obro tam i p ła tn iczym i. D latego 
też następuje w  tak ich  przypadkach rozszerzenie 
ujemnego oddzia ływ ania zaburzeń finansow ych po
szczególnych przedsiębiorstw  na w y n ik i ogólnogos
podarcze.

Powiązanie procesów finansow ych z rzeczowym i 
jest ta k  ścisłe, ja k  powiązanie p lanów  norm ujących 
procesy tych  obu dziedzin gospodarczych. N iepra
w id łowości w  dziedzinie finansów  p rzyczyn ia ją  się 
do powstawania zaburzeń w  procesach rzeczowych, 
ham ują bow iem  ich  płynność, potencję rozw o ju  oraz 
u tru d n ia ją  i ko m p liku ją  prace aparatu gospodar
czego.

Jeszcze w yraźn ie j w ystępu je  z jaw isko odwrotne 
gdyż bezpośrednio ju ż  o d b ija ją  się na sy tuac ji f in a n 
sowej p izeds ięb io rs tw  zaburzenia w  ich rzeczowych 
procesach gospodarczych co jest prostą konsenkwen- 

systemu finansowego regulującego ruch środków 
finansow ych ha rm on ijn ie  z ruchem  środków m ate
ria łow o  - tow arow ych w  procesach p ro d u kc ji i  obro
tu. To zazębianie się przyczyn i sku tków  powoduje 
pogłęb ianie n iepraw id łow ości w  w ykonyw an iu  p la 
nów  zarówno rzeczowych, ja k  i  finansow ych jedno
stek i  o rgan izacji gospodarczych. Zew nętrznym  w y 
razem tych  n iepraw id łow ości jes t w ystępujące w  
ostatnich latach z dużą ostrością z jaw isko w yd łużo 
nego cyk lu  w  rozliczeniach m iędzy przedsiębior
stwam i, wyrażające się w  statystyce płatności z ty 
tu łu  dostaw, usług i  robót w ysok im  procentem  p ła t
ności p rzete rm inow anych w  stosunku do płatności 
mieszczących się w  ramach cyk lu  ustalonego, jako 
p ra w id ło w y  obieg dokum entów  rozliczeniowych.

P roblem  zaległości p ła tn iczych , powodujących 
znaczne trudności finansowe przedsięb iorstw  jest 
od dłuższego czasu przedm iotem  badań, dyskus ji i 
licznych p ro jek tów , zm ierzających do uspraw nie
nia rozliczeń. Trafność s taw ian ia  tego zagadnienia, 
jeże li chodzi o jego znaczenie gospodarcze, n ie  zaw
sze pokryw a  się z tra fnością  staw ianych wniosków, 
u jm u jących  często sprawę zaległości p ła tn iczych, 
jako  ja kb y  odrębne, mające swój sam odzielny ^byt 
zjaw isko, rozpatryw ane w  oderw aniu od całości 
podstawowych zasad systemu finansowego.

Tego rodzaju b łędy  doprowadzały często do w y 
suwania p ro je k tó w  rozw iązania prob lem u w  ramach 
poszczególnych ogn iw  systemu finansowego, najczę
ściej poprzez rozluźn ien ie  rygo rów  systemu k re d y 
towego. Stąd wywodzą się, cieszące się dużym  uz
naniem i  wysuwane z różnych stron, w n iosk i k re 
dytow an ia  bez ograniczeń prze te rm inow anych na
leżności fa k tu ro w ych  i automatycznego rozwiązania 
w  ten sposób prob lem u rozliczeń m iędzy przedsię
b io rs tw am i przez przesunięcie zatorów  z tego od- 
c inka iOzliczeń na szczebel rozliczeń m iędzy przed
s ięb iorstw am i i  bankiem  z ty tu łu  udzie lonych k re 
dytów .

N arodow y B ank Po lsk i w swej po lityce  k re d y to 
wej n iezm iennie stoi na stanow isku w iązania k re 
dy tu  z p raw id łow ą  ro tac ją  środków obrotowych, a 
rozw iązanie p rob lem u zatoru w  rozliczeniach m ię 
dzy przedsięb iorstw am i w id z i w  likw id o w a n iu  ich 
is to tnych  przyczyn. S tanow isko tak ie  oparte jest na 
założeniu, że system finansow y zapewnia przedsię
b iorstw om  dostateczną ilość środków  finansow ych 
do prowadzenia działalności i w ykonyw an ia  p lano
w ych zadań p rzy  p raw id łow e j ro ta c ji poszczegól
ny011 sk ładn ików  środków obrotowych. W  p rzypad- 
i^ach n iep raw id łow e j gospodarki przedsiębiorstw  
n ieun ikn ione  jest powstawanie zakłóceń w  te j ro-

tac ji, co stwarza n iedobory w  funduszach obroto
w ych przedsiębiorstw , a tym  samym zaburzenia w 
rozliczeniach.

Do g łów nych przyczyn tego stanu rzeczy, w ystę
pu jących po s tron ie  jednostek i o rgan izacji gospo
darczych, trzeba w  p ierw szym  rzędzie zaliczyć po
noszenie s tra t n iep lanow anych oraz nieosiąganie 
p lanow ych zysków i  przekraczanie p lanow ych strat, 
a następnie n iep raw id łow e w yko rzys tyw an ie  p rz y 
dzie lonych przedsiębiorstwom  środków obrotowych, 
zarówno w łasnych, ja k  i  pochodzących z k redytu .

N iepraw id łow ości te w ystępu ją  w  w y n ik u  w ie lu  
uchybień w  pracy aparatu kierowniczego i  finanso
wego jednostek i  organ izacji gospodarczych, a szcze
gólnie w  czynnościach dotyczących sporządzania i 
w ykonyw an ia  p lanów  oraz w  czynnościach zw iąza
nych z w ykorzys tyw an iem  systemu budżetowego i 
kredytowego dla uzyskiw ania  niezbędnych środków 
finansowych.

Z uchyb ień w  zakresie p lanow ania najczęściej w y 
stępuje niedostateczne powiązanie m iędzy poszcze
gó lnym i p lanam i, szczególnie m iędzy p lanam i p ro 
du kc ji i obrotu towarowego, a in n y m i częściami 
planu, samowolne przekraczanie usta lonych lim itó w  
finansowych w  toku p lanow an ia  szczegółowego (do
tyczy to  zwłaszcza przedsięb iorstw  terenowych), 
zm iany rzeczowe dokonyw ane w  ciągu roku,' nie 
uwzględniane z regu ły  w  planach finansow ych oraz 
opóźnienia w  opracow yw an iu i za tw ierdzan iu  p la 
nów.

Z w a d liw ym  w ykonyw an iem  p lanów  spotykam y 
się najczęściej na odcinku zaopatrzenia m ate ria ło 
wego, ja k  i asortym entowości oraz jakości p roduk
c ji. U chyb ien ia  te powodują powstawanie nadm ier
nych, nieuzasadnionych rem anentów, co jest na ru 
szeniem podstawowych zasad gospodarowania, 
wskutek nieekonomicznego w yko rzys tyw an ia  środ
ków  obrotowych. D o . ważnych przyczyn  trudności 
finansow ych przedsięb iorstw  trzeba rów nież za li
czyć m ałą  aktywność ich aparatu k ierowniczego w 
sprawach finansowych, a szczególnie dużą bierność 
na odcinku w yko rzys tyw an ia  systemu kredytow e
go i  m ałą jego znajomość. N iew łaściw e dostosowa
nie k re d y tu  do uzasadnionych potrzeb przedsię
b io rs tw  w ystępu je  jszcze dość często w sku tek n ie- 
składania na czas w niosków  k redy tow ych  i  w ym a
ganych oświadczeń o stanie w artości podlegają
cych kredytow an iu , w adliw ego określania przed
m iotów  kredytow an ia , opóźnionego fak tu row an ia  i 
opóźnionego składaniu dokum entów  inkasowych, jak  
wreszcie w sku tek m a łe j operatywności przedsię
b io rs tw  na odcinku regu low an ia  wysokości w yko 
rzystyw anych k redy tów  w  zależności od wartości 
zabezpieczenia.

Poza zaznaczonymi uchyb ien iam i w  pracy je d 
nostek gospodarczych do p rzyczyn  om aw ianych 
trudności p ła tn iczych  należy rów nież zaliczyć n ie 
p raw id łow ości występujące w  systemie budżeto
w ym , w  systemie finansowania in w e s ty c ji oraz w 
system ie roz liczen iow ym  i k redy tow ym .

Można tu  wskazać na niedostateczną dotąd ela
styczność w  p o k ryw a n iu  s tra t ponadplanowych i  
n iep lanow anych oraz u jem nych różnic budżeto
wych, ja k  rów nież w  p o k ryw an iu  niedoborów  środ
ków obro tow ych z ty tu łu  pogorszenia w y n ik ó w  roku 
poprzedniego. Tak samo cy k l rozliczeń z budżetem 
Państwa, a szczególnie cząs p rze p ływ u  środków 
budżetowych do przedsięb io rstw  b y ł jeszcze zbyt 
d ług i i m im o dużej popraw y na tym  odcinku,, w y -



stępowały nadal opóźnienia w  rozprowadzaniu do
tac ji, szczególnie w  p ierw szym  kw a rta le  każdego 
roku.

W  systemie finansowania in w e s tyc ji ham ująco na 
p ra w id ło w y  przebieg rozliczeń inw estorów  z w yko 
nawcam i i  dostawcami w p ły w a ły  przede w szystk im : 
b rak p raw id łow o  opracowanej dokum entac ji p ro - 
jektow o-kosztorysow ej, lu b  opóźniony je j dopływ , 
ja k  rów nież nierealność p lanow ania rzeczowego i 
finansowego a ty m  sam ym  konieczność dokonyw a
n ia  częstych zm ian w  p lan ie  inw es tycy jnym .

Również w  system ie roz liczen iow ym  i  k re d y to 
w ym  nie stworzono jeszcze pe łnych  bodźców do za
pewnien ia praw id łow ego w yko rzys tyw an ia  tych  
systemów w  zakresie funkc jonow an ia  rozliczeń i  
norm ow ania  k redytów .

Jeżeli się Dodda analiz ie stany zaległości p ła tn i
czych w  okresie od r. 1951, staje się widoczne, że po 
s ta łym  narastan iu  zaległości p raw ie  do końca 1952 
r. następuje zahamowanie tego w zrostu, a ju ż  od 
po łow y ubr. zdecydowana popraw a w  stanach roz
liczeń.

I lu s tru je  to w yraźn ie  zestawienie wskaźników  
przete rm inow anych zobowiązań przedsiębiorstw  
kon tro low anych  przez N BP  p rzy  p rzy ję c iu  za 100 
wskaźnika z po łow y 1951 r., t j .  z okresu, w  k tó rym  
rozpoczął się s iln y  w zrost zaległości p ła tn iczych.

lip iec
1951

31. X II 
1951

30. V I 
1952

31. X II
1952

31. I I I
1953

31. V I 
1953

31. IX. 
1953

31. X II 
1953

i  v- ^  a 3
-M ‘S N

c „ 5  
■n u u a 
w ~ » 5¿a £ a bq 
a j r i o3 Ł  3 n

100 230 281 180 195 129 144 93

W zrosty i  spadki p rze te rm inow anych płatności 
przedstaw ione w  powyższej statystyce obrazują eta
py  n ieustęp liw e j w a lk i Banku z za toram i w  ro z li
czeniach i stosowania licznych  środków  zaradczych. 
Ś rodki te m ia ły  na celu likw id a c ję  przyczyn p ie r
wotnych, przeważnie tych  k tó re  pow staw a ły  w  sy
stemie k re d y to w ym  oraz —  i  to  w  znacznie szer
szym zakresie do tyczy ły  l ik w id a c ji przyczyn 
w ystępu jących w tó rn ie , w sku tek dużej ilośc i po
wiązań w  obrotach p ła tn iczych. Do pierwszej ka
tegorią  należało uspraw nien ie w łasnych czynności 
i oddzia ływ anie  na przedsiębiorstwa w  k ie ru n ku  
przestrzegania zasad d yscyp liny  k redy tow e j, a w  
szczególności p raw id łow ego w ykorzys tan ia  k re d y 
tów  do wysokości ich  zabezpieczenia, operowania 
odpow iedn im i w n ioskam i k re d y to w ym i, w łaściwego 
kw a lifiko w a n ia  przedm io tów  kredytow an ia  i  w yp e ł
n ian ia  obow iązujących czynności co do ew idenc ji i 
up łynn ia n ia  nadm iernych rem anentów  itp . Do n a j
ważniejszych tego rodza ju  środków trzeba jednak 
zaliczyć w prowadzenie przez B ank zasad elastycz
nego kredytow an ia  obrotu przedsięb iorstw  handlo
w ych oraz przedsięb iorstw  skupu. K re d y t na obrót 
tow arow y i  k re d y ty  p łatn icze na skup zapewniają 
przedsiębiorstwom  bieżący i  dostateczny dop ływ  
środków finansow ych p rzy  założeniu rea lizac ji m a
ksym alnych  obro tów  p lanowych.

W  zwalczaniu zatorów  w tó rn ych  Bank posłu
gu je się um ie ję tn ie  i  celowo stosowanym  kredytem  
na przeterm inow ane należności oraz powszech
n ym i jednorazow ym i akc jam i w yrów naw czym i 
przeterm inow anych płatności' z ty tu łu  dostaw, usług 
i robót.

N a jskutecznie j środk i te oddz ia ływ a ły  na stan 
rozliczeń w  r. 1953. Św iadczy o ty m  obniżenie się

w skaźników  przeterm inow anych zobowiązań na 
dzień 30 czerwca oraz na koniec g rudn ia  ubr., t j.  
po ukończeniu a kc ji w yrów naw cze j czerwcowej i  l i 
stopadowej. Szczególnie pozy tyw n ie  należy ocenić 
ostatnie osiągnięcia w  czw artym  kw arta le . Wskaź- 
nL i p ize te rm inow anych  zobowiązań fak tu row ych , 
niższy od 100, został zanotowany po raz p ierw szy 
od czerwca 1951 r., a jeże li zważyć, że do końca 
pierwszego k w a rta łu  1953 r. ksz ta łtow a ł się on w  
granicach około 200, to można w yraz ić  nadzieję, że 
Bank w  dużym  stopn iu  opanował groźną sytuację 
na odcinku rozliczeń :i rozporządza już  skutecznym i 
środkam i w a lk i z nadm iern ie  w ysok im i zaległościa
m i w  rozliczeniach. Osiągnięcia te nab ie ra ją  jeszcze 
większego znaczenia jeże li uw zg lędn im y, że w y n ik i 
a kc ji listopadowej u trz ym a ły  się w  p e łn i do końca 
roku, na co w skazują w skaźn ik i: na 30 listopada —  
92, na 31 g rudn ia  —  93, co zdarzyło się rów nież po 
raz p ie rw szy w  h is to r ii przeprowadzanych dotąd 
powszechnych kompensat oraz, że ta k  znaczne obn i
żenie p rze te rm inow anych płatności nastąpiło bez 
wzrostu k redytów , a naw et p rzeciw n ie  —  p rzy  ich 
spadku, a w  szczególności p rz y  obniżeniu się zadłu
żenia k re d y tu  na przeterm inow ane należności fa k 
tu row e o około 50%.

M im o, że zagadnienie p rzeterm inow anych należ
ności straciło , ja k  w yn ika  z powyższej analizy, dużo 
na ostrości, w  końcu ubiegłego roku  zostały podjęte 
w  szerokim  zakresie —  przez powołaną zarządze
n iem  Przewodniczącego P K P G  "komisję d la  popra
w y  systemu rozliczeń i  k redytow an ia  przedsię
b io rs tw  gospodarki uspołecznionej —  prace, mające 
na celu u trzym an ie  osiągniętych w y n ik ó w  i  dalszą 
popraw ę w  stanie rozliczeń.

W  pracach swych kom is ja  wskazała na istotne, 
p ie rw otne  p rzyczyny trudności p ła tn iczych  i  zajęła 
stanowisko, że zupełna likw id a c ja  zaległości p ła tn i
czych, p rzy  is tn ien iu  zaburzeń w  ro ta c ji środków ob
ro tow ych przedsiębiorstw , m ogłaby być dokonana 
ty lk o  w  drodze pew nych autom atycznych czynności, 
n ie uw zg lędn ia jących ogólnych założeń systemu i  
u jem nych objawów , ja k ie  w ys tą p iłyb y  p rzy  ty m  na 
innych  odcinkach działalności gospodarczej. S tworze
n ie  zasad i  źródeł finansowania niedoborów  w  środ
kach przedsiębiorstw , pow sta jących w sku tek  na ru 
szania podstawowych zasad gospodarki b y łoby  w  
oczyw isty sposób sprzeczne z założeniam i systemu 
finansowego i jego fu n kc ją  kon tro lną .

D latego też, d la osiągnięcia dalszej decydującej 
popraw y, trzeba przede w szystk im  doprowadzić do 
usunięcia b łędów  w ystępu jących w  pracy jednostek 
i organ izacji gospodarczych, będących p ie rw o tn y 
m i p rzyczynam i trudności finansow ych przedsię
b io rs tw  oraz usunąć n iepraw id łow ości w  funkc jono 
w an iu  poszczególnych ogn iw  systemu finansowego. 
K om is ja  skoncentrowała swe prace na opracowaniu 
postu la tów  i  konkre tnych  w n iosków  dotyczących 
usprawnień w  systemie budżetowym , w  systemie 
finansow ania in w e s tyc ji oraz w  system ie rozlicze
n iow ym  i  k redy tow ym .

W niosk i ¡te m ają  n iezw yk le  doniosłe znaczenie 
dla dalszego rozw o ju  systemu, p rzy  czym n iek tó re  
z n ich  są pozy tyw n ie  zała tw ione i  wprowadzane w  
życie, a inne zna jdu ją  się w  toku  zatw ierdzania lub  
dalszych rozważań. W  każdym  razie można je  wszy
stk ie  uważać za uzgodnione m iędzyresortowo postu
la ty  i  w ytyczne zm ierzające do uspraw nien ia  ro z li
czeń.
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I
Szczególnie ważne znaczenie m a ją  p ro je k ty  

usprawnień dotyczące systemu budżetowego, a kon
k re tn ie  pokryw an ia  s tra t i  n iedoborów  środków ob
ro tow ych  przedsięb iorstw  oraz ich  bieżących ro z li
czeń z budżetem Państwa.

1. Do spraw na jp iln ie jszych  i  na jw ażnie jszych dla 
popraw y sy tuac ji finansow ej przedsięb iorstw  należy 
zaliczyć postu la ty  w  spraw ie:

—  bieżącego pokryw an ia  w  ciągu roku  przedsię
b io rs tw om  p lanow o-de ficy tow ym  s tra t ponad
p lanowych, w y n ik ły c h  w sku tek  przekroczenia 
p lanu  sprzedaży p rodukc ji,

—  bieżącego pokryw an ia  w  ciągu roku  przedsię
b io rs tw om  ponadplanowych u jem nych  różnic 
budżetowych, powstających w sku tek przekro
czenia zadań, p lanu  rzeczowego,

—  zaliczkowego pokryw an ia  w  ciągu roku  ponad
p lanow ych i n iep lanow anych s tra t jednostek 
centra lnych, na podstawie decyzji P rezyd ium  
Rządu,

—  stworzenia rezerw  środków  budżetowych na 
szczeblu resortów  i  jednostek cen tra lnych  na 
przejściową pomoc finansową d la  przedsię
b iorstw .

Te nadzwyczaj aktua lne zagadnienia zostały 
już rozwiązane w  dwóch zarządzeniach M in is tra  F i
nansów, a m ianow icie :

1) w  zarządzeniu M in is tra  F inansów z dnia 16.1. 
1954 r. w  spraw ie kw a rta ln ych  zgłoszeń finansow ych 
m in is te rs tw  i urzędów centra lnych  oraz kw a rta ln ych  
zadań finansow ych cen tra lnych  zarządów, jednostek 
rów norzędnych i  przedsięb iorstw  państwowych, 
dzia ła jących w edług zasad rozrachunku 'gospodar
czego, (M on ito r P o ls k i'N r  A-19 poz. 333).

2) w  zarządzeniu M in is tra  F inansów zdnia 18.1. 
1954 r. w  spraw ie rozliczeń m in is te rs tw  i urzędów 
centra lnych  z budżetem cen tra lnym  z ty tu łó w  zys
ków  i s tra t oraz środków  obro tow ych podleg łych 
przedsiębiorstw  państwowych, dzia ła jących w edług 
zasad rozrachunku gospodarczego. (M on ito r Polski 
N r  A-19 poz. 334).

Na zasadzie przepisów pierwszego z tych  zarzą
dzeń, podstawą p lanow ych w p ła t z ty tu łu : podatku 
obrotowego i  od operacji n ie tow arow ych, różnic 
budżetowych, ja k  rów n ież p lanow ych rozliczeń z 
ty tu łu  zysku i  s tra t oraz środków obro tow ych ■—- są 
kw arta lne  zgłoszenia finansowe, sporządzane przez 
m in is te rs tw a i urzędy centra lne oraz, opracow yw a
ne w  ramach zatw ierdzonych zgłoszeń, kw a rta lne  
zadania finansowe jednostek cen tra lnych  i  podleg
łych  im  przedsiębiorstw .

Zgłoszenia kw a rta ln e  sporządzane są na podsta
w ie  rozbicia kw arta lnego zatw ierdzonych rocznych 
p lanów  finansow ych (bilansów dochodów i  w yd a t
ków) z uw zględn ien iem  odchyleń, powstających, 
w skutek zm ian ilościow ych i  w artościow ych w  za
kresie zadań p rodukcy jnych , obro tu  towarowego i 
usług oraz funduszu płac i obn iżk i kosztów w łas
nych, ja k  rów nież zm ian o rgan izacyjnych oraz 
zm ian cen, ta ry f  i  stawek płac.

W  przypadkach, gdy z kw a rta ln ych  zadań fin a n 
sowych w yn ika  konieczność udzie lan ia  z budżetu 
centralnego do tac ji w  rozm iarach przekraczających 
sum y przew idziane na dany rok  w  budżecie, m in i
sterstwa i urzędy centra lne obowiązane są w ystą 
pić z w n ioskam i o przyznanie niezbędnych k re d y 
tów, bądź w  drodze k re d y tó w  dodatkow ych z re 

zerw y budżetu centralnego lu b  nadw yżk i budżeto
wej. Przytoczone przepisy oznaczają stworzenie 
p raw id łow e j podstawy bieżących p lanow ych ro z li
czeń na zasadzie zaktua lizow anych kw a rta ln ych  
zadań finansow ych przedsiębiorstw  i  jednostek cen
tra ln ych  oraz wyposażają resorty  w  pewne up raw 
n ien ia  w  zakresie rozporządzania nadw yżkam i środ
ków  obro tow ych i zysków.

D rug ie  zarządzenie rozw iązu je  szereg palących 
zagadnień finansow ania n iedoborów  w łasnych fu n 
duszów obro tow ych przedsiębiorstw .

W prowadza się elastyczny system pokryw an ia  
s tra t jednostek cen tra lnych  i  przedsięb iorstw  p la 
nowo -  deficy tow ych, polegających na udzie lan iu  
do tac ji p roporc jona ln ie  do w ykonan ia  p lanów  
sprzedaży p rodukc ji. W  przypadku przekroczenia 
p lanu sprzedaży p ro d u kc ji może być —  na podsta
w ie  decyzji M in is tra  F inansów  —  udzielona, w  ra 
mach do tac ji rocznej, dodatkowa dotacja w  wyso
kości rów nające j się procentow i przekroczenia p la 
nu sprzedaży p rodukc ji, w yn ika jącem u ze stosun
ku  planowanej na dany k w a rta ł s tra ty  (z k w a rta l
nego zadania fina'nsowego) do k w o ty  p lanowanej 
na dany k w a rta ł sprzedaży p rodukc ji. W yp ła ta  do
datkowej- do tac ji następuje w  ciągu 10 d n i od daty 
o trzym ania  miesięcznego sprawozdania z w ykona
n ia  p lanu sprzedaży p rodukc ji. W  razie natom iast 
n iew ykonan ia  planu sprzedaży odpowiednia suma 
do tac ji podlega zw ro tow i do budżetu lu b  zaliczeniu 
na poczet dotac ji następnego okresu (również w  te r
m in ie  10 dni).

Zarządzenie p rzew idu je  rów nież redys trybuc ję  
środków finansow ych m iędzy poszczególnymi je d 
nostkam i cen tra lnym i w  zakresie pokryw an ia  z zy
sku jednych  jednostek te j części w zrostu no rm a ty 
w u  środków obrotow ych innych  jednostek, k tó ra  nie 
ma pokryc ia  w  ich  w łasnych funduszach.

Decyzję w  spraw ie pokryw an ia  przez jednostk i 
centra lne s tra t jednych  przedsięb iorstw  z zysków 
ponadplanowych innych  przedsiębiorstw  w yda je  
w łaśc iw y m in is te r, bez potrzeby (jak  to  by ło  do
tychczas) uzgadniania z M in is tre m  Finansów.

Zagadnienie rezerw  środków  finansow ych roz
w iązu je  zarządzenie w  ten sposób, że p rzew idu je  
o tw ie ran ie  rachunków  rozliczeń resortów, na k tó 
rych  mogą być gromadzone środk i pieniężne do w y 
sokości lO0/» p lanowanej na dany rok  sum y w zro 
stu n o rm a tyw u  albo do wysokości 3% norm atyw u 
na dzień 31 g rudn ia  danego roku.

Z rachunków  tych  .będą udzielane jednostkom  
centra lnym , na okres do dwóch m iesięcy, n ieopro- 
centowane k re d y ty  w  przypadkach b raku  środków 
na dokonanie prze lew u na rzecz:

1) innych  jednostek centra lnych,
2) pod leg łych przedsiębiorstw ,
3) budżetu.

2. W  celu stworzenia w a runków  d la  p ra w id ło 
wego w ykonyw an ia  przepisów o rozliczeniach w y 
suwa się postu la t opracowania szczegółowych in 
s tru k c ji w ykonaw czych do U chw a ły  N r 244 Rady 
M in is trów , usta la jących try b  i  technikę dokonyw a
n ia  rozliczeń oraz postu la t zw iększenia odpow iedzia l
ności jednostek centra lnych, ja k  rów nież p rezyd iów  
rad narodow ych za p ra w id ło w y  przebieg rozliczeń, 
a zwłaszcza za te rm inow e doprowadzenie do przed
sięb iorstw  należnych do tac ji budżetowych.

3. Do spraw  ob ję tych  opracow anym i w nioskam i 
należy rów nież aktua lne zagadnienie zasady poboru 
podatku obrotowego.

■ !



Obowiązujące dotychczas w  tym  przedm iocie 
przepisy praw ne postanaw iają, że podatek obrotow y 
od jednostek gospodarki uspołecznionej jes t p ła tny  
w  zasadzie w  ciągu 15 dn i po u p ływ ie  dekady.

Ten system powoduje, że przedsiębiorstwa muszą 
często uiszczać podatek przed zainkasowaniem na
leżności z ty tu łu  dokonanego obrotu, obejm ujące j 
wartość podatku.

Wobec powyższego została zaproponowana zmiana 
zasad poboru podatku obrotowego w  ty m  k ie runku , 
aby powstanie obow iązku podatkowego następowa
ło  z chw ilą  zainkasowania należności, a n ie —  ja k  
to jes t z regu ły  obecnie —  z chw ilą  dokonywania 
sprzedaży, za k tó rą  p rz y jm u je  się w ystaw ien ie  fa k 
tu ry .

I I
Do przyczyn źród łow ych, oddzia łu jących w  dużym  

stopniu na ob ro ty  p łatnicze, należą rów nież zaha
m owania w  finansow aniu  inw es tyc ji. Dotychczaso
we przepisy, dotyczące działalności inw es tycy jne j, 
odznaczają się bardzo daleko posuniętą szczegółowo
ścią, co u tru d n ia  wprowadzanie zm ian w  usta lonych 
program ach inw es tycy jnych  bez m ożliw ości ro z li
czania dokonyw anych nakładów  p rzy  rea lizac ji p ro 
jek tow anych  zmian.

Opracowane w n iosk i idą w  k ie ru n ku  usamodziel
n ien ia  i  uopera tyw n ien ia  inw estora oraz wyposażenia 
go w  środk i do rea lizac ji zadań inw es tycy jnych  z 
prawem  dokonyw ania zm ian w  program ach szcze
gółowych, p rzy  równoczesnym nałożeniu na niego 
pełnej odpowiedzialności za p raw id łow e  i  te rm in o 
we w ykonanie  zadań. Najważnie jsze z tych  w nios
ków  zaw iera ją  następujące postu la ty:

1) p rzy  zachowaniu dotychczasowej zasady za
tw ie rdzan ia  na w ysok im  szczeblu dokum entac ji p rc - 
jektow o-kosztorysow ej, należy przenieść kom pe
tencje w  zakresie usta lania opera tyw ne j s trony  za
dań inw es tycy jnych  i  przeprowadzania w  nich 
zm ian na niższe szczeble inw estorów ;

należy w prow adzić zm ianę opracowywania 
rocznych p lanów  finansow ania in w e s tyc ji z podzia
l i 111 na k w a rta ły  i  zasadę uruchom ian ia  rocznych 
lim itó w  finansowania z podziałem  na kw a rta ły , co 
p rzyczyn i się do usunięcia zahamowań, w ystępu ją 
cych w  rozliczeniach z powodu opóźnień w  rozpro
wadzaniu środków  do inw estorów  oraz z lik w id u je  
n iep roduktyw ną  pracę związaną z opracowywaniem  
i rozprowadzaniem  kw a rta ln ych  lim itó w  finansow a
nia in w e s tyc ji;

3) należy w prow adzić bankowe k re d y ty  p rze j
ściowe na inw estyc je  w  przypadku przed te rm ino
wego w ykonan ia  kw a rta ln ych  zadań rzeczowych —  
na poczet k re d y tó w  budżetowych przew idzianych 
w  p lan ie  sfinansowania in w e s tyc ji;

4) należy zreform ow ać zasady rozliczeń w  bu
dow n ic tw ie  in w e s tycy jn ym  w  k ie ru n k u  lik w id a c ji 
is tn ie jących  n iepraw id łow ości, m ających swe źród
ło w  obecnym systemie uproszczonych rozliczeń 
1 rozliczeń końcowych oraz w  k ie ru n ku  w prowadze
nia dodatkow ych bodźców w  walce o ugrun tow an ie  
zasad rozrachunku gospodarczego na budow ie;

5) należy pogłębić ekonomiczną treść k o n tro li 
bankowej przez przestaw ienie je j na kon tro lę  kosztu 
inw es tyc ji, t j .  kon tro lę  kosztorysowego lim itu  fin a n -' 
sowania in w e s tyc ji i  skoncentrowanie się na kon
tro li cen, zarówno w  zakresie dóbr inw estycy jnych , 
ia k  i  robót budow lano-m ontażowych;

6) należy przeprowadzić powszechną akcję osta
tecznego rozliczenia zakończonych ob iektów  inw e 
s tycy jnych  w  celu praw id łow ego usta lenia ostatecz
nego kosztu tych  obiektów, stworzenia p raw id łow e j 
podstawy dla określenia odpisów am ortyzacy jnych  
oraz urea ln ien ia  należności jednostek w ykonaw stw a 
inw esty  cy j  nego.

I I I

Po poddaniu analiz ie systemu rozliczeniowego i 
kredytow ego z p u n k tu  w idzenia om aw ianych za
gadnień nasuwa się przede w szystk im  spostrzeże
nie, że rozw ój tych  systemów n ie  następuje w  pe łn i 
rów nom iern ie , w sku tek czego rygory , czy elastycz
ność jednego systemu n ie  zawsze pok ryw a ją  się pod 
względem celowości z odpow iedn im i zasadami d ru 
giego systemu. W  toku  ich  rozw o ju  na ogół system 
k re d y to w y  w yprzedza ł system roz liczen iow y i  b y ły  
m iędzy n im i w  poszczególnych okresach znaczne 
różnice rozwojowe, co i  dzisiaj jeszcze jest —  jeże li 
chodzi o n iek tó re  zasady —  widoczne. Np. słuszne 
r y g ° r y  w  systemie kredytow an ia  należności fa k tu 
rowych, opartym  na ich  p ra w id ło w ym  cyk lu , nie 
zna jdu ją  odpow iednika w  systemie rozliczeniow ym , 
w  k tó rym  b rak  jest przepisów, stw arza jących dla 
dostawców dostateczne w a ru n k i oddzia ływ ania  na 
skrócenie cyk lu  rozliczeniowego przez stosowanie 
sankcji w  stosunku do z łych  p ła tn ików . Tak samo 
rygo r przestrzegania term inow ego regulow ania zo
bowiązań fa k tu ro w ych  n ie  zna jdu je  należytego 
uwzględnienia w  przepisach norm ujących  te rm in y  
płatności.

Te spostrzeżenia s ta ły  się g łów nym  m otyw em  
wniosków, dotyczących uspraw nien ia systemu roz
liczeniowego i  z tych  względów w n iosk i idą w  k ie 
ru n ku  stworzenia bodźców do pełnego w ykorzys ta 
nia zasad systemu w  zakresie praw id łow ego przebie
gu rozliczeń.

Z aw ie ra ją  one w  swych konkre tach  przeważnie 
p ro je k ty  zm ian w  przepisach p raw nych  dotyczących 
umów p lanow ych i  zasad rozliczeń z ty tu łu  dostaw, 
usług i  robót.

1. G łów ny postu la t opracowanych w niosków  za
kłada, że w  przepisach p raw nych  norm ujących  p ra 
wa i  obow iązki stron zaw iera jących um ow y plano
we należy w prow adzić postanow ienia dające do
stawcom praw o stosowania, wobec z łych  p ła tn ików , 
sankc ji polegających na w strzym an iu  lu b  ogran i
czaniu dostaw. Podstawowe upraw n ien ie  dostawcy 
pow inno polegać na jego p raw ie  do w strzym an ia  się 
z dalszą dostawą, jeże li odbiorca narusza nakazy 
p lanu  gospodarczego przez częste, pos ta rza jące  się 
zaleganie z zapłatą należności. D rug ie  upraw nien ie, 
zawierające słabszą sankcję, określa się jako  prawo 
w ystąp ien ia  w  stosunku do odbiorcy, n ie przestrze
gającego w  określony w yże j sposób dyscyp liny  p ła t
niczej, z zakazem używ ania p rzedm iotu  dostawy 
przed dokonaniem zap ła ty  i  żądania odpow iedzia l
nego przechow yw ania p rzedm iotu  dostawy.

A b y  zapobiec zby t rygorystycznem u postępowa
n iu  p rzy  stosowaniu tych  zasad —  co jest szczególnie 
ważne, jeże li chodzi o p ierw szy okres ich obow iązy
wania —  przvznaje się w  om aw ianym  p ro jekc ie  m i
n is trom  praw o zastrzegania sobie w  um owach gene
ra lnych  —  z ważnych przyczyn gospodarczych —• 
wyłączenia spod rvgo rów  w strzym yw an ia  dostaw i 
zakazu używ ania p rzedm iotu  dostawy w  stosunku 
do w szystkich lu b 'n ie k tó ry c h  podleg łych im  orga
n izac ji albo jednostek gospodarczych. W  razie sporu
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pom iędzv m in is tra m i decyzję w  spraw ie stosowania 
rygo rów  ma wydać Przewodniczący PKPG . K on 
k re tn ie  p ro je k t zaw iera tezy zm ian ustaw y z dnia 
19.IV . 1950 r. o um owach p lanow ych w  gospodarce 
socja listycznej (Dz. U.R.P. N r  21 poz. 180), a szcze
gólnie a rt. 23 ustawy.

Ustawa ta, ja k  wiadomo, n ie  zaw iera przew idz ia 
nych w  system ie radzieckim  ostrzejszych rygo rów  
wobec n iepunk tua lnych  p ła tn ików . Jeżeli takie  
unorm owanie m ia ło  uzasadnienie w  p ierw szym  
okresie naszej gospodarki, to  obecnie —  wobec 
sprawniejszego funkc jonow an ia  systemu finansowe
go —  w prowadzenie proponowanych rygo rów  staje 
się bardzo celowe i  pożądane dla wzm ocnienia 
dyscyp liny  p ła tn icze j.

2. Z proponow anym i zm ianam i przepisów ustawy
0 um owach p lanow ych wiążą się ściśle w n iosk i w 
spraw ie zm ian U chw a ły  N r 877 P rezyd ium  Rządu 
z dnia 12 g rudn ia  1951 r. (M on ito r Po lsk i N r  io3 
poz. 1500), oparte na w spólnych m otyw ach dążenia 
do stworzenia rea lnych w arunków , um ożliw ia jących  
stronom  obro tu  płatniczego oddzia ływ anie  na 
uspraw nien ie rozliczeń. D w u le tn ia  p ra k tyka  stoso
w ania te j uchw a ły  przem aw ia za przeprowadzeniem  
w  n ie j szeregu zm ian i  uzupełn ień. Na podstaw ie do
tychczasowej p ra k ty k i i  tez ja k ie  w y ło n iły  się w  
trakc ie  prac nad rozw iązaniem  om aw ianych zagad
nień, został już  opracowany przez B ank p ro je k t no
w e j uchw a ły  w  spraw ie rozliczeń, k tó ry  zna jdu je  
się obecnie w  toku  dalszych prac.

N iże j zostaną om ówione te z proponowanych 
zm ian, k tó re  m a ją  ważniejsze znaczenie d la podnie
sienia te rm inow ości rozliczeń. Na czoło ich  wysuwa 
się p ro je k t wprowadzenia, obok te rm in u  akceptu, 
dodatkowego te rm in u  płatności żądań zapłaty.

Żądanie zap ła ty  m a być p ła tne w  ciągu 10 dn i 
kalendarzow ych od dnia następnego po w ys łan iu  
przez bank wezwania do zapłaty. D la  p ła tn ikó w  
m ających zapewniony bieżąco dop ływ  środków  na 
regu low an ie  zobowiązań p ła tn iczych  —  te rm inem  
płatności pow in ien  b y ć . następny dzień roboczy po 
u p ływ ie  te rm in u  akceptu. Jednostki, w  stosunku do 
k tó rych  ma być stosowany skrócony te rm in  p ła t
ności, okreś li w  zarządzeniu M in is te r F inansów.

Zm iana ta ma na celu pogłęb ienie rozrachunku 
gospodarczego przez um oż liw ien ie  p ła tn iko m  podej
m owania ¡starań i  operacji finansow ych, niezbęd
nych do term inow ego regu low an ia  p łatności. W pro 
wadzenie w  życie dodatkowego te rm in u  p łatności 
żądań zap ła ty w yw rze  duży w p ły w  na stan p rze te r
m inow anych płatności oraz na stany n iek tó rych  k re 
dytów .

Przede w szystk im  nastąpi zm iana w  s truk tu rze  
statystycznej należności i  zobowiązań fak tu row ych . 
Au tom atyczn ie  zm nie jszy się stan zaległości p ła t
niczych, w sku tek przesunięcia w  ew idenc ji p łatnoś
ci, a następnie w sku tek  zw iększenia się podstawy 
do w ym ia ru  k re d y tu  na należności fak tu row e  (pod
wyższenie stanu n ieprze te rm inow anych należności), 
a tym  samym zwiększenia dop ływ u  środków  p ie 
n iężnych do przedsiębiorstw .

W zrost ten będzie w praw dzie  częściowo skom 
pensowany zm niejszeniem  k re d y tó w  na m a te ria ły
1 na to w a ry  w sku tek  tego, że odlicza się od n ich  stan 
n ieprze te rm inow anych zobowiązań fak tu row ych , 
k tó ry  równocześnie znacznie wzrośnie, ale ja k  po
w iedzie liśm y, będzie to  ty lk o  częściowa kompensa
ta, w  sum ie bow iem  dop ływ  k re d y tu  do przedsię

b io rs tw  zw iększy się, gdyż n ie ca ły w zrost zobo
wiązań w p łyn ie  na potrącenia od kredytów .

Dotychczasowy k ró tk i, gdyż pok ryw a jący  się 
w prost z te rm inem  akceptu, te rm in  p łatności m ógł 
być uzasadniony raczej ty lk o  czysto teoretycznie, 
trudno bow iem  założyć w  p rak tyce  ta k i idea lny 
przebieg ro ta c ji środków pieniężnych, żeby ich  
w p ły w y  ściśle p o k ry w a ły  się z potrzebam i p ła tn i
czym i przedsiębiorstw . Jest rzeczą charakterystycz
ną, że w  system ie radzieckim  okresy płatności prze
chodziły  w  sw ym  rozw o ju  także ew olucję od bar
dzo k ró tk ich , bo zaledw ie dw udniow ych, do obo
w iązującego obecnie dziesięciodniowego te rm inu .

Tak samo można w yraz ić  pogląd, że obow iązu
jący  te rm in  akceptu okazał się w  p rak tyce  także 
niedostateczny, a jego przedłużenie p rzyczyn iłoby  się 
do wzm ocnienia k o n tro li dostaw ze s trony  odb io r
ców, co oddzia ła łoby na poprawę jakości w yrobów  
i w łaśc iw y ich  rozdział.

3. Om ówione w yże j w n iosk i m a ją  rów nież na ce
lu  stworzenie w  przedsiębiorstwach w arunków  do 
prowadzenia te rm in a rzy  p łatności, m ających umoż
liw ić  zw iększenie ich  operatywności oraz u ła tw ien ie  
k o n tro li rozliczeń jednostkom  zw ierzchnim , ban
kom  i  in n ym  organom k o n tro li finansow ej.

W  zw iązku z ty m  postu lu je  się nałożenie na przed
sięb iorstwa obow iązku prowadzenia te rm ina rzy  
płatności w szystk ich  zobowiązań, k tq re  m a ją  okreś
lony  te rm in  zapłaty, a szczególnie zobowiązań z ty 
tu łu :

1) dostaw, usług i  robót,
2) k re d y tó w  bankowych,
3) rozliczeń z budżetem Państwa,
4) ra t am ortyzacyjnych,
5) funduszu płac,
6) składek ubezpieczeniowych.
Do obow iązku w ładz zw ie rzchn ich  należy p rzy  

tym  kon tro low an ie  p raw id łow ości prowadzenia te r
m ina rzy  i  stosowanie sankc ji w  przypadkach s tw ie r
dzenia zaniedbań.

D la  u ła tw ie n ia  k o n tro li p łatności p roponu je  się 
rów nież nałożenie na bank i obow iązku prowadzenia 
lis t n iepun k tua lnych  p ła tn ików , na k tó re  oddzia ły 
banków  będą w c iąga ły  nazw iska tych  p ła tn ików , 
k tó rzy  notorycznie dopuszczają do p rze te rm inow a
nia swych zobowiązań fak tu row ych .

4. U zupe łn ien iem  tez w  spraw ie uspraw nien ia  
systemu rozliczeń jes t postu la t rozw ijan ia  i  popula
ryzow ania  odm iennych fo rm  rozliczeń określonych 
w  zarządzeniu M in is tra  F inansów  z dn ia  17 czerwca 
1953 r. (M on ito r Po lsk i N r  A -64 poz. 780, a w  szcze
gólności rozliczeń za pomocą ak redy tyw y , okreso
w ych rozliczeń saldam i, dw ustronnych  i  w ie los tron 
nych kompensat, ja k  rów nież organizowania i  roz
w ija n ia  rozliczeń za pośrednictwem  b iu r  w zajem 
nych rozliczeń. P rzyczyn i się to w  dużym  stopniu 
do przyśpieszenia rozliczeń i uproszczenia techn ik i 
m an ipu lacy jn e j, co może na jskuteczn ie j oddziałać 
na lik w id a c ję  za torów  powstających w tó rn ie .

IV
O bow iązujący system k redy tow y, opa rty  na prze

pisach uchw a ły  P rezyd ium  Rządu N r 878 z dn ia  12 
g rudn ia  1951 r. w  spraw ie finansow ania środków 
obro tow ych przedsięb io rstw  państw ow ych (M on i
to r P o lsk i N r  A-103 poz. 1501), p rze trw a ł ju ż  dw u
le tn ią  próbę p ra k ty k i i  okazał się sp raw nym  in s tru - f  
mentem  kredytow an ia  życia gospodarczego i  kon-
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t ro li p rzedsięb iorstw  uspołecznionych. Njp  oznacza 
to oczywiście, że n ie  będzie on u lega ł dalszym m o
d y fika c jo m  w  k ie ru n ku  doskonalenia jego zasad, 
jednak można, bez obawy spotkania się z zarzutem, 
że się go przecenia, w yraz ić  pogląd, że system k re 
d y to w y  spełnia dobrze swą rolę, gdyż zapewnia 
jednostkom  gospodarczym bieżący dop ływ  środków, 
uzupełn ia jących ich  fundusze obrotowe. D zie je  się 
to dz ięk i rozbudowanej k la s y fik a c ji/  k redytów , 
uw zględn ia jącej w szystk ie  planowe, a także p rze j
ściowo występujące i  uzasadnione ponadplanowe 
potrzeby przedsiębiorstw .

G łów nym  zadaniem na obecnym etapie jest 
uspraw nien ie te ch n ik i stosowania tego systemu, 
poznanie w łaściw e j jego fu n k c ji ekonom icznej i  w y 
korzystanie go d la potrzeb gospodarczych w  sposób 
ja k  na jkorzystn ie jszy.

Opracowane w n iosk i idą  g łów n ie  w  k ie ru n ku  
rozszerzenia zakresu stosowania k redy tu , pogłębie
nia jego zw iązku z przebiegiem  procesów gospodar
czych przedsięb iorstw , zwiększenia d yscyp liny  f i 
nansowej i  pop raw y na odcinku rozliczeń.

1. Do na jw iększych osiągnięć w  ub r. w  dz ia ła l
ności aparatu kredytow ego Banku należy zaliczyć 
szersze rozw in ięc ie  k redy tow an ia  przedsięb iorstw  
hand low ych w ed ług  opracowanych now ych szcze
gółowych zasad k re d y tu  na obrót tow arow y. Sy
stem ten można zaliczyć do jednego z g łów nych 
środków zm obilizow anych do rea lizac ji n iezw yk le  
doniosłych zadań handlu. Poza tą  podstawową fu n k 
cją, pos łuży ł on jeszcze jako  środek usprawnien ia 
rozliczeń i w  bardzo znacznej m ierze p rzyczyn ił się 
do omówionego na wstępie obniżenia się w skaźni
ka p rze te rm inow anych zobowiązań fak tu row ych . 
Dowodem tego jest n isk i w skaźn ik  tych  zobowią
zań w  przedsiębiorstwach handlow ych, wynoszą
cy —  licząc całość hand lu  w ewnętrznego —  50°‘'° 
wysokości w skaźnika ogólnego.

W  opracowanych wnioskach na czołowe m iejsce 
został w ysun ię ty  postu la t dalszego szybkiego roz
szerzenia zakresu k re d y tu  na obró t tow arow y aż do 
objęcia n im  w szystk ich  jednostek handlow ych, speł
n ia jących w a ru n k i przew idziane w  in s tru k c ji 
bankowej.

2. Troska o usuwanie trudności finansow ych w  
hand lu  p rze jaw ia  się rów nież w  następnym  w n io 
sku w  spraw ie  kredytow an ia  należności fa k tu ro 
wych. W niosek ten, w prow adzony ju ż  w  życie za
rządzeniem Prezesa NBP, ̂  u s ta lił nowe zasady k re 
dytow an ia  należności je d n o s te k , zby tu  i  h u rtu , a 
m ianow ic ie  rozszerzył zakres k re d y tu  na należno
ści fa k tu ro w e  przez przedłużenie cyk lu  rozliczenio
wego tych  należności o piętnaście dn i kalendarzo
w ych ponad cy k l w yn ika ją cy  z norm alnego obiegu 
dokum entów.

K re d y tu  udz ie la ją  oddzia ły banku w  ramach u - 
stalonego rozszerzonego cyk lu  dla poszczególnych 
dostawców pod w arunk iem , że prowadzą one p ra 
w id łow ą  gospodarkę finansową.

Omówione nowe zasady m ają  na celu uelastycz
n ien ie  kredytow an ia  w  hand lu  i  są uzasadnione 
1:ym, że obrót w ym ien ionych  jednostek jest finanso
wo zależny od stopnia regularności w p ływ ó w  ze 
s trony hand lu  detalicznego, k tó ry  z ko le i, w  re a li
zacji swych p lanów  obrotu, p racu je  w  w arunkach 
uzależnionych od konsum entów, co jes t rów no
znaczne z dużym i trudnościam i w  p lanow an iu  i  
w ykonyw an iu  p lanów, z uw agi na przewagę ele-

m entów, k tó re  nie leżą w  gestii przedsiębiorstw  
hand lu  detalicznego.

Rozdział i  fu n kc ja  k re d y tu  na rozszerzony cyk l 
roz liczen iow y podlega, poza w ym ien ionym i now ym i 
zasadami, obow iązującym  ram ow ym  zasadom k re 
dytowania. K re d y t jes t w ięc udzie lany w  ramach 
p lanu  kredytowego i  jes t te rm inow y, gdyż jego 
przedm iotem  mogą być ty lk o  należności n ie  p rze k ra 
czające ustalonego in d yw id u a ln ie  cyk lu .

Podobna zasada kredytow an ia  zby tu  i  h u rtu  
is tn ie je  rów nież w  systemie radzieckim  z tą  jednak 
różnicą —  poza odmienną nieco techniką —  że tam  
p rzy  określen iu  te rm inow ości k re d y tu  ustala się in 
dyw id u a ln ie  cyk l n ie ty lk o  d la każdego k re d y to 
biorcy, lecz także w  stosunku do poszczególnych 
p ła tn ików .

3. Jeżeli chodzi o k redytow an ie  nrze te rm inow a- 
nych należności fak tu row ych , to w  te j spraw ie po
s tu la t jes t potw ierdzen iem  dotychczasowej p o lity k i 
k redy tow e j Banku. K re d y t na przeterm inow ane 
należności fak tu ro w e  może być udzie lany przed
siębiorstwom  przem ysłow ym  ty lk o  w y ją tko w o  w  
przypadkach prze jśc iow ych trudności p ła tn iczych. 
M a on oyć tra k to w a n y  jako  środek w a lk i z zatora
m i p ła tn iczym i pow sta jącym i w tó rn ie , z samego 

już  w ięc jego charakteru  w yn ika  że jest skazany na 
wyłączenie z systemu kredytow ego z chw ilą  gdy 
nastąpią zdecydowane uspraw nien ie rozliczeń i  stan 
zaległości p ła tn iczych  będzie w yraża ł nieznaczne i 
sporadyczne, n ie  dające się w  prak tyce  uniknąć, 
zahamowania w  te rm inow ości ¡regulowania zobo
wiązań.

U dzie lan ie  k re d y tu  na przeterm inow ane należ
ności będzie nadal połączone z dużym i, p rzew idzia
n ym i w  in s tru k c ji bankowej, rygoram i. Przede 
w szystk im  mogą z niego korzystać ty lk o  przedsię
b io rs tw a prowadzące p raw id łow ą  gospodarkę f i 
nansową, a w  szczególności te, k tó re  te rm inow o fa 
k tu ru ją , u p łyn n ia ją  planowo ponadnorm atyw ne 
zapasy m a te ria łów  i  tow arów  oraz w yko rzys tu ją  w  
sposób p ra w id ło w y  przysługujące im  inne k re d y ty  
bankowe. R ygo ry  bankowe stosuje ,się już  z chw ilą  
przyznaw ania  k redy tu , decyzję w  te j spraw ie w y 
daje bow iem  Prezes Banku, k ie ru jąc  się ściśle l im i
tam i i  w y tyczn ym i p lanu  kredytowego, k tó ry  ma 
obecnie charak te r ak tu  norm atywnego, gdyż jest 
za tw ierdzany przez P rezyd ium  Rządu.

D la  udzielonego k re d y tu  ustala się te rm in  p ła t
ności zależnie od sy tuac ji p ła tn icze j k redytob io rcy  
i  postaw ionych m u w arunków  co do uspraw nien ia 
gospodarki, a w ykorzystan ie  k redy tu  może m ieć 
ty lk o  jedną form ę: bezpośredniej sp ła ty  p rze te r
m inowanych zobowiązań fak tu row ych .

4. Została zaproponowana rów nież nowa zasada 
kredytow an ia  zapasów ponadnorm atyw nych, k tó 
re  n ie  mogą być w edług obow iązujących przepisów 
in s tru k c ji bankowej przedm iotem  kredy tu . Udzie
len ie  w  ta k im  przypadku k re d y tu  może nastąpić na 
wniosek właściwego (resortowego) m in is tra , z ró w 
noczesnym złożeniem przez niego zobowiązania do 
up łynn ie n ia  przez resort nadm iernych zapasów w  
ściśle usta lonych term inach.

We w niosku ty m  m in is te r stw ierdza celowość 
k re d y tu  oraz określa obowiązujące przedsięb ior
stwo, w a ru n k i i  sposoby term inow ego rozładowa
n ia  k redytow anych  zapasów. Takie  zasady m ają  
stanow ić skuteczną gw arancję k re d y tu  na nadzw y-
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czajne potrzeby, udzielonego na zapasy z a k w a lif i
kowane do wyłączenia spod kredytow ania .

5. Do wprowadzenia uspraw nień w  kredy tow a 
n iu  zm ierza rów nież wniosek m a jący na celu 
zm niejszenie trudności finansow ych przedsię
b io rs tw  w y tw arza jących  dobra inw estycy jne . W pro 
wadza on następujące uzupełn ien ia  zasad k re d y to 
wania tych  przedsiębiorstw :

1) żądania zap ła ty  w ym ien ionych  przedsię
b io rs tw  zwrócone przez bank inwestora, a następ
nie ponownie złożone do inkasa mogą być w  uza
sadnionych przypadkach przedm iotem  k re d y tu  na 
należności fak tu row e ;

2) w  przypadkach, gdy przedsięb iorstw o w yka 
że, że w yd łużen ie  cyk lu  rozliczeniowego za dosta
w y  dóbr inw es tycy jnych  nastąpiło z przyczyn  w y 
stępujących przejściowo po s tron ie  inwestora, k re 
d y t na należności fak tu row e  może być przedłużony 
do 45 dn i (z w łączeniem  żądań zap ła ty  do p o rtfe 
lu  A.).

6. W  prowadzone już  w  życie oraz zawarte jesz
cze w  ko n tre tnych  p ro jek tach  i  postulatach zasady 
w  sprawach finansowania i rozliczeń wnoszą do 
g łów nych ogn iw  systemu szereg now ych ustaleń, a 
przeważnie m o d y fika c ji i  usprawnień, k tó re  w  ca
łokszta łc ie  i  .swej kom pleksowości zm ierza ją  do 
znacznego złagodzenia trudności finansow ych 
przedsięb iorstw  dz ięk i rozw in ięc iu  i  udoskonaleniu 
w ie lu  zasad systemu w  k ie ru n ku  daleko posuniętych 
udogodnień dla przedsięb iorstw  i  uelastycznienia 
fo rm  finansowania. W ażnym  m otyw em  b y ł ró w 
nież w zgląd na wzm ocnienie ogólnej dyscyp liny  f i 
nansowej, co jest przedm iotem  w ie lu  opracowa
nych wniosków . N iezależnie jednak od tego, zagad
n ien iu  d yscyp liny  finansow ej został poświęcony 
oddzie lny postu la t w  spraw ie wzmożenia dyscyp liny  
k redy tow e j i  nałożenia w  zw iązku z ty m  szeregu 
obow iązków na aparat bankowy.

W ym aga się przede w szystk im  od banków  u a k ty 
w n ien ia  k o n tro li zabezpieczenia k redy tu , na co k ła 
dzie się szczególny nacisk z uw agi na to, że zabez
pieczenie jest w  k o s tru k c ji naszego systemu ele
m entem  fundam en ta lnym  i  n ie  może być zapew
niona praw id łow ość k redy tow an ia  bez dokładnego

ustalania zabezpieczeń i  ścisłego w iązania z n im i 
kredytów .

Następną sprawą wiążącą się bezpośrednio z d y 
scypliną k redy tow ą  jes t kredytow an ie  funduszu 
płac. P ostu la t zakłada d yskw a lifika c ję  k re d y tu  na 
fundusz płac, co jest bezsprzecznie słuszne, gdyż 
k re d y t ten stwarza lukę  w  zasadach praw id łow ego 
kredytow ania , przez k tó rą  przecieka ją do przed
sięb iorstw  środk i p ien iężne . w  sposób n iekon tro lo 
w any i  autom atyczny.

Przełom  w  k redy tow an iu  funduszu p łac nastąpił 
ju ż  w  ub ieg łym  roku  na podstaw ie zarządzeń P re - | 
zesa NBP, w prow adzających szereg rygo rów  p rzy  ; 
udzie lan iu  tego k re d y tu  w  celu dostosowania go do 
ogólnego rygo ryzm u  kredytowego. P rzytoczony j 
postu la t zobow iązuje apara t bankow y do czynienia i 
dalszych postępów w  lik w id a c ji k re d y tu  na fu n - j 
dusz płac, jako  sprzecznego z duchem systemu k re 
dytowego.

Przyznanie dostawcom upraw n ień  określonych w  : 
om ów ionych wnioskach dotyczących uspraw nień 
systemu rozliczeniowego, jes t równoznaczne z obo
w iązk iem  korzystan ia  z tych  upraw nień , jeżeli za- 
chodzą określone w a runk i.

Z uw agi na to został nałożony na bank i obow ią- ; 
zek stosowania sankcji wobec dostawców n ie  w y - j 
ko rzystu jących  przys ługu jących  im  upraw n ień  I 
ogólnie obow iązujących, czy też um ow nych w  sto
sunku do n iepunk tua lnych  p ła tn ików .

Om ówione p ro je k ty  zm ian n iek tó rych  zasad w  
systemie finansow ania przedsięb iorstw  i  rozliczeń 
m iędzy przedsięb iorstw am i n ie  naruszają całości 
ko n s tru kc ji naszego systemu kredytowego, jego 
fu n k c ji i  organizacji, wobec czego obow iązuje on 
nadal w  całej swej rozciągłości. W prowadzone 
zm iany m a ją  jednak duże znaczenie, jeże li chodzi
0 oddzia ływ anie  systemu na życie gospodarcze, na 
w ykonyw an ie  narodow ych p lanów  gospodarczych ,
1 na realizację p o lity k i Rządu. D latego też trzeba je  
ocenić jako  ważne posunięcie w  rozw o ju  systemu, 
jako  jego aktua lizację  w  stosunku do nowych, 
tw órczych  zadań.

M . h . K os to w sk i

ROLA APARATU NARODOWEGO BANKU POLSKIEGO 
W KREDYTOWANIU DROBNEGO ROLNICTWA

N in ie jszy  a r ty k u ł stanow i uzupe łn ien ie  a r ty k u 
łu  p t. „Pomoc kredytow a  dla drobnego ro ln ic tw a  w  
św ie tle  U chw ał IX  P lenum  K C  P ZP R “ w  W iado
mościach NBP N r  2/54.

Bezpośrednim  ogniwem  aparatu bankowego, re
a lizu jącym  pomoc k redytow ą w  zakresie pożyczek 
k ró tko te rm in o w ych  dla pracu jących chłopów —  
są w  teren ie  gm inne kasy spółdzielcze. Ich  dz ia ła l
ność kredytow a  w  stosunku do drobnotow arow ej 
gospodarki in d yw id u a ln e j została uregulow ana 
przez N arodow y B ank P o lsk i „ In s tru k c ją  dla GKS 
w  spraw ie kredytow an ia  pracu jących chłopów w 
1954 r . “

W  a k c ji k redy tow e j gm inne kasy spółdzielcze nie 
są jednak czynn ik iem  w  pe łn i sam odzielnym , lecz 
spełn ia ją  w  dużej m ierze przede w szystk im  fu n kc je  
techniczno -  bankowe. T ak i stan rzeczy w yn ika  z

socjalistycznego charakte ru  naszego aparatu  ban
kowego, którego na jda le j w ysu n ię tym i p laców ka
m i w  teren ie są gm inne kasy spółdzielcze —  apara- . 
tu  mającego za zadanie finansowe w spółdzia łan ie < 
w  rea lizac ji gospodarki p lanow ej ja k  rów nież z fa k 
tu , że GKS, b iorąc pod uwagę rozm ia ry  udzie la
nej przez n ie  pomocy kredytow e j d la  drobnego ro i- > 
n ic tw a, czerpią środk i na swą działalność z p lanu 
kredytow ego N BP  i  z k re d y tu  refinansowego w  
NBP, k tó ry  jes t ich  centra lą  finansową, re w izy jn ą  
i  gospodarczą. \

W  św ie tle  U chw a ły  P rezyd ium  Rządu z dnia 30.1 / 
1954 r. w  spraw ie pomocy k redy tow e j d la  p racu ją - j 
cych chłopów w  1954 r. b, w ażnym  czynn ik iem  są 
rady  narodowe w szystk ich  szczebli.

O to ja k  określa uchw ała ro lę  rad  narodowych 
(w y ją tk i).



„...R ady narodowe p o w in n y  zwracać uwagę na 
to, aby udzie lan ie k re d y tó w  prow adziło  do urucho
m ienia w łasnych środków

„...Zobow iązuje się prezyd ia  w ojew ódzkich, po
w ia tow ych, gm innych  rad narodowych oraz apa
ra t bankow y do dopilnow ania  praw id łow ego roz
dzia łu k redy tów  i  w ykorzystan ia  ich  przez pożycz
kobiorców , zgodnie z przeznaczeniem oraz do nad
zorowania te rm inow ych  sp ła t k re d y tó w “ ...

R ozpatru jąc bardzie j szczegółowo obow iązki w  
zakresie kon tro low an ia  przez rady narodowe akc ji 
k redy tow e j w  odniesieniu do drobnego ro ln ic tw a  
—  można je  u jąć w  następujące g rupy  zagadnień:

1. A na liza  zadań p rodukcy jnych  gromad, gm in, 
pow ia tów  oraz w ojew ództw , u jaw n ian ie  rezerw  
p rodukcy jnych  na poszczególnych terenach oraz 
w ykorzystan ie  tych  rezerw  do rozw o ju  p ro d u kc ji 
ro lne j i hodow lanej.

2. Ustalenie i uzgadnianie, w  porozum ien iu z od
dzia łam i NBP, na podstawie takiego rozeznania —  
zapotrzebowania na poszczególne rodzaje k redy tów  
(w granicach g lobalnych rocznych oraz k w a rta l
nych lim itó w  k ra jo w ych  i w o jew ódzkich  zakreślo
nych uchw alą  P rezyd ium  Rządu).

3. Koordynow an ie  zaopatrzenia poszczególnych 
terenów  w  ro ln icze środki p ro d u kc ji w  zależności 
od zadań i  m ożliwości p rodukcy jnych  gm in  i  gro
mad oraz środków finansow ych ja k im i ro ln ic tw o  
indyw idua lne  może dysponować na ich  nabycie, 
biorąc pod uwagę własne rezerw y pieniężne gospo
darstw  i  k re d y ty  bankowe udzielane przez GKS 
oraz przez B ank Rolny.

4. Popularyzow anie zadań p rodukcy jnych  posz
czególnych terenów  i  in fo rm ow an ie  ro ln ikó w  o ce
lach, rozm iarach i  zakresie pomocy kredy tow e j 
Państwa dla gospodarstw pracu jących chłopów.

5. O pin iow anie przez GNR zgłoszeń ro ln ikó w  do 
GKS o przyznanie pożyczek w  zależności od:

a) w yw iązyw an ia  się ro ln ika  z obow iązkowych 
świadczeń wobec Państwa w  naturze i  p ieniądzu 
oraz z um ów  o dostawy kon trak tacy jne ,

b) angażowania w łasnych środków pieniężnych 
ro ln ika  w  p ro d u kc ji mając na uwadze, że kredyt 
krótkoterminowy jest tylko uzupełnieniem tych 
kredytów i jest pomocą dla gospodarstwa w  osiąg
nięciu jego zamierzeń produkcyjnych,

c) m ożliwości zaopatrzenia się ro ln ika  w  środki 
p ro d u kc ji na ry n k u  m iejscowym .

d) zdolności p ła tn iczych  gospodarstwa i  dotych
czasowego w yw iązyw an ia  się ro ln ika  w  spłatach 
pożyczek w  GKS, ta k  ogólnoobrotow ycłń ja k  i  za
liczek kon trak tacy jnych .

6. D op ilnow yw an ie  praw id łow ego zużycia środ
ków pochodzących z k re d y ty , zgodnie z przeznacze
niem  określonym  przez ro ln ika  w  zgłoszeniu o po
życzkę.

7. W p ływ an ie  na pożyczkobiorców w  k ie ru n ku  
wzm acniania wśród n ich  dyscyp liny  p ła tn icze j i  
udzielan ie GKS rea lne j pomocy podczas p rzym u
sowej w in d y k a c ji pożyczek.

Na tle  powyższych uwag zarysow ują się d la  GKS, 
poza spełn ian iem  przez n ie  fu n k c ji czysto techn i
czna -  bankow ych następujące zadania:

1. Dobra znajomość zadań gospodarczych grom ad 
i gm in  oraz s ta ły  i  ścisły ko n ta k t z GRN w  zakresie 
planowania kredytowego.

2. U dzie lan ie  pomocy GRN w  in fo rm o w a n iu  ro l
n ików  o try b ie  przyznawania, udzie lan ia  kredytów ,

rodzajach pożyczek, ich  w ie lkości, oprocentowaniu, 
te rm inach  spłat itd .

3. Dostarczanie GRN in fo rm a c ji o ro ln ikach  nie 
w yw iązu jących  się z dotychczasowych zobowiązań 
wobec GKS.

4. In fo rm ow an ie  GRN o stopn iu  w ykorzystan ia  
poszczególnych lim itó w  kredytow ych , uzgadnianie 
ew entua lnych v irem ents m iędzy poszczególnymi 
rodza jam i k redy tów  o ile  is tn ie je  na to zgoda w ła 
ściwego oddziału NBP.

5. W spółdzia łan ie z GRN w  rozdzie lan iu  k re d y 
tów  i  w  k o n tro li ich zużycia w  gospodarstwach.

6. In fo rm ow an ie  stałe GRN o wszelk ich u jem 
nych zjaw iskach w  zakresie dyscyp liny  p ła tn icze j, 
dostarczanie lis t  pożyczkobiorców zalegających ze 
spłatą pożyczek, porozum iewanie się w  sprawie 
ew entua lnych p ro longa t itp .

7. Zapraszanie p rzedstaw ic ie li PG RN na w alne 
zgromadzenie członków GKS w  celu zapoznania ich 
z całokształtem  sy tuac ji finansow ej GKS i  comie
sięczne re lacjonow anie PGRN o przebiegu akc ji 
k redy tow e j w  św ie tle  sprawozdania 5 D r  (w yp ła ty  
i  sp ła ty  kredytów ).

U w ypuk la jąc  w  ten sposób zadania rad narodo
w ych  i  ro lę  GKS w  a kc ji k redy tow e j oraz zakre
ślając fo rm ę i  zakres w spółdzia łan ia  tych  dwóch 
czynn ików  w  terenie, p rze jdz iem y do rozpatrzenia 
ro li oddziałów  operacyjnych i  w o jew ódzkich  w  k re 
dy tow an iu  drobnego ro ln ic tw a .

Z przedstaw ionych dotychczas uwag i  naśw iet
leń, w n iosk i narzucają się p raw ie  same. D la  oddzia
łó w  N BP w yn ika  następująca tró jk ie ru n ko w a  rola:

a) w spółdzia łan ie na szczeblu pow ia tu  i  w o je
wództwa z radam i narodow ym i,

b) nadzorowanie działalności GKS w  ogóle, a 
szczególnie w  zagadnieniach ich  działalności k re 
dytow e j,

c) okazywanie GKS pomocy w  w yp e łn ia n iu  przez 
n ie  fu n k c ji k redytow an ia  drobnego ro ln ic tw a  i u ła 
tw ia n ia  im  w yw iązyw an ia  się z tego trudnego za
dania,

Ad. a:
1) O ddzia ły  operacyjne i  w o jew ódzkie  obowiązu

je  grun tow na znajomość zadań gospodarczych tere
nu na k tó ry m  pracują, zaopatrzenie ry n k u  w  ro l
nicze środki p rodukcy jne  i  inne. Specjalną uwagę 
muszą tym  zagadnieniom poświęcić oddzia ły w o
jewódzkie oraz te oddzia ły NBP, k tó re  m ają  swą 
siedzibę w  m iejscach urzędowania PPRN.

2) O pracowywanie i uzgadnianie z radam i naro
dow ym i p lanów  k redy tow ych  dla poszczególnych 
pow ia tów  i  gm in, b iorąc pod uwagę aspekty w y 
m ienione w  punkcie  poprzednim

3) Koordynow an ie  w ie lkości p u li k ró tko te rm in o 
w ych  k re d y tó w  ogólnoobrotowych z pu lam i za li
czek ko n trak tacy jnych , oraz w ie lkością  k redy tów  
d ługo te rm inow ych  urucham ianych przez B ank R ol
ny. Stąd w yn ika  konieczność stałego kon tak tu  z 
Bankiem  R olnym , in s ty tu c ja m i ko n tra k tu ją cym i 
oraz radam i narodow ym i.

K ró tko te rm inow e  k re d y ty  obrotowe z p lanu 
NBP, k re d y ty  d ługote rm inow e z p lanu BR  oraz za
lic zk i kon trak tacy jne  w  w ie lu  przypadkach p o k ry 
w a ją  się w  swej nom enklatu rze (np. p rodukc ja  roś
linna , zwierzęca, rem onty i budow nictw o), ale m ają 
zasadniczo różne znaczenie ekonomiczne i  odgry
wać muszą taką rolę. jaką  im  ta  treść ekonomicz
na nadaje.
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Zatrzym am  się k ró tk o  na scharakteryzowaniu 
różnic m iędzy k re d y ta m i ob ro tow ym i a zaliczkam i 
ko n tra k ta cy jn ym i.
_ K re d y ty  k ró tko te rm inow e  (np. na produkc ję  ro 
ślinną, rem onty, drobne budow n ic tw o itp ), udzie
lane gospodarstwom, w in n y  stwarzać w  n ich  zasa
dnicze w a ru n k i rozw o ju  p ro d u kc ji (siłę i  k u ltu rę  
gleby, m ożliwość dobrego przechow yw ania oborn i
ka, stosowania nawozów zie lonych, konserwowania 
p lonów  i  pasz itp.).

Za liczk i ko n trak tacy jne  m ają służyć gospodar
stwom  na nak łady danego rodza ju  p ro d u kc ji (np. 
bu rak i, oleiste) i  pomagać ro ln ik o w i w yw iązać się 
w  pe łn i z um ow y ko n tra k ta cy jn e j o odstawie masy 
tow arow ej. Osiągnięcie jednak te j m asy tow aro
w ej, k tó ra  p o k ry ła b y  za liczk i kon trak tacy jne  i  całe 
nak łady na w yprodukow an ie  je j —  często jest n ie 
m ożliw e ze względu na b rak w  gospodarstw ie w ła 
śnie tych  zasadniczych w arunków  gw aran tu jących  
powodzenie danej u p ra w y  (np. bu rak i, oleiste, t y 
toń).

Gospodarstwa bardzo p ry m ity w n e  i  zacofane, je 
ś li stosować się będzie wobec n ich  ty lk o  k re d y ty  
kró tko te rm inow e, nie prędko dojdą do postępowe
go gospodarowania, stąd też is tn ie je  konieczność 
udzie lan ia im  k re d y tó w  średn io term inow ych. Czę
sto w in ien  działać rów noleg le k re d y t k ró tk o te rm i
now y i  ś redn io term inow y.

T rudno w  ramach jednego a r ty k u łu  rozw inąć 
szerzej te zagadnienia; chodzi nam  w  ty m  przypad
ku jedyn ie  o to, aby zw rócić uwagę, że p rzy  udzie
lan iu  k re d y tó w  z p lanu na poszczególne te reny i  
GKS n ie  można k ierow ać się a ry tm e tycznym  auto
matyzmem, lecz należy dążyć do rozsądnego skoor
dynowania w ie lkośc i poszczególnych p u l kredytów .

Is tn ie ją  GKS, gdzie w  bilansach k re d y ty  ogólno- 
obrotowe są m in im a lne , w ystępu ją  natom iast po
ważne sum y zaliczek ko n trak tacy jnych , k tó re  są 
bardzo dobrze spłacane, p rz y  pe łne j dostawie za
kon traktow ane j masy tow arow e j. Św iadczy to o 
dużej sile p rodukcy jne j i  w łaśc iw ym  przygotow a
n iu  techn icznym  gospodarstw. Oczywiście, w  tych  
okolicznościach k re d y ty  średnio czy d ługo te rm i
nowe na dane k ie ru n k i p ro d u kc ji są zbędne, a k re 
d y ty  k ró tko te rm in o w e  p  ty p ie  ogólnoobrotowym  
samo życie stopniow o w ye lim in u je .

Z ro b iliśm y  tę nieco p rzyd ługą  dygresję, aby 
wskazać, że p rzy  p lanow an iu  k re d y to w ym  i  w ypo 
sażeniu poszczególnych terenów  w  m ożliw ości k re 
dytow e należy brać te e lem enty mocno pod uwagę, 
gdyż ty lk o  p rzy  ta k im  u jęc iu  środk i kredytow e, ja 
k ie  Państwo staw ia do dyspozycji drobnego ro ln i
ctwa —  będą rac jona ln ie  w ykorzystane  i  dadzą n a j
większe e fe k ty  p rodukcy jne . Na ty m  odcinku is t
n ie je  w ie le  b łędów  i  n iezrozum ien ia is to ty  w łaści
wego kredytow an ia  gospodarstw ro lnych  i  to typ a 
m i k re d y tó w  różnego rodzaju. Stąd w  w ie lu  p rz y 
padkach niedostateczna spłacalność pożyczek, n ie - 
w yw iązyw an ie  się ro ln ikó w  z kon trak tów , rozpro
szenie środków, p rzy  czym nie o trzym u je  się tych  
e fektów  p rodukcy jnych  i  finansow ych ja k ich  na
leżałoby oczekiwać, biorąc pod uwagę dotychczaso
wą pomoc k redy tow ą  dla wsi.

O ddzia ły  N BP  m ają  tu  do spełn ien ia og rom ną j 
rolę, zarówno biorąc pod uwagę p lanow anie  k re d y 
towe ja k  i  nadzór nad działalnością GKS —  o czym 
będzie jeszcze mowa dalej.

4) Jednym  z elem entów  p lanu  kredytow ego dla 
danego pow iatu, poza wskazaniem ja k ie  sum y k re 

dy tów  mogą być udzielane na odnośne cele, jest 
kw estia  postaw ienia gm innym  kasom spółdzielczym  
żądań w  zakresie spłacalności pożyczek udzie lo
nych w  poszczególnych kw arta łach. Tu również n ie 
może działać jedyn ie  autom atyzm  procentowego 
obliczania sp ła t w  stosunku do przew idywanego 
stanu k re d y tó w  na początek k w a rta łu  planowane
go. Przecież w  stanie ty m  mogą is tn ieć k re d y ty  za
mrożone w  la tach dawnych, w  danym  kw a rta le  
mogą kum ulow ać się różne płatności ro ln ic tw a , ja k : 
podatki, sk ładk i ubezpieczeniowe, ra ty  funduszu 
ziem i, konieczne w yd a tk i gospodarcze itp . —  co 
razem może bardzo poważnie zaważyć na w ykona
n iu  p lanu  sp ła ty  pożyczek. A  w ięc należy sp ła ty 
planować realn ie, b iorąc pod uwagę te elementy, 
o k tó rych  pow iedziano w yże j, ja k  wreszcie —  i  co 
najważnie jsze —  instruow ać GKS o w łaśc iw ym  
usta lan iu  te rm in ó w  pożyczek. P lany spłat muszą 
być absolutn ie w ykonyw ane  i  oddzia ły  N BP  bez
w zględnie muszą to egzekwować od gm innych  kas 
spółdzielczych.

Comiesięczna obserwacja sp ła t G KS w inna  być 
relacjonowana w łaśc iw ym  radom  narodowym , k tó 
re ze swej s trony muszą oddziaływać na teren w  
k ie ru n ku  u trzym yw an ia  przez ro ln ikó w  ja k  na jlep 
szej d yscyp liny  p ła tn icze j. Każde u jem ne zjaw isko 
na tym  odcinku m usi podryw ać oddzia ł do na tych
m iastow ej reakc ji, zm ierzającej w sze lk im i dostęp
n ym i środkam i do popraw y sytuacji.

Zagadnienie (spłacalności k re d y tó w  d robno ro ln i- 
czych jest jednym  z czołowych i m usi być stale ,,na 
oku oddzia łów “ .

Ad. b:
1) P lan k re d y to w y , w  sw oje j części dotyczącej 

udzie lonych w  danym  kw a rta le  przez GKS k redy tów  
—  opracowany w  św ie tle  zasad, o k tó rych  by ła  m o
wa poprzednio —  w in ie n  być w  p e łn i zrea lizow a
ny. N iew ykonyw an ie  go w  sensie n ie w yko rzys ty 
w ania  lim itó w  świadczy w  p ierw szym  rzędzie, że 
p lan b y ł zły, a po drugie, że jest źle w ykonyw any. 
Jeśli za is tn ia ł ob jaw  p ie rw szy —  należy p lan na
tychm iast skorygować w  porozum ien iu z oddziałem 
w o jew ódzk im  i  w łaśc iw ym  P P R N —-oddając część 
za w ysokich lim itó w  oddzia łow i wojewódzkiem u, 
um oż liw ia jąc  ' przez to przem anew row anie ich  do 
innych  GKS w  danym  powiecie, względnie naw et 
do innych  pow ia tów . Jeśli p lan w yko n yw a n y  jest 
źle —  należy zbadać p rzyczyny tego zjaw iska i  sta
rać się je  usunąć. Może tu  is tn ieć nieuśw iadom ie- 
n ie  ro ln ików , b rak  zaopatrzenia itp . W spólne roze
znanie sy tuac ji z w łaśc iw ym i organam i rad. naro
dow ych oraz przedyskutow anie  zagadnienia w inno  
doprowadzić do w łaśc iw ych  kroków  zaradczych.

2) GKS muszą być inspekcjonowane przez oddzia
ły  operacyjne, k tó re  na m ie jscu w in n y  badać każ
dy elem ent a kc ji pożyczkowej, począwszy, od za
gadnień fo rm a lnych  i  technicznych, a skończyw
szy na sprawach zasadniczych.

Należy w  p ie rw szym  rzędzie badać, k to  i  na co 
o trzym u je  k re d y ty , ja k  w yw ią zu je  się z dotychcza
sowych zobowiązań, sposób opin iow ania  zgłoszeń 
przez GRN itp . Przyśw iecać tem u m usi zasada n ie - 
p rzekrbdytow an ia  gospodarstw, zasada logicznego 
korzystan ia  przez n ie  z k re d y tó w  obrotowych, za
liczek kon tra k ta cy jn ych  i  pożyczek d ługo te rm ino
w ych  ja k  wreszcie zasada klasowego charakteru  
k redytu .

Należy zawsze m ieć na uwadze fak t, że dobrze 
udzie lony i  uzasadniony gospodarczo k redy t, z w ła 



ściw ym  rozłożeniem  te rm inów  w  czasie, względ
nie jednym  dobrze ustaw ionym  te rm inem  płatności 
—  jest k redy tem  zdrow ym  i  daje gw arancję p unk 
tua lne j spłaty, p rzy  równoczesnym spełn ien iu swej 
is to tne j fu n k c ji w  p ro d u kc ji gospodarstwa. Jakie
ko lw iek  uchyb ien ie  tym  zasadom będzie się w  p rz y 
szłości mścić na dyscyp lin ie  p ła tn icze j i u trudn iać  
dalszą działalność pożyczkową GKS.

3) Badając lis ty  i  konta  poszczególnych pożycz
kobiorców  należy zwracać uwagę czy n ie  ma ró w 
noległości k redytow an ia  ro ln ikó w  różnym i typam i 
k redy tów  na te same cele. Np. zdarzać się mogą 
przypadki, że ro ln ik  zaciągnie średn io term inow ą 
pożyczkę na kupno k ro w y  w  B anku R o lnym  i  może 
na ten sam cel ubiegać się rów nież o k re d y t k ró t
ko te rm inow y w  GKS. Zw racan ie  uw agi na to przy 
op in iow an iu  zgłoszeń o pożyczki przez PG RN oraz 
w łaściwa praca GKS w inna  tak ie  p rzypadk i un ie 
m ożliw iać i  e lim inow ać tak ie  sytuacje, że gospo
darstwo p ok ryw a łoby  ca łkow ic ie  daną inw estycję , 
rem ont lu b  dane nak łady eksploatacyjne ze środ
ków  pożyczonych, bez angażowania środków w łas
nych. ¿Również p rz y  zaliczkach kon tra k ta cy jn ych  na 
w łaściwe cele należy baczy, czy dany pożyczkobiorca 
nie korzysta z k re d y tó w  k ró tko te rm inow ych  na te 
same cele, w yko rzys tu jąc  n iepotrzebnie środk i GKS 
i uszczuplając przez to m ożliwości kredytow e  GKS 
w stosunku do w iększej ilośc i ro ln ików .

P rzy  za liczkow aniu  ro ln ikó w  w  zw iązku z 
um owam i ko n tra k ta cy jn ym i popełn ia się w ie le  b łę
dów. Zdarza ją  się p rzypadk i bezkrytycznego udzie
lania tych  kredytów , nawet w  rażących okoliczno
ściach niespłaeania przez ro ln ika  daw nie j podję
tych pożyczek. Jeżeli in s ty tuc ja  kon trak tu jąca  za
w ie ra  um owę upraw n ia jącą  ro ln ika  do pobrania z 
GKS zaliczki, to  w  przypadkach k iedy  ro ln ik  po
przednich zaliczek n ie  sp łacił i  w  ogóle nie w yw ią 
zał się z um ow y ko n trak tacy jne j, GKS ew entua l
nie oddział N BP  ko n tro lu ją cy  dany teren, m usi 
zwrócić uwagę in s ty tu c ji kon trak tu jące j na n ie 
właściwość postępowania. W yraźniejsze zjaw iska z 
tego zakresu i  uporczywość takiego dzia łan ia  ze 
s trony in s ty tu c ji kon tra k tu ją cych  muszą znaleźć 
w yraz w  in terw encjach , nawet we w łaściw ych  cen
tra lnych  zarządach. W spółdzia łan ie G KS i  oddzia
łów  N BP  w  ty m  względzie m usi doprowadzić do 
całkow itego w ye lim inow an ia  tak ich  z jaw isk, k tó re  
prowadzą do zamrażania środków  państwowych, 
obniżają spłacalność k re d y tó w  i są źródłem  demo
ra lizac ji w  zakresie dyscyp liny  p ła tn icze j ro ln ików .

P rzy za liczkow aniu ro ln ikó w  należy baczyć 
szczególnie na ewentualność p rzekredytow an ia  da
nego gospodarstwa. Uchwała o pomocy k re d y to 
wej dla pracujących chłopów ustala gó rny  lim it ,  
do jakiego może korzystać ro ln ik  z k re d y tó w  k ró t
ko te rm inow ych, na 4 tys. z ł —  poza zaliczkam i 
ko n tra k ta cy jn ym i i  ew en tua lnym i k redytam i, prze
w idz ianym i w  n iek tó rych  um owach k o n tra k ta c y j
nych. Z rozum ia łe  jest, że duża ilość różnego rodza
ju  zaliczek kon trak tacy jnych , może już  być tak im  
obciążeniem d la  gospodarstwa, że obniżać będzie 
zdolności p ła tn icze gospodarstwa w  stosunku do in 
nych kredytów . Stąd konieczność rozważnego do
zowania k re d y tó w  dla poszczególnych gospodarstw, 
aby n ie  doprowadzić ich do trudności p ła tn iczych. 
N ie chcemy przez to powiedzieć, że ro lh icy , k tó rzy  
posiadają p raw o do zaliczek ko n trak tacy jnych , n ie  
mogą w  ogóle korzystać z k redy tów  k ró tk o te rm i
nowych. B y łoby  to błędem. Częste współdziałan ie

tych  dwóch typów  kredytow an ia  gospodarstw bę
dzie wzmacniać ich  siłę  p rodukcy jną  i  u ła tw iać  w y 
w iązyw anie  się z um ów  kon trak tacy jnych .

Rozważając jednak szerzej te zagadnienia, m am y 
na celu wskazanie niebezpieczeństwa w  a k c ji k re 
dytow e j, w  stosunku do drobnych gospodarstw, 
w tedy gdy is tn ie je  duża różnorodność k redy tów  
na te same cele i  możliwość korzystan ia  z nich 
w  różnych źródłach (BR, in s ty tu c je  kon traktu jące , 
GKS). Trzeba zaznaczyć, że ro ln ic y  mogą ko rzy 
stać rów nież z zaliczek ko n tra k ta cy jn ych  poza 
GKS (burak i cukrowe, oleiste).

N ie ma jakiegoś generalnego przepisu czy recep
ty  ja k  należy kredytow ać drobne gospodarstwa ro l
ne w  ogóle, a w  szczególności w  w arunkach, k tó re  
przedstawione są w yże j. Doświadczenie, znajomość 
terenu, łudz i i  gospodarstw, m ie jscow ych stosun
ków, zdyscyplinow anie ro ln ików , uczciwość, zrozu
m ienie zadań gospodarczych —  to elementy, k tó re  
współdzia ła jąc w in n y  stwarzać podstawy do stoso
wania na każdym  teren ie  swoistej p o lity k i k re d y 
tow ej w  odniesieniu do drobnego ro ln ic tw a .

4) O ddzia ły kon tro lu jące  dane GKS w in n y  z nale
żytą uwagą śledzić spłacalność k re d y tó w  i  akcję 
w indykacy jną  pożyczek zamrożonych i  trudnosp ła - 
calnych oraz być stale w  tych  sprawach w  kon tak
cie z w łaśc iw ym i radam i narodow ym i, k tó rych  or
gana muszą współdziałać w  u trzym yw a n iu  dyscy
p lin y  p ła tn icze j k re d y tó w  na bezwzględnie wyso
k im  poziomie.

Ad. c:
Już z tego co powiedziano dotychczas w yn ika , ja k  

poważną i  skom plikow aną ro lę  m ają  spełnić gm in 
ne kasy spółdzielcze w  zakresie pomocy k r ld y to w e j 
d la pracujących chłopów. Stąd też, poza spełnia
n iem  przez oddzia ły N BP  w  stosunku do n ich  fu n k 
c ji nadzoru i  ko n tro li, p rzew idz ianym  odpow iedn i
m i przepisam i, w  odniesieniu do prowadzonej przez 
nie akc ji k redy tow e j należy okazywać im  pomoc w  
w ype łn ian iu  ich  tru d n e j ro l i  poprzez:

1) organizowanie odpraw  in s tru kcy jn ych , gdzie 
g run tow n ie  należy zapoznać zarządy GKS z sensem 
ekonom icznym  bieżącej a kc ji k redy tow e j wobec 
drobnego ro ln ic tw a  oraz z 'in s tru k c ja m i k re d y to w y 
m i kredytow an ia  drobnych gospodarstw;

2) w iązanie ich  p racy  z radam i na rodow ym i i  od
dzia łam i NBP, w yk ryw a n ie  i usuwanie b łędów  w  
ty m  sensie;

3) częste inspekcjonowanie GKS przez oddzia ły 
NBP, wskazywanie na błędy, upowszechnianie me
tod pracy wzorowo dzia ła jących GKS w  GKS go
rze j p racujących;

4) pobudzanie k r y ty k i prasowej i  o p in ii pub liczne j 
w  k ie ru n ku  w ypow iadan ia  się tych  czynn ików  o 
działalności pożyczkowej GKS.

W  kredy tow an iu  ro ln ic tw a  przypada oddziałom 
NBP poważna ro la  k ierownicza. Zważywszy je 
szcze, że n iek tó re  GKS są organizm am i słabym i, że 
w  poprzednich la tach na odcinku k re d y to w ym  po
pełniono w ie le  błędów lu b  niedociągnięć, ro la  od
dzia łów  N BP m usi być szeroko i  dobrze zrozumiana.

Sprawa kredytow an ia  drobnych gospodarstw w y 
daje się na pozór prosta, jednak zapoznając się b l i
żej z tym  zagadnieniem n a tra fia  się na w ie le  p ro 
blem ów często n ie ła tw ych  do rozwiązania.

Rozległość terenu objętego akcją, se tk i tys ięcy 
gospodarstw ubiegających się o k re d y ty , współdzia
łan ie  w  te j akc ji w ie lu  czynn ików  a d m in is tra cy j
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nych, p rob lem atyka  w iązania in d yw id u a ln e j gospo
d a rk i chłopskiej z całokształtem  ekonom ik i k ra ju  
i  gospodarki p lanow ej, znaczenie k re d y tu  jako  in 
s trum entu  w a lk i klasowej na wsi, m ożliwości czer
pania środków  z różnych źródeł k re d y tu  —  to n ie
k tó re  węzłowe elem enty, bez uw zględn ian ia  k tó rych  
można w  a kc ji k redytow e j doprowadzić do poważ
nych wypaczeń i  n iew łaściwego operowania k re d y 
tem, ty m  tak  bardzo w ażk im  czynn ik iem  rozw o ju  
gospodarczego.

Celem tego a r ty k u łu  jest w łaśnie próba w y ty 
czenia oddziałom N BP na jis to tn ie jszych  dróg w spó ł
dzia łania i w ype łn ian ia  ich k ie row n icze j ro li w  sto
sunku do GKS i zagadnień k redy tow ych  gospodarki

Nr  3

chłopskie j. Żadne in s tru kc je  organizacyjne, an i k re 
dytow e n ie  są w  stanie uw zględn ić w szystk ich  szcze
gółów  zw iązanych z p rob lem a tyką  kredytow an ia  
drobnego ro ln ic tw a ; można je  raczej ro w ija ć  sze
rzej w  fo rm ie  podręcznikowej, a rtyku ło w e j oraz 
dyskus ji na różnego rodzaju odprawach i kursach. 
N ieste ty  dotąd w  fachowej lite ra tu rze  nie ma an i 
jednej pozycji, k tó ra  by trak tow a ła  w  szeroki spo
sób tę kwestię, ty m  bardzie j, że wobec k re d y tu  d la 
drobnotow arow ej gospodarki chłopskiej trzeba sta
w iać specjalne wym agania, uw zględn ia jące drogi 
p rzebudow y w si i  obecny etap rozw o jow y na d ro
dze do socjalizm u.

E. B oroń

ZAGADNIENIA ZWIĄZANE Z POGŁĘBIENIEM KREDYTOWANIA 
I KONTROLI GOSPODARKI KOMUNALNEJ W ŚWIETLE

UCHWAŁ IX PLENUM
W ypow iedź Przewodniczącego K C  PZPR, to w. 

B ie ru ta  w  referacie  na IX  P lenum  KC  PZPR  oraz 
tezy uchwalone przez IX  P lenum  stw ie rdza ją  w y 
raźnie konieczność podniesienia na wyższy poziom 
i uspraw nien ia działalności gospodarki kom unalne j 
i m ieszkaniowej w  celu pełniejszego zaspokajania 
potrzeb życiow ych szerokich mas i  polepszenia w a
ru n kó w  bytow ych  i  m ieszkaniowych lu d z i pracy 
(por. Nowe D rogi, N r  10/53, str. 12, 57, 61, 62).

Powyższe^ stw ierdzenie nakłada także na p ion 
k redytow an ia  i  k o n tro li p rzedsięb iorstw  kom una ł- 
nych, k tó ry  n ie  dość w n ik liw ie  i opera tyw n ie  za j- 
m ow ał się zagadnieniam i i  p rob lem atyką  gospodar- 
k i kom unalne j, poważne obow iązki, związane z po- 
g łęb ien iem  i  uspraw nien iem  dotychczasowej dzia
ła lności kredytow o  - ko n tro ln e j tego pionu.

P .°, Pr °t> lem atyki gospodarki kom unalne j podcho
dz iliśm y dotychczas n ie  zawsze we w łaśc iw y  spo
sób, tra k tu ją c  w ystępujące tu  zagadnienia jako 
proste i  ła tw e  i  pow ie rza liśm y je  najczęściej re fe
rentom  n ie  posiadającym  odpow iednich k w a lif ik a 
c ji i fachowego przygotow an ia  w  zakresie zagad
nień ekonom icznych, finansow ych i k redytow ych .

F ak t przejęcia k redytow an ia  i  k o n tro li gospodarki 
kom unalne j przez apara t k re d y to w y  Narodowego 
Banku Polskiego dopiero od dwóch la t, a w ięc w  
te rm in ie  znacznie późnie jszym  w  stosunku do in 
nych gałęzi gospodarki narodowej, spowodował 
pewne_ opóźnienie w  rozw oju, poznawaniu i  rozw ią
zyw an iu  zagadnień z zakresu p rob lem a tyk i gospo
d a rk i kom unalne j.

M us im y s tw ie rdz ić  sam okrytycznie, że pow yż
szego zaniedoania i  opóźnienia n ie  ty lk o  n ie  odro
b iliśm y, lecz wręcz przeciw nie, przez d ług i okres 
czasu pog łęb ia liśm y je  jeszcze bardzie j w  stosunku 
do innych  gałęzi gospodarki narodowej, a to  z b ra 
ku  postępu, spowodowanego niedostateczną i czę
sto n iew łaściw ą obsadą p ionu gospodarki kom una l
nej i  niedostatecznym  zainteresowaniem  się w y 
stępu jącym i tu  zagadnieniam i. A  zagadnienia te są 
ty lk o  pozornie łatwe, zwłaszcza dla tych  k re d y to w - 
ców, k tó rzy  tra k tu ją  je  pow ierzchownie.

W  roku  1953 D epartam ent K re d y tó w  P rzem ysłu 
p rzeprow adził w izy ta c je  ins truk tażow o -  k o n tro l
ne we w szystkich oddziałach w o jew ódzkich  i  w  
k ilkudz ies ięc iu  oddziałach terenow ych. Zastosowa

ne m etody w iz y ta c ji spotka ły się z uznaniem ze 
s trony  oddziałów, k tó re  podkreś la ły  m o b ilizu jący  
charakte r w iz y ta c ji i  przeprowadzanych w  ich  ra 
mach odpraw  z oddzia łam i te renow ym i oraz narad 
branżowych z jednostkam i nadrzędnym i.

O ddzia ływ an ie  departam entu w  roku  1953 na od
dz ia ły  w o jew ódzkie i  terenowe, drogą w iz y ta c ji in 
struktażow o -  kon tro lnych , narad z oddzia łam i oraz 
za pośrednictwem  „W iadom ości N B P “ , p rzyczyn i
ło się n ie w ą tp liw ie  do pewnego postępu, k tó ry  już  
dość w yraźn ie  zarysował się w  ostatn ich miesiącach 
ubiegłego roku. Postęp ten uw idacznia się zarówno 
w  lepszym ustaw ien iu  organ izacy jnym  ja k  i  w 
pewnym  pogłęb ieniu znajomości p rob lem a tyk i go
spodarki kom unalne j.

W  roku  1954 pow inn iśm y zająć się w  bez porów 
nania w iększym  stopn iu  ko n tro low an ym i przedsię
b io rs tw am i drogą znacznego zwiększenia k o n tro li 
bieżącej. D o tyczy to zwłaszcza oddziałów  tereno
wych, k tó re  p o w in n y  na m ie jscu w  przedsięb ior
stw ie  zapoznawać się i  stale pogłębiać znajomość 
specyfik i us ług kom unalnych, badać zjaw iska i p ro 
cesy gospodarcze, analizować w yraz finansow y tych  
z jaw isk i  procesów, badać stopień w ykonan ia  p lanu 
i p rzyczyny odchyleń od założeń planu, w yk ryw a ć  
n iepraw id łow ości występujące w  kon tro low anych 
przedsiębiorstwach i  .ustalać środki zapobiegawcze.

. Odcinek k o n tro li bieżącej należy znacznie wzmoc- 
nić, gdyż n iek tó re  z jaw iska mogą być ty lk o  tą dro
gą dobrze przeanalizowane. Jako jedno z czoło
w ych zadań 1954 roku  pow inn iśm y postawić sobie 
zadanie dokładnego zapoznania się z działalnością 
kon tro low anych przedsiębiorstw . N ie  powdnno i  nie 
może pow tórzyć się z jaw isko zaobserwowane w  ro 
ku  ub ieg łym , że n iek iedy re fe ren t gospodarki ko
m una lne j i»ie znał i  n ie  w id z ia ł naw et pow ierzo
nych m u do k o n tro li przedsiębiorstw .

K w a rta ln e  sprawozdania z bieżącej k o n tro li sta
nu finansowego są źród łem  ustalenia stopnia w y 
konania p lanu i  oceny sy tuac ji finansow ej przedsię
b iorstwa, pod w a runk iem  realności i zgodności da
nych ze stanem fak tycznym . C y fry  podawane przez 
przedsiębiorstwa n ie  mogą być p rzy jm ow ane bez
k ry tyczn ie  na szczeblu oddziału terenowego i n ie  po
w in n y  być sumowane mechanicznie na szczeblach



wyższych. C y fry  te reprezentu ją  życie przedsię
b iorstw a i  —  analizując je  —  pow inn iśm y dokład
nie w idzieć działalność gospodarczą i  finansową 
przedsiębiorstwa w  okresie sprawozdawczym.

A na liza  w ykonania  p lanu pow inna doprowadzić 
do ustalenia:

ja k ie  p rzyczyny p ie rw o tne  i n iep raw id łow o
ści pow odują odchylen ia od planu,

ja k ie  są źródła tych  n iepraw id łow ości, 
ja k ie  sku tk i finansowe spowodowały powyż

sze n iepraw id łow ości,
—  ja k ie  należy p rzy ją ć  m etody d la  usunięcia n ie

praw idłowości,
—  ja k ie  środk i zaradcze należy podjąć dla u n ik 

nięcia n iepraw id łow ości na przyszłość.
Ocenę sy tuac ji finansow ej przedsiębiorstwa, 

przeprowadzaną w  toku  k o n tro li bieżącej, na pod
stawie sprawozdań z bieżącej k o n tro li stanu fin a n 
sowego, pow inn iśm y przeprowadzać pod kątem  ana
liz y  i  l ik w id a c ji n iepraw id łow ości finansow ych na 
odcinkach:

—  rozliczeń z budżetem i  luzów  finansowych,
—  w łaściwego k redytow an ia  przedsiębiorstwa, 

l ik w id a c ji k re d y tu  przeterm inowanego, 
l ik w id a c ji p rze te rm inow anych zobowiązań,

—  lik w id a c ji n iepraw id łow ości u k ry ty c h  w  w y 
sokich stanach innych  a k tyw ó w  i  pasywów, k tó re  
n ie jednokro tn ie  w  przedsiębiorstwach kom una l
nych przekraczają 50°/° sum y bilansowej,

l ik w id a c ji innych  n iepraw id łow ości.
A na lizu jąc  i  usuwając zasadnicze n iep raw id ło 

wości, n ie należy pom ijać m a łych  n iep raw id łow o
ści, pam ięta jąc o tym , że liczby  reprezentu jące m a
łe u s te rk i na szczeblu oddziału, u rasta ją  do w ie l
k ich  na szczeblu C entra li.

W  ramach k o n tro li następnej bardzo często za
pom ina liśm y w  roku  ub ieg łym  o obow iązku ana li
zy bilansów. Sporządzenie arkusza C 16, czy spo
rządzenie zestawienia analitycznego nie jest jesz
cze analizą b ilansu; są to zaledw ie zestawienia po
mocnicze. O znaczeniu bilansu jako  podstawowego 
elem entu sprawozdawczego z dzia ła lności gospo
darczej i  finansow ej przedsiębiorstwa oraz kon ie 
czności w yko rzys tyw an ia  danych b ilansow ych dla 
potrzeb Banku n ie  ma potrzeby m ów ić; zresztą te
m at ten przekracza łby znacznie ram y a rty ku łu . 
O bow iązki nasze w  zakresie ana lizy  b ilansu okre
ślone zosta ły w  In s tru k c ji S łużbowej D zia łu  V I  i 
w  przepisach szczegółowych.

Um acnia jąc i  pogłębiając w  roku  bieżącym ten 
odcinek k o n tro li następnej, pow inn iśm y szczegól
nie pam iętać o obowiązku:

—  urea ln ian ia  danych sprawozdawczych przed
siębiorstwa posiadanych przez Bank na podstawie 
danych bilansowych,

—  sprawdzania czy stany rachunków  banko
wych są zgodne z odpow iedn im i pozycjam i b ila n 
su,

—  sporządzenia k ró tk ie j n o ta tk i z przeprowadzo
nej analizy, w  k tó re j p o w in n y  być om ówione wszy
stk ie n iepraw id łow ości w  stanie finansow ym  przed
siębiorstwa i  określone środki, k tó re  oddzia ł p o w i
nien przedsięwziąć,

—  przeprowadzania in te rw e n c ji w  przedsiębior
stw ie w  przypadku  stw ierdzenia niezgodności.

Uporządkowaniem  gospodarki m a te ria łow e j za j
m ow aliśm y się n iem al przez ca ły u b ieg ły  rok. T rze
ba przyznać, że osiągnięcia nasze są znaczne; św iad
czą o n ich  zestawione na szczeblu C en tra li cy fry .

A na liza  kszta łtow ania  się zap isów  m ate ria ło 
wych, k tó re  stanow ią około 90"/o ogólnego stanu 
zapasów w  gospodarce kom unalne j, p rzy  porów na
n iu  stanów na u ltim o  1952 r. ze stanam i na u ltim o  
trzeciego kw a rta łu  1953 roku, w ykazu je  wzrost 
zapasów o 21°/», z tym , że w zrost zapasów celowych 
w yn iós ł w , ty m  okresie 133%, natom iast inne  k re 
dytowane spadły o 40°/° a inne n iekredytow ane —
0 26°/».

W id z im y  zatem na podstawie c y fr  w  u jęc iu  pro 
centowym , że k w a lif ik a c ja  zapasów ponadnorm a
tywnych. w ykazu je  w łaściwe podejście do tego za
gadnienia: nastąp ił znaczny wzrost zapasów celo
w ych, co jest przede w szystk im  związane z p ra w i
d łową k w a lif ik a c ją  grom adzonych na sezon zim o
w y  zapasów opałowych w  Z B M  do zapasów celo
wych, podczas gdy jeszcze w  ub ieg łym  roku  b y ły  
one finansowane w  dużej części k redy tem  na nad
zwyczajne potrzeby.

W łaściwa k w a lif ik a c ja  ponadnorm atyw nych za
pasów spowodowała w łaściwe kredytow anie , co 
w iąże się ze spadkiem  k re d y tó w  na nadzwyczajne 
potrzeby o 46,5%, p raw ie  p ięc iokro tnym  wzrostem 
kredy tów  celowych i  zm niejszeniu n iedokredyto- 
wania o 18°/».

N ie  należy jednak uważać, że gospodarkę m ate
ria łow ą uporządkow aliśm y ostatecznie i  że zagad
n ien ie  to m ożem y odłożyć do lamusa i  n ie  zajmować 
się n im  w ięcej —  wręcz odw rotn ie , gospodarką m ate
ria łow ą  będziem y za jm ow a li się nadal w  roku  1954
1 n ie w ą tp liw ie  rów nież w  la tach następnych.

Jednym  z założeń program ow ych bieżącego ro
ku jest dalsze porządkowanie gospodarki m a te ria 
łow ej. M am y tu  do zrob ien ia  jeszcze bardzo wiele.

W  roku  1953 n ie  zdo ła liśm y wypracow ać w łaści
w ych  metod rozpoznawania i  w p ływ a n ia  na rozła
dowanie zapasów ponadnorm atyw nych. C iągle je 
szcze n ie  możemy uporać się z w łaściw ą k w a lif ik a 
cją rzeczową i  k redy tow ą  zapasów, co oznacza, że 
stale jeszcze nasuwają się nam  w ątp liw ośc i do ja 
kiego rodzaju zapasów pow inn iśm y ko n k re tn y  m a
te r ia ł zakw a lifikow ać i  ja k im  kredy tem  należy go 
sfinansować. N ie  rozw iąza liśm y dotychczas zagad
n ien ia  zapasów w ie lo le tn ich , k tó re  ze szczególnym 
nasileniem  w ystępu je  w  wodociągach i kana lizacji. 
Możemy także śm iało zaryzykować stw ierdzenie, że 
—  m im o dzia łan ia  różnych ko m is ji —  n ie  wszyst
kie zapasy dos ta ły  u jaw nione, zakw a lifikow ane  i  o- 
szacowane. Przez ca ły ro k  w y łącza liśm y przedm io
ty  n ie trw a łe  spod k redytow an ia  często n ie wiedząc 
co się w  tych  zapasach k ry je , bez bliższego zbada
nia czy zapasy te są potrzebne czy zbędne w  przed
siębiorstw ie.

Znane nam są trudności ja k ie  posiadają dotych
czas oddzia ły p rzy  w łaściw e j k w a lif ik a c ji rzeczo
wej i k redy tow e j zapasów, k tó ra  jest niezbędna do 
właściwego rozpoznania i  rozładowania zapasów. 
D la p rzyk ładu  w eźm y choćby M ie jsk ie  Przedsię
b io rs tw o Gospodarki K om una lne j t j .  przedsięb ior
stwo w ielobranżowe, w  k tó ry m  w łaściwe rozpozna
nie zapasów przysparza w ie le  k łopo tów  re fe ren to 
w i kon tro lu jącem u tę branżę.

P rzedsiębiorstwa kom unalne obowiązane są 
przejść z początkiem  bieżącego roku  na ram ow y 
p lan kont. Przedsiębiorstwa i  oddzia ły  wojew ódz
k ie  o trzym a ły  już  branżowe p lany  ko n t; w kró tce  
zostaną rozesłane kom entarze do branżowych p la 
nów kont. Oczekujem y także opracowywanego już 
od roku przez M in is te rs tw o  Gospodarki K om una ł-
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nej kata logu m a te ria łów  w ystępu jących w  poszcze
gólnych branżach oraz zasad kw a lif iko w a n ia  m ate
ria łó w  do p ięciu  podstawowych grup. M a te ria ły  te 
p o w in n y  p rzyczyn ić  się do rozstrzygnięcia  w ie lu  
w ątp liw ośc i i  spowodować nową, w łaściwą k w a lif i
kację zapasów.

Nowa k w a lif ik a c ja  rzeczowa pozw o li n ie  ty lk o  na 
dokonanie w łaściw e j k w a lif ik a c ji k redy tow e j, lecz 
równocześnie stanowić będzie podstawę do opraco
wania w  bieżącym roku  m etod w łaściwego rozpo
znawania i  roz ładow yw an ia  zapasów.

Zapasy is tn ie jące w  przedsięb io rstw ie  ponad je 
den ro k  pow inny  być spod kredytow an ia  w yłączo
ne. Przedsiębiorstwa posiadające tego rodza ju  za
pasy pow inny  usta lić  w  ja k i sposób chcą te zapasy 
rozładować i  określić, czy zostaną one zużyte przez 
przedsiębiorstwo w  roku  bieżącym i  w  la tach na
stępnych. Jeżeli zapasy te n ie  zostaną włączone do 
norm atyw ów , w te d y  przedsiębiorstwo pow inno 
w ystąp ić do resortu  za pośrednictwem  centralnego 
zarządu, aby m in is te rs tw o  us ta liło  w  ja k i sposób 
w ie lo le tn ie  zapasy zostaną sfinansowane.

P rzy okaz ji przeprowadzania k o n tro li bieżących, 
w  m iarę  naszych m ożliwości, pow inn iśm y przyczy
niać się do u jaw n ian ia  tak ich  zapasów, k tó re  zna j
du ją  się w  różnych składach lu b  szopach na tere
nach p rze ję tych  przez gospodarkę kom unalną, lecz 
k tó re  n ie  zosta ły objęte spisem inw entarzow ym .

W ystępu jący perm anentn ie  w  przedsiębiorstw ie 
ponadnorm atyw ny stan p rzedm iotów  n ie trw a łych , 
w yłączonych spod kredytow an ia , jest n ie p ra w i
dłowością. powodującą trudności finansowe przed
siębiorstwa.

Jeżeli w  toku  ana lizy  s tw ie rdz im y, że konkre tny , 
ponadnorm atyw ny zapas p rzedm iotów  n ie trw a łych  
jest n iezbędny dla przedsiębiorstwa, w tedy  pow in 
n iśm y doprowadzić do skredytow ania  tego zapasu 
na wniosek resortu, sk ie row any do C en tra li Banku 
i równocześnie czynić starania o odpow iednie zw ięk
szenie no rm a tyw u  dla uzyskania środków  na s fi
nansowanie zapasu z w łaściwego źródła t j.  z bud
żetu.

Jeżeli natom iast okaże się, że zapas ten jest zbęd
ny, wówczas pow in ien  on być u p łynn io ny , a w 
przypadku niew łaściwego przebiegu a kc ji u p ły n 
n ien ia  —  pow in ien  być pow iadom iony D eparta
ment.

W  roku  1953 D epartam ent K re d y tó w  P rzem y
słu us iln ie  m ob ilizow a ł oddzia ły  do doprowadzenia 
do pełnego i w łaściwego w yko rzys tyw an ia  k redy tów  
przez przedsiębiorstwa kom unalne, wskazując na 
n iepraw id łow ości, ja k ie  pow oduje negatywne usto
sunkow anie się przedsięb iorstw  do korzystan ia  z 
k redy tów  bankowych. In tenc je  departam entu n ie 
zawsze zosta ły dobrze zrozumiane. M ob ilizac ja  nie 
m ia ła  na celu dokredytow ania  ,,za wszelką cenę“ , 
zwłaszcza, że specyfika przedsięb iorstw  kom u
na lnych  pozwala na n iekredytow an ie  naw et w 
przypadkach istniejącego wolnego zabezpieczenia.

S ytuacja  na tym  odcinku przedstaw ia się zupeł
nie odm iennie w  przedsiębiorstwach kom unalnych 
od analogicznej sy tuac ji w  innych  przedsięb ior
stwach przem ysłowych, gdzie n iekorzystan ie  z k re 
d y tu  p rzy  w o ln ym  zabezpieczeniu jes t n ie p ra w i
dłowością.

Jeżeli w  przedsięb iorstw ie kom una lnym  n ie  w y - 
stępują zobowiązania, k re d y t p rze te rm inow any i 
k re d y t na fundusz płac, wówczas przedsiębiorstwo 
to, m im o posiadania ponadnorm atyw nych zapasów

zakw a lifikow anych  do kredytow an ia , n ie  pow inno 
uzyskać k re d y tu  bankowego, jeże li zapasy te s fi
nansowane są p ra w id ło w y m i luzam i finansow ym i. 
Oczywiście w  przypadku, gdy zapasy te sfinanso
wane są n ie p ra w id ło w ym i luzam i finansow ym i, np. 
luzam i z ty tu łu  n ie te rm inow ych  rozliczeń z budże
tem w tedy luzy  te pow inny  być odprowadzone i 
przedsiębiorstwo pow inno w ykorzystać w łaśc iw y 
k re d y t bankowy. F inansowanie ponadnorm atyw 
nych zapasów p ra w id ło w y m i luzam i finansow ym i 
dlatego jest m ożliw e w  gospodarce kom unalne j, po
nieważ szereg przedsiębiorstw  pobiera op ła ty  za usłu
gi z góry, przed poniesieniem  kosztów, np. op ła ty 
za ^czynsze w  Zarządach B udynków  M ieszkalnych, 
pobieranie op ła t z góry  przez m ie jsk ie  p ra ln ie  itp .

Jedną z cech socjalistycznego k re d y tu  bankowe
go jest zabezpieczenie. Udzie la jąc k re d y tu  na w a r
tości m ateria łow e, obow iązani jesteśm y do czasu 
sp ła ty  k re d y tu  śledzić czy wysokości w yko rzys ty 
wanego k re d y tu  odpowiada zabezpieczenie w  zapa
sach m ateria łow ych, w yrobach gotowych, tow a
rach itd . P rzy  kredytach  rozliczeniowych, w y k o 
rzys tyw anym  kredy tom  odpowiadać m usi zabez
pieczenie, związane z za fakturow aną realizacją.

Zabezpieczenie k re d y tu  oprócz gw a ranc ji zw ro 
tu udzielonego k re d y tu  ma także na celu zabezpie
czenie k o n tro li p raw id łow ego przebiegu procesów 
gospodarczych.

K re d y tu ją c  przedsiębiorstwa kom unalne zby t l i 
beralnie, ty lk o  dlatego, że w  danym  przedsięb ior
stw ie  is tn ie je  zabezpieczenie m ateria lne, k tó 
rym  jest przedm io t kredytow ania , n ie  wchodząc w  
praw id łow ość jego is tn ien ia  w  przedsięb iorstw ie 
w ypaczalibyśm y ekonomiczną treść k re d y tu  socja
listycznego, u tru d n ia ją c  jednocześnie w łaściwą 
kon tro lę  praw id łow ego przebiegu procesów gospo
darczych w  przedsiębiorstw ie.

Następnym  zagadnieniem, k tó rem u w ie le  uwagi 
pow inn iśm y poświęcić w  roku  1954, są rozliczenia 
z dostawcam i i  odbiorcam i. Częściowym osiągnię
ciem na tym  odcinku by ło  przeprowadzenie przez 
siedem oddziałów  w o jew ódzkich pod koniec ub ieg łe
go roku  ana lizy  należności Zarządów B udynków  
M ieszkalnych od jednostek budżetowych z ty tu łu  
czynszów i  świadczeń, stosunkowo duży spadek 
p o rtfe lu  C i  pierwsze k ro k i na drodze rea lizac ji od
m iennych  fo rm  rozliczeń.

A kc ja  regu lac ji zobowiązań przez jednostk i bud
żetowe dała pozytyw ne w y n ik i i zostanie rozsze
rzona w  roku  bieżącym na pozostałe oddzia ły  w o
jew ódzkie . D z ię k i przeprowadzonej a k c ji m ogliś
m y dokonać całego szeregu skutecznych in te rw e n 
c ji w  C en tra lnym  Zarządzie B udynków  M ieszkal
nych i  w  M in is te rs tw ie  Finansów, in te rw e n c ji opar
tych  na konk re tnym  m ate ria le ; oddzia ły  przepro
w adz iły  in te rw enc je  w  w ydzia łach finansow ych 
p rezyd iów  rad narodow ych w  spraw ie pokryc ia  
bezspornych należności ze środków  budżetowych 
ubiegłego roku  lu b  w staw ien ia  odpow iednich sum 
do p re lim in a rzy  na rok  następny. Pewna część na
leżności n ieściągalnych została spisana na s tra ty .

Jednym  z w ażnych prob lem ów  na odcinku roz
liczeń jest p o rtfe l C, k tó ry  od czasu ukazania się 
Zarządzenia Prezesa 127/53, koncen tru je  n ie p ra w i
dłowości zaw in ione przez p rzeds ięb io rs tw o ,; zw ią 
zane z n ie te rm inow ym  w ystaw ian iem  fa k tu r  i  n ie 
te rm inow ym  składaniem  do Banku żądań zapłaty.
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W  ramach tego zagadnienia pragn iem y zwrócić 
uwagę na dwa aspekty p o rtfe lu  C, wiążące się z 
dw iema dalszym i n iepraw id łow ościam i:

P ierwszą n iepraw id łow ością  jest wzrost p o rtfe 
lu  C.

D rugą n iepraw id łow ością  jest stan p o rtfe lu  C.
N iepraw id łow ościom  zw iązanym  ze wzrostem 

p o rtfe lu  C pow inn iśm y w ypow iedzieć zdecydowa
ną walkę, polegającą na bardzo dokładnym  ana li
zowaniu przyczyn  n ie term inow ego faktu row an ia , 
zapoznaniu się z systemami fak tu row an ia  w  posz
czególnych przedsiębiorstwach i  trudnościam i na 
ja k ie  one p rzy  te rm inow ym  fa k tu ro w a n iu  napoty
kają, p rzy  równoczesnym w yko rzys tan iu  up ra w 
nień oddzia łów  do w yd łużan ia  cyk lu  fak tu row an ia  
w  uzasadnionych przypadkach.

D rugą niepraw idłowość, związaną ze stanem p o rt
fe lu C, przedsiębiorstwa p o w in n y  likw id o w a ć  w 
ramach bieżącej l ik w id a c ji p rze te rm inow anych na
leżności.

Jeśli uda się nam z likw idow ać n iepraw id łow ości 
w toku ich  powstawania, a ty m  sam ym  zahamować 
wzrost p o rtfe lu  C, wówczas p o rtfe l ten będzie u le 
gał stopniowej lik w id a c ji.

D oskonałym  instrum entem  służącym do l ik w i
dacji zatorów  w  rozliczeniach są rozliczenia p lano
we, n ieste ty w  bardzo skrom nym  zakresie stosowa
ne dotychczas przez przedsiębiorstwa kom unalne. 
W roku  1953 D epartam ent K re d y tó w  Przem ysłu 
w prow adził inne fo rm y  rozliczeń w  szeregu p rzy 
padków w b re w  początkowym  poglądom, że ten ro
dzaj rozliczeń nie da się na szerszą skalę zastoso
wać. P ow inn iśm y korzystać z doświadczeń ko le
gów w  ty m  zakresie i  wprowadzać odmienne fo r 
m y rozliczeń wszędzie tam  gdzie okaże się to m oż li
we. N ie w ą tp liw ie  uzyskam y większe niż dotychczas 
sukcesy na drodze rozliczeń p lanow ych w  roku  1954.

W ykazyw ane w  sprawozdaniach z bieżącej kon
tro li stanu finansowego pozycje należności i  zobo
wiązań pow inny  być zgodne ze stanem fak tycz 
nym. D epartam ent m a możność sprawdzenia te j 
zgodności raz na kw a rta ł, na podstawie porównania 
odnośnych danych z bilansem  zbiorczym.

S ięgn ijm y  do c y fr  i  po rów na jm y np. w  Zarzą
dach B udynków  M ieszka lnych pozycje należności 
wg b ilansu na u ltim o  w rześnia ze sprawozdaniam i 
z bieżącej k o n tro li stanu finansowego na u ltim o  
października, w  k tó rych  odnośne dane na u ltim o  
września pow inny  być uaktua ln iane  na podstawie 
bilansów.

Z porów nania c y fr  w idz im y, że w ystępu ją  tu  
poważne niezgodności. Jeżeli dane bilansowe p rz y j
m iem y za 100%, to okaże się, że oddzia ły  w ykaza
ły  nam w  sprawozdaniach ty lk o  670/» ogólnego sta
nu należności fak tu row ych .

Głębsza analiza przyczyn  b raku  zgodności p ro 
wadzi do. s tw ierdzenia najpoważnie jszych różnic 
w należnościach pozainkasowych.

Stan należności pozainkasowych, zgodnie z prze
pisam i In s tru k c ji S łużbowej ustala się na podsta
w ie  pisem nych oświadczeń /składanych oddziałom 
banku przez kon tro low ane przedsiębiorstwa, z tym , 
ze w  razie n ieprzedłożenia oświadczenia w  w yzna
czonych term inach, p rz y jm u je  się, że przedsięb ior
stwo nie posiada należności pozainkasowych m o
gących być przedm iotem  k re d y tu  na należności fa 
kturow e. Ponieważ przedsiębiorstwa kom unalne 
przeważnie nie w yko rzys tu ją  k re d y tu  na należno

ści pozainkasowe, w ięc najczęściej n ie  składają 
oświadczeń zarówno w  okresach dekadowych ja k  i  
na u ltim o  miesiąca. Sprawdzenie zgodności danych 
ze stanem fak tycznym  p rzy  sporządzaniu sprawozdań 
wg danych przedbilansowych jes t nieco u tru d n io 
ne. Natom iast po o trzym an iu  b ilansu odnośne po
zycje p o w in n y  być sprawdzone; w  razie niezgodno
ści należy in te rw en iow ać w  przedsięb iorstw ie i 
zwalczać ewentualne stw ierdzone n iep raw id łow o
ści.

B iorąc pod uwagę specyfikę rozliczeń z ty tu łu  
usług kom unalnych, k tó ra  powoduje, że rozliczenia 
pozainkasowe stanow ią poważną pozycję w  gospo
darce kom unalne j, pow inn iśm y zdawać sobie z te
go sprawę że n iew ykazyw an ie  tych  pozyc ji w  spra
wozdaniach, w ykazyw an ie  częściowe, ja k  i  w yka 
zyw anie ich  w  innych  aktywach, un iem oż liw ia  do
konanie p ra w id ło w e j oceny sy tuac ji finansowej 
kontro lowanego przedsiębiorstwa.

O dpow iednie zainteresowanie Banku, sprawdze
nie zgodności danych przedbilansowych przedsię
b iorstw a ze stanem fak tycznym  w  drodze k o n tro li 
bieżącej i  następnej, rych ło  spowoduje przedsta
w ian ie  B ankow i przez przedsiębiorstwo realnych 
cyfr.

Zagadnienie rozliczeń z budżetem jes t zagadnie
niem  stale ak tua lnym . W  czasie w iz y ta c ji in s tru k - 
tażowo - ko n tro ln ych  w  roku  1953, s tw ie rdz iliśm y 
w  oddziałach n ie liczne ty lk o  p rzypadk i p ra w id ło 
wego przebiegu obustronnych rozliczeń z budże
tem.

Odcinek k o n tro li te rm inow ych  do tac ji z budżetu 
i odprowadzeń nady/yżek w p ła t .z zysku do budżetu 
trzeba w  roku  bieżącym znacznie wzmocnić, aby w  
ten sposób przyczyn ić  się do z likw idow an ia  jedne
go z poważnych źródeł zakłóceń p raw id łow e j go
spodarki finansow ej przedsięb iorstw  kom unalnych.

Powszechnie znane są p rzypadk i bardzo lib e ra l
nego trak tow an ia  przez prezydia rad  narodowych 
spraw y rozliczeń przedsięb iorstw  z budżetem tere
nowym . Np. W ydz ia ł F inansow y P rezyd ium  Rady 
Narodowej w  S łupsku na zwróconą uwagę, że m i
mo in te rw e n c ji Banku n ie  w ystępu je  z w nioskiem  
o odprowadzenie nadw yżk i środków  przedsiębior
stwa, ozna jm ił, że nie może zabrać przedsięb ior
stwu nadw yżki, ponieważ doprowadzi je  do tru d 
ności finansow ych i  zmusi tym  samym do korzysta 
nia z k re d y tu  bankowego.

In n ym  znów, krańcowo przec iw staw nym  p rzyk ła 
dem, jest trak tow an ie  przez prezyd ia  rad narodo
w ych przedsięb iorstw  kom una lnych  w  ich  zasięgu 
terenowym , po macoszemu. P rezydia te n ie  prze
kazu ją  te rm inow o p lanow anych do tac ji przedsię
b io rs tw om  kom una lnym , gdyż zaspokajają przede 
w szystkim  wszelkie inne potrzeby swego terenu.

Znane są także jeszcze inne p rzypadki, k iedy 
prezydia rad narodow ych tra k tu ją  n ie te rm inow e 
przekazywanie do tac ji p rzedsięb iorstw u jako  sank
cje. N p.W ydzia ł F inansow y M ie jsk ie j Rady N aro
dowej w  K ie lcach, n ie  przekazyw a ł do tac ji dla Za
rządu B udynków  M ieszkalnych ponieważ Z B M  nie 
zapłacił podatku od nieruchomości.

Przytoczone w yżej p rzyk ła d y  w skazują ja k  bar
dzo opacznie i  n iew łaśc iw ie  po jm owane jes t nieraz 
zagadnienie p raw id łow ego przebiegu rozliczeń z 
budżetem, zagadnienie zdrow ej gospodarki f in a n 
sowej przedsięb iorstw  i  dyscyp liny  p ła tn icze j.

Ze sprawą term inow ości rozliczeń budżetow ych 
wiąże się ściśle sprawa term inow ego zatw ierdza
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nia p lanów  techniczno - ekonomiczno - finanso
w ych przez p rezyd ia  rad narodowych.

M ie liśm y  bardzo duże trudności w  roku  ubie
g łym  w  usta len iu  i  w łaściw e j ocenie działalności 
finansowej przedsiębiorstw , spowodowane tym  że 
większość przedsięb iorstw  pracowała ponad trzy  
k w a rta ły  na p ro jek tach  planu.

D opilnow an ie  term inow ego rozliczenia przedsię
b io rs tw  z budżetem oraz term inow ego zatw ierdza
nia p lanów  techniczno - ekonomiczno - finanso
w ych przez prezydia rad narodowych w  celu umoż
liw ie n ia  zarówno przedsięb iorstw u ja k  i  aparatow i 
bankowem u p raw id łow e j pracy, pow inn iśm y 
uwzględnić w  planach prac na ro k  1954.

Bardzo pow ażnym  ins trum entem  dydaktyczno - 
ko n tro ln ym  ja k im  posługuje się aparat k re d y to w y  
Banku p rzy  k redy tow an iu  i  ko n tro li, są środki od
dz ia ływ an ia  na przedsiębiorstwo i  ich  jednostk i 
nadrzędne, czy li prowadzenie przez każdy oddział 
w łaściw ej .p o l i ty k i k re d y to w e j“ .

Prowadzić dobrą p o lity k ę  kredytow ą  —  to zna
czy dobrze kredytow ać przedsiębiorstwa i  ko n tro 
lować jego działalność za pomocą z ło tów ki.

Dobrze k re d y tu je m y  przedsiębiorstwo jednakże 
n ie  ty lk o  w tedy, k iedy  m u udzie lam y kredy tu , 
lecz także w tedy, k iedy w  uzasadnionych p rzypad
kach odm aw iam y przedsięb iorstw u udzie len ia  k re 
dytu , k ie d y  w yłączam y pewne p rzedm io ty  spod 
kredytow ania .

Ten sam zapas może być w  pew nych przypad
kach skredytow any przez oddział, a w  innych  w y 
łączony spod kredytowania-.

W  stosunku do dwóch przedsięb iorstw  te j samej 
branży, a w ięc podleg łych jednem u centra lnem u 
zarządowi może oddział stosować różną p o litykę  
kredytow ą w  zależności od poziomu organizacyjno- 
technicznego, przestrzegania d yscyp liny  finanso
wej i k redy tow e j itd . ale zawsze z m yślą o podnie
sieniu poziom u k redytow an ia  i w zm acnian iu dyscy
p lin y  finansow ej.

Odmienności dzia łan ia  Banku w  tych  p rzypad
kach nie należy rozum ieć jako  stosowania różnych 
p o lity k  k redytow ych , lecz w yłączn ie  jako  e lasty
czną fo rm ę dostosowywania dzia łan ia  do ko n k re t
nych w arunków . Jeżeli zadania te będą w ykonyw a
ne dobrze, to można śm iało powiedzieć, że oddział 
w łaściw ie  rozum ie i rea lizu je  p rak tyczn ie  „p o lity 
kę k redy tow ą “ .

W  ram y p o lity k i k redy tow e j wchodzi także cały 
system w łaściwego oddzia ływ ania  przez oddział na 
przedsiębiorstwo.

Poznanie ro li i  znaczenia oraz świadome i  um ie
ję tne  posług iw anie się środkam i oddzia ływania, 
k tó re  w  gospodarce kom una lne j n ie  są w yko rzy 
stywane w  dostatecznym stopniu, w łączenie ich  do 
zadań program ow ych na rok  bieżący i  szerokie ich 
stosowanie pow inno  p rzyczyn ić  się w  dużej m ierze 
do uspraw nien ia  działalności p rzedsięb io rstw  ko
m una lnych  i  rea lizac ji uchw a ł IX  P lenum .

Na zakończenie należy jeszcze raz u w y p u k lić  n ie
dociągnięcia w  pracy aparatu bankowego w  zakre
sie przedsięb iorstw  kom una lnych  za ro k  1953 i p o 
staw ić zadania na ro k  1954, aby w ytyczne  IX  
P lenum  K C  PZPR zostały w  całości zrealizowane 
przez Bank.

Otóż na leży sobie jasno powiedzieć, że w  roku 
1953 wszystkie ogniwa aparatu bankowego n ie d o 

cenia ły w  dostatecznym stopniu zagadnień przed
sięb iorstw  kom unalnych, jako  przedsiębiorstw  o tzw. 
„m n ie jszym  ciężarze ga tunko w ym “ , pom im o, że 
przedsiębiorstwa te  m a ją  decydujący w p ły w  na 
w a runk i bytow e ludz i pracy. W  zw iązku z tym , tak 
w oddziałach w o jew ódzkich  ja k  i  w  oddziałach te
renowych n ie  by ła  dostatecznie opracowana specy
fika  przedsięb iorstw  kom unalnych, ta k  w  zakresie 
k redytow an ia  i  k o n tro li ja k  i  w  zakresie sprawoz
dawczości. Na ty m  tle  w ystępow ał szereg n iepra
w id łow ości, p rze jaw ia jących  się w  m y ln y m  usta
w ian iu  w n iosków  do p lanu  kredytow ego (np. na 
odcinku p lanow ania funduszów w łasnych), m y ln ym  
potrącaniu luzów  finansow ych od k re d y tó w  itd .

Zagadnienia związane z przedsięb io rstw am i ko
m una lnym i b y ły  „spychane“  w  szeregu oddziałów 
na dalszy p lan, co oczywiście m usiało się u jem n ie  
odbić na w yn ikach  oddzia ływ ania  na te przedsię
biorstwa.

Sytuac ja  ta zaczęła się popraw iać pod koniec 
1953 r., jednak n ie  osiągnęła jeszcze zadowala ją
cych rezu lta tów  i  dlatego zasadniczy przełom  na 
tym  odcinku m usi być dokonany w  r. 1954.

Jako zasadniczy postu la t na rok  1954 należy w y 
sunąć zagadnienie w łaściwego ustaw ien ia  k o n tro li 
przedsiębiorstw  kom una lnych  przez oddzia ły wo
jew ódzkie w  oddziałach terenow ych oraz uspraw 
nienie p racy oddzia łów  w  zakresie:

1) pogłęb ienia znajomości działalności ko n tro lo 
wanych przedsięb iorstw  i  oddzia ływ ania  na ich  go
spodarkę w  drodze ins truk tażu  przez wzmożenie i 
uspraw nien ie inspekc ji i  organizowanie okreso
w ych narad branżow ych przez oddzia ły wojewódz
kie i  oddzia ły terenowe;

2) uspraw nien ia  gospodarki zaopatrzeniowej i 
niedopuszczania do gromadzenia nadm iernych, go
spodarczo nieuzasadnionych zapasów, p rzy  jedno
czesnym w p ływ a n iu  na lik w id a c ję  zapasów ponad
no rm atyw nych  już  is tn ie jących;

3) term inow ego fak tu row an ia ;
4) uspraw nien ia inkasa bieżących należności; .
5) lik w id a c ji p rze te rm inow anych  w ysokich  sta

nów należności i zobowiązań;
6) te rm inow ości i p raw id łow ości rozliczeń z bu

dżetem Państwa;
7) energicznego podejścia do spraw y lik w id a c ji 

n iep raw id łow ych  luzów  finansow ych;
8) podniesienia poziomu planowania kredytow e

go;
9) pogłęb ienia k o n tro li bieżącej i podniesienia 

poziomu sprawozdawczości;
10) pogłęb ienia k o n tro li następnej na podstawie 

sprawozdawczości kw a rta ln e j.
Powyższe zadania mogą i  pow inny  być w ykona 

ne przez oddzia ły na bazie ścisłej w spółpracy z 
przedsięb io rstw am i i  zarządam i w o jew ódzk im i. W  
tym  celu wszelkiego rodza ju  akcje  podejmowane, 
zarówno w  ram ach p lanu prac ja k  i  poza planem, 
pow inny  być uzgadniane z w o jew ódzk im i zarząda
m i na konfe renc jach  branżowych, co p rzyczyn i się 
do podejm owania je d n o litych  akc ji, a ty m  samym 
w p łyn ie  w  dużym  stopniu na usprawnien ie, pogłę
bienie i e fektyw ność k o n tro li bankowej.

M. Kocltz



Nr  3 W I A D O M O Ś C I  N A R O D O W E G O  B A N K U  P O L S K I E G O 169

PRZYCZYNY POWSTAWANIA NADMIERNYCH REMANENTÓW 
I ZADANIA APARATU KREDYTOWEGO NA ODCINKU ICH

UPŁYNNIANIA
Uchwalone przez IX  P lenum  K C  PZPR tezy do 

dyskusji przed I I  Z jazdem  PZPR w  spraw ie zadań 
gospodarczych i  rozw o ju  ro ln ic tw a  w  latach 1954 —  
1955 staw ia ją  przed po lsk im i masami p racu jącym i 
w ie lk ie  zadania w  zakresie podniesienia stopy ży
ciowej całego społeczeństwa przez zwiększenie p ro 
d u kc ji środków spożycia w  m ieście i  p ro d u kc ji ro l
niczej na wsi.

W  tezach do dyskus ji czytam y: „K o m ite t C entra l
ny PZPR  w yraża przekonanie, że w  oparciu o w ys i
łek mas pracujących m iast i  w s i —  p lan sześciolet
n i jako  całość zostanie zwycięsko w ykonany, że w  
ciągu dwóch la t osiągnięta zostanie w ydatna  popra
wa położenia m ateria lnego robo tn ików , chłopów 
pracujących i in te lig e n c ji pracującej i  w  ten sposób 
dzięk i rosnącej aktyw ności mas stworzone zostaną 
w a runk i do dalszego marszu po drodze budow nic
tw a socjalistycznego, do zwiększenia s iły  gospodar
czej i  obronnej k ra ju , do dalszego systematycznego 
wzrostu dobrobytu  m ateria lnego i poziomu k u ltu 
ralnego mas pracujących w  m ieście i  na w s i“ . (Nowe 
D rogi, N r  10/53, str. 64).

A b y  osiągnąć w yże j w ym ien ione  zadania, koniecz
na jest m obilizac ja  n ie  ty lk o  szerokich mas w  mieście 
i  na wsi, ale w szystkich ogniw  zarówno aparatu 
państwowego ja k  też związkowego i  rad narodo
wych.

Poważne zadania sto ją  przed N arodow ym  Ban
k iem  Polskim , a przede w szystk im  przed aparatem
kredy tow ym  NBP.

Trzeba w  n iek tó rych  przypadkach zm ienić s ty l 
pracy, z p racy szturm ow ej przejść na pracę syste
matyczną, ko n s tru k tyw n ą  i  operatywną.

W  celu w ykonan ia  zadań postaw ionych przed 
N arodow ym  Bankiem  P olsk im  przez pa rtię  i  rząd 
należy ściślej powiązać w szystkie  jednostk i o rgan i
zacyjne Banku z soc ja lis tycznym i przedsiębiorstwa
m i —  podstawowym  ogniwem  socjalistycznego sy 
stemu finansowego —  oraz doprowadzić do w iększej 
spoistości jednostek Banku, a w  szczególności od
dzia łów  w ojew ódzkich  z oddzia łam i te renow ym i.

IX  P lenum  KC  PZPR postaw iło, jako  zadanie na
czelne w  ciągu na jb liższych dwóch la t, podniesienie 
stopy życiow ej szerokich mas w  drodze w zrostu p ro 
d u kc ji a rty ku łó w  konsum pcyjnych  i  obn iżk i cen.

W  tezach do dyskus ji przed I I  Z jazdem  PZPR 
m am y podany szereg środków, za pomocą k tó rych  
zadania te  będą osiągnięte; na jw ażn ie jszym i z tych  
środków są:

1) zwiększenie w yda jności p racy jako  jednego z 
zasadniczych w a runków  niezbędnych do obn iżk i 
cen, a ty m  samym do podniesienia stopy życiowej 
mas pracujących i  podniesienia w artości rea lne j zło
tego;

2) upowszechnienie i  pogłębienie systemu osz
czędnościowego na w szystk ich  odcinkach życia gos
podarczego;

3) w yzw o len ie  poważnych zasobów uprzedm ioto
w ione j p racy  lu d zk ie j z nadm iernych  rem anentów  
i zw iększenie ro ta c ji środków  obrotowych.

W  tezach do dyskus ji czytam y: „N iezbędne jest 
z likw idow an ie  nadm iernych rem anentów  w p roduk
c ji i w  obrocie tow arow ym  i  osiągnięcie przez p rzy 

śpieszenie obiegu środków obrotow ych znacznego 
zmniejszenia udzia łu  nakładów  na p rzyros t środków 
obro tow ych w  w yda tkach  finansow ych Państwa“ . 
(Nowe D rogi, N r  10/53, str. 58).

Jak w id z im y  pa rtia  zw róc iła  szczególną uwagę na 
likw id a c ję  nadm iernych rem anentów  zarówno w  
p ro d u kc ji ja k  też i w  obrocie tow arow ym .

Jest to wezwanie rzucone przede w szystk im  pod 
adresem Narodowego B anku Polskiego, k tó ry  ja k  
dotychczas n ie  zawsze w yw ią zyw a ł się w  pe łn i z za
dań w yn ika jących  z założeń systemu finansowego 
w  zakresie l ik w id a c ji nadm iernych  rem anentów  
oraz w a lk i ze szkodliwą zasadą tak  zwanej „gospo
d a rk i chom ika rsk ie j“ , polegającej na gromadzeniu 
„na  w szelk i w ypadek“  zapasów przez k ie row n ic tw o  
przedsiębiorstw .

D latego też aparat k re d y to w y  N BP  w in ien  doło
żyć m aksim um  w y s iłk u  na tym  odcinku, aby zada
n ia  postawione przez pa rtię  i  rząd w  zakresie pod
niesienia p ro d u kc ji dóbr konsum pcyjnych , a tym  
samym i stopy życiow ej szerokich mas pracujących 
zostały osiągnięte ja k  najszybcie j.

Skoro postaw iliśm y sobie za zadanie likw id a c je  
nadm iernych remanentów, to m usim y poznać p rzy 
czyny mające w p ły w  na ich  powstanie oraz istotę 
i sens ekonom iczny te j w a lk i w  zakresie zmniejsze
n ia  w spółczynnika un ieruchom ien ia  środków  obro
tow ych  w  remanentach.

W  naszej gospodarce is tn ia ły  dwa źródła powsta
nia nadm iernych  zapasów:

1) pozostałości po gospodarce n iem ieck ie j w  czasie 
okupacji;

2) w ad liw a  gospodarka zaopatrzeniowa w  na
szych przedsiębiorstwach po w yzw o len iu .

Jeżeli chodzi o pierwsze źródło, t j .  o pozostałości 
po okupacji n iem ieckie j, to  raczej w  c h w ili obecnej 
n ie  ma ono znaczenia, gdyż zapasy te zostały już 
zużyte; natom iast d rug ie  źródło jes t obecnie jedy 
nym  w  zasadzie źród łem  nadm iernych zapasów w  
naszej gospodarce zaopatrzeniowej.

Jak w iem y, środki obrotowe przedsięb io rstw  zna j
du ją  się w  c iąg łym  ruchu  i  h legaią przekształceniu 
p rzy  przechodzeniu z jedne j fazy do d rug ie j. W  cza
sie tego ruchu —  przechodzenia z jednej fazy w  
drugą —  część tvch  środków  ja k  gdyby „osiada“ , 
pozostaje w  przedsięb iorstw ie z różnych przyczyn, 
a tym  samym nie uczestniczy w  działalności przed
siębiorstwa. Nieuzasadnione un ieruchom ien ie  środ
ków  obrotowych stanow ią nadm ierne rem anenty, 
k tó re  aparat k re d y to w y  w in ie n  ustalać i  dażvć do 
ich  lik w id a c ji oraz podejm ować w łaściw e środk i w  
celu niedopuszczenia do ich  ewentualnego wzrostu.

Jednakże, aby skutecznie można w p ływ ać  fod- 
dzia ływać) na przedsięb iorstw o w  celu lik w id a c ji 
stanów ponadnorm atyw nych, m us im y znać przyczy
n y  mające w p ły w  na ich powstanie i um ieć pow ią
zać poszczególne sk ła d n ik i środków  obro tow ych w  
ich dynam icznym  ruchu i  współzależności.

Przeprowadzenie wszechstronnej, systematycz
nej i  dogłębnej ana lizy  przyczyn  odchyleń p rzekra
cza. p rak tyczn ie  rzecz biorąc, m ożliwości nawet 
na jlep ie j zorganizowanego aparatu; n iem n ie j moż
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na usta lić pewne przyczyny zasadnicze, typowe, a 
przede w szystk im  zależne od działalności ■ samego 
przedsiębiorstwa, czy li czynn ik i subiektywne.

P rzy  rozpa tryw an iu  p rzyczyn  odchyleń od p ra 
w id łow e j gospodarki zaopatrzeniowej w  przedsię
b io rs tw ie  m us im y przeanalizować wszystkie  fazy 
w ystępujące w  ruchu okrężnym  środków  obroto
wych, a m ianow ic ie :

1) fazę zaopatrzenia,
2) fazę produkcy jną ,
3) fazę obiegu.
W  fazie zaopatrzenia materiałowego przyczyny 

nadm iernego gromadzenia się zapasów m ate ria ło 
w ych można u jąć w  trzech zasadniczych grupach:

a) n iepraw id łow ości gospodarki zaopatrzeniowej,
b) n iepraw id łow ości gospodarki magazynowej,
c) n iepraw id łow ości gospodarki m a teria łow e j.
W  zakresie gospodarki zaopatrzeniowej typow ą 

n iepraw id łow ością  jest m ała częstotliwość dostaw 
m ate ria łow ych  (cyk l zaopatrzeniowy). Znaną jest 
rzeczą, że im  częstsze są dostawy, ty m  m niejsze m o
gą być rozm ia ry  tych  dostaw, a tym  samym stan 
zapasów.

Mogą tu  wchodzić w  grę no rm y tranzytow e i  m on
tażowe, k tó re  stanow ią ob iek tyw ną  przyczynę 
zm niejszenia częstotliwości obro tu  środków  obroto
wych, na p rzyk ład : is tn ie je  zasada, że tak ie  a r ty 
k u ły  ja k  węgiel, ruda itp . p rzy jm ow ane  są ty lk o  
ca łym i wagonam i. Jeżeli zużycie węgla w  ko n k re t
nym  przedsięb io rstw ie  w ynosi 20, czy 30 ton na 
6 miesięcy, to  jasne, że m am y tu  obrót m in im a lny .

Jeżeli dostawca m a ustalone n o rm y  w  zakresie 
sprzedaży p ro d u kc ji gotowej, a nabywca n ie  potrze
bu je  je j w  tych  rozm iarach — . to  jasne, że w  maga
zynach odb iorcy powstaną stany ponadnorm atywne. 
Jednakże p rzy  norm ach tranzy tow ych  ja k  i  p rzy 
m ontażowych zadaniem aparatu kredytow ego jest 
w n ik liw e  przeanalizowanie, czy n ie  można zastąpić 
w ty m  przypadku transpo rtu  kole jowego transpor
tem  samochodowym, a w  przypadku  norm  m onta
żowych w ykorzystać składnice detaliczne itp ., gdyż 
w ystępu ją  tu  bardzo często p rzyczyny ta k  zwanej 
„przezorności“  k ie ro w n ic tw a  naszych zakładów, 
świadczące o niedostatecznym  zrozum ien iu  is to ty  
w a lk i o likw id a c ję  nadm iernych  rem anentów.

D rugą n iepraw id łow ością  w  gospodarce zaopa
trzen iow ej jest zła organizacja pracy, wyrażająca 
się w  braku  synchron izacji m iędzy poszczególnymi 
dz ia łam i p ro d u kcy jn ym i przedsięb iorstw  ( na p rzy 
k ład  n ie  są uzgadniane te rm in y  dostaw, względnie 
n ie  anulowano pew nych zamówień, co ma poważny 
w p ły w  na kszta łtow anie  się zapasów m ate ria ło 
wych).

W ystępu jący n ieraz ba rk  k o n tro li zam ówień (ew i
dencji) powoduje, że n iek tó re  m a te ria ły  są zama
w iane k ilka k ro tn ie , zaś na inne b rak  jest w  ogóle 
zam ówień co pow oduje często zahamowanie p ro 
d u k c ji w  toku, a tym  samym p rzyczyn ia  się do 
zmniejszenia ro ta c ji środków  obrotowych.

Trzecią typow ą n iepraw id łow ością  w  gospodarce 
zaopatrzeniowej przedsiębiorstwa są niedociągnię
cia na odcinku odbioru dostaw, na p rzyk ład : prze
w lek łe  i n ie te rm inow e za ła tw ian ie  fo rm alności ko
le jow ych  lu b  w y ładow yw an ie  z wagonów; ma to po
ważny w p ły w  na ro tac ję  środków obro tow ych i  stan 
zapasów m ateria łow ych.

, W. zakresie gospodarki magazynowej można w y 
różnić trz y  typow e czynn ik i, mające w p ły w  na 
kszta łtow anie się remanentów. Są to:

a) p rzy jęc ie  m a te ria łów  do magazynu,
b) um ie jscow ien ie  m agazynów i  organizacja m a

gazynów,
c) b rak  przeglądów  stanu magazynowego.
N ie zawsze zwraca się uwagę na pracę ludz i za

trudn ionych  p rzy  p rzy jęc iu  zapasów m ateria łow ych 
do magazynu, m im o, że od w yda jnośc i i  organizacji 
pracy tych  ludz i zależy w  dużej m ierze ro tac ja  środ
ków  obrotowych. N ie  ty lk o  chodzi o pracę związaną 
z samym zamagazynowaniem ale i  o ew idencję tych  
zapasów, k tó ra  pozostawia w ie le  do życzenia, co 
można stw ie rdzić  w  czasie inspekc ji w  przedsięb io r
stwie.

U m ie jscow ien ie  i organizacja m agazynów m a do
niosłe znaczenie w  zakresie zagadnienia lik w id a c ji 
nadm iernych zapasów.

Na p rzyk ład  bardzo często w  przedsiębiorstwach 
magazyny położone są w  różnych częściach miasta, 
co z ko le i powoduje tw orzen ie  m agazynów ta k  zwa
nych podręcznych.

Ponieważ w ydan ie  m a te ria łów  z magazynu g łów 
nego do podręcznego trak tow ane  jest jako  zużycie, 
więc bardzo często pow sta je  taka sytuacja, że dzia ł 
zaopatrzenia czyn i nowe zamówienia, m im o, że w  
m agazynie podręcznym  zna jdu ją  się te m a te ria ły  w 
nadm ierne j ilości. W yn ika  to z b raku  koordynac ji 
p racy m iędzy poszczególnymi m agazynam i a dzia
łem  zaopatrzenia.

Wreszcie trzecią przyczyną nadm iernych  zapa
sów m agazynowych jest b rak  k o n tro li magazynów 
ze s trony k ie ro w n ic tw a  zakładu.

Często w  czasie inspekc ji w  przedsięb iorstw ie spo
tyka m y  w  m agazynie zapasy sprzed k ilk u  la t i  k tó 
rych  w  ogóle przedsiębiorstwa nie potrzebu ją  do 
p ro d u kc ji bieżącej.

Na p rzyk ład  w  jedne j ze spó łdzie ln i p racy na 
teren ie  L u b lin a  „o d k ry to “  (gdyż b y ły  u k ry te  w  
kącie) poważną ilość blaszek do bu tów  tzw. „żabek“ , 
k tó re  ze względu na b rak  gwoździ s tanow iły  tow ar 
n iechod liw y. Zaś w  d ru g ie j spó łdzie ln i zna jdow a ły  
się poważne ilości gwoździ do p rzyb ija n ia  żabek. Z 
dwóch tow arów  n iechod liw ych  (ze w zględu na ich 
niekompletność) z in ic ja ty w y  Banku skom pletowa
no tow a r w  ty m  czasie bardzo pożądany; należy do
dać, że „Spó lnota  P racy“  sprowadzała dany m ate
r ia ł z K rakow a.

Fakt ten może być p rzyk ładem  braku  k o n tro li 
stanu magazynowego przez k ie ro w n ic tw o  zakładu 
oraz konieczności zainteresowania się akcją  u p ły n 
n ian ia  stanów ponadnorm atyw nych, ja ko  jednego z 
zasadniczych czynn ików  m ających w p ły w  na rozwój 
p ro d u kc ji i zaopatrzenia św iata pracy.

Jeżeli chodzi o n iepraw id łow ości na odcinku go
spodarki m a te ria łow e j, to m am y tu  na m yś li przede 
w szystk im  oszczędną gospodarkę m ate ria łam i i su
rowcam i. Im  m niejsze jest zużycie na jednostkę w y 
robów, im  m n ie j jes t odpadków, tym  m n ie j trzeba 
zapasów na w ykonan ie  te j samej ilośc i p rodukc ji, 
tym  m niejsze może być un ieruchom ien ie  środków 
obro tow ych w  remanentach.

W  drugiej fazie —  produkcyjnej można w yróżn ić  
następujące p rzyczyny  mające w p ły w  na wzrost 
p ro d u kc ji w  toku:

a) p rze rw y  m iędzy operacjam i technicznym i,
b) przedłużenie czasu samej obróbk i technolo

gicznej.
A d  a). P rze rw y m iędzy poszczególnymi operacjam i 

techn icznym i to bardzo istotne zagadnienie w  l ik w i-



dacji nadm iernych  rem anentów  p ro d u kc ji w  toku. 
Jak podaje lite ra tu ra  radziecka, w  przem yśle m a
szynowym  czas obróbk i technologicznej w ynosi za
ledw ie  od 3 do 15%, zaś na p rze rw y  m iędzy poszcze
gó lnym i obróbkam i technolog icznym i od 85 do 97%.

Skoro tak  w yg ląda w  rzeczywistości stosunek p ro 
centowy czasu obróbk i technologicznej do przerw , 
to jasna staje się konieczność w a lk i o zmniejszenie 
chociażby o k ilk a 'p ro c e n t czasu p rze rw  m iędzy po
szczególnymi obróbkam i technolog icznym i; możemy 
to osiągnąć jedyn ie  przez sprawnie jszą organizację 
i synchronizację m iędzy poszczególnymi stanow i
skam i roboczym i. Mogą też w p ływ ać  na w yd łużen ie  
się cyk lu  produkcy jnego tak  zwane „w ąsk ie  gard ła “ , 
k tó re  często są w yn ik ie m  niew łaściwego rozmiesz
czenia na stanow iskach roboczych ludzi, lu b  tra n 
sportu wewnętrznego. Zarów no jeden ja k  i  d rug i 
czynn ik  m ożem y zaliczyć do p rze jaw ów  z łe j orga
n izac ji pracy.

Is tn ie je  jeszcze zagadnienie tak  zwanego zapasu 
m in im alnego na poszczególnych stanowiska, a to  w  
celu un ikn ięc ia  ewentualnego przesto ju  w szystkich 
stanowisk, na p rzyk ład : grom adzi się na każdym  
stanow isku m in im um  przedm iotów  do obróbki, a 
przez to  w  przypadku  a w a rii jednego stanowiska 
inne mogą pracować »przez pew ien czas, m im o, że 
nowe p rzedm io ty  n ie  nap ływ a ją  ze względu na 
awarię  w  jednym  punkcie.

Dalszym  zagadnieniem m ającym  w p ły w  na prze
dłużanie się cyk lu  produkcyjnego, są p rze rw y  m ię- 
dzyzmianowe. Jeżeli przedsiębiorstwo pracu je  na 
trz y  zm iany to w  zasadzie m ów im y, że w  danym  
przedsiębiorstw ie n ie  ma p rze rw  m iędzyzm ianowych.

Przejście na dw ie  zm iany lu b  jedną znajdzie od
bicie w  stanach p ro d u k c ji w  toku  i  ro ta c ji środków 
obrotowych, na co należy zw rócić uwagę podczas 
ana lizy stanów zapasów, a szczególnie p rzy  analiz ie 
dynam icznej, to znaczy p rzy  po rów nyw an iu  stanów 
z dwóch okresów.

A d  b). Na skrócenie samej obróbk i technologicz
nej mogą m ieć w p ły w  tak ie  czynn ik i ja k :

1) stałe przeglądy i  konserwacja maszyn i  urzą
dzeń,

2) stosowanie w łaśc iw ych  metod technologicz
nych,

3) stosowanie w łaściw ych  jakościowo m ate ria łów  
i surowców,

4) standaryzacja i  se ry jn y  system p rodukc ji,
5) stałe podnoszenie k w a lif ik a c ji p racow ników ,
6) w łaściw e w a ru n k i pracy,
7) socjalistyczne podejście do pracy.
W szystkie  w yże j w ym ien ione  czyn n ik i m a ją

w p ływ  na przyśpieszenie samej obróbk i technolo
gicznej.

W  fazie obiegu, k tó ra  rozpoczyna się z chw ilą  
w yjśc ia  p roduk tu  z p rodukc ji, a kończy się z chw i
lą  w p ły w u  środków  pieniężnych na rachunek roz
liczen iow y przedsiębiorstwa za sprzedane w y ro 
by gotowe —  środki obrotowe przedsiębiorstwa 
zna jdu ją  się w  dwóch form ach:

1) m a te ria lne j —  w  postaci w yrobów  gotowych 
w  magazynach i  w yrobów  wysłanych,

2) rozliczeniow ej —  w  postaci należności za w y 
słane (sprzedane) w yroby.

O m ów im y przede w szystk im  przyczyny mające 
w p ływ  na kszta łtow an ie  się środków (w yrobów  
gotowych) m ateria lnych .

N iepraw id łow ości mające w p ły w  na w zrost za
pasów w  sferze obiegu można podzie lić na trz y  za
sadnicze g rupy:

a) n iepraw id łow ości samej p rodukc ji,
b) n iepraw id łow ości w  zbycie,
c) n iepraw id łow ości w  gospodarce m agazynowej.
N iepraw id łow ości samej p ro d u kc ji nab iera ją

znaczenia w  m ia rę  w zrostu masy tow arow ej.
Jasne jest, że w  m iarę  w zrostu m asy tow arow ej 

konsum ent m a w iększy w yb ó r i  zwraca uwagę na 
jakość w yrobu, wobec czego p rodukc ja  z wadami, 
czy li słabej jakości skazana jest na niepowodzenie 
w  zakresie zby tu ; ty m  sam ym  jes t to  jedna z za
sadniczych przyczyn m ających wpływa na wzrost 
remanentów.

W  zakresie zby tu  zachodzą w  zasadzie analogicz
ne n iepraw id łow ości ja k  i  w  fazie zaopatrzenia, z 
tym , że nasze przedsiębiorstwo jest dostawcą. N ie 
m n ie j wchodzą tu  także w  grę n iepraw id łow ości 
ja k  b rak  planowości w ysy łek, w ad liw a  organizacja 
zbytu  itp .

Poważnym  zagadnieniem  jes t w łaściwa organi
zacja p racy w  magazynach, szczególnie w  przed
siębiorstwach o różnorodnym  i  skom plikow anym  
asortym encie p rodukc ji. N ieraz prace związane z 
kom pletowaniem , ja k  sortowanie p ro d u kc ji goto
w ej, za jm u ją  pokaźny w skaźn ik w  dniach i  m ają 
poważny w p ły w  na w zrost rem anentów  w yrobów  
gotowych.

N iem n ie j ważne zagadnienia sto ją przed apara
tem  k re d y to w ym  na odcinku u łyn n ie n ia  nadm ier
nych rem anentów  w  jednostkach handlowych.

Tow. B ie ru t w  re feracie  pt. „Zadan ia  p a r t i i w 
walce o szybsze podniesienie stopy życiow ej mas 
pracu jących w  obecnym okresie budow n ic tw a so
cja listycznego“ , w ygłoszonym  na IX  P lenum  KC  
PZPR pow iedzia ł, że w inna  nastąpić: „..zdecydo
wana poprawa p racy  hand lu  uspołecznionego po
przez rozbudowę sieci sklepów, składów, magazy
nów, p u n k tó w  żyw ien ia  zbiorowego i usprawnien ie 
ich  działalności, osiągnięcie istotnego prze łom u w 
metodach i  poziom ie obsługi konsum entów “ . (No
we D rog i, N r  10/53, str. 11).

Ponieważ w  św ietle  uchw a ł IX  P lenum  KC 
PZPR w  poważnym  stopniu zw iększają się zadania 
hand lu  uspołecznionego, apara t k re d y to w y  w in ien  
wykazać w ięcej zainteresowania ty m  odcinkiem , 
aby system atycznie polepszać pracę przedsiębiorstw  
hand low ych szczególnie w  zakresie s tru k tu ry  masy 
tow arow ej i je j p rzep ływ u  z h u r tu  do deta lu  oraz 
w łaściwego oddzia ływ ania  na produkcję .

A pa ra t hand lu  w in ie n  być łączn ik iem  m iędzy 
konsum entem  a p rodukc ją , w in ie n  sygnalizować o 
każdej potrzebie konsumenta, a to  p rzyczyn i się do 
ustaw ienia w łaśc iw e j s tru k tu ry  masy tow arow ej 
a tym  samym do zm niejszenia nadm iernych rem a
nentów.

A p a ra t k re d y to w y  w in ie n  wykazać w iększą o- 
peratywność w  odniesieniu do przedsiębiorstw  
handlow ych, w  szczególności w  zakresie k w a lif ik o 
w ania zapasów na celowe i  inne  (kredytow ane i 
n iekredytow ane) oraz kredytow an ia  k redytem  celo
w ym  i  na nadzwyczajne potrzeby.

Należy w  obu przypadkach przestrzegać ściśle 
przepisów I. S. Dz. V I, aby w  ten sposób p rzy  po
m ocy k re d y tu  skutecznie oddzia ływ ać na handel 
uspołeczniony.



O m ów iliśm y pokrótce najważnie jsze przyczyny 
mające w p ły w  na w zrost remanentów. Rola apara
tu  kredytowego na tym  odcinku jes t poważna.

U m ie ję tna  kon tro la  za pomocą z ło tów k i i  w łaści- 
vva p o lity ka  kredytow a może poważnie przyczyn ić 
Się do zm niejszenia n ie  ty lk o  zapasów ponadnor
m atyw nych, ale w  poważnym  stopniu i zapasów w  
granicach norm atyw u.

Teraz zastanówm y się ja k i jest sens w a lk i o l i 
kw idac ję  nadm iernych  remanentów. W iem y, że 
nie można sobie w yobrazić p racy przedsiębiorstwa 
bez zapasu. Jednakże zapas ten w in ie n  być ja k  
na jm nie jszy, tak i, ja k i jes t bezwzględnie koniecz
ny  do zachowania ciągłości p rodukc ji. Sens ekono
m iczny w a lk i o likw id a c ję  nadm iernych  rem anen
tów  polega na tym , że w yzw olone zapasy m ate ria 
łów  i  surowców w  okresie ta k  potężnego rozw oju  
przem ysłu ja k i dokonu je się w  naszym k ra ju , m o
gą być przeznaczone do nowopowsta łych przedsię
b io rs tw  h u t i  fab ryk .

Jasne jest, że budowa nowych ob iektów  jest w 
dużej m ierze uzależniona od źródeł surowca i  jego 
zapasów.

Postara jm y się wykazać tę zależność na ko n k re t
nym  przyk ładz ie : załóżmy, że m am y fab rykę  ubra li
0 m ocy p rodukcy jne j 400 000 ubrań  miesięcznie. 
Na każde ubran ie  potrzeba 3 m e try  m ateria łu , t j.
1 200 000 m m ate ria łu . Zapas czy n o rm a tyw  w yno
si w  te j fabryce  100 000 m e trów  m a te ria łu ; do p ro 
du kc ji może być oddane 1 100 000 m.

W  d rug im  przypadku m am y fab rykę  tychże 
ubrań o zdolności p rodukcy jne j 120 000 zaś zapas 
m a te ria łów  360 000 m etrów . Ponieważ zapas jest 
konieczny, a w  naszym przyk ładz ie  w ynosi ' on 
30 000 m etrów , to do p ro d u kc ji m ożem y przezna
czyć ty lk o  330 000 m etrów , tzn. o trzydzieści t y 
sięcy m n ie j ze względu na konieczność zapasu. W  
zw iązku z tym , nasza p rodukc ja  będzie w ynosiła  
110 000 ubrań, m imo, że zdolność p rodukcy jna  n a 
szej fa b ry k i w ynosi 120 000

Jeżeli p o tra fim y  zm niejszyć nasz zapas z 30 000 
m e trów  na 15 000, to do p ro d u kc ji m ożem y w ów 
czas przeznaczyć n ie  330 000 m e trów  a 345 000, a 
tym  samym w yko rzys tam y zdolność p rodukcy jną  
naszej fa b ry k i o dalsze 5 000 ubrań i  o trzym am y 
115 000 ubrań.

Jak w id z im y  na podstawie tych  przykładów , 
is tn ie je  ścisła współzależność m iędzy zapasem su
rowca a w łaśc iw ym  w ykorzystan iem  zdolności p ro 
dukcy jne j ju ż  is tn ie jących  obiektów , względnie ich 
rozwojem.

Na ty m  polega is to ta  i sens ekonom iczny w a lk i 
o likw id a c ję  nadm iernych remanentów.

Rola i  zadania Narodowego Banku Polskiego na 
om aw ianym  odcinku są o lb rzym ie  i  jes t o nich n ie 
jednokro tn ie  m owa w  tezach IX  Plenum .

D la  zapewnienia w ykonania  tych  zadań, anarat 
Banku w in ien  być p rze n ikn ię ty  gorącym  entuzjaz
mem czynu i  w y tw o rzyć  w  swoich szeregach atm o
sferę ofensywności i bojowości w  walce o w ykona
n ie  w szystk ich  zadań.

Bez m ob ilizac ji, entuzjazm u i  w ytw orzen ia  po
czucia ko le k tyw n e j odpowiedzialności wśród człon
ków  całej załogi aparatu bankowego, w ykonanie  
zadań postaw ionych przed Bankiem  w  tezach do 
dyskus ji przez I I  Z jazdem  PZPR jest n iem ożliwe. 
Toteż poważnym  zadaniem sto jącym  przed k ie ro w 
n ic tw em  aparatu bankowego jest konieczność w y 
tw orzen ia  a tm osfery o fia rne j p racy i zrozum ienia 
je j celu.

D latego też należy przeanalizować dotychczaso
w y  s ty l p racy w  naszych jednostkach organ izacyj
nych w  Banku i przestaw ić się na w łaśc iw y s ty l 
aby n ie  zawieść p a r t i i i mas pracu jących w  w yko 
nyw an iu  zadania podniesienia stopy życiow ej św ia
ta pracy.

M. Dębski 
L u b lin

USŁUGI MORSKIE W ŚWIETLE PRZEPISÓW DEWIZOWYCH
Usługi m orskie  są tym  działem  gospodarki narodo

w ej, k tó ry  jes t najściśle j zw iązany z m iędzynaro
dową w ym ianą tow arow ą i usługową, a w  konsek
w enc ji z obrotem  w artościam i dew izow ym i. O brót 
ten jednak w  zw iązku ze specyficznym  charakterem  
tych usług, p rzyb ra ł w łaściw e ty lk o  jem u fo rm y. 
D latego też, chcąc om ówić obowiązujące na odcin
ku  usług m orskich  przepisy dewizowe, należy przede 
w szystk im  określić w  ogólnym  p rzyna jm n ie j zarysie 
zakres dzia łan ia  przedsięb iorstw  usług m orskich 
is tn ie jących  obecnie w  Polsce.

Na p ierw szy p lan w ysuw a się przedsiębiorstwo 
„P o lira c m  , którego zadaniem jes t pośredniczenie 
w  zaw ieran iu  um ów  o przewóz m iędzy: k ra jo w ym  
a im ato rem  a zagranicznym  załadowcą oraz m iędzy 
zagranicznym  arm atorem  a k ra jo w ym  załadowcą. W 
ten sposób „P o lfra c h t“  g rupu je  w  swoich rękach p ra 
w ie  całą gestię frachtow ą, prowadząc odpow iednią 
w  tym  zakresie p o lity kę  frachtow ania . Równocześ
nie przedsiębiorstwo to za jm u je  się rozliczaniem  
wszelkich należności z ty tu łu  kosztów przewozu. 
Należy zaznaczyć, że w  portach polskich, podobny 
zakres czynności na określonej destynac ji ma ró w 
nież Chińsko-Polskie Tow arzystw o M ak le rów  O

krę tow ych. K ra jo w y m i arm atoram i są Polskie L i 
nie Oceaniczne w  G dyn i i  Polska Żegluga M orska 
w  Szczecinie, k tó re  dokonują przewozów i pono
szą z tego ty tu łu  w yd a tk i, natom iast należności fra 
chtowe inkasu je  „P o lfra c h t“ . M akle rem  k la ru ją - 
cy m jes t M orska Agepcja w  G dyn i i  w  Szczecinie 
(oddzielne Iprzedsiębiorstwa), p rz y  czym „M a g “ 
p i owadzi przedstaw ic ie ls tw a obcych l in i i  re g u la r
nych. W szelkie us ług i na teren ie p o rtu  w ykonu ją  
zasadniczo odpow iednie Zarządy Portów . W szyst
k ie  w yżej w ym ien ione  przedsiębiorstwa podlegają 
M in is te rs tw u  Żeglugi. Natom iast tak ie  przedsię
b iorstw a ja k : „C . H a rtw ig “  —  ekspedycja, „P o l
cargo“  —  rzeczoznawstwo, podlegają M in is te rs tw u  
H andlu  Zagranicznego. To w yłączen ie  n iek tó rych  
przedsięb iorstw  usług m orskich  z M in is te rs tw a  Że- 
gj-Ugi ma dla naszych rozważań duże znaczenie, 
gdyż powoduje stosowanie odrębnych przepisów 
dew izowych. W  tym  opracowaniu za jm iem y się 
zasadniczo ty lk o  przepisam i dew izow ym i, ‘ do ty 
czącym i przedsięb iorstw  podleg łych M in is te rs tw u  
Żeglugi.

Obowiązujące obecnie ogólne przepisy dewizowe 
(Ustawa dewizowa z dnia 28.3.1952 r.. Ustawa karna



dewizowa z dnia 28.3.1952 r „  Rozporządzenie M in is tra  
F inansów z dnia 15.4.1952 r. w  spraw ie w ykonania  
ustaw y dew izowej oraz inne rozporządzenia —  Dz. 
U. N r  21/52), ja k  w iem y, p rak tyczn ie  zabrania ją 
wszelkich obrotów  w artościam i dew izow ym i. W  
szczególności na odcinku nas in te resu jącym  zabra
n ia ją  zaw ierania i  w ykonyw an ia  —  bez zezwolenia 
—  w szelk ich umów, w  w y n ik u  k tó rych  nastąpić 
ma przeniesienie własności lu b  posiadania wartości 
dew izowych, ja k  rów nież dokonywania obrotu 
w artościam i dew izow ym i z ty tu łó w  nieum ownych. 
P raktyczn ie  w ięc działalność przedsiębiorstw  
usług m orskich  m usia łaby ulec zawieszeniu, w zglę
dnie na każdą czynność należało by  uzyskiw ać in 
dyw idua lne  zezwolenie, có by ło b y  n iem ożliw e do 
wykonania. D latego też zostało —  na okres p rze j
ściowy —  utrzym ane w  m ocy Zarządzenie n r  62 
K o m is ji D ew izow ej z dn ia  9.11.1950 r., dotyczące 
regulow ania płatności z ty tu łu  usług zw iązanych z 
obrotem  m orsk im  (M on ito r P o lsk i N r  A  —  131, poz. 
1632). Zarządzenie to jednak ty lk o  w  części regulow a
ło spraw y dewizowe usług m orsk ich  w  ramach nowej 
ustaw y i  w ykazyw a ło  szereg is to tnych  braków . 
Wobec tego, już  w  dn iu  25.6.1952 r. M in is te r F i
nansów w yda ł szereg zarządzeń dla im ienn ie  po
danych przedsiębiorstw , zezwalając na n iektó re  
czynności obrotu w artościam i dew izow ym i. R ów 
nież i  te zarządzenia n ie  w ycze rpyw a ły  całości za
gadnienia i  —  ja k  w ykaza ła  p ra k tyka  —  w ym aga ły  
szeregu uzupełn ień. Opracowanie now ych zarzą
dzeń trw a ło  stosunkowo długo, gdyż dopiero w  
końcu ubiegłego ro ku  nastąpiło ich  ogłoszenie. W y 
dane zostały trz y  zarządzenia M in is te rs tw a  F inan
sów wchodzące w  życie z dn iem  1.1.1954 r. (unie
ważniające dotychczas obowiązujące przepisy) w  
spraw ie zezwoleń na n iek tó re  czynności obrotu 
w artościam i dew izow ym i dla następujących przed
siębiorstw :

1. Polskie L in ie  Oceaniczne i  Polska Żegluga 
M orska (zarządzenie z dnia 5.12.1953 r.)

2. Polskie Przedsiębiorstwo F rachtow ania  ,,Poi- 
fra ch t“  (zarządzenie z dnia 9.12.1953 r.)

3. M'orska Agencja w  G dyn i i M orska Agencja :.v 
Szczecinie (zarządzenie z dnia 7.12.1953 r.).

Zarządzenie dla Polskich L in i i  Oceanicznych i  
Polskie j Żeg lug i M orsk ie j zezwala przede wszyst
k im  na zaw ieranie —  bez każdorazowego za tw ie r
dzania przez w ładze dewizowe —  um ów  pow odują
cych p ła tności w  stosunkach z zagranicą, a dotyczą
cych:

1. Przewozu pasażerów, bagażu, poczty, s ta tka
m i w łasnym i i  dz ierżaw ionym i. Oznacza to, że 
przedsiębiorstwa mogą bez zewolenia sprzedawać 
k a r ty  okrętow e cudzoziemcom, przewozić odpłatn ie  
ich bagaże oraz pocztę (§ 2), ale n ie  mogą zawierać 
um ów  o przewóz ładunków , co zastrzeżone jest dla 
„P o lfra c h tu “ .

2. U sług świadczonych przez zagranicę na rzecz 
sta tków  PLO  i  P Ż M  w  portach obcych, p rzy  czym 
usług i te są szczegółowo w ym ien ione  (§ 3). Zezwo
len ie  to  zaw iera jednak szereg w a runków  w  sto
sunku do n iek tó rych  umów, dotyczących np. za
opa tryw an ia  sta tków , rem ontu. Zaw arcie  um ow y 
uzależnione jest tu  m iędzy in n y m i w yraźną konie
cznością, niemożnością zaopatrzenia się czy doko
nania rem ontu  w  k ra ju . Podobnie ograniczone jest 
pobieran ie zaliczek gotów kow ych przez kap itanów  
naszych sta tków  do rozm ia rów  norm alnego zapo
trzebowania. W yda je  się, że celowości tak ich  rygo

ró w  nie m a potrzeby udowadniać. Na podstaw ie te
go paragra fu  a rm ator k ra jo w y  może udzie lić  bez
pośrednich zleceń świadczenia usług przedsiębior
stw om  zagranicznym , ale n ie  oznacza to jeszcze 
m ożliwości korzystan ia  z pośrednictwa m akle ra  za
granicznego. Uw zględnia jąc konieczność w  w ie lu  
przypadkach posług iw ania się m aklerem  jako  po
średn ik iem  (przy k la row an iu  statku) § 8 zezwala 
na zaw ieranie w ym ien ionych  um ów  za jego po 
średnictwem .

3. G w aranc ji oraz ugodowego ustalenia roszczeń 
zw iązanych z ko liz ją , ra tow n ic tw em  i  aw ariam i, w 
podanych szczegółowo przypadkach (§ 7).

4. In n ych  przedsiębiorstw  kra jow ych , tak ich  jak: 
Polskie R atow nictw o M orskie  i M orska Obsługa 
Radiowa S ta tków  w zakresie ich  działalności, w 
przypadku koniecznej potrzeby korzystan ia  z usług 
zagranicy. Korzystan ie  —  przez te przedsiębior
stwa —  z pośrednictwa PLO  czy P ŻM  w yn ika  z 
braku  usta lonych i  naw iązanych kon tak tów  z za
gran icznym i m ak le ram i oraz decyzji ustawodawcy 
skierow ania tego rodzaju obrotów  do m aklerów  
PLO  i PŻM , nad k tó ry m i możemy m ieć ła tw ie jszą 
kon tro lę  (§ 5 i  6).

5. Ekspoloatacji s ta tków  pozostających w  dzier
żawie (tim echarterze) w  zakresie obow iązków czar
terującego, o ile  umowa dzierżaw y została za tw ie r
dzona przez M in is te rs tw o  Żeg lug i w  porozum ieniu 
z M in is te rs tw em  Finansów.

6. Korzystan ia  z pośrednictwa m akle rów  zagra
n icznych w  zaw ieran iu  w yżej w ym ien ionych  
umów, ja k  rów nież w  inkasowaniu należności i po
k ry w a n iu  zobowiązań (określonych in n y m i para
grafam i), a ponadto um ów  o udzie lan ie k redy tów  
na pokryc ie  zobowiązań. Paragra f ten dopuszcza 
więc zaw ieranie um ów o pośrednictwo z m aklerem  
zagranicznym , um oż liw ia jąc  norm alne korzystanie 
z usług świadczonych w  obcych portach.

Zaw arcie  podanych um ów jest uw arunkow ane 
zachowaniem osobnych zarządzeń i in s tru k c ji w 
zakresie ustalenia zaspokojenia należności i zobo
w iązań wobec zagranicy, w yn ika jących  z tych 
um ów (§ 9 i 10), p rzy  równoczesnym w ye lim inow a
n iu  um ów o charakterze ciągłym , to znaczy p rak
tycznie um ów  agencyjnych.

Dopuszczenie korzystan ia  z pośrednictwa m akle 
rów  zagranicznych p rzy  zaw ieran iu  um ów  nie oz
nacza jednak zezwolenia na pośredniczenie tych  
m akle rów  w  inkasowaniu należności. D latego też 
§ 13 um oż liw ia  PLO  i P ŻM  upoważnienie swoich 
przedstaw icie li, agentów i  m ak le rów  do inkasowa
nia należności z w yżej w ym ien ionych  um ów  oraz 
z w ym ien ionych  innych  ty tu łó w , tak ich  ja k  np. de- 
m urrage (koszty przesto ju  s ta tku  z w in y  załadowcy 
czy odbiorcy), ja k  rów nież należności innych  k ra jo 
w ych przedsiębiorstw  „P o lfra c h tu “  i  „C h ipo lb ro - 
ka “ ). M ó w iliśm y  poprzednio, że „P o lfra c h t“ , jako  
m ak le r frach tu jący , jes t genera lnym  inkasentem 
należności za przewozy flo tą  polską. Form aln ie  
w ięc biorąc, m ak le r zagraniczny pow in ien  zaińka- 
sowane należności f lo ty  po lsk ie j przekazać „P o l- 
fra ch to w i“ , natom iast na pokryc ie  zobowiązań sta t
ku  za koszty portow e pow in ien  otrzym ać przekaz 
od arm atora kra jowego. Przeprowadzenie jednak 
takiego rozgraniczenia —  szczególnie w  odniesie
n iu  do portów  kap ita lis tycznych  —  jest n iem ożli
we i w  pew nym  sensie niecelowe, gdyż — ja k  m ó
w iliś m y  —  p rzy  inkasie fra ch tu  m a k le r od razu po
trąca zobowiązania arm atora. D latego też zarzą-
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dzenie zezwala przede w szystk im  na inkasowanie 
od zagranicy przez P LO  i  P Ż M  należności ,,Pol- 
fra ch tu  z ty tu łu  um ow y przewozu (§ 11), a następ- 
n ê na ściąganie tych  należności za pośredni
ctwem^ zagranicznych m ak le rów  (§ 13). Równocześ
nie jednak przedsiębiorstwa te muszą żądać od ma
k le ró w  zagranicznych niezwłocznego odprowadze
nia zainkasowanych sum do k ra ju , po zatrzym aniu  
ty lk o  k w o t na pokryc ie  przypuszczalnych w yd a t
ków, p rzy  czym określona jes t m aksym alna wyso
kość zatrzym anych kw o t przez w szystk ich  m akle 
rów. W  ten sposób un iem ożliw ione  jes t tworzenie 
się u m ak le rów  nadm iernych  należności, zm n ie j- 
szających nasze w p ły w y  dewizowe.

U zu p e łn ie n ie m  § 13 je s t § 15, k tó ry  zezw ala  na 
p o k ry w a n ie , z na leżności pos iadanych  za g ran icą  
oraz z o trz y m a n y c h  k re d y tó w , zobow iązań w y n i-  
kajc±cych z dopuszczonych u m ó w  oraz in n y c h  ty -  
tu łó w , ja k ic h  ja k  p ra w n ie  orzeczone odszkodow a
nia, o p ła ty  sądowe i  a rb itra żo w e , o p ła ty  za le g a li
zację d o ku m e n tó w  (łączn ie  z w y k ła d a m i za w ła śc i-  
c ie la  ła d u n k u  lu b  spedytora ), k a ry  za m a ry n a rz y , 
p re m ii za p rzysp ieszony  za —  łu b  w y ła d u n e k  s ta t
k u  (d ispa tch).

Równocześnie § 17 i 18 zezwala/na pokryw an ie  z 
w ym ien ionych  należności —  na zlecenie „P o lfra ch - 
tu  i  „C h ip o lb ro ku “  —  zobowiązań tych  przedsię
b io rs tw  względem  zagranicy. Rozumie się, m im o 
braku  w yraźnego stw ierdzen ia  w  tych  paragrafach, 
że na zaciąganie tych  zobowiązań zarówno „P o l
fra ch t ja k  i  „C h ip p lb ro k “  muszą m ieć zezwolenia. 
Również PLO  i  P Ż M  mogą w za jem nie  pokryw ać 
swoje dopuszczalne zobowiązania.

N iezależnie , od podanych zobowiązań, zarówno 
jO, l ak  i  PŻM^ mogą pokryw ać zobowiązania za- 

giam cznego w łaścicie la statku, z k tó ry m  zawarta 
jest um owa dzierżaw y sta tku, jednak ty lk o  w  gra
nicach obow iązków  dzierżawcy. P okryc ie  tych  zo
bowiązań może nastąpić z należności zagranicz
nych, w zględnie z w łasnych funduszów  P LO  i PŻM , 
jeś li chodzi o us ług i świadczone w  k ra ju  na rzecz 
tego w łaścicie la, p rzy  czym w y k ła d y  te pow inny 
być zasadniczo potrącone z płaconej jem u  ten u ty  
dzierżawnej. W yk ła d y  te dotyczyć mogą zakupów 
shiphandlerskich, zaliczek kap itańsk ich  itd .
. PLO  i P Ż M  mogą pokryw ać rów nież swoje w y 
żej w ym ien ione  zobowiązania, ja k  rów nież koszty 
reprezentacją sta tków  i  dodatk i zagraniczne m a ry 
narzy, bezpośrednio przez kap itana s ta tku  p ien iędz
m i zagranicznym i (§ 16), p rzy  czym mogą one po
chodzić z za liczk i pobranej u  m aklera  lu b  z kasy 
statku. Zasilenie kasy s ta tku  następuje przez po
branie w a lu t w  N arodow ym  Banku Po lsk im  przez 
przedsiębiorstwo, po udokum entow aniu, jednak bez 
specjalnego zezwolenia. T ym  samym PLO  i P ŻM  
mogą posiadać w  kasach sta tków  i  w  b iurze g łów 
nym  zagraniczne środk i p ła tn icze w  granicach n o r
malnego zapotrzebowania.

Dozwolone jes t rów nież p rzy jm ow an ie , posiada
nie i w yw óz zagranicznych środków  p ła tn iczych  w  
kasach sk lepów  i  ka n tyn  statkowych.

Kompensowanie —  zarówno za pośrednictwem  
m a k le ró w _ zagranicznych ja k  i  bezpośrednio przez 
PLO  i  P Ż M  —  w ym ien ionych  zobowiązań wobec 
zagranicy z należnościam i od zagran icy 'm oże  na
stąpić, o ile  zobowiązania i  należności p ła tne  są w  
tej samej walucie. Z przepisu tego wyłączone jest 
ty lk o  pokryw an ie  w yk ła d ó w  za a rm ato rów  statków  
w  r;C  z te n u ty  dzierżawnej.

Ważne dla p racy B anku jes t dopuszczenie bez 
zezwolenia w ykonyw an ia  przez B ank przekazów 
zw ro tnych  na rzecz zagranicy z kw o t n ie w yko rzy 
stanych lu b  nadpłaconych przez zagranicę, p rzy  
czym jednak zw ro t może być dokonany ty lk o  w  
w alucie  p ierw otnego przekazu. D la  bieżącej pracy 
przedsiębiorstw  i  B anku jes t to znaczne u ła tw ien ie  
i przyśpieszenie pracy, gdyż dotychczas na każdy 
tego rodzaju przekaz wym agane by ło  zezwolenie 
indyw idua lne .

O m aw ia jąc w yże j w ym ien ione  zarządzenie m u 
s im y dla porządku zaznaczyć om yłkow e pow o ływ a
nie się w  tekście poszczególnych zezwoleń (§ § 8; 
13; 15; 17; 18; 19;) na pa rag ra fy  21 i  22 oraz paragra f 
20 p k t 2, gdy tymczasem z treści w yn ika , że nale
żało się pow oływ ać na paragra f 20 i 21 oraz na pa
rag ra f 19 pkt. 2.

K ons trukc ja  zarządzenia dla ,P o lfrach tu “  podob- 
na jest do zarządzenia dla PLO  i  PŻM , tzn. w  p ie r
wszym  rzędzie u ję te  są w  n im  zezwolenia na zaw ie
ran ie  um ów, a następnie na inkasowanie należno
ści i  pokryw an ie  zobowiązań za pośrednictwem  oraz 
na ich  rozliczanie.

„P o lfra ch t może zaw ierać —  bez zatw ierdzania 
’ ' następujące um ow y, powodujące p łatności w  
stosunkach z zagranicą:

1. U m ow y przewozu ładunku  sta tkam i w łasny
m i PLO^ i PŻM , w zględnie dz ie rżaw ionym i przez 
F LO  i P Ż M  lu b  przez siebie (§ 2). Zezwolenie to 
jes t w yrazem  u trzym an ia  pe łne j gestii frach tow e j 
w  „P o lfrachc ie “ .

2. U m ow y przewozu ładunku  sta tkam i obcych 
lm ii regu larnych , o ile  n ie  można dokonać przewo
zu flo tą  k ra jow ą  w zględnie o ile  chodzi o danie m i
n im alnego ładunku  dla u trzym an ia  danej l in i i  
obcej (§ 3).

3. U m ow y w yn ika jące  z działalności „P o lfra c h tu “  
jako  m akle ra  frachtu jącego, a dotyczące usług po
cztowych, ogłoszeń prasowych, zakupu fo rm u la rzy  
dokum entów  m orskich  (§ 4).

4. U m ow y związane ze świadczeniem usług przez 
zagranicę na rzecz sta tków  dzierżaw ionych przez 
,,Poi fra ch t“ , p rzy  czym —  p rzy  w ym ien ien iu  tych  
usług —  pom in ię to  drobne rem onty  i  zakup ko
niecznego sprzętu przeładunkowego, do p ok ryw a 
n ia  k tó rych  zobowiązany jes t w  m yś l um ow y tim e - 
charte ru jący  (§ 5). Zezwolenie to działa ty lk o  w  
przypadku, gdy um owa dzierżaw y została za tw ie r
dzona przez M in is te rs tw o  Żeg lug i w  porozum ien iu 
z M in is te rs tw em  Finansów.

5. U m ow y z m ak le ram i zagran icznym i o pośred
n ic tw o  w  zaw arciu  um ów  w ym ien ionych  w  p k t 1,
3 i  4, w  rea lizow an iu  należności i  p o k ryw an iu  zo
bowiązań (przew idzianych w  zarządzeniu) oraz 
um ów o ko rzystan iu  z k re d y tó w  udzie lanych przez 
m akle rów  (w yk łady). Na te j podstaw ie „P o lfra c h t“  
może w  swej działalności korzystać w  pe łn i z po
m ocy m ak le rów  obcych.

Zawarcie  podanych um ów  —- podobnie ja k  p rzy 
PLO i  P ZM  —  jes t uw arunkow ane zachowaniem 
osobnych zarządzeń i  in s tru k c ji regu lu jących  spo
soby zaspokojenia należności i  zobowiązań (przy 
równoczesnym w ye lim in o w a n iu  um ów  agencyj
nych (§̂  7 i  8). U jęc ie  zezwolenia na inkasowanie 
należności za gran icą (§ 9) m usi nasunąć szereg za
strzeżeń. Zgodnie z § 6, zezwalającym  na zaw iera
nie um ów z obcym i m ak le ram i o pośrednictwo w  
rea lizow aniu  należności, w ydaw a łoby się, że ko
nieczne jes t w  ogóle zezwolenie na ściąganie okre
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ślonych należności za pośrednictw em  tych  m akle 
rów, gdyż w  p rzec iw nym  przypadku odpow iedni 
przepis § 6 n ie  ma ra c ji by tu . Można by  tu  p rzy jąć  
domniemanie, że zezwolenie na zawarcie um ow y o 
pośrednictwo (za wynagrodzeniem ) jelst ¡równo
znaczne z samym zezwoleniem na ściąganie należ
ności za pośrednictwem , jednak tak ie  założenie w 
św ietle  przepisów d la  PLO  i  P ŻM  nie może być u~ 
czynione, ponieważ przepisy te  w yraźn ie  rozgran i
czają te dwa pojęcia (§ 8 i  13).. W yda je  się że usta
wodawcy chodziło o to, a b y „P o lfra ch t“  n ie  posia
dał na swoje im ię  należności u m ak le rów  zagrani
cznych i  aby wszelkie należności ściągane przez 
m akle rów  zapisywane b y ły  na dobro P LO  lu b  
PŻM. P rzy  tak im  u jęc iu  należało jednak odpowied
nio zm ienić poszczególne paragra fy. D otyczy to 
przede w szystk im  § 9, k tó ry  zezwala na staw ianie 
do dyspozycji PLO  i  P ŻM  w  granicach zgłoszonego 
zapotrzebowania, należności z w yżej w ym ien io 
nych um ów  i innych  dopuszczalnych ty tu łó w  (od
szkodowania, przestojowe), zabraniając równocze
śnie za trzym yw an ia  należności na rachunkach w ła 
snych „P o lfra c h tu “ . W  podanym  paragra fie  n ic  nie 
m ów i się jednak o sposobie inkasowania, a przecież 
aby móc oddać do dyspozycji, trzeba w p ie rw  zain- 
kasować należność. Jaką drogą i przez kogo ma na
stąpić realizacja, tego § 9 n ie podaje.

P rzy  podanym  u jęc iu  trzeba by ło  nałożyć na 
przedsiębiorstwo jedyn ie  obowiązek inkasowania 
należności za pośrednictwem  m ak le rów  PLO  i 
PŻM  i  na rachunk i PLO  i  PŻM , a przedsiębiorstwa 
te, zgodnie z obow iązu jącym i je  przepisam i, m u 
s ia łyby  po p ok ryc iu  swoich zobowiązań, odprow a
dzać resztę należności do k ra ju .

Również p rzy  dotychczasowym u jęc iu  § 9 p rak
tycznie n ie  może być w ykonany w  całej rozciągło
ści § 10, zezwalający na pokryw an ie  z należności 
w ym ien ionych  w  § 9 i  z o trzym anych k redytów , 
zobowiązań z um ów  zaw artych  zgodnie z przepisa
m i zarządzenia oraz z innych  w ym ien ionych  ty tu 
łów , tak ich  ja k : odszkodowania p raw n ie  orzeczone, 
koszty procesowe i  arb itrażowe, op ła ty  za legaliza
cję dokum entów  (na rachunek w łasny ja k  i  w łaści
ciela. tow aru), p re m ii za przyśpieszony za —  lub  
w yładunek. Niemożność w ykorzystan ia  zezwolenia 
odnosi się do pokryw an ia  zobowiązań z posiadanych 
należności, ponieważ ja k  m ów iliśm y, § 9 zabrania 
za trzym yw an ia  należności na rachunkach w łasnych 
za granicą. Powstaje w ięc pytan ie , z czego m ają 
być pok ry te  zobowiązania?

Podobnie ja k  § 9, tak  i § 10 pow in ien  zezwalać na 
pokryw an ie  zobowiązań za pośrednictw em  PLO  i 
PŻM , k tó re  to przedsiębiorstwa ko rzys ta łyby  w  
tym  zakresie z pomocy swoich m ak le rów  i agentów 
w  obcych portach. T ym  w ięcej, że przepisy dla 
PLO  i P Ż M  przew idu ją  tak ie  pośrednictwo.

Na m arginesie należy zaznaczyć, że rozliczanie 
należności i  zobowiązań w yłączn ie  za pośredni
ctwem  rachunków  P LO  i  P Ż M  u m ak le rów  zagra
nicznych na tra fia  w  p rak tyce  na szereg trudności, 
szczególnie w  odniesieniu do sta tków  dzierżaw io
nych. W  tych  przypadkach dla m akle ra  zagranicz
nego przew oźn ik iem  jest „P o lfra c h t“  i z n im  ty lk o  
może nastąpić rozliczenie. W łącznie tu  P LO  i  P ŻM  
by łoby dla niego zupełn ie  n iezrozum iałe. D latego 
też należałoby w yraźn ie  upoważnić ..P o lfrach t“  do 
przeprowadzania rozliczeń za pośrednictw em  ob
cych m aklerów . T ym  bardzie j, że § 13 zezwala na

bezpośrednie przeprowadzanie kom pensaty należ
ności ze zobowiązaniam i przez „P o lfra c h t“  (tzn. że 
rozliczenie dokonywane jest przez „P o lfra c h t“  a 
nie przez m aklera), o ile  p łatności dotyczą te j sa
mej w a lu ty , p rzy  zachowaniu postanowień osob
nych in s tru k c ji i  zarządzeń (§ 12).

„P o lfra c h t“  posiada rów nież praw o —  na tych 
samych w arunkach —  co PLO  i  P ŻM  —  dokony
wania w yk ładów  zarówno w  k ra ju  ja k  i  za granicą, 
za zagranicznego arm atora, od którego dzierżaw i 
statek, na rachunek w łasny lu b  cen tra l hand lu  za
granicznego, w  ram ach obow iązków dzierżawcy 
(§ 11 i  15), p rzy  czym um owa dzierżaw y m usi być 
zatw ierdzona przez M in is te rs tw o  Żeg lug i w  poro
zum ien iu  z M in is te rs tw em  Finansów.

Paragra f 14 zezwala ,P o lfrach tow i“  na inkaso
w anie w  k ra iu  w  z ło tych  od cen tra l hand lu  zagra
nicznego, należności zagranicznych przew oźników  
z ty tu łu  zaw artych  —  za pośrednictwem  „P o lfra ch 
tu “  —  um ów  przewozu sta tkam i tram pow ym i 
(charter —  pa rty ) i  dz ie rżaw y sta tków  (tim e —  
charter), z ty m  że odnośne um ow y zatw ierdzone są 
przez M in is te rs tw o  Żeglug i w  porozum ien iu z M i
n isterstw em  Finansów.

Podobnie ja k  P LO  i  PŻM , rów nież i „P o lfra c h t“  
ma praw o —  bez osobnego zezwolenia —  dokony
wać za pośrednictwem  NBP zw ro tnych  przekazów 
za granicę, z ty tu łu  nadpłaconych frach tów , z tym  
że zw ro t nastąpić może ty lk o  w  w alucie  p ie rw o tne
go przekazu (§ 16).

Również bez zezwolenia mogą być przekazyw a
ne za pośrednictwem  N BP należności zleceniodaw
ców z k ra jó w  dem okrac ji ludow e j (Czechosłowacja, 
W ęgry, Bu łgaria , R um unia) z ty tu łu  p ro w iz ji bu- 
k ingow e j, (p row iz ja  dla ekspedytora za oddanie 
ładunku  do przewozu danej l in i i  okrę tow ej), z tym , 
że wysokość p ro w iz ji zatw ierdzona jest przez M in i
sterstwo Żeg lug i w  porozum ien iu z M in is te rs tw em  
Finansów 17). Wobec tego N B P  przed w ykona
niem  przekazu m usi ten fa k t stw ierdzić.

Pomimo, że zarządzenie dla „P o lfra c h tu “  n ie  jest 
tak jasno sprecyzowane ja k  dla P LO  i PŻM , że po
siada w ie le  —  szeroko już  om ów ionych —  braków , to 
jednak stwarza ono rów nież dostateczne w a ru n k i 
p racy dla przedsiębiorstwa jako  m ak le ra  fra ch tu 
jącego. W  każdym  razie stanow i ono znaczny po
stęp i  szerzej no rm u je  obrót w artościam i dew izo
w y m i n iż  zarządzenie z 25.6.52 i  zarządzenie K o 
m isu  D ew izowej n r  62.

Do zadań M orskich A genc ji —  ja k  w iem y —  na
leży k la row am e sta tków  obcych oraz prowadzenie 
agentur obcych l in i i  regu larnych . W  tym  zakresie 
zarządzenie zezwala z jedne j s trony  na zaw ieranie 
z kon trahen tam i zagran icznym i um ów  o k la ro w a 
n ie  s ta tków  w  portach po lsk:ch oraz o p o w ie rn i
ctwo na odcinku obrony in teresów  w  przypadku 
a w a rii w spólne j lu b  p a rty k u la rn e j; z d rug ie j stro
n y  M orsk ie  A gencje są upoważnione do zaw ierania 
um ów  w  im ie n iu  zagranicznych przew oźn ików  z 
k ra jow cam i dew izow ym i w  przedm ioc;e: 1) św iad
czenia us ług portow ych  na rzecz sta tków  obcych;
2) przewozu tow arów  sta tkam i obcych l in i i  regu la r
nych: 3) zakupu d ruków  konosam entowych obcych 
l in i i  (S 1).

W  św ie tle  tych  przepisów  M orsk ie  Agencie m o
gą zawierać, w  im ien iu  obcych przewoźników , 
um ow v z kra jow cam i dew izow ym i, a le nie m aią 
zezwolenia na zawarcie um ow y z ty m i przew oźni
kam i w  zakresie stałego reprezentowania ich  in te -
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resów, n ie  mogą w ięc stać się agentam i tych  prze
woźników , co zresztą w yraźn ie  podane jes t w  § 1. 
U m ow y agencyjne w ym agają  odrębnego za tw ie r
dzania.

P rzy  zaw ieran iu  w yże j podanych um ów należy 
zachować postanow ienia osobnych zarządzeń i  in 
s tru k c ji regu lu jących  sposób zaspokojenia należno
ści i  zobowiązań.

Dalsze zezwolenia dotyczą przede w szystk im  in 
kasowania należności i  pokryw an ia  zobowiązań 
przew oźników  zagranicznych. M orskie  Agencje, na 
podstawie § 7, mogą inkasować w  k ra ju  (w złotych) 
należności na rzecz obcych przew oźn ików  z ty tu łu  
przewozu tow arów  na w arunkach  lin io w ych  oraz z 
ty tu łu  przesto ju  lu b  uszkodzenia statku. Pokryc ie  
zobowiązań zagranicznych przew oźników  w  stosun
ku do kra jow ców  dew izowych z ty tu łu  kosztów po
zostawania sta tków  obcych w  portach polskich na
stąpić może:

1. W  ramach posiadanego pokryc ia  dewizowego 
(§ 6), p rzy  czym za pokryc ie  dewizowe, zgodnie z 
§ 3, 4, 8, należy uważać (łącznie z przekazaną z 
góry  zaliczką):

a) zainkasowane na statkach obcych zagraniczne 
środki p ła tn icze (zezwolenie na tę czynność za
w iera § 3);

b) otrzym ane od „P o ifra c h tu “  za liczk i w  złotych, 
wypłacane w  ciężar należnego obcym przewoź
n ikom  frach tu . Na p rzy jęc ie  tak ich  zaliczek ze- 
wala § 4;

c) zainkasowane bezpośrednio na rzecz zagranicy 
fra c h ty  lin iow e.

B raku je  natom iast wyraźnego zezwolenia na 
p rzy jm ow an ie  zaliczek w yp łacanych w  ciężar fra 
chtu przez zagranicznych czarteru jących, co w  pra
ktyce zdarza się dość często. D om niem yw ać się na
leży, że rów nież p rzy jm ow an ie  tak ich  zaliczek jest 
dozwolone.

Należy podkreślić, że przedsiębiorstwa n ie  mogą 
pokryw ać zobowiązań zagranicznych przew oźników  
z ich  należności z ty tu łu  przestojowego i  uszkodzeń 
statków . W  ty m  przypadku chodzi o to, aby zain
kasowane należności n ie  zostały skompensowane z 
zobowiązaniam i, a przez uzysk iw an ie  każdorazo
wego zezwolenia na przekaz zainkasowanej kw o
ty. aby poddać dodatkowej k o n tro li i usta lić  p rzy 
czyny powstania przesto ju  czy uszkodzenia. W  tym  
zakresie w id z im y  jednak różnorodność przepisów, 
gdyż „P o łfra c h t“  w  ram ach swojego zarządzenia 
ma praw o kompensowania przestojowego z zobo
w iązaniam i arm atora.

2. W  drodze dokonania wyłożenia za zagranicz
nego zleceniodawcę (§ 6), czy li udzie len ia kredytu , 
pod w arunk iem  odpowiedniego zabezpieczenia, 
ustalonego osobnym i zarządzeniam i i  in s tru kc ja m i 
(m. in. ta k im  zabezpieczeniem będzie w pisanie za li
czki do konosamentu). Należy rozum ieć —  m im o 
braku wyraźnego stw ierdzenia —  że to zezwolenie 
jest rów nież zezwoleniem na zawarcie um ow y o 
udzielen ie k redytu .

U zu p e łn ie n ie  w y ż e j w y m ie n io n y c h  zezw o leń  da- 
je  § 8, dopuszcza jący p rze p row a dza n ie  kom pensa ty  
należności z zobow iązan iam i, z w y łą cze n ie m  jed na k  
należności z ty tu łu  p rze s to ju  i  uszkodzen ia  s ta tku , 
p rz y  czym  roz liczen ie  m oże do tyczyć  ty lk o  te j sa
m ej w a lu ty . Zastrzeżen ie  to  m a na ce lu  w y k lu c z e 
n ie  przede w s z y s tk im  ko m p e n sa ty  zobow iązań  w o l-  
nodew izow ych  a rm a to ra  z jego na leżnośc iam i c le 
a r in g o w y m i

Paragraf 5 zezwala na staw ianie z ło tych  do d y 
spozycji kap itanów  k la row anych  sta tków , na po
trzeby osobiste załogi w  portach polskich, z tym  że 
za liczk i te rozliczone będą rio rm alną drogą ja k  in 
ne zobowiązania.

D la Banku na jisto tn ie jsze znaczenie ma § 9, 
k tó ry  zezwala na zw rotne przekazyw anie —  bez 
indyw idua ln ych  zezwoleń —  za granicę za pośred
n ic tw em  N BP n iew ykorzystanych  k w o t z zaliczek:

1) o trzym anych z zagranicy pod w arunk iem , że 
przekaz dokonany będzie w  w alucie  p ierwotnego 
przekazu względnie w  inne j walucie, oprócz w o l
nych dewiz, o ile  kw ota  n ie przekracza rów now ar
tości 10 000 zł. Bank, p rzy  w ykonyw an iu  przekazu, 
musi otrzym ać od przedsiębiorstwa kopię rachunku 
m aklerskiego oraz kopię przekazu za liczk i d la  w y 
prowadzenia salda pozostającego do zw ro tu ; prze
kazy zw ro tne  w  inne j w a luc ie  następować będą w  
przypadku o trzym an ia  za liczk i od obcego charte ru - 
jącego z k tó re j jednak, zgodnie z p rz y ję ty m i zasa
dami, należy roz liczyć się z arm atorem ;

2) o trzym anych od „P o ifra c h tu “ , p rzy  czym 
przedsiębiorstwo m usi podać num er i  datę zezw ole
nia dla „P o ifra c h tu “  na przekaz frach tu . Pomimo, 
że zezwolenie w yraźn ie  n ie  podaje, należy rozu
mieć, że przekaz może być dokonany w  w alucie  k ra 
ju  przewoźnika, względnie w  w alucie  frach tu , k tó rą  
mogą być w olne dew izy.

A na lizu jąc  w yże j om ówione zarządzenia, s tw ie r
dzić możemy, że z jedne j s trony  s tw o rzy ły  one do
stateczne w a ru n k i p racy  dla przedsiębiorstw , z d ru 
g ie j s trony  zabezpieczyły in teresy dew izowe gos
podarstwa narodowego.

W  ramach tych  zezwoleń przedsiębiorstwa mogą:
1) zawierać określone um owy,
2) kompensować za pośrednictwem  m akle rów  za

granicznych oraz bezpośrednio, swoje należności 
i zobowiązania w  obcych środkach płatn iczych,

3) przeprowadzać kompensatę należności i zobo
wiązań kon trahen tów  zagranicznych,

4) dokonywać pośrednictwa dla innych  przedsię
b io rs tw  kra jow ych .

D okonyw an ie  innych , n ie  w ym ien ionych  w za
rządzeniu obro tów  w artościam i dew izow ym i, łącz
nie z zaw ieraniem  umów, nastąpić może za in d y w i
dua lnym  zezwoleniem (po ew entua lnym  za tw ie r
dzeniu um ow y) Narodowego Banku Polskiego. W y 
magać w ięc zezwolenia lu b  zatw ierdzenia będzie np 
zawarcie um ow y dzierżaw y s ta tku  obcego w raz z 
rozliczeniem  zobowiązań z tego ty tu łu , zawarcie 
um ow y o przewóz ładunku  całookrętowego (char
te r-p a rty ) łącznie z przekazaniem za granicę frach 
tu, zawarcie um ow y i  przekaz należności z ty tu łu  
nadzoru morskiego re jes tru  statków, zawarcie umo
w y  i przekaz należności z ty tu łu  ubezpieczenia w  
k lu b ie  arm atorsk im , pokryc ie  odszkodowań za uszko
dzenie ładunku  w  czasie przewozu na sta tku  polskim , 
przekaz należności ża  przewozy sta tkam i obcych l i 
n ii regu larnych .

W niosk i o zezwolenie muszą być, zgodnie z in 
s trukc ją  M in is te rs tw a  F inansów z dn ia  30.9.1953 r. 
d la NBP, odpow iednio udokum entowane oraz muszą 
odpowiadać określonym  in s tru kc ją  w arunkom , by 
Bank m óg ł we w łasnym  zakresie wydać zezwolenie. 
W przypadku ja k ich ko lw ie k  odchyleń od wym ogów, 
w zględnie p rzy  płatnościach n ie  przew idzianych 
ins trukc ją , decyzja NBP może być w ydana po je j 
akceptowaniu przez M in is te rs tw o  Finansów. Te 
znaczne obostrzenia, szczególnie przy w ykonyw an iu
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przekazów z k ra ju  na pokryc ie  w yda tków  eksploa
tacy jnych  f lo ty  po lsk ie j w yda ją  się zby t daleko idą
ce, zważywszy że większość tego typ u  w yda tków  
jest rozliczana z posiadanych należności za granicą.

D la całkow itego u regu low ania  obrotów  dewizo
w ych przedsiębiorstw  m orskich b rak jest jeszcze

now ych zarządzeń dla przedsięb iorstw  rybo łów stw a 
dalekomorskiego, k tó re  ponosi w yd a tk i eksploata
cy jne  za granicą oraz dla Polskie j Z jednoczonej 
K o rp o ra c ji B a łtyck ie j, jako agenta zagranicznej l in i i  
okrętow ej.

,/ W esołowski

Zagadnienia teoretyczne

Specyficzne cechy socjalistycznego systemu bankowego
Porów nując s ta tu ty  i  inne no rm y praw ne regu

lu jące działalność banków  em isy jnych  w  ZSRR i 
kra jach dem okracji ludow ej z jedne j s trony  oraz 
w k ra jach  kap ita lis tycznych  z d rug ie j s trony, spo- 
tykam y w  n ich  szereg sform ułow ań, w ykazu ją 
cych dużą zewnętrzną zbieżność, m im o g łębokich 
różnic, is tn ie jących  m iędzy u s tro ja m i społeczno - 
gospodarczymi tych  k ra jów .

N iem al we w szystkich statutach zna jdu ją  się pra 
w ie  identyczn ie  brzm iące stw ierdzenia ja k  np., że 
bank cen tra lny  ma m onopol em itow ania  znaków 
p ła tn iczych i  że jego zadaniem jest regulowanie 
obrotów  p ieniężnych i k redy tu , prowadzenie ra 
chunków  Skarbu Państwa czy budżetu oraz prze
prowadzanie rozrachunków  z zagranicą i  czuwanie 
nad obrotem w artościam i dew izow ym i.

Dopiero p rzy  dalszym  przeanalizow aniu tych 
ogólnych zasad okazuje się. że za ty m  pozornym  
podobieństwem k ry je  się ca łkow ic ie  odrębna treść: 
zarówno same zadania stawiane bankom  cen tra l
nym  oraz całemu system owi bankowem u ja k  i  spo
sób w ykonyw an ia  tych  zadań w ykazu ją  m iędzy 
k ra ja m i ka p ita lis tycznym i z jedne j, a socja listycz
nym i z d rug ie j s trony g łębokie różnice w yn ika jące  
z przec iw ieństw  obu us tro jów  i  przeciwstawności 
rządzących n im i podstawowych p ra w  ekonomicz
nych. ^

Spośród tych  różnic najw iększe następstwa i 
sku tk i d la budow y i  funkc jonow an ia  systemu ban
kowego w y p ływ a ją  z fa k tu  uspołecznienia środków 
p rodukc ji oraz k ie row an ia  gospodarką narodową w 
oparciu o prawo planowego, proporcjonalnego roz
woju. O pierając się na tych  cechach, socja listyczny 
system bankow y u legał stopniowem u przeobraże
niu, będącemu rea lizacją  w y tycznych  nakreślo
nych przez Józefa S talina, k tó ry  w  roku  1925 po
w iedzia ł:

...,,że e lem enty socjalistyczne naszej gospodarki, 
walcząc z e lem entam i kap ita lis tycznym i, opano
w u ją  te m etody i  broń burżuazji, aby przezw y
ciężyć e lem enty kap ita lis tyczne, że z powodze
niem  w yko rzys tu ją  je  do zbudowania soc ja lis ty
cznego fundam entu  naszej ekonom iki. A  zatem 
chodzi o to, że dz ięk i d ia lektyce  naszego rozwoju, 
fu n kc je  i  przeznaczenie tych  ins trum en tów  b u r
żuazji zm ien ia ją  się w  sposób zasadniczy, g run 
tow ny, zm ien ia ją  się na korzyść socjalizm u, ze 
szkodą dla k a p ita lizm u “ 1)
Od czasu, gdy słowa te zostały wypow iedziane, 

m inęło p raw ie  30 la t, w  k tó ry m  to okresie system 
bankow y w  ZSRR nie ty lk o  okrzepł, ale sta ł się 
jednym  z na jbardz ie j is to tnych  sk ładn ików  radziec
kiego us tro ju  gospodarczego; w  Polsce, w  ciągu

ubieg łych la t okresu budow y podstaw socjalizm u 
zdoła liśm y w  oparciu o w zór Gosbanku stworzyć 
analogicznie działającą ins ty tuc ję  Narodowego Ban
ku Polskiego.

Zarów no w  ZSRR ja k  i  Polsce oraz w  innych  k ra 
jach dem okracji ludow ej w id z im y  ja k  najściślejszą 
łączność m iędzy działalnością banków  a um ocnie
niem  ustro ju  socjalistycznego i szybk im  tempem 
rozw oju  gospodarczego. Is tn ie je  p rzy  ty m  wzajem 
na współzależność: ty lk o  na tle  rea lizow ania pod
stawowych zasad u s tro ju  socjalistycznego m og ły  
rozw inąć się bank i centra lne do obecnego stanu i 
ty lk o  dzięki oparciu się o syśfem bankow y, dosto
sowany do nowych zadań, może socjalistyczna go
spodarka poszczycić się ty m i osiągnięciam i, ja k ich  
jesteśm y św iadkam i, a co ju ż  w  początkowym  o- 
kresie budow y socja lizm u znalazło w yraz w  sło
wach Lenina, że „bez w ie lk ich  banków  urzeczyw i
stn ienie socja lizm u by ło b y  n iem ożliw e“ .2)

A b y  należycie ocenie tę doniosłą ro lę  banku cen
tra lnego w  u s tro ju  socja listycznym , należy przea
nalizować jego cechy charakterystyczne, t j .  te, k tó 
re go zasadniczo odróżnia ją  od kap ita lis tycznych  
banków em isyjnych. W  poniższych w yw odach omó
w im y  to  zagadnienie, rozpa tru jąc ko le jno  specyfi
czne zadania i  czynności banków  w  zakresie:

—  regu low an ia  ilości pieniądza w  obiegu,
—  organizowania i  regulow ania rozliczeń p ie 

niężnych,
—  udzie lan ia  i regulow ania k redytu ,
—  przeprowadzania obrotów  p ła tn iczych  iz ¡za

granicą ,
—  kon tro low an ia  przebiegu procesów gospodar

czych.

. I
W  ramach nałożonego na banki em isy jne obo

w iązku  regu low an ia  obro tów  p ieniężnych mieszczą 
się dwa zadania: u trzym yw a n ie  i l o ś c i  p ie 
niądza w  obiegu na w łaśc iw ym  poziom ie oraz stwo
rzenie ta k ie j organizacji, w  k tó re j k r ą ż e n i e  
pieniądza odbyw ałoby się z ja k  na jw iększym  po
ży tk iem  dla gospodarki narodowej.

Szukając m etody usta lenia w łaściw e j (odpowia
dającej potrzebom gospodarki) i l o ś c i  p ien ią 
dza w  obiegu, op ieram y się zw yk le  na uproszczonej 
fo rm u le , że s trum ień  pieniądza w in ie n  być dosto
sowany do s trum ien ia  tow arów  i  usług dostarcza
nych na rynek  p rzy  danym  poziom ie cen. R ozw i
nięcie te j fo rm u ły  przedstaw ia się inaczej w  każ
dym  z om aw ianych u s tro jów  społeczno - gospodar
czych i  p row adzi do odrębnych konsekw encji, z te
go względu, że wszystkie  trz y  zawarte w  n ie j ele-

'i J. W Stalin. Dzieła, tom V II. str. 365 366 '•) Lenin. Dzieła, Tom 26, str. 89
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m enty, t j .  pieniądz, towar, cena m a ją  w  us tro ju  
socja listycznym  zupełn ie inne znaczenie i  in n y  za
sięg n iż w  u s tro ju  kap ita lis tycznym .

M ów iąc o dostosowaniu ilości pieniądza do ilości 
tow arów  u  nas, m am y na m yś li znajdujące się po
za kasami banku em isyjnego ilości p ieniądza g o- 
t ó w k o w e g o ,  reprezentującego s iłę  nabywczą 
ludności. (Pozostałości pogotow ia kasowego przedsię
b io rs tw  uspołecznionych mogą być w  ty m  rozumo
w an iu  pom inięte, jako  w artości stosunkowo n ie 
w ie lk ie , reglam entowane i  n ie  podlegające znacz
n ie jszym  wahaniom). Po stron ie  pieniądza nabie
ra przeto szczególnego znaczenia możność odgra
niczenia obrotów  gotów kow ych od bezgotówko
w ych i zam knięcia w szelk ich szczelin, przez któ re  
pieniądz m óg łby  dowolnie, bez uzasadnienia prze
suwać się m iędzy ty m i dwoma zakresami. Z zagad
nieniem  tym , k tó re  jest jedną z podstawowych cech 
organ izacyjnych socjalistycznego systemu p ien ięż
nego, spotykam y się w  codziennej pracy w  banku. 
Rozgraniczenie to jes t n ie  ty lk o  jednym  ze środków 
um ożliw ia jących  prowadzenie p o lity k i  ̂ gospodar
czej na zasadach planowania, lecz jest rów nież w y 
razem odm iennych fu n k c ji, ja k ie  pieniądz w  ustro
ju  socja listycznym  spełnia w  dwóch w yodrębn io 
nych zakresach.

Wobec tego, że w  systemie socja lis tycznym  je d y 
nie p rzedm io ty  indyw idua lnego spożycia sprzedaje 
się i  kupu je  za pieniądze bez ograniczenia, dziedzi
na funkc jonow an ia  pieniądza jako powszechnego 
ekw iw a len tu  jest ograniczona do ry n k u  a rty ku łó w  
konsum pcyjnych, na k tó ry m  ro lę  tę pe łn i pieniądz 
gotówkowy. Natom iast w  szerszym u jęc iu , p ieniądz 
w  swej fo rm ie  bezgotówkowej „...jes t czymś w ię 
cej —  i  czymś doskonalszym an iże li z w y k ły  pow 
szechny e kw iw a le n t“ ..., jest on „...środkiem  d la  go
spodarczych rozliczeń m iędzy socja lis tycznym i 
(państw ow ym i) przedsięb io rstw am i...“  i  działa 
„...jako  powszechny środek ew idencji, p lanowania 
i k o n tro li p ro d u kc ji oraz podzia łu  p roduk tów  od
pow iednio do w ym ogów  podstawowego ekonomicz
nego praw a socja lizm u i  prawa planowego (propor
cjonalnego) rozw o ju  gospodarki narodowej. s)

Z a jm u jąc  się na tym  m ie jscu ro lą  pieniądza w 
p ierw sźym  z w ym ien ionych  zakresów, t j .  na ryn ku  
tow arow ym , możemy wskazać na p ierwszą specy
ficzną cechę socjalistycznego systemu bankowego, 
polegającą na tym , że jedyn ie  w  n im  ilość p ien ią 
dza gotówkowego, reprezentu jąca s iłę  nabywczą 
ludności, może być ściśle u ję ta , ustalona i  u trz y m y 
wana na w łaśc iw ym  poziom ie w  stosunku do zao
fia row anych  na ry n k u  tow arów  i  usług. Jest to 
m ożliw e dz ięk i p lanow ej gospodarce oraz szerego
w i znanych nam. zaplanowanych czynn ików , a w  
szczególności dz ięk i tem u że:

—  n iekontro low ane podnoszenie go tów k i z ra 
chunków  bieżących w  bankach jest n iem ożliwre 
(ewentualne podejm ow anie przez ludność uprzed
n io  nagromadzonych oszczędności gra m ałą  rolę, 
k tó ra  nie może zm ienić zasadniczego obrazu);

—  dop ływ  p ien iędzy do rą k  ludności jest bądź 
ograniczony (poprzez kon tro lę  funduszu płac), bądź 
też stanow i bezpośredni odpow iedn ik w zrostu  do
p ły w u  tow arów  na rynek  (przy w yp ła tach  z ty tu łu  
skupu);

8) Z. Atłas „O niektórych zagadnieniach teorii pie
niądza radzieckiego“ Finanse nr 5/53 str. 124, 134 i 135,

—  pow ró t pieniądza do kas banku jes t zapew
n iony poprzez inkaso sum z utargu, a zatem w  pro
p o rc ji ściśle odpowiadającej w ycofane j z ry n k u  ilo 
ści tow arów .

Tych  w szystk ich  cech jest pozbaw iony k a p ita li
styczny us tró j pieniężny, w  k tó ry m  gospodarcze 
fu n kc je  pieniądza spełnia n ie  ty lk o  gotówka, lecz 
również pozostałości na rachunkach bieżących w  
bankach, a także inne wartości. Różnica polega tu  
n ie  ty lk o  na tym , że z rachunków  bankow ych m o
że być podnoszona gotówka w  dow olnych rozm ia
rach. Daleko większe znaczenie ma ta okoliczność, 
że rodzaj i  ilość p łyn n ych  w artości n ie  ogranicza 
się do pozostałości na rachunkach bieżących, p ła t
nych na każde żądanie, lecz obe jm uje  szerszy za
kres wartości, k tó re  mogą być dow oln ie  zam ienia
ne przez ludność i  przez przedsiębiorstwa, n a jp ie rw  
na pozostałości na rachunkach bankowych, a na
stępnie na gotówkę, i  to poza ja ką ko lw ie k  ingeren
cją czynn ików  odpow iedzia lnych za p o lity kę  p ie 
niężną, a nieraz w prost przeciw  zam ierzeniom  tych  
czynników .

Wchodzą tu  w  grę nie ty lk o  m ożliw ości dowolne
go podnoszenia sum z rachunków  oszczędnościo
wych przez indyw idua ln e  jednostk i w  celu zużycia 
ich na zaspokojenie narasta jących potrzeb i  zakup 
przedm io tów  bieżącej czy trw a łe j konsum pcji. O 
w ie le  w iększe znaczenie m a ją  dyspozycje pienięż
ne przedsiębiorstw . Wobec możności przekszta łca
n ia  się pieniądza w  ka p ita ł oraz odw rotn ie , loka t 
kap ita łow ych  w  pieniądz oraz wobec licznych  fo rm . 
jak ie  p rzyb ie ra  f ik c y jn y  ka p ita ł finansow y, is tn ie 
ją  ogromne —  w  p rak tyce  n iem al nieograniczone —  
m ożliwości tw orzen ia  p łynne j s iły  nabywczej w  po
staci pieniądza, i  to  nawet bez uciekania się do ko
rzystan ia  z k redy tu . (O dodatkow ym  dzia łan iu  k re 
dy tu  w  ty m  zakresie będziem y m ów ić w  dalszym 
rozdziale).

G łó w n ym i fo rm am i tego rodzaju loka t są: w k ła 
dy te rm inow e w  bankach (które  wzam ian za rezyg
nację z wyższego oprocentowania mogą być bez 
w iększych trudności zam ieniane na rachunk i na
tychm iast płatne) oraz obligacje  pożyczek państwo
wych, k tó re  można zw yk le  bez w iększej s tra ty , a 
nieraz zupełn ie bez s tra ty , spieniężyć drogą sprze
daży na giełdzie.
'  Ten charakte r ob ligac ji państw ow ych został pod
kreślony już  przez M arksa, k tó ry  wskazał na to, że 
„w ie rzyc ie le  państwa w  gruncie  rzeczy n ie  dają 
nic, gydż pożyczona przez n ich  suma zam ienia się 
na ła tw o  dające się zbyć obligacje, k tó re  fu kc jo n u 
ją  nadal w  ich  rękach, zupełnie ja k  gdyby b y ły  go
tów ką“  (podkreślenie autora)4). Od tego czasu tech
n ika  operacji g ie łdow ych p rzyczyn iła  się do jesz
cze w yraźn ie jsze j zbieżności m iędzy ob ligacjam i 
państw ow ym i a gotówką.

W ym ien ione lo ka ty  stanow ią —  obok innych  
jeszcze fo rm  —  główne źródła um ożliw ia jące prze
chodzenie z rezerw ow ych lo ka t kap ita łow ych  na 
form ę pieniężną. W praw dzie  już  M arks p rzew idy
wał, że „...tw orzen ie  funduszu rezerwowego środ
ków  p ła tn iczych  wzrasta _ w raz z rozwojem  społe
czeństwa burżuazyjnego“ 1’), jednak fak tyczny  roz
w ój doprow adził do ' ca łkow itego _ zw yrodn ien ia  te j 
p ie rw o tn ie  zrozum ia łe j tendencji. Znaczenie tych  
rezerw, zam ien ia lnych na gotówkę, jest tak w ie l-

i) K. Marks, Kapitał, Tom I, str. 814. 
5) K. Marks, Kapitał, Tom I, str. 150.



Nr  3 W I A D O M O Ś C I  N A R O D O W E G O  B A N K U  P O L S K I E G O 179

kie, że wszelkie ana lizy  sy tuac ji na ry n k u  pienięż
nym , przeprowadzane w  k ra jach  kap ita lis tycznych , 
nie ograniczają się do c y fry  „p ien iądza“  sensu 
stricto , lecz op iera ją  się na zestawieniach obe jm u
jących wszystkie  tzw . „p łyn n e  a k tyw a “ , k tó re  np. 
w  Stanach Zjednoczonych podawane byw a ją  w  ta
k ie j fo rm ie : (w  m ilia rdach  do larów  wg stanu z końca 
1952 r.)

4ł*
JA 3
h

P łynne ak tyw a  we w ładaniu :
*§4)

Cu

o 3
C =0 

■a -o  
4J_ 3 ra

ze
m

gotówka 5 21 26
w k ła d y  p ła tne  na żądanie 40 33 73
w k ła d y  te rm inow e 4 60 64
udz ia ły  oszczędnościowe 1 18 19
obligacje  pożyczek państwowych 27 61 88
razem 77 193 270

W idz im y z tego zestawienia, że pieniądz gotów 
kow y, zna jdu jący  się poza kasami banków, wynosi 
m n ie j n iż  10°/“ ogólnej k w o ty  p łyn n ych  aktyw ów . 
Ten stan rzeczy jest —  niezależnie od innych  czyn
n ików  ja k  np. de ficy tów  budżetowych, powodowa
nych p o lity k ą  zbro jeń —  na jbardz ie j is to tnym  po
wodem istn ie jące j w  k ra jach  kap ita lis tycznych  sta
łe j po tencja lne j in fla c ji.

Z powyższej przeciw staw nej ana lizy  w yn ika , że 
kapita listycznego „p ien iądza bankowego“  (oraz in 
nych fo rm  p łyn n ych  ak tyw ów ) n ie  można w  żad
nym  przypadku porów nyw ać z saldam i na rachun
kach bankow ych w  systemie socja listycznym . Dwa 
te pojęcia różn ią  się n ie  ty lk o  ze w zględu na źródło 
ich  pochodzenia, lecz przede w szystk im  ze względu 
na spełniane funkc je . R ozm iary bankowego p ien ią
dza kapita lis tycznego mogą być dowolnie zwiększa
ne poprzez up łynn ien ie  różnych innych  w artości i 
tw orzą wówczas dodatkową siłę nabywczą na ry n 
ku  tow arow ym . Natom iast salda na rachunkach 
przedsięb iorstw  w  cen tra lnym  banku socja listycz
nym  są ograniczone, przez obow iązujący system 
w yró w n yw a n ia  środków  obro tow ych; a naw et gdy 
przejściowo wzrasta ją, n ie  mogą nabrać charakteru 
wzmożonej s iły  nabywczej na ry n k u  tow arow ym  i 
nie mogą przeto stać się źródłem  in fla c ji.

S ku tk i w yn ika jące  z nagromadzenia nadm ier
nych p łyn n ych  a k tyw ó w  są dla gospodarki ka p ita 
lis tyczne j groźne przez to, że reprezentowana przez 
nie potencja lna —  przejściowo do pewnego stopnia 
u ta jona —  in fla c ja  może się wkażdej c h w ili prze
kszta łcić na rea ln ie  działającą siłę  i  zburzyć rów no
wagę rynkow ą; ob jaw  ten w yn ika  z is to tnych, w ew 
nętrznych  sprzeczności u s tro ju  kapita listycznego. 
W  u s tro ju  ty m  upraw n ien ie  do pobieran ia procen
tów  uzasadnia się nieraz tym , że procenty  stanow ią 
wynagrodzenie za wyrzeczenie się przez w ie rzyc ie 
la p łynności posiadanego ka p ita łu  i m ożliw ości na
tychm iastowego n im  dysponowania. Otóż nowocze
sny kap ita lis tyczny  system bankow y dąży do tego, 
aby um oż liw ić  kap ita liśc ie  pragnącemu uzyskać 
ja k  na jw iększe korzyści, osiągnięcie obu niepołą- 
czalnych, a raczej w yk lucza jących  się wzajem nie 
celów: o trzym an ia  odsetek od lo ka t kap ita łow ych  
p rzy  równoczesnym zachowaniu ich  p łynności. Re
alizacja tego dążenia doprowadza do tego, że sto
sunek procentow y p łyn n ych  zobowiązań do m a ją t
ku  narodowego stale wzrasta. Dokonane w  Stanach 
Zjednoczonych obliczenia w ykazu ją , że stosunek 
ten, wynoszący w  końcu ubiegłego stulecia 16—-18“/°,

w zrósł do około 25,/o w  roku  1925, do około 40% w 
roku  1930 i  nadal podnosi się. Ew o luc ja  taka, będą
ca charakterystyczną cechą systemu bankowego w 
kap ita lizm ie  wskazuje na w ew nętrzną sprzeczność 
rozsadzającą ten system. Na niebezpieczeństwa, 
w yn ika jące  z takiego stanu rzeczy dla samego 
ustro ju , wskazał naw et jeden z bu rżuazy jnych  eko
nomistów, m ów iąc że „...wzrastające dążenie do jak  
najw iększej p łynności należności m usi z koniecz
ności doprowadzić do osłabienia cyw iliz a c ji oparte j 
na in d yw id u a lizm ie  i  p ryw a tn e j w łasności“ .

D opóki jednak ten system „o p a rty  na in d y w id u 
a lizm ie  i p ryw a tn e j w łasności“  is tn ie je , nadm iar 
środków pieniężnych, akum ulow anych w  rękach 
p ryw a tn ych  przedsiębiorców i  kap ita lis tów , dający 
im  możność nieoczekiwanych i  masowych dyspozy
c ji, u tru d n ia  i k rzyżu je  p o lity kę  banków  em isy j
nych. Ś rodk i p rzeciw dzia łan ia  ta k im  niepożąda
nym  dyspozycjom  są ograniczone- i  nieskuteczne, 
tak, iż bank i em isyjne sta ją  się wobec n ich  wprost 
bezbronne. P odkreś lił >to nredawno prezes Banku 
Holenderskiego, m ów iąc: „W  system ie w o lne j go
spodark i jes t n iem al w  ogóle niem ożliwością kon
tro low ać tę trudną  do opanowania fo rm ę in fla c ji, 
jaka  w y n ik a  z tendencji p rzedsięb iorstw  do zm n ie j
szania rezerw  kasowych i  innych  p łynnych  a k ty - 
wów. Ta tendencja in fla cy jn a , będąca w yn ik ie m  
swobodnych i  n ieskrępowanych dyspozycji, wzm a
ga popyt na tow ary , bez równoległego w zrostu po
daży i  w yw o łu je  pe rtu rbac je  na ry n k u  pieniężnym  
oraz w  układzie  b ilansu płatn iczego“ . T rudno o bar
dziej w yraźne przyznanie się ze s trony  kom petent
nej do bezw ładu kap ita lis tycznych  banków  em isy j
nych w  dziedzinie, k tó re j opanowanie i  regulow a
nie należy do fo rm a ln ie  pow ierzonych im  zadań.

O ile  chodzi zatem o „p ien iądz“  jako p ierwszy 
sk ładn ik  w ym ien ionego na wstępie równania, to 
w idz im y, że w  systemie socja listycznym  określenie 
pojęcia pieniądza oraz jego ilości w  obiegu —  po
trzebne dla celów w łaśc iw e j p o lity k i —  może być 
i jes t ściśle ujęte, podczas gdy rodzaj i  ilość w a rto 
ści, mogących p rzy jąć  charak te r pieniądza w  ustro 
ju  kap ita lis tycznym , są z jedne j s trony  n ieuchw y t
ne, a z d rug ie j s trony mogą być dow oln ie  zmieniane, 
sta je się jednym  ze źródeł sta łe j po tencja lne j in 
fla c ji, powodującej i  potęgu jącej pow tarzające 
się k ryzysy  pieniężne.

Ta zasadnicza różnica posiada już  sama w  sobie 
bardzo doniosłe znaczenie p raktyczne: wzrasta ono 
jeszcze dob itn ie j, gdy rozpa trzym y d ru g i sk ładn ik  
równania, t j .  pojęcie m asy tow arow e j, do k tó re j 
ilość p ieniędzy w  obiegu w inna  być dostosowana.

I I
Co obe im u ie  d la naszych celów pojecie „m asy 

to w a ro w e j“ ? Oczvwiście m e całość p rodukc ji, gdyż 
z ogólnego p roduk tu  globalnego w  jego postaci m a
te ria łow e j należy przede w szystk im  w yłączyć środ
k i w ytw arzan ia , k tó rych  w  u s tro ju  socja listycznym  
n ie można zaliczyć do tow arów , skoro n ie  mogą 
stać się p ryw a tn ą  własnością i n ie  można ich  sprze
dawać każdemu zgłaszającemu sie nabywcy. (Je
dyn ie  pewna —  a.le stosunkowo n iew ie lka  —  cześć 
środków  w ytw arzan ia  może stać sie własnością in 
dyw idua ln ych  producentów  —  ro ln ików , w zg lęd
nie spółdzie ln i p rodukcy jnych , ja k  np. nawozy 
sztuczne lu b  m aszyny rolnicze, i  ta  cześć wchodzi w  
skład rynkow e j masy tow arow ej), O ile  chodzi o
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drugą część p roduk tu  globalnego, obejm ującą przed
m io ty  spożycia, to z n ie j należy potrącić: przedm io
ty  spożycia wydzie lone jako  pozarynkow y fundusz 
na cele zaopatrzenia zbiorowego (np. wojska, szpi
ta li, itp .) oraz p rzedm io ty  spożycia przeznaczone 
na w yw óz za granicę; natom iast należy dodać przed
m io ty  spożycia przyw iezione z zagranicy. Tę masę 
tow arow ą należy ponadto uzupe łn ić  wartością 
świadczeń i  usług, aby dojść do ogólnej sum y w a r
tości, oddawanych do dyspozycji ludności i  mogą
cych być przez n ią  n a b y tvm i wzam ian za zna jdu
jące się w  je j posiadaniu pieniądze.

Inaczej i  znacznie szerzej przedstaw ia się masa 
towarowa w  system ie kap ita lis tycznym , gdzie wszy
stk ie  w yprodukow ane w  k ra ju  lu b  sprowadzone z 
zagranicy środki w ytw arzan ia  m ają  charakte r to 
w arów  i mogą być nabyte na ry n k u  przez każde 
przedsiębiorstwo w edług jego swobodnego uznania. 
Przez dop ływ  te j masy na rynek  nie ty lk o  zw ięk
sza się ilość wartości, będących przedm iotem  ku p 
na -  sprzedaży, ale zm ienia się charakte r ry n k u  i 
in tensywność wahań stosunku podaży do popytu. 
M am y tu  n ie  ty lk o  zm ianę ilościową, ale w yraźn ie  
jakościową. Zapotrzebowanie na podstawowe przed- 
rcro ty  bieżącego spożycia —  przede w szystk im  żyw  
ność jest bow iem  na ogół stałe i  ulega stosunkowo 
pow o lnym  i  n ie w ie lk im  zmianom, zależnym  nie ty 
le  od k ró tko fa low ych  zm ian rynkow ych , ile  od d łu 
gofa low ych zm ian s tru k tu ra ln ych , w  szczególno
ści zas od stopniow ych i  pow olnych przesunięć w  
bieżących dochodach ludności i je j udzia łu  w  do
chodzie narodowym . Zm iana tych  dochodów w p ły 
wa w  w iększym  stopniu na ponyt na przedm io ty 
trw a łe j konsum pcji (meble, m aszyny do szycia, 
p rzedm io ty  gospodarstwa domowego, samochody) 
nabywane przez ludność n iż  na popyt na przedm io
ty  bieżącego spożycia, szczególnie żywność. Nato
m iast na ry n k u  środków  p ro d u kc ji nasilenie lu b  
spadek popytu  jest bardzo elastyczne i  w ystępu je  
w yraźm e pod w p ływ em  zm ienia jące j się ko n iu n k 
tu ry  lu b  oceny p rzew idyw anych  zm ian k o n iu n k tu 
ra lnych . przyczynając się ze swej s trony do zaostrze
n ia  tych  wahań.

Przed bankam i ce n tra ln ym i próbowano zatem 
staw iać zadanie regu low an ia  obiegu pieniężnego i 
k re d y tu  w  tak i sposób, aby działalność ich  usuwa
ła. a co n a im n ie j łagodziła  pow ody tych  ostrych 
wahań. Zadanie tak ie  jest oczywiście n ierozw iąza l- 
ne, skoro isto ta  prob lem u leży u samych podstaw 
u s tro iu  opartego na p ryw a tn e j w łasności środków 
p ro d u kc ii i n ieskrępow anym  dążeniu in d v w !dua l- 
nych przedsiębiorców  do osiągnięcia m aksym al
nych zysków, m. in. poprzez transakcie  kupna- 
sprzedaży środków  p ro d u kc ji Skoro bank i cen tra l
ne k ra jó w  kap ita lis tycznych  n ie  panu ją  ani nad 
ilością pieniądza (s iły  nabywczej) na ry n k u  an i nad 
ilością tow arów , mogących się znaleźć.na ty m  ry n 
ku. skoro bank i kom ercy jne  mogą krzyżow ać ich 
p o lity k ę  —  i  często w  im ię  pogoni za zyskiem  to 
czynią —  bank i centra lne n ie  dysponują in s tru 
m entam i dzia łania , k tó re  m og łyby  um oż liw ić  im  
skuteczne oddzia ływ anie  w  k ie ru n ku  dostosowania 
podaży pieniądza do podaży tow arów .

N atom iast w  systemie socja lis tycznym  pozbawie
nie środków  p ro d u kc ji charakteru  tow aru  i  dyspo
nowanie n im  w  drodze p rzydz ia łów  finansowanych 
zupełnie odrębnym i m etodam i, zmniejsza zakres 
rynku , regulowanego dzia łaniem  praw a wartości, a 
tym  samym zmniejsza zakres oddzia ływ ania banku
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em isyjnego. Jednak w  tym  zm niejszonym  zakresie 
zadania banku są teoretycznie ściśle sprecyzowane, a 
p rak tyczn ie  —  ja k  doświadczenie uczy —  w  pe łn i 
w ykona łńe : ilość p ien iędzy w  obiegu może być przez 
me dostosowana do zaplanowanej masy tow arow ej 
na rynku . Po stron ie  pieniądza zadania banku są 
u ję te  w  p lan ie  kasowym, regu lu jącym  jego fu n k 
cje jako pom py tłoczącej p ieniądz do obiegu oraz 
pom py ssącej, w ycofu jące j go z obiegu. A  po s tro 
n ie  tow arów  bank dysponuje liczn ym i środkam i, 
m ogącym i przyczyn ić się do doprowadzenia ich  od 
producenta poprzez h u rto w n ika  i  deta listę do kon
sumenta, ja k  np. dzięki system ow i rozliczeń, spraw 
nej organ izacji w y p ła t na skup p roduk tów  ro lnych  
oraz in n ym  środkom  bankowo-technicznym , nieza
leżnie od odpowiedniego posługiwania się in s tru 
m entam i k redy tow ym i.

Trzeci czynnik, wchodzący w  skład omawianego 
równania, t j.  poziom cen ty lk o  w  m nie jszym  stop
n iu  stanow i p rzedm io t p o lity k i bankowej i d la te 
go om ów ienie tego —  skąd inąd zresztą nader waż
nego —  elem entu rów now agi przekraczałoby ram y 
niniejszego a rtyku łu . O gran iczym y się przeto do 
k ró tk ie j uwagi.

Zadanie, aby s trum ień  pieniądza dostosować do 
strum ien ia  tow aru  p rz y  d a n y m  p o z i o m i e  
c e n  ma re a ln e ’znaczenie jedyn ie  w  systemie so
c ja lis tycznym , gdyż ty lk o  tu  można m ów ić o sta
łych  cenach, skoro decyzje rządu usta la ją  ceny lub  
co na jm n ie j ko n tro lu ją  je. Natom iast w  ka p ita liz 
m ie, gdzie ceny ksz ta łtu ją  się pod w p ływ em  ż yw io 
łowego dzia łania szeregu czynn ików  rynkow ych , 
jednym  z tych  czynn ików , i  to jednym  z na jw aż
niejszych, jes t w łaśnie ilość p ien iędzy (s iły  nabyw 
czej) na rynku . Zw iązek p rzyczynow y jest tu  za
tem  odwrócony: bank i em isyjne k ra jó w  k a p ita li
stycznych n ie  mogą opierać się na s ta łym  poziomie 
cen, skoro pojęcie tak ie  w  ogóle n ie  is tn ie je , lecz 
p rzeciw n ie  ich  działalność em isy jna d k redytow a ’ 
sta je się czynn ik iem  w yw o łu jącym  wahania pozio
m u cen. Jeżeli spotyka się nieraz w  lite ra tu rze  ka- 
p itahstyczne i postu lat, że bank i p o w in n y  p row a
dzić taką po litykę , aby przez odpow iednią ilość pie
niądza w  obiegu um ożliw iać w zrost p ro d u kc ji bez 
równoczesnego w yw o ływ a n ia  w zrostu  cen, to po
s tu la t ta k i zaw iera w  sobie w ew nętrzną sprzeczność. 
Będziem y m ie li sposobność powrócenia do tego 
zagadnienia w  rozdziale om aw ia jącym  działalność 
k redy tow ą  banków  em isy jnych  w  obu ustro jach.

I I I

Możność właściwego określania i  regulow ania 
i l o ś c i  pieniądza w  obiegu jest —  ja k  to s ta ra li
śmy się wykazać w  poprzednim  rozdziale —  jedną 
z cech świadczących o wyższości socjalistycznego 
systemu bankowego; wyższość ta u w yp u k la  się je 
szcze w y raźn ie j w  zakresie regulow ania r  o z 1 i-, 
c z e ń  pieniężnych.

Znam y z codziennej p ra k ty k i wszystkie  elem en
ty  naszego systemu bankowego, k tó re  łącznie z sy
stemem budżetow ym  oraz system em  finansow ym  
przedsięb iorstw  nakreś la ją  d ro g i krążenia p ien ią 
dza; p rzyp o m n ijm y  najważnie jsze z n ich :8) obo-

e) Szczegółowe omówienie tego zagadnienia patrz: 
„Schemat obiegu pieniężnego w gospodarce socjalisty
cznej“ , Wiadomości NBP nr 7/51



Nr  3 W I A D O M O Ś C I  N A R O D O W E G O  B A N K U  P O L S K I E G O 181

wiązkowe ześrodkowanie zapasów p ieniężnych każ
dego przedsiębiorstwa na jednym  rachunku w  ban
ku  stanow i podstawę, um ożliw ia jącą  u jęcie  obro
tów  w  wyznaczone kana ły  i p lanowe k ie row an ie  
n im i p rzy  pomocy licznych  dalszych instrum entów  
dzia łania ; w  zakresie obro tów  gotów kow ych od
p ły w  pieniądza z banku jest k ie row any od przed
sięb iorstw  do ludności poprzez ścisłą kon tro lę  fu n 
duszu płac i innych  pozyc ji rozchodowych planu 
kasowego, a szybki pow ró t go tów k i od ludności do 
kas banku jest zapewniony poprzez organizację in 
kasa u ta rgów ; w  zakresie obro tów  bezgotówko
w y c h  płatności są pod względem rodzaju, rozm ia
rów  i te rm in ó w  uregulowane dzięk i system owi:

—  rozliczeń za dostawy, us ług i i  robo ty  w  licz 
nych form ach dostosowanych do potrzeb obu kon
trahentów ,

—  rozliczeń przedsiębiorstw  z budżetem,
—  odprowadzania na specjalne rachunk i sum 

przeznaczonych na inw estyc je  i kap ita lne  rem onty,
—  ześrodkowania w  banku sum, p rzep ływ a ją 

cych przez budżet Państwa.
Ponadto ważną ro lę  gra system j e d n o l i t e -  

g o p lanu  ko n t d la  banków, um oż liw ia jący  po
praw ne  u jęcie  i  je dno lite  ugrupow anie  • w szystkich 
kw ot. p rzep ływ a jących  przez banki.

P rzy toczy liśm y ten znany i obszerny —  a b yn a j
m n ie j n ie w yczerpu jący —  w ykaz cha rak te rys ty 
cznych cech socjalistycznego systemu bankowego, 
dotyczących krążen ia  pieniądza, aby na jego tle  
podkreślić is tn ie jącą na tym  odcinku różnicę w  
stosunku do kap ita lis tycznego systemu bankowego. 
Ż a d e n  z w ym ien ionych  ins trum en tów  regu lo
wania obro tów  p ieniężnych nie is tn ie je  bow iem  w 
us tro ju  kap ita lis tycznym , w  k tó rym :

—  przedsiębiorstwa u trzym u ją  dowolną ilość ra 
chunków  w  dow oln ie  w yb ranych  bankach kom er
cy jnych  i m a ją  sWobodę co do w ybo ru  te rm inów  i 
sposobów regu low an ia  w za jem nych zobowiązań;

—  przedsiębiorstwa nie m a ją  obow iązku w ydz ie 
lan ia  środków  pieniężnych, odpow iadających odpi
som am ortyzacy jnym ;

—  nie is tn ie ją  zasady odgraniczenia obro tu  go
tów kow ych  od bezgotówkowych, an i też zasady 
jedno litego  u jm ow an ia  obro tów  przez księgowość 
bankową.

Jeżeli w  n iek tó rych  kra jach, ja k  np. w  A n g lii lu b  
.Stanach Zjednoczonych, ob ro ty  bezgotówkowe i 
posługiwanie się czekiem rozliczen iow ym  doszło do 
ogromnego rozpowszechnienia, stało się to w yłącz
n ie  ze względu na większą techniczną dogodność, a 
n ie  z m o tyw ów  wyższego rzędu, uw zg lędn ia jących 
pos tu la ty  s tru k tu ry  gospodarczej. Również inne u- 
rządzenia przyśpieszające obro ty  pieniężne ja k  np. 
izby rozrachunkowe lu b  skarbce nocne m ają  na ce
lu  w yłączn ie  zapewnienie w iększej sprawności te 
chnicznej, są jednak pozbawione ogólniejszego go
spodarczego znaczenia.

W  system ie socja lis tycznym  przyśpieszenie obro
tów  p ien iężnych p rzyczyn ia  się do przyśpieszenia 
ro ta c ji w szystk ich  środków  obrotowych, um oż liw ia  
zm niejszenie no rm a tyw ów  i  jes t przez to w ażnym  
czynn ik iem  wzmożenia w ytw órczości przedsię
b io rs tw  p rzy  zm niejszonych kosztach; w  ogólnym

rezultacie św iadczy ono przeto o zdrow ym  prze
biegu procesów gospodarczych. W  u s tro ju  kap ita 
lis tycznym  natom iast można często zaobserwować 
ta k i paradoksa lny o b jaw : wzmożone podnoszenie 
go tów k i z ~banków oraz przyśpieszenie obrotów  na 
rachunkach bankow ych następuje w  okresach n ie 
pokoju, p a n ik i oraz nastro jów  przedkryzysow ych, 
jest zatem prze jaw em  gorączkowego, chorobliwego 
sfanu gospodarki narodowej.

Porów nując głęboką i szczegółową ingerencję 
banków socja listycznych w  organizację i kon tro lę  
krążenia pieniądza z ca łkow itą  biernością banków 
kap ita lis tycznych  w  ty m  zakresie, w id z im y  bardzo 
isto tną różnicę obu systemów, będącą odpow iedni- 
koem odrębności podstawowych elem entów gospo
darczych obu ustro jów . U jęcie  obrotów  pienięż
nych w ustalone fo rm y  wym aga oczywiście od ban
ków? socja listycznych wzmożonego w y s iłku  organ i
zacyjnego i  dużego nakładu pracy; w ys iłe k  ten nie 
jest jednak bezdusznym spełn ian iem  form alnego 
obowiązku, lecz czynnością mającą na celu osiąg
nięcie ważnych e fektów  ogólnogospodarczych.

D yscyp lina  na tym  odcinku m a . bow iem  na celu 
nie ty lk o  zapewnienie szybkiego i  sprawnego doko
nyw an ia  obrotów  pien iężnych oraz kon tro lę  prze
strzegania przez przedsiębiorstwa zasad rozrachun
ku  gospodarczego, ale ponadto spełn ia zadania o 
wyższej celowości gospodarczej: w  systemie opar
tym  na p lanow ym  przebiegu p ro d u kc ji i  obrotów  
banki są w łaśnie tym  aparatem rachunkowo -  kon
tro ln ym , k tó ry  u jm u je  pieniężne odpow iedn ik i po
szczególnych faz procesów gospodarczych w  skali 
cgólnopaństwowej i  daje naczelnym  w ładzom  pań
s tw ow ym  dokładny ,ich  obraz. Jedynie scentra lizo
wana organizacja bankowca, powiązana z budżetem, 
może zapewnić pełną sprawozdawczość, obe jm u ją 
cą najważnie jsze e lem enty rozw o ju  gospodarczego 
ja k : rozm ia ry  is tn ie jących  w  przedsiębiorstwach 
środków obrotow ych, źród ła  powstawania i  rozm ia
ry  akum u lac ji, narastanie dochodu narodowego i 
jego podział, stopień w ykonyw an ia  in w e s tyc ji itp . 
W  ka p ita lizm ie  żaden z tych  elem entów  n ie  jest 
u jm ow any ani przez budżet ani przez system ban
kow y, a zw iązek m iędzy przedsięb iorstw am i a bud
żetem is tm e ie  ty lk o  poprzez w y m ia r podatków, 
k tó rych  inkaso odbywa sie poza ko n tro lą  svstemu 
bankowego. Toteż ka p ita lis tyczn y  system banko
w y  n ie  ty lk o  nie służy do u jęc ia  i  w y jaśn ian ia  prze
biegu zachodzących w  gospodarstw ie procesów, lecz 
przeciwnie, przyczyn ia  się do ich  zaciemnienia oraz 
do świadomego ich  zniekształcenia.

W  u s tro ju  socja lis tycznym  drogi krążenia p ie
niądza można porównać do systemu nowoczesnych 
kanałów  wodnych, do k tó rych  dop ływ  ilości wody 
jes t ściśle regulow any, k tó rych  opancerzone ściany 
u jm u ją  strum ien ie  w ody w  sposób un iem oż liw ia ją 
cy przypadkow e rozlew iska i  ru jnu jące  powodzie, 
i z k tó rych  odp ływ y, dz ięk i system owi śluz, mogą 
być celowo w ykorzystane jako  źródło energ ii i  roz
prowadzane z pożytk iem  dla użyźnienia okolicz
nych pól. Natom iast ob ro ty  pieniężne w  systemie 
kap ita lis tycznym  można porównać do szeroko roz
lanej n ieuregu low anej rzeki.

(C.d.n.) Z. K arp ińsk i
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Z doświadczeń i praktyki bankowej

Jakość produkcji jako
Siedząc rozwój życia gospodarczego w  okresie 

po odzyskaniu niepodległości, możemy podzie lić go 
na dwa etapy. E tap p ierw szy —  to okres tuż po w y - 
zw oln ien iu , gdy trzeba by ło  ja k  najszybcie j za
spokoić potrzeby społeczeństwa, k tó re  po przeby
te j n ie w o li potrzebowało odnow ienia swych s ił ży
wotnych.

W ykonanie tego zadania n ie  by ło  ła tw e  je ś li zwa
żym y zniszczenia w ojenne i  dewastację naszego po
tenc ja łu  gospodarczego. W  tak ich  to  w arunkach 
postawione zadanie w a lk i o ilość by ło  ob iektyw ną 
koniecznością; chodziło o to by  dać ja k  najszybciej, 
ja k  na jw ięce j a rty k u łó w  konsum pcyjnych  i  inw e 
s tycy jnych , gdyż poza w yda tną  pomocą Zw iązku 
Radzieckiego b y liśm y  zdani na w łasne s iły  i  moż
liwości.

Jakość, ten niezbędny postu la t i  p rzym io t p ro 
duk tów  w  gospodarce socja listycznej m usia ła w ięc 
odczekać, by dopiero w  pewnych w arunkach eko
nom icznych stanąć na ró w n i z ilością. W a rtk i n u rt 
życia gospodarczego w ysuną ł w kró tce  jakość na 
należne je j m iejsce i  z tą chw ilą  m ów im y  o d ru 
g im  etapie życia gospodarczego.

W  założeniach P lanu 3-letniego, w id z im y  już  za
gadnienie jakości jako  jedno z zadań naczelnych. Z 
jeszcze w iększym  podkreśleniem  tego problem u 
spotykam y się w  toku  rea lizac ji P lanu 6-letniego. 
W państw ie socja listycznym  bow iem  planowanie 
jakości p ro d u kc ji (p roduktów ) stanow i jedną z is to t
nych stron p lanow ania ogólnego.

P rodukow anie  w yrobów  n iew łaściw e j jakości 
wyrządza, ja k  w iem y szkodę całemu społeczeń
stwu. N iestety, w  um ysłach w ie lu  ludz i tk w i jesz
cze szkod liw y  naw yk  do produkow ania  tandety, 
nawjdc m askowania te j tande ty  i  oszukiwania kon
sumenta. Tacy ludzie  m ów ią: „b y le  się trzym a ło  w  
czasie sprzedaży —  potem  może się rozlecieć“ . To 
są w łaśnie owe p rzeży tk i w  psychice robotniczej 
pozostałe po u s tro ju  kap ita lis tycznym .

W alka o w łaściw ą jakość p ro d u kc ji tak  samo jak  
w alka o ilościowe w ykonan ie  planu, służy rea liza
c ji podstawowego praw a socja lizm u —  zaspokaja
nia stale rosnących potrzeb k u ltu ra ln y c h  i  m ate
ria ln ych  całego społeczeństwa.

Potw ierdzen iem  w ag i tego zagadnienia jest po
staw ienie konkre tnych  zadań przedsiębiorstwom  
wchodzącym w  skład szeregu branż ja k : w łó k ie n n i
czej, dz iew ia rsk ie j, obuwnicze j, ceram icznej, pa
p ie rn icze j itd ., gdzie w  ram ach rocznego p lanu 
p ro d u kc ji zna jdu jem y w yc in ko w y  p lan  gatunko- 
wości.

Ten ostatn i w ytycza  w ie lkość popraw y gatunko- 
wości wyrażoną w  stosunku p ro ce n to w ym ' do roku 
ubiegłego. D la  zapewnienia ochrony jakości p ro 
dukc ji, ukazało się w  roku  bieżącym k ilk a  charak
te rystycznych  norm  p raw nych  do k tó rych  należy 
zaliczyć, dekre t z dnia 4 m arca 1953 r. o wzmoże
n iu  w a lk i z p rodukc ją  z łe j jakości.

W  celu w ięc zapewnienia praw id łow ego p lano
wania wprowadzone zostały następnym  dekretem  z 
dnia 4 m arca 1953 r. o norm ach i  Po lsk im  K o m ite 
cie N orm a lizacy jnym , norm y, k tó re  dzielą się na 
norm y państwowe, resortowe i  zakładowe. Znaczy

źródło obniżki kosztów
to, że po usta leniu no rm y d la  jakiegoś produktu , 
bądź to w  ramach resortu bądź zakładu, w y tw arza 
nie p roduk tu  n ie  odpowiadającego ustalonej no r
mie jest karane. Jest to dalsza ja k  w id z im y  walka 
o jakość p ro d u kc ji od s trony  p raw ne j,

W iem y, że w łaściwe oddzia ływ anie przez jedno 
s tk i gospodarcze na jakość p ro d u kc ji i  je j k ie runek, 
um ożliw ia  system Umów planowych, bow iem  cechy 
(norm y) a rty k u łu  mogą być ustalane ty lk o  przez 
umowę m iędzy jednostką p rodukcy jną  a odbiorcą, 
k tó ry  reprezentu je  in te resy konsum enta i  n a jle 
p iej jes t po in fo rm ow any o jego potrzebach.

Chociaż użyteczności i  celowości um ów plano
wych n ik t  już  n ie  kw estionuje , to jednak w  p ra k ty 
ce, na odcinku um ów p lanow ych zaznaczyła się 
skłonność do form alnego trak tow an ia  te j in s ty tu 
c ji, przez co przesta ły  one być zgodne z ich w łaści
w ym  przeznaczeniem i  polega ły na w ype łn ian iu  
fo rm u la rzy . Ten fo rm a ln y  try b  zaw ierania umów, 
został z likw id o w a n y  Zarządzeniem Przewodniczą
cego P K P G  z dnia 10 sierpm a 1953 r., przez w p ro 
wadzenie przepisu, że wszelkie zam ówienia składa
ne centra lom  zby tu  —  jeszcze przed podpisaniem 
um ow y planowej pow inny  być potw ierdzone przez 
dostawcę oraz, że um owa zostaje zawarta już  z 
chw ilą  ustalenia w a runków  dostawy.

Jeżeli następnie podpisana zostanie umowa p la 
nowa, to obe jm uje  ona również p raw a i  obow iązki 
w yn ika jące  z um ów  zaw artych przed podpisaniem 
um ow y planowej. W  św ie tle  te j n o rm y  p raw ne j, 
w id z im y  dalsze oddzia ływ anie na jakość p rodukc ji 
przez to. że odb:orca ma możność dokładnego okre
ślenia. ja k ie  i k ie d y  potrzebne m u są p ro d u k ty  w 
w ypadku n iedotrzym an ia  w a runków  przez dostaw
cę, p ierw szy ma praw o odstąpić od um ow y t j.  nie 
Przyjąć tow aru. W  referacie  tow. B ie ru ta  w yg ło 
szonym na IX  P lenum  KC  PZPR czytam y, że do za
dań gospodarczych, na k tó rych  pow inn iśm y sie skon
centrować należy m. in. „...w ydatne  polepsze
n ie  jakości w ytw arzanych  przez przem ysł p ro 
duktów , energiczna i  zdecydowana w a lka  z brako- 
róbstwem, z n ieuczciw ym  w ykonaw stw em , z le k 
kom yślnym  i  wysoce szkod liw ym  społecznie lekce
ważeniem przez w ie le  zakładów przem ysłow ych i 
rzpm :eślniczvch obow iązku stałego podnoszenia ja 
kości p roduktów  oraz dostosowania w ytw orzonych  
p roduktów  do potrzeb i upodobań konsum entów “  
(..Nowe D ro g i“  N r  10/53. str. 10). Jakie  w ięc zada
nia w  św ie tle  powyższych aktów  p raw nych  i  wska
zań Przewodniczącego KC  PZPR tow . B ie ru ta  sto
ją  przed NBP, a konkre tn ie  przed aparatem kon
t ro l i  i  finansow ania przedsiębiorstw , na odcinku 
podjęcia zdecydowanej w a lk i z brakoróbstwem , 
w a lk i o podniesienie jakości, a ty m  samym w a lk i o 
obniżenie kosztów w łasnych produkc ji?

N ie  ulega w ątp liw ości, że m ożliwości oddzia ły
wania ze s trony  Banku są i  aby s ta ły  się one sku
teczne należy dokonać rozeznania, t j .  us ta lić  p rzy 
czyny złego stanu rzeczy, usta lić  rozm ia ry  n iep ra 
w id łow ości i  znaleźć środk i zm ierzające do ich  u- 
sunięcia. Należałoby /zacząć rozeznanie od s trony 
ana lizy w ykonan ia  p lanu  gatunkowości (tam gdzie 
został on sporządzony), natom iast w  branżach nie
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posiadających takiego p lanu  należy zw rócić uwagą 
na w ykonanie  p ro d u kc ji w ed ług asortym entu.

A na liza  taka daje dla kredytow ca niezbędne m i
n im um , potrzebne do określenia stopnia w yw iąza
nia się przedsiębiorstwa z nałożonych nań zadań. 
Ustalone tą drogą dane, wykazujące że przedsię
b iorstw o n ie  osiągnęło zaplanowanych wskaźników  
gatunkowości w  p rodukc ji, są bardzo cennym  ma
te ria łem  p rzy  analiz ie  oświadczeń o stanie k re d y 
towanych w artości w y robów  gotowych.

Dokonane rozeznanie u tw ie rdza  w ięc ¡referenta, 
że w  przedsięb iorstw ie ten odcinek jest zagrożony 
i z tą  chw ilą  k ie d y  spotka się z oświadczeniem i  z 
wnioskiem  k re d y to w ym  na w y ro b y  gotowe, zaczy
na się oddzia ływanie.

Słuszność wyciągniętego przez re ferenta  w nios
ku p rzy  ana liz ie  w ykonan ia  p lanu  gatunkowości 
potw ierdza otrzym ana przez oddział odmowa ak
ceptu k tó ra  w  zależności od rodzaju powsta łe j n ie
praw id łow ości u dostawcy zaw ierać może uwagi 
że, tow a r zaw iera is to tne wady, n ie  odpowiada 
standardow i lu b  n ie  b y ł zam awiany. O dm owy ak
ceptu w yko rzys tu je  zazwyczaj re fe ren t rozliczeń 
w  celu uaktua ln ien ia  p o rtfe lu  należności. Jednakże 
p ra k tyka  dow iodła, że otrzym ane odm ow y od ban- 
ku  p ła tn ika  mogą i  p o w in n y  być w  całej rozcią
głości w ykorzystane  do p racy na odcinku k re d y 
tow ym . P rak tyczn ie  odmowa akceptu o b rzm ien iu  
w artościow ym  dla kredytow ca w inna  w  dalszej ko
lejności tra f ić  do re fe ra tu  kredytowego, k tó ry  kon
tro lu je  dane przedsiębiorstwo. Ten odnotowuje da
tę w ykonania  zamówienia, datę odm owy akceptu, 
kwotę i rodzaj dostawy. Jest to już , ja k  w id z im y  
d rug i sygnał, że przedsiębiorstwo —  gdy n ie  obro
n i swej słuszności, p roduku je  to w a r niezgodnie z 
norm am i okreś lonym i w  um ow ie z odbiorcą. Z 
chw ilą  o trzym an ia  odm owy akceptu z motywem., 
że odbiorca n ie  zam aw ia ł tow aru, jesteśm y w  po
siadaniu dowodu, że przedsiębiorstwo p roduku je  
poza planem, bez um ow y p lanow e j, co w  św ie tle  
ostatniego zarządzenia Przewodniczącego P K P G  
cytowanego na wstępie jes t niedopuszczalne. Ze
brawszy powyższe dane, re fe ren t k re d y to w y  ma 
gotow y przedm io t inspekc ji fa ku lta tyw n e j. Na 
m iejscu w  przedsięb io rstw ie  bez w iększych tru d 
ności dojdzie do sedna rzeczy, gdyż w  ty m  p rzy 
padku zażąda w y jaśn ień  od s trony ew idenc ji ban
kowej.

S tw ierdziw szy, że jes t ju ż  w  posiadaniu wszyst
k ich  potrzebnych m u m a te ria łów  t j .  że u s ta lił w ie l
kość posiadanych w  m agazynie w yrobów  n iezby
w alnych z w in y  przedsiębiorstwa, że u s ta lił p rzy 
czynę te j n iepraw id łow ości oraz że przedsiębior
stwo ko n tyn u u je  w y tw arzan ie  p roduk tów  z łe j ja 
kości —  re fe ren t m usi wskazać w  końcu środki, 
k tó re  przyczyn ią  się do usunięcia n iepraw id łow oś
ci. \

Po ta k im  rozeznaniu oddzia ływ anie  w inno  być 
skuteczne i, przez zalecenia poinspekcyjne zobligo
wać jednostkę nadrzędną do śledzenie i  pomocy 
w  usuw aniu  n iepraw id łow ości, a przedsiębiorstwo 
do zm obilizow ania  w szystk ich  sw ych rezerw  do 
napraw y zagrożonego odcinka.

W  celu uzyskania w łaściw e j oceny przyczyn  ro
dzących n iepraw id łow ości m usim y działalność 
każdej źle pracującej jednostk i gospodarczej oce
niać na tle  ak tua lnych  zagadnień w a lk i k lasowej, 
co pozw oli nam szybciej rozwiązać nieraz mocno 
zawoalowane prob lem y. W alka o jakość w inna  być

prowadzona w  drodze oddzia ływ ania  politycznego 
i  uśw iadam iania p racow n ików  o znaczeniu pracy 
dla budow y socjalizm u, przez dostarczenie w łaści
w ych narzędzi, przez lepszą organizację p racy i 
wzmożoną kon tro lę  techniczną. O statnia w inna  jak  
najszybcie j osiągnąć w łaśc iw y  poziom, gdyż s tw ie r
dzić należy, że w  c h w ili obecnej n ie  spełnia ona na
leżycie swych zadań.

Skutecznym  środkiem  by łoby  rów nież upoważ
n ien ie  konsumenta do składania rek lam ac ji w 
p rzypadku nabycia p roduk tu  z łe j jakości —  co zo
stało wprowadzone w  Z w iązku  Radzieckim . W  ta 
k im  przypadku p u n k t detalicznej sprzedaży jest 
szczególnie zainteresowany, aby p rzy jąć  tow ar 
w łaściw ej jakości —  w p ływ a jąc  tym  samym na ja 
kość p ro d u kc ji przez odmowę p rzy jęc ia  takiego 
p roduktu , k tó ry  n ie  cieszy się popytem  u konsu
menta.

Dalszym  bodźcem dla przedsiębiorstwa na od
c inku  popraw y jakości będzie fa k t odm owy skre
dytow ania  is tn ie jących  ponadnorm atyw nych za
pasów w yrobów  gotowych, czy p ro d u kc ji w  toku, 
(gdy s tw ie rdz im y, że przedsiębiorstwo dale j pro
duku je  złą jakość ) je ś li by  przedsiębiorstwo w y 
stąpiło z w n ioskiem  kredy tow ym , gdyż zamrożone 
w ie lkości środków obro tow ych w  leżących w yro 
bach gotowych na pewno spiętrzą trudności fin a n 
sowe przedsięb io rstw a. Zagadnienie tow arów  zw ró 
conych w sku tek  dostaw niezam aw ianych pow inno 
być przez oddział ostro potraktow ane z p u n k tu  w i
dzenia p o lity k i k redy tow e j, gdyż często tu ta j kon
tynuowana jes t błędna p o lity ka  k ie ro w n ikó w  przed
siębiorstw , k tó rzy  obciążeni daw nym i naw ykam i 
produkow ania dla nieznanego odbiorcy, n ie  zawsze 
chcą się w yzbyć tych  przyzwyczajeń.

Znaczenie obniżenia kosztów w łasnych p rodukc ji 
do tarło  obecnie do na jn iższych szczebli działalności 
gospodarczej; w a lka  o ich  'obniżenie toczy się po
przez: podniesienie w yda jnośc i pracy, w łaściw ą o r
ganizację pracy, rac jona lne w ykorzys tan ie  środ
ków  trw a łych , oszczędne zużycie m ateria łów , su
rowców  i  energii. Jednak w  niedostatecznym  jesz
cze stopn iu  docenia się możność obniżenia kosztów 
w łasnych przez w a lkę  o lepszą jakość p rodukc ji. 
Zauważm y ja k  rzu tu je  ten m ało dostrzegalny n ie 
raz w  życiu  codziennym czynn ik  na w y n ik  dz ia ła l
ności gospodarczej przedsiębiorstw . P rz y jm ijm y , 
że przedsiębiorstwo w yp rodukow a ło  pa rtię  tow arów  
o n iew łaściw e j jakości, inne j n iż  by ła  przew idziana 
zam ówieniem  —  umową. W  ty m  przypadku nie 
trudno odgadnąć, że odbiorca postąpi zgodnie z za
rządzeniem Przewodniczącego P K P G  z dnia 10 
sierpnia 1853 r. to jest:

a) w y ra z i zgodę na odb iór tow aru  po zniżonej ce
nie,

b) zażąda usunięcia u jaw n ion ych  wad,
c) usunie w ady we w łasnym  zakresie, lecz w  cię

żar kosztów dostawcy,
d) odm ów i p rzy jęc ia  tow aru  i  zażąda zm iany na 

tow ar dobrej jakości,
e) z dostawy zrezygnu je  tzn. odstąpi od um owy.
Jest jasne, że producent p rzy  je d n o litych  ce

nach p lanow ych osiągnie niższą akum ulację  od p la 
nowanej (pk t a).

N ie  lepszy w y n ik  osiągnie w y tw ó rca  p rzy  oko
licznościach podanych w  dalszych punktach, gdyż 
przez pow tórne  ponoszenie kosztów (przy usuwa
n iu  wad) lu b  popraw ie  jakości p rodukc ji, zostanie
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przekroczony p lanow any jednostkow y koszt p ro 
dukc ji, co sprowadza się do w yżej wspomnianego 
zjaw iska, t j .  nieosiągnięcia p lanow ej akum ulac ji.

W  dalszej ko le jności spotkam y odmowę p rzy ję 
cia tow aru. Nad ty m  z jaw isk iem  zatrzym am y się. 
by z b liska obliczyć jego w p ły w  na w y n ik  dz ia ła l
ności przedsiębiorstwa, ja k  rów nież na szkodliwość 
w  gamach p lanowej gospodarki narodowej. Towar, 
k tó ry  n ie  znalazł nabyw cy, bądź to w sku tek wad 
isto tnych, bądź na skutek tego, że b y ł w y tw o rzony  
bez zam ów ienia —  um ow y, u czyn ił szkodliwą w y r 
wę w  gospodarce p lanow e j, gdyż naruszy ł prawo 
p ro p o rc ji w  p ro d u kc ji socja listycznej; n ie  zaspokoi 
on p lanow ych potrzeb konsum enta —  przem ysłu. 
S łowem  —  zużyte w ie lkośc i m a te ria łów  podstawo
wych, pomocniczych, p racy  żyw e j, zużycia maszyn 
i innych  kosztów poszły w  odwrotnym , k ie runku , 
t j.  poszły poza sferę ak tyw ne j działalności gospo
darczej —  a ty m  samym n ie  powiększą p u li docho
du narodowego, bo n ie  przedstaw iają , razem w zią
wszy, w iększej w artości n iż  zużyta do p ro d u kc ji 
wartość przeniesiona.

Jest to z jaw isko w  gospodarce p lanow e j w ielce 
szko d liw e ,, uwzględn iwszy, że baza surowcowa w  
te j c h w ili n ie pozwala nam zabierać z b ilansu m a
teria łowego m ateria łów , k tó re  nie spełn ia ją  okreś
lonych planem  zadań.

Z a jm ijm y  się obecnie przedsiębiorstwem , k tó re  
dopuściło się w ytw orzen ia  tak ich  w yrobów . Z rozu
m ia łe  jest, że zwrócona pa rtia  tow arów , prócz w y 
żej w ym ien ionych  n iepraw id łow ości zamraża u loko
wane w  n ie j ś rodk i obrotowe. W skutek w ięc te j 
n iepraw id łow ości p ie rw o tne j przedsiębiorstwo sta
n ie  wobec trudności p ła tn iczych, ponieważ zm u
szone jest do płacenia w ysokich lcar za zw łokę, od 
przeterm inow anych zobowiązań. M am y w ięc p ie r
wszą bezpośrednią przyczynę obniżenia akum u lac ji 
w przedsiębiorstw ie.

Z chw ilą  odm owy p rzy jęc ia  tow aru, tow a r ów 
przebiega drogę pow rotną, co powoduje dalszy, n ie - 
p lanow y „osad“  na towarze, w sku tek narastania 
kosztów transportu , co rów nież rzu tu je  poważnie 
na ostateczny w y n ik  działalności przedsiębiorstwa.

Z p ra k ty k i w iem y, że tow ar, po przebyciu  setek 
k ilom e trów  i  po p a rok ro tnym  załadunku i  w y ła 
dunku, pogarsza swą jakość co w  końcow ym  etapie 
pozwoli nam na zakw a lifikow an ie  go do braków  
napraw ia lnych  (a r ty k u ły  spożywcze do mało —  lu b  
bezwartościowych). W y n ik  końcow y rentowności 
takiego przedsiębiorstwa jest n ie  trudno  p rzew i
dzieć, gdyż ten sam p ro d u k t tra fia  po raz d rug i do 
procesu p ro d u k c ji—  a w ięc po raz d ru g i „obrasta“  
w  koszty. W  tym  p rzyk ładz ie  n ie  będzie dz iw ny 
fakt, że jednostkow y koszt p ro d u kc ji rażąco bę
dzie odbiegał od planowanego —  co re fe ren t k re 
d y to w y  na pewno w ykorzys ta  p rzy  k redy tow an iu  
w yrobów  gotowych, za jm ując się w yłączen iam i z 
ty tu łu  przekroczenia planowanego kosztu p roduk
cji.

Zagadnienie w a lk i z b rakam i —  jako  w yn ik ie m  
w ad liw e j p rodukc ji, pozostawiłem  na koniec z 
uwagi na:

a) bezpośrednie, w  proste j l in i i ,  dzia łan ie  na aku
mulację,

b) stosunkowo ła tw ie jszy  sposób ich  odkryc ia  i 
uchwycenia.

W ad liw ie  w ytw orzone  p ro d u k ty  absorbowały 
nieekonom icznie Bank jako  in s ty tu c ję  rozliczeń in 

kasowych. N ieekonom icznie dlatego, ponieważ te 
go rodza ju  transakcja  nie przyn ios ła  zgoła żadnych 
korzyśc i gospodarczych. D a le j, powyższa transak
cja pociągnęła za sobą udzielen ie k re d y tu  na należ
ności fak tu row e, k tó ry  n ie  ma p e łn i zabezpiecze
nia, ponieważ p ła tn ik  przez odmowę akceptu w  trze
cim  dn iu , a licząc od da ty  złożenia w  Banku żąda
nia zapłaty, w  p ią tym  dn iu  p rze rw a ł bieg p ra w i
dłowego cyk lu  rozliczeń; łączy się to z brakiem  
zabezpieczenia udzielonego poprzednio k redytu , 
gdyż dalsze dn i cyk lu  rozliczeń przeznaczone b y ły  
na sfinansowanie czasu operacji bankow ych i  sum 
pieniężnych w  drodze na rżecz dostawcy, co w  po
wyższym  przypadku n ie  będzie m ia ło  m iejsca z uw a
gi na postaw ienie tow aru  do dyspozycji dostawcy 
w skutek naruszenia um ow y p lanow e j. Dalszym 
niepożądanym z jaw isk iem  będzie w ykazanie przez 
przedsiębiorstwo zawyżonej ew idency jn ie  rea liza
c ji w  ty m  okresie, co pociągnie za sobą błędne w y 
liczenie akum ulac ji.

Jak w idz im y, w skutek pozornie praw id łow ego 
obrotu, tow a r ów pozostaw ił na poszczególnych eta
pach przebyte j d rog i ślady n iepraw id łow ości, k tó 
re przyczyn ią  się do b łędnych ocen działalności go
spodarczo -  finansow ej przez jednostkę nadrzędną, 
a ty m  samym opóźnią przedsięwzięcie skutecznych 
środków w  celu z likw idow an ia  lu b  niedopuszcze
nia do powstania n iepraw id łow ości.

K róce j będziem y czekali na stw ierdzenie, ja k i 
procent b raków  pow sta ł, p rzy  w y tw a rzan iu  pewne
go asortym entu i  w  ja k im  stopn iu  w p łyn ie  on na 
przekroczenie p lanow ych kosztów, gdyż przedsię
b iorstwo, chcąc uchw ycić w łaśc iw ie  jednostkow y 
koszt p rodukc ji, zmuszone jest pod koniec każdego 
okresu obciążyć każdy asortym ent kosztam i uw ię 
z ionym i w  brakach. N ie jes t to trudne  do spraw
dzenia, gdyż p rzy  obecnym prowadzen iu kosztów 
w  układzie  ka lku la cy jn ym  d la  każdego asortym en
tu  prow adzi się ka rtę  analityczną, gdzie w  końco
wej pozyc ji spotkam y narzu t s tra t na brakach. Na
rzu t ten, u ję ty  w  postać procentowego wskaźnika, 
potrzebny nam jest do w yrob ien ia  sobie sądu ja k  
ksz ta łtu ją  się b ra k i w  stosunku do kosztów w y tw o 
rzenia na przestrzeni dłuższego czasu. Chcąc usta
lić  różnice, pod względem u jem nych  w p ływ ó w  na 
akum ulację, pom iędzy p rodukc ją  o wadach is to t
nych —  lu b  innych, a brakiem , —  można przyjąć, 
że ten ostatni, m im o rażącej nazw y i  w ie lce  szko
dliw ego w p ły w u  na- koszty p rodukc ji, n ie  pow inien 
być uważany za zło najw iększe, gdyż p rodukc ja  o 
wadach is to tnych  (brak napraw ia lny) jes t n ie 
m nie jszym , a w  pew nych w arunkach gospodar
czych i  w iększym  złem pod względem finansowym . 
Z k ró tk iego  naśw ie tlen ia  w idz im y , że w  obecnym 
czasie praw na ochrona jakości p ro d u kc ji idzie da
le j n iż  realna w a lka  upoważnionych do tego orga
nów  —  w  tej. liczb ie  i  NBP. M ając w ięc na uwadze 
w ytczne w  postaci cytow anych na wstępie słów 
tow. B ie ru ta  oraz doskonały oręż —  znane nam już  
no rm y prawne, każdy p racow n ik  aparatu k re d y to 
wego naszego Banku w in ien  w  codziennej pracy 
kon tro lno  - k redy tow e j realizować to  n ie trudne  a 
zarazem doniosłe zadanie, k tó re  w  szeregu ważnych 
zagadnień często w yda je  się mało istotne. M usim y 
pamiętać, że n ie  w olno dopuszczać do zaburzeń w  
gospodarce narodowej ani do obniżania akum ula
c ji przedsiębiorstw .



Walcząc o polepszenie jakości p rodukc ji, walcząc 
z brakoróbstw em  z n ieuczciw ym  i  lekkom yślnym  
w ykonaw stw em  i pobłażliwością w  stosunku do 
niesum iennych producentów  —  w a lczym y o ja k  
najlepsze w ykorzystan ie  surowca i  s iły  roboczej, 
w a lczym y z p rzesto jam i w  p rodukc ji, w a lczym y o 
uruchom ien ie w ie lk ich  rezerw  w ew nętrznych  naszej

gospodarki, gdyż ty lk o  tą drogą można osiągnąć re 
alną obniżkę kosztów w łasnych, dzięki k tó re j bę
dziem y m og li zapewnić dalszy w zrost stopy życio
wej mas pracujących.

M. Blaszczyk  
B ędzin

Czynności skarbcowo-kasowe
Spośród zagadnień poruszanych w  „W iadom oś

ciach N B P “  najczęściej om awiane są tem aty z dzie
dziny k redytow an ia  i  k o n tro li przedsiębiorstw . Dość 
często spotykam y rów nież a r ty k u ły  om awiające 
kon tro lę  funduszu płac, zagadnienia dotyczące ka
p ita ln ych  rem ontów , budżetu Państwa. Bardzo rzad
ko natom iast po jaw ia ją  się a r ty k u ły  odnośnie pracy 
kom órek rachunkowości, czy rozliczeń inkasowych: 
p raw ie  zupełn ie n ie  są dyskutowane na łam ach na
szego pisma czynności skarbcowo-kasowe.

Czy to ma oznaczać, że czynności te w ykonu jem y 
, ef ł ^  ze n„ie m am y tu  żadnych w ątp liw ości, 
żadnych trudności na drodze praw id łow ego re a li
zowania postaw ionych nam na tym  odcinku zadań?

N ieste ty tak  n ie  jest. P rob lem atyka  tych  czyn
ności, ja kko lw ie k  zasadniczo prostsza w  swych za- 
ozeniach od zagadnień np. kredytow ych , posiada 

jednak swoje specyficzne w łaściwości i  jes t w  d o s z -  

czegolnych przypadkach trudn ie jsza  w  p ra k tycz 
nym  w ykonan iu  od innych  czynności bankowych.
. K on k re tn ie  w yraża się to  m iędzy in n y m i w  tym , 
pr q 16 k aZ<̂  Prac°w n ik  banku nadaje się do tych

Poza znajomością odpow iednich przepisów  po
trzebne są tu  jeszcze: duże doświadczenie i  pewne 
w łaściwości indyw idua ln e  ja k  np. opanowanie psy
chiczne, zdolność skup ien ia  dostatecznej uw agi p rzy  
pracach bezpośrednio zw iązanych z gotówką, um ie
jętność w spó łpracy z k lie n ta m i itp .

Niedostateczna znajomość przepisów i  b rak i we 
wspom nianych w łaściwościach in d yw id u a ln ych  są 
bardzo często powodem poważnych uchyb ień o ty le  
g ioźnych, że pociągają one za sobą —  poza szkodą 
m oralną dla banku —  bezpośrednie s tra ty  m a te ria l
ne dla danego pracownika.

U s te rk i w  p racy k redytow ca pow odują n ie jedno
k ro tn ie  u jem ne sku tk i gospodarcze, mogą one je d 
nak być częstokroć odpowiednio korygowane, aż do 
całkow itego usunięcia powstałego zła. Natom iast 
b łędy w  pracy licza rk i, kasjera czy skarbn ika  uzew
nę trzn ia ją  się zazwyczaj w  bezpośrednich stratach 
m ateria lnych, obciążających osobiście tych  pracow 
n ików , a rzu tu jących  ponadto na kszta łtow anie  się 
o p in ii o banku i  na zaufanie do tego banku, bez k tó 
rego to zaufania trudno  m ów ić o m ożliw ości p ra w id 
łowego w ykonyw an ia  czynności skarbcowo-kaso- 
wych.

M us im y pam iętać o ro li, jaką  odgryw ać ma nasza 
ins ty tuc ja  na odcinku operacji kasowo-skarbcowych. 
Jako bank socja lis tyczny ma ona grom adzić w szyst
k ie  w olne rezerw y gotówkowe, rozprowadzać po
przez swoje oddzia ły  zas iłk i pieniężne do ośrodków 
gospodarczych całego k ra ju , obsługiwać kasowo 
wszystkie przedsiębiorstwa, urzędy i  ins ty tuc je , 
czy li konkre tn ie  —  ma spełniać ro lę  głównego kas
jera całej gospodarki narodowej.

w Narodowym Banku Polskim
Ta ogolme podana charakte rystyka  działalności 

banku w  dziedzinie czynności kasowych wskazuje 
na doniosłość i ważność operacji kasowo-skarbco- 
wycn. I  dlatego muszą być one nie m n ie j od innych  
czynności bankowych otoczone tro sk liw ą  opieką, 
tak k ie ro w n ikó w  oddziałów ja k  i w ładz centra lnych.

agadmeniem tym  pow inn i żyć rów nież sami p ra 
cow nicy w ykonu jący  te  czynności.

S am okrytyczn ie  m us im y przyznać, że prace kaso- 
wo-skarbcowe w ykazu ją  u nas jeszcze w ie le  niedo- 
magan, tak na tle  om ijan ia  przepisów, ja k  i  b raku  do
statecznej czujności wobec grożącego stale niebez
pieczeństwa mechanicznego w ykonyw an ia  tych 
czynności.

W spomniane niebezpieczeństwo p racy mechanicz- 
naj  jes t dotychczas stosunkowo m ało uwzględniane, 
tak przez bezpośrednio zainteresowanych pracow ni- 
n r i i  1 prZ6Z k ie ro w n ikó w  kom órek organ izacyj-

Udrzają  się naw et p rzypadk i odgórnego k la s y fi
kowania prac kasowych jako  typow o mechanicz
nych.^ Takie  u jęcie  jes t oczywiście fa łszywe. Głos 
decydujący m ają  tu  przede w szystk im  doświadczeni 
p racow n icy kasowi. W iedzą oni doskonale z w łasnej 
p ra k ty k i, ja k ie j uwagi, jakiego skupienia m yślow e
go wym aga ich praca. Każda w yp ła ta  jes t w  zasa
dzie podobna jedna do d rug ie j, realizowana jest 
p rzy  stosowaniu jednakow ych czynności, a przecież 
każda stanow i oddzielną operację wym agającą in 
dyw idualnego ujęcia, a przede w szystk im  ca łkow i
tego oderwania^ się od poprzednie j operacji i  m yślo- 
v,ego przestaw ienia się na nową operację bieżącą.

P rzy  dziesiątkach pow tarzanych co chw ila  czyn
ności n ie  jest to  rzeczą ła twą. Niebezpieczeństwo 
mechanicznego zautom atyzowania jest tu  bardzo 
duże. W ystarczy m om ent n ieuwagi, chw ila  u tra ty  
czujności aby popełn ić błąd gotów kow y sięgający 
nieograniczonych rozm iarów  y

Przepisy in s tru k c ji kasowej, ja k  i dodatkowe za- 
iządzenia uzupełniające, dają p racow nikom  zasad
n iczy  oręż obronny przeciw ko w spom nianym  uchy
bieniem, jednakże n ie  są one w  tym  względzie w y -
o le l i  LZ cU c |C 0.

N iektó re  z n ich  są zby t suche w  swej treści, brak 
im  potrzebnych w  poszczególnych przypadkach w y 
jaśnień kom entu jących znaczenie i cel ich wydania, 
tak że częstokroć pracow nik, znając je, n ie  rozu
m ie  potrzeby ich  stosowania, a w  konsekw encji nie 
w ykonu je  ich, zwłaszcza w  ty m  przypadku, gdy 
przysparza ją  m u one dodatkową pracę.

P rzykładow o przeana lizu jem y n iek tó re  przepisy 
obow iązującej obecnie in s tru k c ji kasowej IV /G . 
Przede w szystk im  in s tru k c ji te j b rak wstępu, k tó ry  
w  ogólnych zarysach om aw ia łby cele i  zadania prac 
kasowo-skarbcowych, p o d a w a ł" ich  znaczenie dla 
gospodarki narodowej i uzasadniał konieczność 
ścisłego stosowania przepisów te j in s tru kc ji.



§ 2 m ów i w  jednym  z ustępów o obow iązku n i
szczenia opaski k lie n ta  przez przedarcie i  w rzucenie 
do kosza o ile  dana paczka banknotów  po przesorto
w an iu  i  p rze liczeniu okazała się zgodna w  naturze z 
podaną na opasce kwotą.

Należałoby tu  dodać k ró tk ie  w yjaśn ien ie , że to  za
rządzenie ma na celu niedopuszczenie do pomiesza
n ia  opasek z paczek już  przerobionych, przez co 
osiąga się m ożliwość bezbłędnego usta lenia osoby 
k lien ta , którego dotyczą ew entua ln ie  stw ierdzone 
różnice kasowe. W iem y, że przepis ten n ie  jest zbyt 
ściśle przez lic za rk i przestrzegany, co n ie jednokro t
nie mści się na n ich  m ateria ln ie , a to w  przypadku 
niemożności usta lenia w łaścic ie la  opaski p rzy  
stw ierdzen iu  w  danej paczce b raku  kasowego.

§ 1 ?  —  przew idu je , że kas je r w in ie n  posiadać od
pow iednie k w a lif ik a c je  osobiste. Jest to zby t ogól
n ikow e ujęcie. Należało by  —  podać ja k ie  to zasad
nicze k w a lif ik a c je  osobiste w in n y  cechować kasjera. 
U ła tw iło  by to pracę p rzy  usta lan iu  stanow isk kas- 
je rsk ich  i  usunęłoby w ie le  n ieporozum ień na tym  
odcinku.

§ 24 ustęp 3 —  poleca wyszczególniać na dowodzie 
w yp ła ty  rodzaj, ilość sztuk i  sumę poszczególnych 
odcinków. Przepis ten narzuca czynność dodatkową 
i dość uciążliwą, zwłaszcza w dniach dużego nasile
nia w yp ła t.

D latego kas je rzy niechętn ie odnoszą się do tego 
polecenia, a w  w ie lu  przypadkach n ie  w ykonu ją  go 
wcale, tłumacząc się b rak iem  czasu, względnie 
zbytecznością stosowania tego przepisu. W łaśnie 
dlatego przepis ten pow in ien  być uzupe łn iony ko
mentarzem, w yjaśn ia jącym , że stosowanie tego za
rządzenia m a na względzie przede w szystk im  in 
teres samego pracownika, w yraża jący  się w  tym , 
że w  przypadku  popełn ienia p o m y łk i uw idoczn io
nej w  fo rm ie  b raku  kasowego, odnośna ew idencja 
w yp łaconych odcinków  p ieniężnych może dopro
wadzić do ustalenia m iejsca pom y łk i, a ty m  samym 
do odzyskania przepłaconej sumy.

Z rozum ien ie  praktycznego znaczenia tego prze
pisu spowodowałoby w łaściw e ustosunkowanie się 
do niego zainteresowanych pracow ników .

Fundam entalną zasadą, obowiązującą p rzy  w ię k 
szości czynności skarbcowo - kasowych, jest ko rn i- 
syjność. M ów ią  o n ie j poszczególne pa rag ra fy  in 
s tru k c ji kasowej.

I  tak  przepis § 52 postanawia, że w  so rtow n i w 
czasie liczenia go tów k i muszą przebywać p rzyn a j
m n ie j dw ie  osoby. W  § 65 dozwala się na wstęp do 
skarbca ty lk o  2 skarbn ikom  łącznie. P rzebyw anie 
w  skarbcu jednem u ska rbn ikow i jes t niedozwolo
ne.

§ 156 p rzew idu je  kom isy jne  o tw ie ran ie  p o rtfe li 
ze skarbca nocnego.

Podobnie wszelkie ruchy  gotówkowe, ja k : prze
noszenie w artości ze skarbca lu b  do skarbca, tra n 
sporty  pieniężne m iędzy poszczególnym i jednost
kam i o rgan izacy jnym i, odbywać się w in n y  p rzy  
zachowaniu ścisłej kom isyjności.

Dlaczego Bank p rzyk łada  tak  w ie lką  wagę do ko
m isyjnego w ykonyw an ia  czynności skarbcowo-ka- 
sowych?

Odpowiedź na to pytan ie  można znaleźć w  samej 
in s tru kc ji.

Zasada kom isyjności jes t tak podstawowym  w a
runk iem  praw id łow ego w ykonyw an ia  prac skarbco
wo -  kasowych, że uzasadnia ona potrzebę kom en
tarza o fic ja lnego w  fo rm ie  bezpośredniego w y jaś

n ien ia  znaczenia i  celu poszczególnych przepisów 
trak tu jących  o kom isyjności.

W  ogólnym  u jęc iu  stosowanie kom isyjności ma 
za zadanie w ykluczen ie  m ożliwości dokonania in 
dyw idualnego nadużycia gotówkowego oraz zabez
pieczenie bezbłędnego prowadzenia i  k o n tro li ope
ra c ji kasowo - skarbcowych.

M om enty te m ają  zasadnicze znaczenie i  są n ie
odzownym  w arunk iem  d la  zdobycia zaufania, ja 
k ie  B ank posiadać m usi p rzy  w ykonyw an iu  zadań 
głównego kasjera gospodarki narodowej.

P rzy  o lb rzym ich  rozm iarach operacji go tów ko
w ych n ie  jest rzeczą m ożliw ą  dokonyw anie na tych
m iastow ych przeliczeń m ilionow ych  w p ła t czy 
w y p ła t p ieniężnych. Zaham owałoby to ca łkow icie  
no rm a lny  bieg życia gospodarczego." I  dlatego tys ią 
ce w p ła t, dokonyw anych codziennie do kas Banku 
przez sektor uspołeczniony, p rzy jm ow ane  są bez 
bezpośredniego sprawdzania zgodności deklarow a
nych kw o t ze złożoną gotówką. W p ła ty  te p rze li
czane są w  te rm in ie  późniejszym, zazwyczaj w  n ie 
obecności wpłacającego, z tym , że stw ierdzone 
przez B ank różnice uznawane są przez niego nieza
leżnie od tego, czy w ypadają  na jego korzyść czy 
niekorzyść. W  ty m  m ie jscu u ja w n ia  się w  pe łn i 
znaczenie zaufania, ja k ie  Bank posiadać m usi u 
swoich k lien tów .

D la  ugrun tow an ia  tego zaufania konieczne jest 
przekonanie tego k lien ta , że prace skarbcowo-ka- 
so_we są prowadzone w  Banku bezbłędnie i  że usta
w ien ie  tych  prac un iem ożliw ia  dokonanie naduży
cia kasowego w  Banku.

I  dlatego zasadniczym w arunk iem  dla pełnego 
u trzym an ia  tego zaufania jes t ja k  najściślejsze za
chowanie kom isyjności p rzy  w szystk ich  czynno
ściach, dla k tó rych  kom isyjność ta jest p rzew idz ia 
na, niezależnie od w łaściwego doboru lu d z i o od
pow iedn ich kw a lif ika c ja ch  zawodowych i  m o ra l
nych.

P rzy  sposobności k ilk a  s łów  należało by  poświę
cić zagadnieniu zaufan ia koleżeńskiego pom iędzy 
p racow n ikam i p ionu kasowego. Isto ta  tego zaufa
n ia  jest częstokroć przez p racow n ików  źle rozum ia
na, co doprowadza nieraz do poważnie jszych prze
kroczeń służbowych.

P rzykładow o podam y n iek tó re  p rzypadk i tak ich  
uchybień: in s tru kc ja  kasowa zakłada, że klucze do 
w szystkich zam knięć skarbcowych n ie  mogą się zna
leźć w  ręku  jednego pracow nika. D la  przestrzega
nia tego rygo ru  prowadzona jest specjalna ew iden
cja p rzydz ie lanych , skarbn ikom  kluczy. N iestety 
przepis ten, tak w ażny dla u trzym an ia  zasady ko- 
nnsyjnosci, jes t n ieraz przez p racow n ików  lekce
ważony i  łam any z powodu fa łszyw ie  pojm owane
go zaufania koleżeńskiego. W  w y n ik u  powyższego 
zdarzają się p rzypadk i odręcznego wręczania przez 
skarbn ików  pow ierzonych im  k luczy  skarbcowych 
innym  pracow nikom  z ra c ji np. chw ilowego innego 
zajęcia i chęci przyśpieszenia p iln e j operacji kaso
wej. W  ten sposób pew n i pracow n icy wchodzą n ie
jednokro tn ie  w  posiadanie k luczy  skarbcow ych od 
w szystk ich  zamknięć, zdobywając tą  drogą p ra k 
tyczną m ożliwość o tw arc ia  skarbca indyw idua ln ie , 
bez zachowania wym aganej kom isyjności. Żaden 
stopień zaufania n ie  może usp raw ied liw ić  takiego 
postępowania, k tó re  godzi w  podstawowe założenia 
kom isyjności i pozbawia Bank argum entów  dla żą
dania niezbędnego dla niego w  pracach kasowych 
zaufania k lien tów .
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Liczarka  kon tro lu jąca  na podstawie bezgranicz
nego zaufania do koleżanki, podpisu je n ieraz liczo
ne przez tam tą  paczki banknotów  bez sprawdzenia 
„na  drugą rękę“  (podpis grzecznościowy). N ie  z daje 
sobie ona sprawy, że w  ten sposób stwarza m ożli
wość popełn ien ia  nadużyć przez je j p rzy jac ió łkę , 
a ponadto, że łam ie  dyscyp linę  kasową, k tó ra  w  da
nym  przypadku jest ka rdyna lnym  w arunk iem  za
sady kom isy jności.

K as je r p row adzi czynności kasowe (w p ła ty  i  w y 
p ła ty) samodzielnie, ponosząc z tego ty tu łu  osobi
stą odpowiedzialność za p raw id łow e  rozliczenie s ię , 
z pow ierzonych m u w artości gotówkowych.

Na czas chw ilow e j nieobecności czynności kaso
we pow inny  być przerwane, a samo pomieszczenie 
kasowe zamknięte.

A  jednak z ra c ji koleżeńskiego zaufania zdarzały 
się p rzypadk i chw ilowego zastępowania kasjera 
przez innego pracow nika bez jak iegoko lw iek  odbie
rania czy oddawania w artości kasowych. Po prostu 
kasjer w ie rzy  koledze, że ten n ie  nadużyje  jego za
ufania, że w yp ła c i w zględnie p rzy jm ie  w p ła tę  do
brze, a k lie n t będzie zadowolony z szybkiego zała
tw ien ia .

A  co będzie, gdy p rzy  zam knięciu kasy zestawie
nie kasowe w ykaże poważnie jszy b rak  kasowy? 
K to  będzie za to  odpowiedzialny? Nad tym  zapew
ne n ie  zastanow ili się, an i kasjer, an i zastępujący 
go kolega, n ie  rozum ie jąc znaczenia przepisu, k tó ry  
tak ie j p ra k ty k i zakazuje. Tak ich  (przypadków ła 
mania przepisów można b y  przytoczyć w ięcej.

Potw ierdza to w  dalszym ciągu potrzebę n ie  t y l 
ko dokładnej znajomości zarządzeń Banku, ale i 
w łaściwego rozum ienia ich  znaczenia i  celu w yda 
nia.

Na tle  powyższych w yjaśn ień  potrzeba stosowa
nia o fic ja ln ych  kom entarzy do poszczególnych 
przepisów in s tru k c ji kasowej w yda je  się uzasad
niona. Ponadto mnogość stw ierdzanych uchybień, 
spowodowanych nieprzestrzeganiem  tych  p rzep i- , 
sów potw ierdza to stanowisko. N iezależnie od po
wyższego, d la  podniesienia poziomu i  s ty lu  czyn
ności skarbcowo - kasowych, niezbędna jest odpo
w iedn ia  akcja szkoleniowa, prowadzona dla kom ó
rek  kasowo-skarbcowych w  fo rm ie  szkolenia p rzy 
b iu rku , ja k  i  grupowo, bez odryw an ia  się lu b  z oder
waniem  się od pracy, ja k  to ma m iejsce d la innych  
czynności bankowych.

Dotychczas n ie  prowadzono dla tych  kom órek 
kursów  z oderwaniem  od pracy. W yda je  się, że zna
czenie p rob lem a tyk i kasowo -  skarbcowej w  pe łn i 
uzasadnia potrzebę prowadzenia tak ich  kursów . 
P racow nicy kom órek skarbcowo - kasowych po
w in n i m ieć możność zdobycia szerszych w iadom o
ści naśw ie tla jących im , tak  od s trony  zawodowej 
ja k  i po lityczne j, znaczenie ich  pracy oraz m iejsce 
ja k ie  ta praca za jm u je  w  ogólnym  układzie  opera
c ji bankowych. Ponadto ku rsy  tak ie  pow inny  w  te
m atyce sw oje j uwzględn iać potrzebę zdobywania i 
pogłębiania przez kasjerów  k w a lif ik a c ji specjal

nych, a dotyczących m iędzy in n y m i samego zacho
wania się w  kasie, stosunku do k lien tów , u m ie ję t
ności u trzym an ia  rów now agi psychicznej w  mo
mentach większego nasilenia pracy, względnie w  
sytuacjach kry tycznych , w yw o łanych  n iew łaści
w ym  zachowaniem się obsług iw anych  k lien tów .

Poza k lie n ta m i n iezbyt jeszcze zdyscyplinow a
nym i, kas je r ma częstokroć do czynienia z elemen
tam i przestępczym i, dążącym i w  różny sposób do 
zm niejszenia jego uw agi i czujności i  spowodowa
n ia  przeliczenia się kasjera na ich  korzyść, względ
nie uzyskania rea lizac ji sfałszowanych dokum en
tów  kasowych.

Opisane niebezpieczeństwo grozi kas je row i tak 
od s trony zw ycza jnych elem entów  przestępczych, 
ja k  i  od s trony wroga politycznego, dążącego do 
zdobycia środków m a te ria lnych  potrzebnych mu 

, d la prowadzenia dyw ersy jne j robo ty  w  k ra ju .
K as je r Banku pow in ien  znać te zagadnienia i 

zdawać sobie sprawę z tych  niebezpieczeństw i 
um ieć je  odeprzeć.

Poruszone zagadnienia n ie  w yczerpu ją  całokształ
tu  p rob lem a tyk i czynności skarbcowo - kasowych. 
Szczegółowe om ów ienie tego dzia łu  pracy przekra
cza ram y niniejszego a rty k u łu . N iem nie j z przed
stawionego m a te ria łu  w yn ika , że p rob lem atyka  o- 
peracjd skarbcowo - kasowych jest dość skom p liko 
wana- i  wym aga sta łe j tro sk i i  czujności d la  u trz y 
mania w łaściwego poziomu i s ty lu  pracy na tym  
odcinku.

Reasumując przytoczone powyżej rozważania, 
można by  w  ogólnych zarysach podać recepturę 
niezbędną dla p raw id łow ego przebiegu prac skarb
cowo - kasowych.

Sprowadzałaby się ona do następujących postu
la tów :

1) w łaśc iw y dobór kadrow y,
2) dokładna znajomość przepisów,
3) ścisłe przestrzeganie tych przepisów ze szcze

gó lnym  uw zględn ien iem  rygo rów  kom isyjności,
4) prowadzenie odpow iednie j a kc ji szkoleniowej 

we w szystkich form ach przew idzianych d la  innych  
czynności bankowych,

5) odpow iednie w a ru n k i ob iektyw ne, w yraża ją 
ce się w  dostatecznej opiece i trosce o człow ieka 
pracy.

W a ru n k i pracy p rzy  operacjach skarbcowo - ka
sowych są trudne, z uw ag i na ich  specyficzny cha
ra k te r i  stałe niebezpieczeństwo s tra t m ateria lnych .

N ie wystarczą tu  naw et na jbardz ie j pomysłowe 
barie ry , staw iane w  fo rm ie  różnych urządzeń czy 
zarządzeń, jeże li w  ostatn ie j fazie zawiedzie czło
w iek.

Dlatego, niezależnie od dalszego um acniania na
szych ochronnych urządzeń pomocniczych, należy 
w ie lką  troską otoczyć człow ieka pracy, a w  kon
k re tn ym  przypadku —  pracow nika p ionu skarbco
wo - kasowego.

S. D ą b ro w sk i
Łódź

Wybrane zagadnienia z kredytowania spółdzielczości pracy
Nin ie jsze opracowanie m a na celu naśw ietlen ie  pogłębienia tem a tyk i ob ję te j obow iązu jącym i w 

n iek tó rych  zagadnień dotyczących finansow ania no r- tym  zakresie zarządzeniam i Prezesa Narodowego 
m atyw u środków  obro tow ych spó łdzie ln i pracy. Banku Polskiego. W  tych  w arunkach, w  n in ie jszym  
W ybór tych  zagadnień dokonany jest pod kątem  opracowaniu, naszkicowano fragm entaryczn ie  n ie -
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które  ty lk o  p rob lem y nie wiążąc ich w  jedną ściśle 
zam kniętą całość. Z A S A D Y  W Y L IC Z A N IA  FU N D U SZÓ W  

N Y C H  W  OBROCIE
W ŁAS-

M IN IM A L N Y  U D Z IA Ł  FU N D U SZÓ W  W ŁA S N Y C H  
W  OBROCIE W A R U N K IE M  K R E D Y T O W A N IA  

S P Ó Ł D Z IE L N I PR AC Y

Z fak tu , że zarówno własność państwowa jak  i 
własnosc spółdzielcza stanow ią dw ie  fo rm y  jednego
ka T p f  Z S°  ityPU własności socjalistyczne w y n l-  
nu Z fF v  t Zielme PraCy Są P ^eds ięb io rs tw Jam iyty -  

tyCZn ĝ0’ gdzie ś rodk i P rodukc ji stano
w ią  społeczną własność danej g ru p y  osób t j.  człon-

S d r łd 2 ie ln i- -F a k t’ Że P°tencl a ł P rodukcy jny
Szem Tsłu1 P? T  f St n ie rozerw a lnym  sk ładn ik iem  
p zem ysłu socjalistycznego oraz ważne zadania po
wierzone spółdzie ln iom  w  zakresie p ro d u kc ji a r ty 
ku łów  masowego spożycia stw arza ją  konieczność 
organizowania spó łdzie ln i p racy jako  zdrow ych 
organizm ów gospodarczych, posiadających s ilne  

trw a łe  podstawy finansowe, wyrażające się w  od- 
pow iedm ch funduszach w łasnych tw orzonych na 
zasadach w łaśc iw ych  dla organ izacji spółdzielczych, 
w  fo rm ie  funduszu udziałowego i  zasobowego. W 
tych  w arunkach fundusze w łasne spó łdz ie ln i w in 
n y  uczestniczyć n ie  ty lk o  w  p ok ryc iu  środków trw a - 
yc lecz także w  m oż liw ie  na jw yższym  stopniu 

pokryw ać w in n y  no rm a tyw  środków obrotowych. 
O dpow iednio w ysok i udz ia ł funduszów w łasnych 
w  obrocie m o b ilizu je  spółdzie ln ię do prowadzenia 
p raw id łow e j gospodarki finansow ej i  w p ływ a  tym  
samym dodatnio na pogłęb ienie rozrachunku go
spodarczego. G dy w  wyższym  stopniu fundusze 
własne uczestniczą w  po k ryc iu  no rm a tyw u  środ
ków  obrotowych, wówczas lep ie j układać się może 
działalność gospodarcza spó łdzie ln i i  lep ie j mogą 
byc realizowane zadania w yn ika jące  z p lanów  tech
niczno -  ekonomicznych. Im  wyższe posiada spół
dz ie ln ia  fundusze w łasne w  obrocie, ty m  niższe jest 
zapotrzebowanie k re d y tó w  obrotowych, niższe są 
koszty k redytu , a co za tym  idzie —  wyższa może 
być rentowmość spółdzie ln i. O dpow iednio w ysokie 
fundusze własne w  obrocie spó łdzie ln i stanowią n a j
lepszą gw arancję  wzm ocnienia zabezpieczenia k re 
dy tów  bankowych w yko rzys tyw anych  przez spół
dzie ln ię  dla uzupełn ien ia  w łasnych funduszów  obro
towych. K ie ru ją c  się opisanym i w yże j przesłankam i. 
B ank w  porozum ien iu z M in is te rs tw em  Przem ysłu 
Drobnego i  Rzemiosła oraz z M in is te rs tw em  T ra n 
sportu  Drogowego i  Lotniczego w prow adz ił z dniem  
1 lipca ub. r. zakaz kredytow an ia  spó łdz ie ln i pracy 
nie posiadających m in im u m  funduszów w łasnych w  
obrocie, ustalając równocześnie wysokość w ym a
ganych funduszów w łasnych co n a jm n ie j na 20% 
sum y łącznego no rm a tyw u  środków  obrotowych 
spółdzie ln i. Jednocześnie z wprowadzen iem  m in i
m um  pokryc ia  no rm a tyw ów  środków  obrotow ych 
funduszam i w łasnym i jako  w a runku  kredytow ania , 
centra le spółdzielcze —  w yko rzys tu jąc  swe wolne 
środk i za s iliły  odpow iedn im i funduszam i w łas
n ym i te spółdzie ln ie , k tó re  n ie  posiada ły dotąd 
wymaganego m in im u m  a w ykaza ły  się prowadze
niem  zdrow e j działalności gospodarczej. W  ty m  sta
n ie  rzeczy rygorystyczne przestrzeganie przez od
dz ia ł Banku m in im alnego udz ia łu  funduszów  w ła 
snych w  obrocie, ja ko  w a runku  kredytow an ia  spół
dz ie ln i pracy, staje się w ażnym  ins trum entem  w  
walce o um ocnienie jednostek spółdzielczych

Raz na kw a rta ł, w  oparciu o bilanse spółdzie ln i 
na u ltim o  ubiegłego kw a rta łu , oddzia ły są obowią
zane do badania wysokości funduszów w łasnych w  
obrocie spółdzie ln i i usta lania czy poszczególne 
społdzie in ie spe łn ia ją  w ym og i pokryc ia  co ha jm n ie j 
zU » no rm a tyw u  łącznego funduszam i w łasnym i w  
obrocie. W yliczen ia  funduszów w łasnych w  obrd- 
cie dokonu je się do dnia 5 danego miesiąca po m ie - 
siącu sprawozdawczym, to znaczy na jda le j w  ciągu 
10 dn i po u p ływ ie  te rm in u  wyznaczonego d la  zło
żenia przez spółdzie ln ie b ilansu w  Banku (te rm in  
złożenia b ilansu —  25 dn i po u p ływ ie  kw arta łu ).

W yliczenie funduszów w łasnych w  obrocie prze
prowadza się w  dwóch etapach.

W  etapie p ierw szym  w ylicza  się tę część posia- 
danych^przez spółdzie ln ie funduszów w łasnych w 
fh,ra° n f ’ k t ° re sPoł^ z ie ln ia  Przeznaczyć pow inna na 

^ m ®i s/ odkow  obro tow ych (ZP 84/53 p. 
j  13)' W y n ik  tych  w yliczeń  stanow i fundusze 

własne w  obrocie spółdzie ln i, w  oparciu o k tó re  p la 
nu je  się i  udziela spółdzie ln i k re d y t no rm a tyw ny 
we w szystkich tych  przypadkach, gdzie obliczony 
w  ten sposob fundusz ksz ta łtu je  się w yże j aniżeli 
fundusz w łasny w  obrocie, usta lony w  n ian ie  fin a n 
sowym  spółdzieln i.

Z p ZCR4?s°‘!ną UWagę, zw rócić należy na to, że w  
f u n d n ! ^  wprowadzono zasadę e lim inow an ia  z 
funduszów w łasnych w  obrocie kw o t przypada ją - 
ych do odprowadzenia od wypracowanego zysku 

na podatek dochodowy i  fundusze scentralizowane 
a n ie  ja k  przed tym  zarządzeniem je dyn ie  rzeczy
wiście dokonanych prze lew ów  z zysku. W yliczone 
w  ten sposob fundusze w łasne w  obrocie spółdzie l
n i n ie są sztucznie podwyższone o w ym agalne zo
bowiązania z ty tu łu  podatku dochodowego i  fu n d u 
szów scentralizowanych, co v /p ływ a  ko rzystn ie  na 
ocenę zabezpieczenia k re d y tó w  oraz e lim in u je  re- 
fundacy jn y  charak te r k re d y tu  na ty m  odcinku 
i zwiększa spó łdzie ln i realne m ożliwości te rm ino 
wej zap ła ty  tych  zobowiązań. Zobowiązania z ty 
tu łu  podatku dochodowego i op ła t scentralizowa
nych w ylicza  się na podstaw ie m a te ria łów  w yka 
zyw anych w  ,,danych uzupe łn ia jących“  bilansu. W  
danych tych  spółdzie ln ie w ykazu ją  zgodnie z in 
s trukc ją  GUS ob ro ty  od początku roku  z ty tu łu  
op ła t scentra lizow anych i  podatku dochodowego; 
na podstaw ie zarządzeń cen tra l spółdzielczych 
spółdzie ln ie obowiązane są w ykazyw ać w  „danych 
uzupe łn ia jących“  saldo z ty tu łu  tych  zobowiązań 
z bilansu otwarcia. W  przypadku n ie  podawania 
przez^ spółdzie ln ie tych  danych, i  o ile  oddzia ł ma 
poważne trudności z uzyskaniem  ich, można uznać, 
że spółdzie ln ia n ie  złożyła b ilansu i zastosować od
pow iedn ie sankcje lu b  inne środki oddziaływania, 
aż do w strzym an ia  k redy tow an ia  w łącznie.

B ra k  w  b ilansie  danych odnośnie zobowiązań z 
ty tu łu  podatku dochodowego i  op ła t scentra lizo
wanych n ie  zw a ln ia  oddziału od obow iązku w y li
czania tych  danych w  oparciu o dane orientacyjne , 
stosując s taw k i op ła t scentra lizow anych obowiązu
jące p ion spółdzielczy, do którego dana spółdzieln ia 
należy. O w yliczone na podstaw ie danych orienta
cy jnych  zobowiązania z powyższych ty tu łó w  pom 
niejsza oddzia ł w  ta k im  przypadku fundusze w ła 
sne w  obrocie d la  celów ana lizy zabezpieczenia 
k redytów , p rzy jm u ją c  jednakże p rzy udzie lan iu
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k re d y tu  fundusz w łasny w  obrocie w yn ika ją cy  z 
bilansu, t j .  n ie  pom niejszony o obliczone o rien ta 
cy jn ie  zobowiązania z ty tu łu  prze lew ów  z zysku. Ta
kie ustosunkowanie się oddziału do spółdzie ln i, 
k tó ra  tych  danych n ie  złożyła, jes t dodatkow ym  
bodźcem zmuszającym spółdzie ln ię  do spełnian ia 
obow iązujących na ty m  odcinku wym ogów.

W  zw iązku z zasadą e lim inow an ia  z funduszów 
w łasnych w  obrocie k w o t przypadających do od
prowadzenia z ty tu łu  wypracowanego zysku, a nie 
wyłączania k w o t fak tyczn ie  odprowadzonych, pow 
stało zagadnienie ja k  postępować w  przypadku 
nadp ła ty  z ty tu łu  op ła t scentra lizow anych i  podat
ku  dochodowego. Częstym z jaw isk iem  jest odpro
wadzenie z zysku k w o t wyższych n iż  przypada ją  
do odprowadzenia w g w yliczeń  dokonanych w  
oparciu o zysk w ykazany w  bilansie. W  ta k im  p rzy 
padku za k w o ty  przypadające do odprowadzenia 
uznajem y k w o ty  fak tyczn ie  odprowadzone pom 
niejszone o nadp ła ty  uznane przez w yd z ia ł f in a n 
sowy odnośnie podatku dochodowego i  jednostkę 
nadrzędną odnośnie op ła t scentra lizowanych.

D ru g i etap w yliczeń  funduszów  w łasnych  w  obro
cie stosowany jest w yłączn ie  p rzy  w y licza n iu  m in i
m um  pokrycia .

O bliczenia w  ty m  etapie m a ją  za zadanie prze
prowadzenie k o re k ty  fak tycznych  funduszów w łas
nych w  obrocie o środki obrotowe zaangażowane w 
robotach kap ita lnych  i  zamrożone w  zapasach bez
w artościow ych, m ałow artościow ych oraz w  należ
nościach k w a lif ik u ją c y c h  się, zdaniem  Banku, do 
spisania na s tra ty , tj.. w  należnościach w ą tp liw ych , 
spornych i  przedawnionych.

Faktyczne fundusze w łasne w  obrocie w vliczone 
w  I  etapie, skorygowane w  I I  etapie o zamrożenia 
w  robotach ka p ita ln ych  po rów nu je  oddzia ł z n o r
m atyw em  łącznym  na u lt im o  ubiegłego k w a rta łu  
i  określa procent pokryc ia  no rm a tyw u  funduszam i 
w łasnym i w  obrocie.

Zam rożenia środków  obro tow ych w  zapasach 
bezwartościowych oraz w  należnościach k w a lif ik u 
jących się do spisania na s tra ty  (należności w ą tp li
we, sporne i  przedawnione) uw zględn ia się jedyn ie  
w  przypadku  gdy suma tych  zamrożeń przewyższa 
w yliczone w  powyższy sposób fundusze w łasne w  
obrocie; np. gdy p rzy  no rm a tyw ie  łącznym  zł 
100 000 i funduszach w łasnych w  obrocie pom n ie j
szonych o zamrożenia w  robotach ka p ita ln ych  w  
wysokości z ł 26 000, spółdzie ln ia  posiada zamroże
n ia  w  zapasach bezwartościowych i  w  należnościach 
w ą tp liw ych  w  wysokości z ł 16 000, to p rzy  w y licza 
n iu  m in im u m  p ok ryc ia  n ie  bierze się tych  zamro
żeń pod uwagę.

Natom iast 'w  p rzypadku gdy zamrożenia stano
w ią  w ięcej n iż  z ł 26 000, pom niejsza się o n ie  w y l i 
czone fundusze w łasne w  obrocie i  uznaje się, że 
spółdzie ln ia n ie  posiada zupełn ie funduszów  w łas
nych w  obrocie.

Fakt, że n ie  uw zg lędn ia  się p rzy  w y liczen iu  m i
n im um  pokryc ia  zamrożeń w  zapasach bezw arto
ściowych, o ile  zamrożenia te niższe są od fu n d u 
szów w łasnych w  obrocie, n ie oznacza, aby oddzia
ły  b y ły  zw oln ione od obow iązku in teresow ania się 
ty m  zagadnieniem. O ddzia ły  n ie  mogą dopuścić, 
aby w sku tek w ykazyw an ia  w  bilansach fik c y jn e j 
w artości zapasów bezwartościowych b y ły  k re d y 
towane spółdzielnie, k tó re  —  gdyby o bilansową 
wartość zapasów bezwartościowych pom niejszyć 
fundusze własne w  obrocie —  nie posiada łyby w y 

magalnego m in im u m  pokryc ia  (jak  w  powyższym 
przykładzie). O ile  oddzia ł p rzy  w y liczan iu  fu n d u 
szów w łasnych w  obrocie spó łdz ie ln i s tw ie rdz i o- 
m ów iony powyżej stan, n ie  należy w strzym yw ać 
k redytow an ia  spółdzie ln i, ale jedyn ie  na leży in te r
weniować w  jednostce nadrzędnej spółdzie ln i, żą
dając u rea ln ien ia  b ilansu. G dy in te rw enc ja  oddzia
łu  nie odniesie skutku, lu b  o ile  wykazana w  b ilan 
sie wartość zapasów bezwartościowych i należności 
k w a lif ik u ją c y c h  się, zdaniem Banku, do spisa
n ia  na s tra ty  w  znacznym stopn iu  zniekszta ł
ca w łaściw ą wysokość funduszów w łasnych w  
obrocie, tak, że is tn ie ją  poważne obawy odnośnie 
m ożliwości ściągnięcia k re d y tó w  —  oddzia ły  po
w in n y  zwracać się w  poszczególnych przypadkach 
za pośrednictwem  oddzia łu  w o jew ódzkiego do w ła 
ściwego departam entu o decyzję. Na wniosek od
dzia łu  departam ent może podjąć decyzję w s trzy 
mania k redytow an ia  spółdzie ln i, w  k tó re j w ystę
pu ją  tego rodza ju  zamrożenia.

Ocena zapasów bezwartościowych i  m ałow arto
ściowych w  przypadkach w ykazyw an ia  tych  zapasów 
w  bilansach jako pe łnow artościow ych n ie  jes t rze
czą prostą. Jednak re fe ren t k re d y to w y  drogą in 
spekcji, drogą ana lizy ka rto te k  księgowości m ate
ria łow e j, jes t w  stanie s tw ie rdz ić  ja k ie  zapasy są 
n iechod liwe, a następnie —  drogą ana lizy  poczy
nań ja k ie  ro b iła  spółdzie ln ia celem up łynn ien ia  
tych  zapasów —  może ocenić czy zapasy są bezw ar
tościowe, m ałowartościowe, czy też wartościowe o 
zawyżonych kosztach w łasnych. Należy zw rócić 
uwagę na konieczność odróżnien ia zapasów, przede 
w szystk im  w yrobów  gotowych, w artościow ych o 
koszcie w łasnym  wyższym  od ceny zby tu  od zapa
sów bezwartościowych czy m ałowartościowych.

W  m yś l Z. P. 84/53 n ie  potrąca się od funduszów 
w łasnych w  obrocie różn icy pom iędzy kosztem 
w łasnym  zapasów w artościow ych o. zawyżonym  
koszcie, a ich  ceną zbytu. Jednak w  przypadku, gdy 
oddział stw ierdza, że spółdzie ln ia posiada zapasy 
wartościowe o zaw yżonym  koszcie w łasnym  w  ta
k ie j ilości, że w  przypadku ew entua lne j ich przece
n y  lu b  sprzedaży spółdzie ln ia poniosłaby s tra ty  
(przy w y liczan iu  należy brać pod uwagę przypada
jący  ew entua ln ie  do zap ła ty podatek obrotow y), 
k tó re  spowodowałyby, że fundusze w łasne w  obro
cie spadłyby poniżej zera, w zg lędn ie  spadłyby do 
wysokości m in im a ln e j i  ściągalność k re d y tu  b y ła 
b y  poważnie zagrożona, oddział, za pośrednictwem  
oddziału wojewódzkiego, pow in ien  bezzwłocznie 
zw rócić się do w łaściwego departam entu k redy tów  
o decyzję odnośnie dalszego kredy tow an ia  spół
dzie ln i.

Ocena należności k w a lif ik u ją c y c h  się do spisania 
na s tra ty  jes t ła tw ie jsza  od oceny zapasów bezwar
tościowych i  m ałow artościow ych. R eferen t k re d y 
to w y  ko n tro lu ją c  spółdzie ln ię w in ie n  periodycznie 
analizować je j należności i to zarówno należności 
fak tu row e  inkasowe i pozainkasowe, ja k  i  należno
ści z innych  ty tu łó w .

Należności fa k tu ro w e  należy analizować z punk
tu  w idzenia w  ja k  d ług im  okresie n ie  zostały po
k ry te . Drogą c iąg łych analiz re fe ren t k re d y to w y  
w yrab ia  sobie pogląd w  ja k im  okresie regu lu ją  
swoje zobowiązania wobec spó łdz ie ln i je j ko n tra 
henci. W  p rzypadku  stw ierdzen ia  n ie  regulowania 
fa k tu ry  w  zby t d ług im  okresie, oddział może spraw
dzić realność należności drogą inspekc ji spółdzieln i,
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poprzez analizę zapisów w  księgowości. W  w y ją tk o 
w ych przypadkach oddział może badać realność na
leżności inkasow ych drogą porozum ien ia z oddzia
łem  kontrahen ta  spółdzie ln i.

U ła tw ien iem  p rzy  prowadzen iu ana lizy  należno
ści inkasow ych jes t nałożony na wszystkie  przed
siębiorstwa, a w ięc i  na spółdzie ln ie pracy, obo
w iązek uzgadniania z finansu jącym i je  bankam i 
stanów należności i  zobowiązań inkasow ych na u l t i 
mo każdego kw a rta łu . W  p rak tyce  szereg spółdzie l
n i obow iązku tego n ie  przestrzega i  m im o to ich 
jednostk i nadrzędne bilanse p rzy jm u ją . W  tak ich  
przypadkach oddział w in ie n  in te rw en iow ać w  sa
mej jednostce nadrzędnej spółdzie ln i, a gdy ta in 
te rw enc ja  n ie  pomoże, należy in te rw en iow ać bez
pośrednio, w zględnie 2a pośrednictwem  oddziału 
wojewódzkiego lu b  departam entu k re d y tó w  we 
w łaściw ej cen tra li spółdzielczej.

A na liza  realności należności inkasowych jest 
stosunkowo na jła tw ie jsza  do przeprowadzenia. 
Jednak dotychczasowa p ra k tyka  w ykazała poważ
ne niedociągnięcia ze s trony oddziałów, k tó re  do
wodzą, że re ferenci k re d y to w i zupełn ie n ie  zw ra 
cają uw ag i na analizę stanu p o rtfe li inkasowych.

Przeprowadzona w  roku  ub ieg łym  na zlecenie 
D epartam entu K re d y tó w  P rzem ysłu analiza p o rt
fe li należności inkasow ych ekspozytur re jonow ych 
C PL i  A  wykazała, że na 13 ekspozytur ob ję tych 
tą  akcją  w  portfe lach  B i  C należności inkasowych 
znajdowało się n ie rea lnych  żądań zap ła ty na k ilk a  
m ilio n ó w  złotych. Należy dodać, że w  oparciu o te 
żądania zap ła ty w  ram ach przeprowadzonej w  m ie
siącu m arcu 1952 r. a kc ji kom pensaty należności 
i  zobowiązań oddzia ły u d z ie liły  k re d y tu  na p rze te r
m inowane należności fak tu row e, którego następnie 
spłata by ła  bardzo u trudn iona.

A na lizę  należności fa k tu ro w ych  inkasowych, ja k  
i  pozainkasowych oraz należności z innych  ty tu łó w  
należy przeprowadzić poprzez inspekcje spółdzie l
n i. Do należności w ą tp liw ych , o k tó re  pomniejsza 
się fundusze własne w  obrocie spó łdzie ln i p rzy  ana
liz ie  zabezpieczenia, należy zaliczyć występujące 
często w  spółdzieln iach należności od pracow ników  
z ty tu łu  mank. Oceny te j n ie  może zm ienić ewen
tua lne pokryw an ie  tych  należności przez p racow n i
ków  w  drobnych ratach m iesięcznych z uw agi na 
d ług i okres pokryw an ia  tych  należności. W yłącze
n ie  zapasów bezwartościowych, m ałowartościowych 
oraz należności kw a lif ik u ją c y c h  się do spisania na 
s tra ty  p rzy  w y licza n iu  funduszów w łasnych w  o- 
brocie jest zagadnieniem podstaw ow ym  p rzy  ana li
zie zabezpieczenia k re d y tó w  w  spółdzielniach.

Dotychczasowa p ra k tyka  wykazała, że wszystkie 
p rzypadk i nieściągalności k re d y tó w  nastąp iły  w  w y 
n ik u  nierozeznania przez oddzia ły zapasów bezwar
tościowych i  m ałow artościow ych oraz n ierea lnych  
należności.

TR Y B  W S T R Z Y M A N IA  K R E D Y T O W A N IA

W  m yś l Z.P. 84/53 n ie  mogą być kredytow ane 
spółdzie ln ie pracy, k tó rych  fundusze w łasne w  o- 
brocie (bez pasywów stałych), w yliczone na podsta
w ie  b ilansu kw arta lnego  w edług powyższych za
sad, są niższe od 20“/» sum y no rm a tyw u  łącznego, 
na tenże kw a rta ł.

Na zasadę n iekredytow an ia  spó łdz ie ln i n ie po
siadających m in im u m  pokryc ia  n ie  ma w p ły w u  to 
czy b rak  funduszów w łasnych w  obrocie został

spowodowany s tra tam i czy zamrożeniem środków 
obro tow ych w  inw estycjach. W  obu przypadkach 
w strzym an ie  k redy tow an ia  spó łdz ie ln i następuje 
na tych  samych zasadach.

Należy zwrócić, uwagę, że przed ukazaniem  się 
Z.P. 84/53 oddzia ły  w  oparciu o Pismo Okólne 56/51 
stosowały inne zasady p rzy  w strzym an iu  k redy to 
wania spółdzie ln iom  m ającym  niedobór funduszów 
w łasnych w  obrocie w sku tek zamrożeń środków  o- 
bro tow ych w  inw estycjach, n iż  spółdzie ln iom  w  
k tó rych  n iedobór funduszów w łasnych  w  obrocie 
pow sta ł w  w y n ik u  strat.

W  m yśl Pisma Okólnego 56/51, spółdzie ln ie po
noszące s tra ty  m ia ły  w strzym ane kredytow an ie  
po 10-dniow ym  wypow iedzeniu. Natom iast spół
dzie ln iom , k tó re  środk i obrotowe zam roz iły  w  in 
westycjach, w strzym an ie  kredytow an ia  następo
w ało po 30-dn iow ym  w ypow iedzen iu  i  ty lk o  w  tym  
przypadku, gdy n ie  b y ły  one w  stanie p okryć  n ie
doboru z akum u lac ji zysku w  ciągu 6 miesięcy.

Różnice te zostały zniesione Zarządzeniem P re
zesa 84/53.

Z uw agi na różny stopień ściągalności k redytu , 
Z.P. 84/53 w prow adziło  odm ienny try b  w strzym a
n ia  kredytow an ia  spółdzie ln iom , k tó re  m ają  fu n 
dusze w łasne w  obrocie w  granicach 0 —  20°/» su
m y n o rm a tyw u  łącznego i  spółdzieln iom , k tó re  nie 
posiadają funduszów w łasnych w  obrocie.

Wobec spółdzie ln i, k tó rych  fundusze w łasne w  
w  obrocie ksz ta łtu ją  się w  granicach 0 —  20"/» n o r
m a tyw u  łącznego, w strzym an ie  k redy tow an ia  na
stępuje po uprzedn im  w ypow iedzeniu. Oddzia ł za
w iadam ia spółdzielnię, że zostanie je j wstrzym ane 
kredytow an ie  o ile  w  okresie 30 dni, licząc od daty 
w ys łan ia  zawiadom ienia, fundusze w łasne w  obro
cie spó łdzie ln i n ie  osiągną wymaganego m in im um .

Zaw iadom ien ie tak ie  oddzia ł w ysy ła  spółdzie ln i 
na jpóźn ie j do dn. 10 drugiego m iesiąca po u p ływ ie  
kw a rta łu , na u ltim o  którego fundusze własne w  o- 
brocie spółdzie ln i n ie  osiągnęły wymaganego m i
n im um .

Na p rzyk ład  w  oparciu o b ilans spó łdzie ln i na u l
tim o  miesiąca września, złożony w  dn iu  25 paździer
n ika, oddział iest obowiązany w  te rm in ie  do dnia 5 
listopada w v liczyć  fundusze własne w  obrocie i o 
ile  s tw ierdzi, że ksz ta łtu ją  się one w  granicach 
0 —  20°/» sum y n o rm a tyw u  łącznego w  ciągu 5 dn i 
po s tw ierdzen iu  n iedoborów  funduszów w łasnych 
w  obrocie spółdzie ln i, na jpóźn ie j do dnia 10 lis to 
pada w ysy ła  spółdzie ln i zaw iadom ienie ko m u n iku 
jące o w strzym an iu  kredytow an ia . O ile  w  cią
gu 30 dn i fundusze w łasne w  obrocie n ie  osiągną 
wymaganego m in im u m  oddzia ł w s trzym u je  k re d y 
tow anie  30-go dnia od da ty  w ys łan ia  zawiadom ie
nia, to  znaczy na jpóźn ie j do 10 grudnia.

O ddzia ł może n ie  w strzym ać k redy tow an ia  spół
dzie ln i, k tó re j fundusze w łasne w  obrocie stanowią 
m n ie j niż 20°/» sum y no rm a tyw u  łącznego, lecz są 
większe od zera, o ile  na podstaw ie dotychczaso
w ej gospodarki spółdzie ln i, oraz w  oparciu o p lany  
finansowe dojdzie do przekonania, że w  okresie 
kw a rta łu  wyDracowane przez spółdzie ln ie  zyski po
większą fundusze w łasne w  obrocie w  ta k im  stop
n iu , że osiągną one 20°/» sum y no rm a tyw u  łącznego.

O ile  jednak oddział s tw ie rdz i w  ciągu kw a rta łu , 
że fundusze spó łdz ie ln i n ie  zw iększają się w  prze
w idyw ane j wysokości, w s trzym u je  kredytow an ie  
spółdzie ln i po uprzedn im  zaw iadom ien iu; w  tym
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przypadku w strzym an ie  k redytow an ia  następuje po 
10, a nie po 30 dniach od daty w ysłan ia  zawiado
m ienia spółdzieln i.

W  okresie wypow iedzenia k redytu , to znaczy w  
okresie od daty w ys łan ia  zaw iadom ienia spółdziel
n i o w s trzym an iu  k redytow an ia  do dnia w strzym a
nia kredytow an ia  (30 w zględnie 10 dni) spółdzie l
nia jest przez oddział norm a ln ie  kredytow ana i w  
tym  okresie k re d y t może być podwyższony.

In n y  jest to k  postępowania gdy spółdzie ln ia zu
pe łn ie  nie posiada funduszów w łasnych w  obrocie 
(mniejsze od zera). W  tak ich  przypadkach w s trzy 
manie k redytow an ia  następuje bezzwłocznie po 
stw ierdzen iu  braku  funduszów w łasnych w  obrocie, 
bez w ypow iedzenia kredytów .

Zarządzenie Prezesa 84/53 p rzew idu je  również 
możliwość w strzym an ia  k redy tow an ia  spółdzie ln i, 
k tó rych  fundusze w łasne w  obrocie wynoszą 
w praw dzie  20°ó> łu b  w ięcej sum y no rm a tyw u  łącz
nego, lecz w  zw iązku z ponoszeniem planowanych 
lub  ponadplanowych s tra t is tn ie je  niebezpieczeń
stwo, że przed up ływ em  k w a rta łu  będą one niższe 
od 20°/° sum y no rm a tyw u  łącznego. W strzym anie 
k redytow an ia  następuje zasadniczo po 30-dniow ym  
wypow iedzeniu kredytow ania . Jednak w  przypad
ku, gdy fundusze w łasne w edług p rzew idyw ań  od
dzia łu przed up ływ em  okresu wypow iedzenia 
kszta łtować się będą poniżej zera, oddzia ł —  z u- 
w ag i na zagrożenie ściągalności k re d y tu  —  pow i
n ie n  w strzym ać kredytow an ie  bez wypowiedzenia. 
Zasada ta  odnosi się zarówno do spółdzie ln i, k tó re  
w  dn iu  w strzym an ia  k redytow an ia  posiadają fu n 
dusze w łasne w  obrocie w  granicach 0— 20°/° sumy 
no rm a tyw u  łącznego ja k  i  do spó łdz ie ln i posiada
jących w  ty m  dn iu  powyżej 20°/» sumy no rm a tyw u  
łącznego.

W strzym anie  kredytow an ia  spółdzie ln i jest zw ią 
zane ze spłatą k redytów , k tó re j oddzia ł dokonu je ze 
środków posiadanych przez spółdzie ln ie na rachun
ku rozliczeniow ym , a w  b raku  tych  środków  w  cię
żar k re d y tu  przeterm inowanego. Spłata k redy tu  
przeterm inowanego następuje w  ko le jności p o k ry 
wania w ym aga lnych  pła tności z rachunku rozlicze
niowego, ustalonej w  § 6 U chw a ły  P rezyd ium  Rzą
du N r 877 z dnia 12 g rudn ia  1951 r.

Spółdzie ln ie pracy, k tó ry m  w strzym ano k re d y to 
wanie, a k tó re  posiadają fundusze w łasne w  obrocie 
w  granicach 0 —  20°/» no rm atyw u, mogą w  m yśl 
Z.P. 139/53 akum ulować w p ły w y  na w yp ła tę  fu n 
duszu p łac (Z.P. 24/53) oraz m a ją  praw o tw orzyć 
rezerwę na w y p ła ty  zrównane z funduszem płac 
(Z.P. 64/53). Natom iast spółdzielnie, k tó re  n ie  po
siadają funduszów w łasnych w  obrocie, n ie  mogą 
akum ulować w p ływ ó w  na w yp ła tę  funduszu oraz 
n ie  m a ją  prawa tw orzyć  rezerw y na w y p ła ty  z rów 
nane z funduszem płac.

W  tak ich  przypadkach spółdzieln ie mogą p o k ry 
wać fundusz płac i  w y p ła ty  z n im  zrównane w y 
łącznie z bieżących w p ływ ów . W  m yś l te j zasady 
na w yp ła tę  tych  p ła tności na leży przeznaczać t y l 
ko środki, k tó re  w p ły n ę ły  na rachunek rozliczenio
w y  spó łdz ie ln i po złożeniu przez n ią  czeków do ty
czących w y p ła ty  funduszu płac i w y p ła t z n im  
zrównanych.

Spółdzie ln iom , k tó re  nie posiadają wymaganego 
m in im um  pokryc ia  no rm a tyw u  funduszam i w łas
n ym i i  m a ją  w  zw iązku z ty m  w strzym ane k redy 
towanie, zasadniczo nie należy udzielać k re d y tu  na 
fundusz płac.

Jednak w  poszczególnych przypadkach k re d y t 
na fundusz p łac i  w y p ła ty  z n im  zrównane może 
być udzie lany spółdzieln iom , k tó rych  fundusze 
własne w  obrocie są n ie  w ie le  niższe od 20°/» sumy 
no rm a tyw u  łącznego, np. wynoszą 16 —  20°/° no r
m atyw u. K re d y t na fundusz p łac może być udzie
lony  także spółdzieln iom , k tó rych  fundusze własne 
v/ obrocie są znacznie niższe od wymaganego m i
n im um , lecz są wyższe od zera.

U dzie lenie k re d y tu  na fundusz płac może mieć 
m iejsce w yłączn ie  w  okresie 1 miesiąca od daty 
w strzym ania  kredytow ania .

K re d y tu  na fundusz płac n ie  mogą otrzym ać 
spółdzielnie, k tó re  n ie  posiadają funduszów w łas
nych w  obrocie.

W prowadzona Zarządzeniem Prezesa 139/53 za
sada zezwalająca na tw orzen ie  rezerw y na w yp ła ty  
zrównane z funduszem  płac spółdzie ln iom  m ają
cym fundusze w łasne w  obrocie w  granicach 
0 —  20°/o sum y no rm a tyw u  łącznego, nie zmniejsza 
upraw n ień  oddzia łów  przew idzianych Z. P. 64/53 
odnośnie pozbawienia p raw a dysponowania rezer
wą na w yd a tk i zrównane z funduszem płac spół
dzie ln i, k tó re  przez w ad liw ą  gospodarkę u n ie ru 
cham iają swe środki obrotowe lu b  stale naruszają 
dyscyp linę  finansową, szczególnie na odcinku k re 
dy tow ym  i  rozliczeniowym .

TR Y B  W Z N O W IE N IA  K R E D Y T O W A N IA
W znow ienie k redytow an ia  spó łdz ie ln i następuje 

po s tw ie rdzen iu  przez oddział, że fundusze własne 
spó łdzie ln i w  obrocie osiągnęły wysokość co na jm n ie j 
równą 20°/o sumy no rm a tyw u  łącznego. P raktyczn ie  
wznow ienie k redytow an ia  następuje najczęściej po 
w p ływ ie  na rachunek roz liczen iow y spółdzie ln i od
pow iedn ie j do tac ji z cen tra li spółdzielczej na uzu
pe łn ien ie  funduszów w łasnych. Spółdzieln ie, po 
o trzym an iu  zaw iadom ienia od oddziału, że zostanie 
im  w strzym ane kredytow anie , względnie po wstrzj?- 
p ia n iu  kredytow an ia , obowiązane są bezzwłocznie 
w ystąp ić do swej cen tra li spółdzielczej z wnios
k iem  o dotacje na uzupełn ien ie  funduszów w łas
nych w  wysokości różn icy pom iędzy w y liczonym i 
przez oddzia ł funduszam i w łasnym i w  obrocie a 
20"/o_sumy no rm a tyw u  łącznego na u ltim o  kw a rta 
łu  sprawozdawczego. W  oparciu o ta k i wniosek 
centra le spółdzielcze, zgodnie z regu lam inem  Fun
duszu W yrównawczego S tra t przekazują dotacje 
we w łaściw e j wysokości na rachunek roz liczen iow y 
spółdzie ln i. W niosek spółdzie ln i o udzie len ie dota
c ji na uzupełn ien ie  funduszów w łasnych w  obrocie 
n ie  jest podstawą w znow ienia kredytow an ia , bez 
względu na to czy wniosek ten jest pozy tyw n ie  opi
n iow any przez jednostkę nadrzędną spó łdz ie ln i.

Podobnie n ie  może być podstawą wznow ienia 
kredytow an ia  zaw iadom ienie ce n tra li spółdzielczej 
czy jednostk i nadrzędnej (zw iązku branżowego, 
W .Z.S.I., ekspozytury re jonow ej C PL i A ) o przyz
naniu do tac ji bez równoczesnego w p ływ u . A by  
spółdzie ln ia mogła być kredytow ana m usi nastą
p ić  w p ły w  do tac ji na je j rachunek rozliczeniowy, 
łu b  w  in n y  sposób spółdzie ln ia m usi osiągnąć w y 
magane m in im um .

Spółdzieln ie, w ystępując z w nioskam i do swych 
centra l, zw racają się do kon tro lu jących  je  oddzia
łów  o zaopiniowanie. M im o, że Z.P. 84/53 nie nak ła 
da na oddzia ły  obow iązku op in iow ania  w niosków  
spó łdz ie ln i o dotacje, jes t rzeczą słuszną aby od
dzia ły  op in iow a ły  te w nioski. Oddziały, w  oparciu



192 W I A D O M O Ś C I  N A R O D O W E G O  B A N K U  P O L S K I E G O Nr  3

o własne w yliczen ia , stw ie rdza ją  wysokość niedo
borów  funduszów obro tow ych spó łdz ie ln i i  op in io
wanie w niosków  uspraw nia  p rzyznaw anie  d o ta c ji 
w  ty m  sensie, że zapobiega udz ie lan iu  do tac ji w  
zby t n isk ie j wysokości.

Przekazanie przez centra lę spółdzielczą na rachu
nek roz liczen iow y spółdzie ln i do tac ji w  zby t n isk ie j 
wysokości n ie może być uznane za podstawę wzno
w ien ia  k redy tow an ia  spółdzie ln i, a w  przypadku 
gdy w strzym an ie  kredytow an ia  jeszcze n ie  nastą
piło , n ie może w p łynąć  na try b  w strzym an ia  k re 
dytowania.

Podstawą w znow ienia kredytow an ia  jest o trzy 
manie przez spółdzie ln ie do tac ji w  wysokości s tw ie r
dzonego przez oddzia ł n iedoboru funduszów w łas
nych w  obrocie, którego wysokość została podana 
do wiadomości spó łdzie ln i i  je j jednostk i nadrzędnej 
w  zw iązku z podjęciem  decyzji w strzym an ia  k re d y 
towania. Zasady te j n ie  zm ienia fa k t pogłębienia się 
niedoboru w  następnym  okresie w  w y n ik u  w zro 
stu n o rm a tyw u  lu b  poniesienia przez spółdzie ln ie 
n iep lanow anych s tra t, co powoduje, że spółdzie l
nia, m im o otrzym anej dotacji, n ie  osiągnie w ym a
ganego m in im u m  pokryc ia . W  tak ich  przypadkach 
oddział wznaw ia k redytow an ie  spó łdz ie ln i i  jedno
cześnie zaw iadam ia ją  o konieczności dalszego uzu
pełn ien ia  funduszów  w łasnych w  obrocie pod ry 
gorem powtórnego w strzym an ia  kredytow an ia .

C entra le  spółdzielcze, przekazując spółdzieln iom  
dotacje na pokryc ie  niedoboru funduszów w łasnych 
w  obrocie do wysokości wymaganego m in im um , sto
sują metodę pokryw an ia  z do tac ji zobowiązań spół
dz ie ln i z ty tu łu  op ła t scentra lizowanych. Centra la 
spółdzielcza pow iadam ia spółdzieln ię, że dotacja 
została je j przyznana we w łaśc iw e j wysokości, lecz 
na rachunek roz liczen iow y spó łdzie ln i centra le  prze
kazują część k w o ty  dotacji, przekazując resztę na 
pokryc ie  zobowiązań z ty tu łu  op ła t scentra lizowa
nych, w zględnie całość do tac ji przekazują na u re 
gulow anie tych  zobowiązań. W  następstw ie tych  
rozliczeń u lega ją  zm niejszeniu zobowiązania spół
dz ie ln i i  w zrasta ją  fundusze w łasne w  obrocie w  
wysokości wymaganego m in im u m  pokryc ia . W  ta 
k im  przypadku oddział w znaw ia k redytow an ie  
spółdzieln i.

W znow ienie kredytow an ia , względnie zawieszenie 
decyzji odnośnie w strzym an ia  k redytow an ia , m o
że m ieć także m iejsce o ile  spółdzie ln ia udowodni, 
że w ypracow ała  zyski w  następnych miesiącach 
po u p ływ ie  kw a rta łu , na u ltim o  którego sporządzo
ny bilans w ykaza ł b rak  m in im u m  pokryc ia , dzięki 
czemu osiągnęła wym agane m in im um . W  celu 
udowodnienia w zrostu  funduszów  w łasnych, spół
dz ie ln ia  obowiązana jes t złożyć w  oddziale dodat
kowo b ilans m iesięczny, z którego w in ie n  w yn ikać  
rea lny  w zrost funduszów  w łasnych. P rzy  oblicze
n iu  m in im u m  pokryc ia  na podstaw ie dodatkowo 
złożonego b ilansu oddzia ł po rów nu je  w yn ika jące  
z tego b ilansu fundusze w łasne w  obrocie z norm a
tyw em  łącznym  na u ltim o  danego miesiąca, w y l i 
czonym d la celów kredytow ania .* f

Spółdzie ln ie, k tó ry m  B ank w znaw ia kredytow a
nie, składają w  Banku w n iosk i kredytow e  w raz z

odpow iedn im i ośw iadczeniam i odnośnie k redy tów  
udzie lonych na podstaw ie w niosków  jednorazo
w ych lu b  okresowych. K re d y ty  udzielane na pod
staw ie w niosków  generalnych urucham ia oddział 
w  oparciu o w n iosk i złożone przed w strzym aniem  
kredytow ania .

SPR AW O ZDAW CZO ŚĆ

Zarządzenie Prezesa 84/53 w prow adziło  zasadę nie 
k redy tow an ia  spó łdzie ln i pracy, k tó re  n ie  posiada
ją  bieżącej sprawozdawczości. Spółdzie ln ie  pracy 
obowiązane są w  m yś l obow iązujących przepisów 
składać bilanse kw a rta ln e  w  k redy tu jących  je  od
działach Banku do dnia 25 pierwszego miesiąca po 
k w a rta le  sprawozdawczym. O ile  spółdzie ln ia n ie  
złoży b ilansu w  ty m  te rm in ie  i  n ie  złoży w  ciągu 
następnych 20 dni, to znaczy do dn ia  15 drugiego 
miesiąca po kw a rta le  sprawozdawczym, oddzia ł f i 
nansujący spółdzie ln ie obowiązany jes t zawiadom ić 
spółdzie ln ie lis tow n ie , że o ile  n ie złoży ona bilansu 
w  ciągu następnych 30 dni, to jes t do dn ia 15 trze
ciego miesiąca po kw a rta le  sprawozdawczym, k re d y 
tow anie zostanie je j wstrzym ane. W  przypadku 
niezłożenia b ilansu na p rzyk ła d  na dzień 30.9., 
w strzym an ie  k redytow an ia  po uprzedn im  30-dnio- 
w ym  'w ypow iedzeniu, nastąpi dnia 15.12.

Powyższe te rm in y  mogą ulec skróceniu na wniosek 
oddziału wojewódzkiego za zgodą właściwego depar
tam entu k redytów . Z w n ioskam i ta k im i oddzia ły 
w o jew ódzkie  pow inny  występować w  przypadku 
gdy sytuacja na odcinku księgowości w  danym  wo
jew ództw ie  ksz ta łtu je  się pom yślnie, a zaległości w 
księgowości poszczególnych spó łdzie ln i nastąp iły 
w  w y n ik u  zaniedbań ze s trony spółdzie ln i, względ
n ie  ich  jednostek nadrzędnych.

Obok b raku  bieżącej sprawozdawczości, poważną 
trudnością na jaką  napotyka ją  oddzia ły  p rzy  kon
t ro l i  spó łdzie ln i p racy jest niesporządzanie p lanów  
przem ysłow o - finansow ych przez spółdzie ln ie  w  
obow iązujących je  term inach. M im o, że zagadnienie 
to n ie  jest uregulowane Z.P. 84/53, do spółdzie ln i 
n ie  posiadających p lanów  techniczno -  ekonomicz
nych, po term inach  przew idzianych na sporządza
n ie  tych  planów, oddział pow in ien  ustosunkować się 
podobnie ja k  do spółdzie ln i n ie  posiadającej bieżą
cej sprawozdawczości, t j .  pow in ien  w strzym ać ich 
kredytow anie . W strzym an ie  kredytow an ia  pow inno 
nastąpić po uprzedn im  wypow iedzeniu.

Odnośnie spó łdz ie ln i nowopowstałych, to w in n y  
one sporządzić p lany  przem ysłowo -  operacyjne w  
ciągu trzech m isięcy od rozpoczęcia swej działalnoś
ci; gdy w  okresie ty m  spółdzie ln ia nowopowstała 
n ie  złoży p lanu przem ysłowo -  finansowego, pow in 
na ona m ieć także w strzym ane kredytow anie .

Zdarza ją  się p rzypadki, że jednostk i nadrzędne 
n ie  posiadają lim itó w  p lanu  d la  nowopowstaych 
spółdzie ln i; wówczas spółdzie ln ia pow inna sporzą
dzić p lany  operatywne, k tó re  zaw ie ra łyby  dane n ie 
zbędne dla k o n tro li bankowej i  k redytow an ia  i  k tó 
re  w in n y  być zatw ierdzane przez jednostkę nad
rzędną.

M. Sadren
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Kredytowanie towarów w przedsiębiorstwach handlu detalicznego
(A rtyku ł dyskusyjny)

Podniesienie stopy życiow ej ludności w  dużej 
m ierze zależy od w łaściwego oddzia ływ ania  handlu 
na produkcję .

U chw a ły  IX  P lenum  KC  PZPR w  zakresie popra
w ien ia zaopatrzenia ludności w  a r ty k u ły  konsum p
cyjna nakłada ją  na handel poważne obowiązki.

„...H andel uspołeczniony w in ie n  wzmóc swoje 
oddzia ływ anie na przem ysł tak, aby rodzaj, asorty
m ent i  jakość w ytw arzanych  tow arów , odpow iadały 
wzrasta jącym  w ym aganiom  ludności i  aby zaprze
stano p ro d u kc ji tow arów  n ie  cieszących się popy
tem...“  g łosi teza 77 (Nowe D rogi, N r  10/53, str. 62).

W  ja k i sposób aparat bankow o-kredytow y w in ien  
się przyczyn ić  do tego aby podana w yże j zasada 
by ła  w  całe j rozciągłości realizowana przez handel?

Instrum entem , k tó ry m  bank może i  w in ie n  od
dzia ływ ać na handel, jest odpow iednie k redy tow a
nie.

R ozpatrzm y to zagadnienie na odcinku przedsię
b io rs tw  hand lu  detalicznego —  to jes t tych  jedno
stek, k tó re  bezpośrednio s tyka ją  się z rzeszami kon
sum entów oraz n a jp ie rw  i  na jlep ie j znają wzrasta
jące potrzeby ludności.

Na odcinku zatem przedsięb iorstw  hand lu  deta
licznego, p o lity ka  kredytow a, stosowana przez apa
ra t k re d y to w y  banku w inna  doprowadzić do u ja w 
nienia tych  asortym entów  tow arów , k tó re  w  ram ach 
ustalonej ro ta c ji n ie  są sprzedawane i  zalegają pó ł
k i w  sklepach ze względu na odmienne zapotrzebo
wanie ludności lu b  n iew łaściw ą jakość.

Jak na leży zatem kredytow ać aby osiągnąć ten 
cel?

P ierw szym  i  podstawowym  elementem p rzy  k re 
dy tow an iu  jes t w łaściwe usta lenie p rzedm iotu  k re 
dytowania.

P rzy  p rzy ję c iu  całości przedstaw ionych do k re 
dytow an ia  ponadnorm atyw nych zapasów tow arów , 
jako p rzedm iotu  k redytow an ia  n ie  będziem y posia
d a li w łaściwego rozeznania zapasów, a zatem i udzie
lony  k re d y t n ie  będzie spe łn ia ł swej m ob ilizu jące j 
ro li, jaką  ma do spełn ien ia w  gospodarce socja li
stycznej.

Im  przedm io t kredytow an ia  będzie dok ładn ie j 
ustalony, tym  bardzie j m ob ilizu jące  będzie oddzia
ływ an ie  k redy tu .

W ydaw ałoby się, że za p rzedm io t kredytow an ia  
należy p rzy jąć  poszczególny a rty k u ł.

Teoretycznie by łoby  to słuszne, ale w  praktyce 
na tknę lib yśm y (się na trudności. M ianow ic ie , dla 
ustalenia stanu ponadnorm atywnego poszczegól
nego a rty k u łu , trzeba n a jp ie rw  usta lić  jego stan 
w  ramach no rm atyw u, a dopiero nadw yżkę zaliczyć 
do stanu ponadnorm atywnego. D la  usta lenia no r
m a tyw u  m usim y posiadać dwa e lem enty: przeciętną 
sprzedaż, w zględnie zakup i  w skaźn ik w  dniach. 
Otóż przedsiębiorstwa hand lu  detalicznego n ie  po
siadają an i danych co do obrotu poszczególnych 
a rtyku łó w , an i też n ie  m a ją  usta lonych w skaźni
ków  dla w szystk ich  a rtyku łó w .

Zatem  d la  usta lenia przedm io tu  k redytow an ia  
m usim y uprzednio znać nom enkla tu rę  asortym en
tów  lu b  branż p rzy ję tą  d la  w skaźn ików  ro ta c ji i  w 
sprawozdawczości z obro tu  towarowego.

G dy będziem y op ie ra li się na tych  w ytycznych , 
okaże się, że w  p ion ie  M H D  w skaźn ik i ustalone b y ły  
w roku 1953 dla poszczególnych branż (23 p rzem y

słowych i  9 spożywczych) i  w ed ług tych  branż spo
rządzane b y ły  miesięczne „sprawozdania z w ykona
nia p lanu  obrotu towarowego na szczeblu de ta lu “ 
na wzorze H-6. Sprawozdanie to podaje d la  poszcze
gólnej b ranży rem anent na początek miesiąca, za
kup, sprzedaż i  rem ąnent na koniec miesiąca. M ając 
remanent, zakup m iesięczny i w skaźn ik i w  dniach, 
możemy dla poszczególnej branży usta lić  zapas 
p ra w id ło w y  (w ramach norm atyw u) oraz stany po
nadnorm atywne, k tó re  mogą być przedm iotem  k re 
dytu .

W  spółdzieln iach należących do Z w iązku  Spół
dz ie ln i Spożywców W skaźniki ro ta c ji na rok  1954 
zostały ustalone dla 68 a rty k u łó w  lu b  branż (28 
p rzem ysłow ych i 40 spożywczych). W edług branż 
względnie a rtyku łó w , d la  .k tó rych  ustalone zostały 
w skaźn ik i sporządzane są „m iesięczne sprawozda
n ia  z w ykonan ia  p lanu  zakupu“  (wzór H-7/ZSS) i 
kw a rta lne  „sprawozdania z obrotu n ie k tó rym i a r
ty k u ła m i na szczeblu de ta lu “  (wzór H-8). Najczęś- 
ciej spotykane w  k redy tow an iu  asortym enty (11 
przem ysłow ych i  12 spożywczych) objęte są poza 
tym  m iesięcznym  „sprawozdaniem  z ob ro tu  n iek tó 
ry m i a rty ku ła m i na szczeblu de ta lu “  (wzór H-7). W 
porów nan iu  z M H D  na odcinku spó łdz ie ln i is tn ie je  
ta trudność, że p rzy  k redy tow an iu  a rty k u łó w  u ję - ' 
tych  w  sprawozdaniu m iesięcznym  H-7 trzeba ko
rzystać dodatkowo ze sprawozdania H-7 ZSS, gdyż 
H -7 jest ty lk o  sprawozdaniem ilościowym . W  odnie
s ien iu  do pozostałych a rtyku łó w , czy g rup  a r ty k u 
łów , poza zakupem trzeba korzystać z danych kw a r
ta lnych , a w y liczen ia  sprzedaży i  rem anentów  na 
następne miesiące należy dokonywać szacunkowo.

W  detalu p ionu CRS „Samopomoc Chłopska“  pod
stawą do ustalenia p rzedm iotu  k redytow an ia  będzie 
podział na branże i  g rupy, stosowany w  kw a rta ln ym  
„spraw ozdaniu z obrotu w  de ta lu “ . D la  u ję tych  w 
tym  sprawozdaniu branż, lu b  grup tow arow ych są 
ustalone w skaźn ik i ro ta c ji (27 wskaźników).

Niedogodność posiadania jedyn ie  danych k w a r
ta lnych  i operowanie w y liczen iam i szacunkowym i w 
innych  miesiącach są częściowo zniw elow ane spo
rządzanym co miesiąc „zestaw ieniem  zakupów to 
w arów  do de ta lu “  w ed ług  nom enk la tu ry  p rzy ję te j 
w  sprawozdaniu kw a rta ln ym . To sprawozdanie 
sprowadza w łaściw e usta lenie szacunkowe odnośnie 
do e lem entu sprzedaży i wyliczonego rem anentu.

R eferent k redy tow y, posiadając d la tow arów  w  
detalu nom enkla tu rę  przedm iotów  kredytow ania , 
winien^ n a jp ie rw  zbadać stronę fo rm a lną  wniosku 
i usta lić  po odjęciu wyłączeń stan w artości podłe- 
gających kredytow an iu . Następnie w in ie n  on p rzy 
stąpić do usta lenia czy przedstaw ione do k redy to 
wania w edług branż lub  grup a r ty k u ły  rzeczywiście 
są stanam i ponadnorm atyw nym i. D la  dokonania 
tego, na podstaw ie k ilk u  sprawozdań z obrotu, na
leży usta lić  przeciętną dzienną sprzedaży lu b  za
kupu (dla przedsięb iorstw  ob ję tych  kredy tem  n o r
m a tyw nym  na obrót) i  pomnożyć przez wskaźnik 
ro tac ji, co da nam norm atyw . Przez porównanie 
no rm a tyw u  ze stanem zapasu w  danej branży lub  
asortymencie, usta lam y wysokość stanu ponadnor
m atywnego. W  zależności od jego charakteru, zosta
je  on zakw a lifikow any  do zapasu celowego lu b  in 
nego.
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Ustalanie zapasów tow arow ych, kredytow anych 
według podzia łu przyję tego dla w skaźników  ro ta 
c ji i  w  sprawozdawczości z obrotu, pow inno znaleźć 
swoje dodatkowe odbicie w  m iesięcznych sprawo
zdaniach z k o n tro li stanu finansowego przedsię
b iorstw . W  sprawozdaniach tych  w  środkach norm o
wanych i  k redytach  celowych podane są k w o ty  ogó l
ne. W  części opisowej należy w ięc odnośnie do ru b 
ry k : „ to w a ry  celowe“ , „ in n e  kredytow ane“  oraz „ in 
ne n iekredytow ane“  podać, rozbicie na poszczególne 
p rzedm io ty  kredytow ania .

Stosowanie nom enk la tu ry  p rzy ję te j d la w skaźni
ków  ro ta c ji i  w  sprawozdawczości, d la  ustalania 
przedm iotów  kredytow ania , w inno  być w prowadzo-

ne przez wszystkie  oddz ia ły  operacyjne. U m oż liw i 
to stosunkowo ła tw e  usta lanie stanów ponadnorm a
tyw nych , poza ty m  dla C en tra li Banku może sta
now ić cenny m a te ria ł d la przeprowadzania in te r 
w encji. Jeżeli bow iem  w  sprawozdaniach miesięcz
nych podawane będą w ykorzystane k re d y ty , n ie  w  
kw otach globalnych, ale w  rozb ic iu  na jedno lic ie  
ustalone p rzedm io ty  kredytow an ia , to ze zbiorczych 
c y fr  Departam ent K re d y tó w  H and lu  i  Usług będzie 
zorientow any czy z jaw iska te m a ją  charakte r lo ka l
ny, czy też ogólny i  w yciągn ie  z tego fa k tu  odpo
w iedn ie  w nioski. W n iosk i te um oż liw ią  też departa
m entow i stosowanie odpow iednie j p o lity k i k re d y 
towej. J. dm o cho w sk i

P oznań
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Organizacja komórki planowania obiegu pieniężnego
i

Obecnie, gdy z dnia na dzień wzmaga się in te n 
sywność w a łk i o w ykonanie  p lanu sześcioletniego, 
n ie możemy pom inąć najm niejszego zagadnienia, 
którego rozw iązanie może p rzyczyn ić  się chociażby 
nawet w  n ie w ie lk im  stopniu do szybszego i  spraw
niejszego osiągnięcia wyznaczonego celu.

Bardzo w ie lką  ro lę  odgryw a tu ta j należyta orga
nizacja pracy. B iorąc pod uwagę stale rosnące i  po 
głębiające się zadania, k tó ry m i obarczony jest p ra 
cow n ik  N BP  na odcinku p lanu kasowego, k o n tro li 
funduszu płac oraz obro tu  bezgotówkowego, dla u ła t
w ien ia  m u p racy a zarazem aby dać możność ja k  
najgłębszego zbadania is to ty  zagadnień dotyczących 
kom órk i p lanow ania obiegu pieniężnego podajemy 
poniżej stan o rgan izacy jny te j kom órk i w  I  Oddziale 
M ie jsk im  w  Torun iu .

Celem niniejszego a r ty k u łu  jest w yw o łan ie  ja k  
najw iększej ilości k ry tyczn ych  głosów, by po te j w y 
m ian ie  poglądów można by ło  w  dalszym  ciągu czy
nić konieczne usprawnien ia.

Za naczelną zasadę w  na leży tym  funkc jonow an iu  
pracy kom órk i jako całości należy uznać stałe wza
jem ne szkolenie się w  tym  k ie runku , aby wszyscy 
p racow nicy kom órk i zna li n ie  ty lk o  w  te o r ii ale i 
w  p rak tyce  pełn ię zagadnień zw iązanych z dz ia ła l
nością ko m ó rk i p lanow ania obiegu pieniężnego. A  
w ięc pracow n icy za trudn ien i w  kom órkach p lano
wania kasowego i  obrotu bezgotówkowego muszą 
znać „ ta jn ik i “  k o n tro li funduszu płac i  na odwrót.

Celem powyższego jest n ie  ty lk o  zabezpieczenie 
się na w ypadek zaistn ienia konieczności zastąpienia 
nieobecnego z tych  czy innych  względów jednego 
p racow n ika  d rug im  oraz równom iernego rozłożenia 
dotychczas przez niego w ykonyw anych  czynności 
m iędzy pozostałych. Celem g łów nym  takiego prze
szkolenia pracow nika, jes t osiągnięcie znajomości 
pe łn i zagadnień d la  łatw ie jszego rozw iązania p ro 
b lem ów  c h w ili bieżącej. N iezależnie od tego, należy 
dążyć aby wszyscy p racow n icy kom órk i poznali 
p rzyna jm n ie j w  grubszych zarysach podstawowe 
zasady dzia łu  kredytow ego oraz księgowości. Po
wyższa znajomość jes t konieczna ze względu na sta
le  zaciśniającą się wzajem ną współpracę kom órek 
p lanowania kasowego, obro tu  bezgotówkowego i 
funduszu płac. (Pom ijam  tu ta j konieczność stałego 
ideologicznego kształcenia się, w yrab ia jącego św ia
domość celu do którego dążymy, gdyż obowiązek

ten ciąży na w szystk ich  pracow nikach NBP bez 
względu na charakte r ich  pracy).

W  zw iązku z powyższym, każdego tygodn ia  prze
prowadzane są odpraw y szkoleniowe, na k tó rych  
połowę czasu za jm u je  wzajem ne szkolenie się odnoś
nie zagadnień p lanu kasowego i  funduszu płac, zaś 
drugą połowę —  om aw ianie bieżących zarządzeń. 
N iezależnie od tego, w  nag łych przypadkach odby
w a ją  się bezpośrednio przed rozpoczęciem pracy, 
w zględnie po zakończeniu je j,  k ró tk ie  narady, dla 
usta lenia l in i i .

D la  w szystk ich  stanow isk pracowniczych usta lony 
został podzia ł ¡pracy oraz harm onogram . Zarówno 
podzia ł ten ja k  i  harm onogram  n ie są przyw iązane 
do pracownika, lecz do stanowiska, z tego względu, 
aby w  razie zm iany personalnej całość pracy ko
m ó rk i n ie  u leg ła  zaham owaniu i  aby n ie trzeba było  
każdorazowo na nowo ustalać zarówno podziału 
pracy ja k  i  harm onogram u. N iezależnie od tego usta
lo n y  został harm onogram  p rzy jm ow an ia  k lien tów . 
Znając z p ra k ty k i częstotliwość przychodzenia po
szczególnych k lie n tó w  do NBP, odległość przedsię
b iorstw a oraz jego w ie lkość —  zw róc iliśm y się do 
n ich  pisemnie, proponu jąc odpow iednie godziny, w 
k tó rych  będą oni za ła tw ian i w  komórce planowania 
obiegu pieniężnego. W  p iśm ie ty m  prosiliśm y, b y  w  
ciągu jednego tygodn ia  od wystosowania tego p is 
ma —  pisemnie, ustn ie  lu b  te le fon iczn ie  podali 
ewentualne zastrzeżfenia.

Po u p ływ ie  tygodnia, p rzy jm u ją c  k lie n tó w  p rzy 
pom ina liśm y im  o usta lonych w  harm onogram ie go
dzinach i dniach przyjęć, po czym zastosowaliśmy 
ta k tykę  (zwłaszcza p rzy  nawale pracy) p rzy jm o w a 
nia w  pierw szej ko le jności tych, k tó rz y  stosują się 
do’ ustalonego dla n ich  harm onogram u, z podaniem 
do wiadomości pozostałym  przyczyny pierwszeństwa. 
Zaznaczyć należy, że zarówno w  czasie lu s tra c ji w 
terenie, ja k  i  na odprawach urządzanych d la  k lie n 
tów  stale p rzypom ina się im  o usta lonym  harm ono
gram ie, podając jego dobre s trony d la  k lien ta . W  ten 
sposób k lie n c i zwolna p rzyzw ycza ili się do ustalone
go harm onogram u.

H arm onogram  pracy zsynchronizowany z harm o
nogramem p rzy jm ow an ia  k lie n tó w  został u łożony w 
fo rm ie  tabe la ryczne j.

Tabela taka przedstaw ia się następująco:
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Lp.
Stano
w isko

Nazwa
czynności

Dzień i  godz. (od - do

Uwagi A
1 2 3 4 30 31

U w a g i B )  V
1. W przypadku, gdy dzień wolny od pracy przy

pada na 5, 10, 15, 20, 25 i ostatn i — należy czyn
ności przewidziane na ten dzień skumulować z 
czynnościami dnia poprzedniego.

2. W przypadku, gdy te rm iny przesłania sprawoz
dań do oddziału wojewódzkiego NBP przypada
ją  na dzień wolny od pracy — czynności te na 
leży przenieść na dzień poprzedni.

3. W przypadku, gdy te rm iny  przedkładania spra
wozdań przez klien tów  przypadają na dzień 
wolny od pracy — czynności te należy przenieść 
na dzień następny.

Om ów ienie poszczególnych pozycji.
1. S tanowisko: podzia ł p racy  w  referacie usta lo

ny  został w ed ług stanowisk. W  pozyc ji te j podaje 
się num er stanowiska. W  przypadku, gdy dwa sta
now iska za ła tw ia ją  równocześnie tak ie  same czyn
ności (np. p rzy jm ow an ie  zapotrzebowań, kon tro la  
sprawozdań itp .) o jednym  czasie —  w  ko lum n ie  te j 
podaje się równocześnie oba stanowiska np. 1, 2).

2. Nazwa czynności: tu ta j w p isu je  się grupę czyn 
ności, k tó re  p racow n ik  za jm u jący  wyznaczone sta-® 
now isko obow iązany jest w  określonym  czasie w y 
konać, np. p rzy jm ow an ie  zapotrzebowań, badanie 
te rm in u  płatności, badanie pod względem  fo rm a l
nym  i  m ery to rycznym , porów nyw an ie  z przelewem  
na podatek itp .

3. Następna ko lum na podzielona jest na 31 m n ie j
szych ko lum n, w  k tó ry c h  w p isyw ane są ustalone 
(od —  do) godziny za ła tw ian ia  poszczególnych spraw.

W prowadzenie w  życie naw et na jlep ie j ułożone
go harm onogram u uzależnione jest w  dużym  stop
n iu  od zdyscyp linow ania  k lie n tó w  i  ich życzliwego 
ustosunkowania sie do referenta. Z tego też względu 
s iln y  nacisk k ładz iem y na grzeczną i  c ie rp liw ą  ob
sługę k lien ta .

N aw et odmowa za ła tw ien ia  życzenia k lien ta , po
dana m u w  odpowiednio grzecznej fo rm ie  n ie  zraża 
go, a raczej często przeciwnie, wzm acnia jego zaufa
nie, gdyż k lie n t wiedząc, że kon tro la  banku sięga 
głęboko sedna sprawy, a re fe ren t jest grzeczny, 
up rze jm y, ale zarazem stanowczy —  wzm acnia swe 
zaufanie do banku.

Harm onogram  pracy ko m ó rk i w raz z harm ono
gramem przy jm ow an ia  k lie n tó w  został odb ity  w  ta
k ie j ilośc i egzemplarzy, by  każdy p racow n ik  ko
m ó rk i p lanow ania obiegu pieniężnego posiadał pod 
ręką jeden egzemplarz; nadto jeden egzemplarz, 
podpisany przez w szystk ich  p racow n ików  kom órk i, 
został umieszczony na m iejscu w idocznym , dostęp
nym  d la  w szystk ich  p racow n ików  kom órk i.

Posiadanie p lanu  num erac ji a k t ma w ie lk ie  zna
czenie, zwłaszcza jeże li chodzi o korespondencję. Z 
tego w zględu w  p iśm ie  usta la jącym  harm onogram  
podaliśm y na końcu uw ag i pod adresem k lien tów , 
aby w  korespondencji z bankiem  podaw ali w  na

g łów ku  po lew ej stron ie  poniżej swego znaku —  
znak za k tó ry m  o trzym a li pism o NBP. U s ta liliśm y 
następujące znakowanie naszych pism : pierwsza 
cy fra  oznacza klasę, np. obró t bezgotówkowy 1, p lan 
kasowy 4, fundusz p łac 5; następnie dw ie  c y fry  
oznaczają dz ia ł i  grupę (1 —  50, 4 -— 70, 5 —  32), 
wreszcie ostatnia cy fra  —  to num er konta  danego 
k lien ta , łam ana przez ilóść pism  w  te j sprawie.

W  ten sposób, gdy w  piśm ie podano znak np. 
5— 32— 1539/11, oznacza to, że pismo dotyczy prze
kroczenia funduszu p łac k lien ta , k tó ry  posiada n r 
konta 1539 oraz że w  te j spraw ie w ysy łam  drugie 
pismo. Analogiczn ie, gdy np. cen tra lny  zarząd, czy 
zw iązek branżow y lu b  sam k lie n t p rzyś le  do nas 
pismo, gdzie poniżej swego znaku po lew e j stronie 
w id n ie je  napis „n a  znak 5— 32— 1539“  odrazu zna j
du jem y akta  spraw y i  szybko dochodzimy do sedna 
rzeczy.

Pozornie jest do drobna rzecz, ale p ra k tyka  w y 
kazuje, że dużo czasu zabiera nam kom pletow anie 
ak t potrzebnych do koncepcyjnego za ła tw ien ia  
sprawy.

P lan a k t usta lony w  O K  185/5 Dz. I  D/6 zna jdu je  
się pod ręką u każdego referenta, a niezależnie od 
tego umieszczony został podobnie ja k  harm onogram  
na w idocznym  m iejscu.

D la  uzupełn ien ia  tego nasze skoroszyty oraz se
gregatory  zostały odpow iednio oznakowane i  ułożone 
tak, by można by ło  szybko odszukać w łaściw e akta.

Z tego względu, na grzbietach segregatorów, po
niżej w ierzchu, czerwonym  o łów kiem  i  g rubym i 
cy fra m i umieszczony jest num er k lasy oraz num er 
konta  k lien ta , np. 5— 1539. Segregatory zaś ustaw io
ne są w ed ług  ko le jności num erów  kont, od na jn iż 
szego num eru  do najwyższego. Jeśli chodzi o skoro
szyty, to  do dołu ty ln e j ok ładk i dolepiono „języczek“  
(wąską ka rtę  papieru), na k tó ry m  podany jest w  
iden tyczny sposób w iększym i cy fra m i num er k lasy 
i  num er konta. D a je  nam  to możność bez n iepotrzeb
nego przewracania w iększej ilości skoroszytów, 
szybkiego odszukania w łaściw ych  akt. Podane ko
le jne  u łożenie skoroszytów w edług ko le jności nu 
m erów  ko n t pozwala n iem al na ślepo szybko zna
leźć akta.

N iezależnie od tego, zarówno na grzbietach se
gregatorów  ja k  i na „języczkach“  skoroszytów po
niżej tych  c y fr  umieszczona jest nazwa przedsię
b iorstwa, adres oraz jego num er te lefonu.

A k ta  w  segregatorze (skoroszycie) ułożone są ro 
dzajowo, np. w  teczce k o n tro li funduszu płac —  na 
w ew nętrzne j s tron ie  ty ln e j ok ładk i jes t arkusz kon
tro ln y , dalej idą p lany  kw a rta ln e  ułożone chronolo
gicznie; tę grupę ak t zam yka te k tu ra  nieco większa 
(szersza od pozostałych akt) z tym , że na w ysta jące j 
części podany jest um ów iony znak (numer), dalej 
leżą w szystkie  sprawozdania, zapotrzebowania na 
fundusz płac osobowy, bezosobowy, itd .

W  teczkach innych, ja k  np. zaw ierającej kores
pondencję odnośnie n ie term inow ego w płacania u- 
targów, bądź in n ych  dotyczących obro tu  bezgotów
kowego —  akta ułożone są chronologicznie z tym , że 
akta za ła tw ione ostatecznie oznakowane są z gó ry  z 
p raw e j ¡strony lite rą  „ Z “ . Odpowiedzi na nasze pis
ma w kładane są do skoroszytu, czy segregatora nie 
chronologicznie (zależnie od da ty  w p ływ u ), lecz p rzy  
p iśm ie naszym zapoczątkowującym  korespondencję. 
N iezależnie od powyższego ułożenia skoroszytów, 
segregatorów oraz akt, został zaprowadzony re jes tr 
uczestników p lanow ania kasowego. R e jestr uczest-
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U W AG A: do kol. 11 i  12 w  ko lum n ie  odpowiadającej danemu m iesiącowi względnie kw a rta łow i kreska pionowa oznacza 
fakt złozema miesięcznego rozliczenia kasowego, względnie wniosku kwarta lnego, a odnośnie przedsiębiorstw  na onranirzn 
nym  rozrachunku gdy otrzym aliśm y pom. wniosek (1—2) '*

n ikó w  p lanow ania kasowego i  obro tu  bezgotówko
wego jest u łożony w ed ług  ko le jności num erów  kon t 
i  zaw iera powyższe dane:

R ejestr ten jes t sporządzony na szerokości a rku 
sza podwójnego kratkow anego pap ieru  ka n ce la ry j
nego. Luźne k a r tk i w b ite  są do jednego skoroszytu. 
Na końcu re jes tru  jest a lfabetyczny w ykaz ko n tro 
low anych przedsięb iorstw  z podaniem num erów  
kont.

I I
P lan kasowy

A k ta  p lanu  kasowego ułożone zostały w  następu
jących teczkach:

_ 1) Teczka zaw ierająca w n iosk i kw a rta ln e  k lie n 
tów  łącznie z pozostającym i u nas d ru g im i egzem
p la rzam i w ys łanych  w niosków  pomocniczych 1-Z z 
tym , że w n iosk i te dołączone są do w łaściwego 
w n iosku  1-D. Nadesłane nam przez inne  banki 
pomocnicze w n iosk i 1-Z, dalej w n iosk i G KS oraz 
BR.

2) Teczka zaw ierająca w n iosk i kw a rta ln e  nasze
go  ̂banku, zatw ierdzone p lany-nakazy oraz pisma 
oddziału wojewódzkiego N BP  ustalające względnie 
zm ienia jące nam lim ity .

3) Teczka zaw ierająca sprawozdania dekadowe
T\TOrf^ane Przez nas oddziału wojewódzkiego 
N BP (i to zarówno oddziału ja k  i G KS-ów  łącznie); 
liazdy m iesiąc zam kn ię ty  jes t w ype łn ionym  a rku 
szem 6 i  6-K.

4) Teczka zawierająca sprawozdania miesięczne 
oddziału, p rzy  czym te k tu rką  oddzielone są zesta
w ien ia  kw arta lne . •

5) Teczka zaw ierająca uzasadnienia w niosków  
kasowych kw a rta ln ych  oraz sprawozdania opisowe 
miesięczne (również oddzielone te k tu rka m i od p ie rw 
szych).

6) Teczki zaw ierające sprawozdania dekadowe 
G K S -ów  (każda GKS posiada osobną teczkę, w  k tó 
re j obok sprawozdań zna jdu ją  się pisma ustalające 
im  l im ity  p lanu  kaso wego oraz korespondenci a z 
ty m  związana).

7) Teczka zaw ierająca sprawozdania dekadowe 
oraz miesięczne BR, p rzy  czym zna jdu ją  się tu ta j p is
ma podobnie ja k  w  pk t. 6.

8) Teczka zaw ieracjąa statystykę. Teczka ta za
w iera  tabele statystyczne potrzebne zarówno do p la 
nowania ja k  i  sprawozdawczości. Są to:

a) tabe laryczny uk ład  c y fr  sprawozdań dekado
w ych zarówno G KS-ów  (łącznie) ja k  i  naszego od
działu.
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W ygląda on następująco: 
Przychody rok  1953

M i e s i ą c e Styczeń Luty Marzec

d e k a d y I I I I I I ■!>' III I I I I I I

ty tu ły  p lanu kasowego 
GKS

Stan kasy ^ g p

„  GKS 
Ootóuika uipł.

|

W  każdym  kw adracie  w yże j a tram entem  czarnym  
są podane c y fry  odnoszące się do G KS-ów , a poniżej 
czerwonym  odnoszące się do NBP. Na odwrocie tego 
arkusza zna jdu je  się strona, rozrachunkowa.

b) Tabe laryczny uk ład  c y fr  ze sprawozdań m ie 
sięcznych podobny do poprzedniego, z tą róż
nicą, że tabela ta rozb ita  jes t na dw ie  części. 
P ierwsza zawuera c y fry  ze sprawozdań m ie
sięcznych, a druga stosunek procentow y c y fr  
poszczególnych m iesięcy do miesiąca stycznia. 
Jako stałą p rzy ję to  w ykonan ie  odpow iednie
go ty tu łu  w  styczniu. Stosunek ten daje nam 
pogląd na miesięczne wahania poszczególnych 
przychodów  w zględnie w yda tków  i  pomaga 
znacznie p rzy  p lanow an iu  na okres przyszły 
(porównanie z rok iem  ub ieg łym ).

Tabelka ta przestaw ia się następująco: 
Przychody rok 1953

Lp.
T y tu ł planu I 11 I I I IV I

Stos. % % do
kasowego 11 I I I IV

I Stan kasy GKS na 
poszczególne okr. 

NBP 100

II Gotówka
wpłacona

100

1. Utarg 100

100

na odwrocie zna jdu je  się strona rozchodowa.
c) Tabe laryczny uk ład  dekadowych sprawozdań 

odnośnie go tów k i wpłaconej i  wypłacone j.

p rzy  składaniu p lanu  6 -K  oraz sporządzaniu spra  
wozdań miesięcznych.

d) Tabela w yp ła t na płace

M in isterstw o Deka- i  Sty- 
da | czeń

Luty M a
rzec

K w ie 
cień

Maj

Budowa 
M iast i 
O siedli

Razem

3 "  I

11

I II

G órnictw a

* I

11

l i i

Tabela ta w ykazu je  wahania w  ska li rocznej od
nośnie w y p ła t na płace i przez optyczne porównanie 
danej dekady z poprzedn im i oraz m iesiąca z po
przedn im  pozwala wyciąnąć odpowiednie wnioski.

e) Tabela stosunku u ta rgów  k luczow ych jedno
stek hand low ych do całości

■av

1. PSS
2. M HD
3. PDT

4. CZP Gastron

5. Gminne 
spółdzie ln ie

5. Inne han- 
dlowe

7. Razem 
handlowe’

8. U targ
przedsiębiorstw
niehandlowych

9. U targ razem

i?55
60(-1
CC

3
0//o

100

bo(H
CO

5
0//o o//o

100 100

3W
DO
u<

5 %

Przychody rok 1953

G otów ka Styczeń Luty Marzec |

wpłacona I II I I I I 11 I I I I 11 HI 1

do NBP % 100

do GKS % 100

R a z e m 100

w p ła ty  GKS% 100

Ogółem % 100

Według sprawo
zdania miesię- 
cznego %

100

Tabela ta daje obraz wahań przychodów  i  rozcho
dów w  p rzek ro ju  dekadowym. Jest ona pomocna

Tabela ta jes t po p rostu  odpow iednim  ułożeniem 
w ykazu k tó ry  sporządzony został zgodnie z Zarzą
dzeniem Prezesa N BP  N r  5/53. Tabelę tę m am y za
m ia r w  p rzysz łym  roku  rozszerzyć przez podanie w  
rubryce  1 rozbicia PSS na poszczególne dz ia ły  (z po
zostaw ieniem  PSS całości) rozbicia M H D  (rub ryka  2) 
i  u jęcia  nadto innych  k luczow ych przedsięb iorstw  
hand lu  detalicznego ja k  M H M  i Delikatesy.

Konieczności posiadania w iadom ości o stosunku 
u ta rgów  poszczególnych przedsiębiorstw  do całości 
u ta rgów  oraz wzajemnego ich  stosunku do siebie nie 
potrzeba uzasadniać.

9) Teczka PSS zaw ierająca akta dotyczące kores
pondencji w  spraw ie u ta rgów  PSS łącznie, charak
te rys tykę  u targów , n o ta tk i po lustracy jne  itp .
T u ta j prow adzi się następujące tabele:
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Całość Oddz. przem.

plan ujykon  ̂ %
CM

+
CM

1
c o

T pl
an

 
|

ao
H i

3

CM

+ CM

!
CO

I. Zapas

S
ty

cz
eń 2. Zakup

3. Sprzedaż
4. Zapas

3 )

3

Zakup

Sprzedaż

Zapas

.

Zestawienie rotacji

__M i e s i  ą c fe

B ra n że I I I I I I IV V

W łó k ie n n ic z a

P a s m a n te ry jn a

O d z ie ż o iu a

O b u u ń e

G a la n te r ii
s k ó rz a n e j

Niezależnie od tego przedsiębiorstwo ¡składa nam 
miesięczne zestawienie sp ływ u  masy tow arow ej 
w ed ług następującego wzoru:

H u r to u m ia
R o z d z ie ln ik R e a liz a c ja  ro z d z ie ln ik a

D a ta K u jo ta I  d e k I I  d e k  ¡ I I I  d e k R azem % in y k
ro zd z .

1

10) Teczka M H D  o indentycznej zawartości
11) Teczka PD T o identyczne j zawartości
12) Teczka p ionu  CRS o iden tycznym  układzie,

u jm u jąca  g loba ln ie  G S-y z tym , że niezależnie od 
tego prowadzony jest w ykaz obro tów  poszczegól
nych GS. s

13) Teczka zawierająca dane dotyczące w ykonaw 
stwa w  zakresie p lanu skupu przez odpowiednie 
przedsiębiorstwa.

14) Teczka zaw ierająca dane dotyczące w yko 
nawstwa w  zakresie p lanu usług. Prowadzona jest 
w  n ie j, z podziałem na miesiące, tabela procentów 
w ykonania  p lanu przez większe przedsiębiorstwa.

15) Teczka zaw ierająca dane dotyczące w yko 
nawstwa w  zakresie p lanu ¡produkcji przez w łaściwe 
przedsiębiorstwa. Teczka ta zaw iera tabele inden- 
tyczną ja k  poz. 14.

16) Teczka dotycząca w ykonania  p lanów  przez 
pozostałe przedsiębiorstwa hand lu  detalicznego.

17) Teczka dotycząca w ykonania  p lanów  przez 
przedsiębiorstwa hand lu  hurtowego.

18) Teczka dotycząca in te rw e n c ji w  sprawach 
hand lu  detalicznego.
_ 19) Teczka zaw ierająca odpisy p ro tokó łów  z po

siedzeń odbytych w  w ydzia le  hand lu  p rezyd iów  po
w ia tow ych  i m ie jsk ich  rad narodow ych z posiedzeń

pow ia tow ych kom ite tów  dla spraw  p lanu  kasowego 
i  korespondencję w  spraw ie w a lk i o w ykonan ie  p la 
nu u ta rgów  oraz odpisy p lanu obro tów  wzięte z 
PPRN i  M R N  —  w ydz ia ł handlu.

20) Teczka zaw ierająca korespondencję z k lie n ta 
m i w  spraw ie p lanu  kasowego.

21) Teczka zaw ierająca korespondencję z oddzia
łem  w ojew ódzk im  w  sprawach p lanu kasowego.

22) Teczka zaw ierająca korespondencję poufną w  
sprawach p lanu  kasowego odnośnie spraw n ie  u ję 
tych  w  innych  teczkach.

23) Teczka a k t dotycząca stanu osobowego ko
m ó rk i p lanow ania obiegu pieniężnego, organizacji 
p racy oraz ew idenc ji przedsiębiorstw .

24) Teczka ak t dotyczących szkolenia.
O bró t bezgotówkowy —  (układ akt)

1) R e jestr przedsiębiorstw , k tó ry m  ustalono po
gotow ie kasowe.

2) Teczka dotycząca korespondencji w  spraw ie 
usta lenia wysokości pogotow ia kasowego.

3) Teczka udzie lonych zezwoleń w  try b ie  § 42 
przepisów o obrocie bezgotówkowym .

4) Teczka zaw ierająca korespondencję w  spraw ie 
obrotu bezgotówkowego.

5) Teczka zaw ierająca korespondencję w  sprawie 
n ieterm inow ego odprowadzania utargów .

6) Teczka zaw ierająca akta spraw przesłanych 
p rokura to row i.

7) Teczka zaw ierająca korespondencję z oddzia
łem  w o jew ódzk im  N BP  oraz sprawozdawczość od
nośnie obrotu bezgotówkowego.
K o n tro la  funduszu płac —  (układ akt)

1) Teczki zaw ierające akta poszczególnych przed
siębiorstw , z tym , że w  jedne j (przy w iększych 
przedsiębiorstwach —  dwóch) teczce są skom pleto
wane wszystkie  akta dotyczące danego przedsiębior
stwa z następującym  podziałem  (kolejność od spodu 
teczki):

a) arkusze kon tro lne  (wzór n r  9)
b) znak (na przegródce) 33 p lany  funduszu płac,
c) znak 30 sprawozdania m ie 

sięczne z w ykonania  
p lanu  funduszu płac,

d) znak 34 zapotrzebowania od
nośnie osobowego 
funduszu płac,

e) znak 34b zapotrzebowania od
nośnie bezosobowego 
funduszu płac,

f) znak 32 korespondencja w
spraw ie przekroczeń 
i w strzym ali,

g) znak 35 lus trac je  przedsię
b iorstw ,

h) znak 37 korespondencja,
i) znak ew idencja p ism  pou f

nych.
Teczki przedsięb iorstw  w ie lozakładow ych posia

dają na spodzie (m iędzy ,;a“  i  ,,b“ ) szereg przegró
dek z tym , że w  każdej przegródce zna jdu ją  się akta 
dotyczące jednego zakładu niesamodzielnego. (W 
przedsiębiorstwa o w iększej ilośc i zakładów  niesa
m odzie lnych służy do tego celu osobny skoroszyt, 
bądź segregator).

2) Teczka zaw ierająca akta zakładów niesamo
dzie lnych przedsiębiorstw  kon tro low anych  przez in 
ne oddziały. T u ta j zna jdu ją  się akta tych  zakładów, 
k tó re  samodzielnie sporządzają zapotrzebowania 
i sprawozdania miesięczne (bez w ype łn ian ia  ko lum -
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ny „p la n “ ). P rzegródki oddzielające akta poszcze
gólnych zakładów posiadają ko le jną  num erację. Na 
odwrocie przednie j ok ładk i zna jdu je  się w ykaz tych  
zakładów sporządzony tabelarycznie ; ma on nastę
pującą postać:

L p . N r
k o n ta N a z tn a -a d re s

N
r 

te
le

fo
n

u

J e d n o s tk a
m a c ie rz y s ta
ad res

M
in

is
te

rs
tin

o

B a n k  je d n o 
s tk i m a c ie 

rz y s te j

L iczby  pojedyncze (Lp.) odpowiedają num erac ji 
przegródek.

3) Teczka zaw ierająca akta zakładów  niesamo
dzie lnych, odnośnie k tó rych  bank jednostk i m acie
rzyste j umieszcza na lis tach  płac k lauzu lę  p rzew i
dzianą w  ustępie 100 p k t a IS Dz. V . (Na odw rotne j 
stronie poprzednie j ok ładk i jes t umieszczona iden
tyczna tabela ja k  w  pk t. 2).

4) Teczka zaw ierająca korespondencję z oddzia
łem  w o jew ódzk im  w  sprawach k o n tro li funduszu 
płac.

5) Teczka zaw ierająca korespondencję w  sprawie 
lus trac ji.

6) Teczka zaw ierająca zbiorcze sprawozdanie z 
k o n tro li funduszu płac (łącznie miesięczne i  k w a r
talne, zarówno osobowego (PGR) ja k  i bezosobowe
go funduszu płac).

7) Term inarz w yp ła t. Jest to zeszyt podzie lony 
na 30 części, p rz y  czym w  każdym  dn iu  podana jest 
w  ko lum n ie  p ierwszej nazwa przedsiębiorstwa, k tó 
re  w ed ług  p lanu miesięcznego w inno  tego dn ia pod
jąć w yp ła ty , a w  ko lum n ie  d rug ie j, skró t rodzaju 
w y p ła ty  ja k  „ f iz . zal.“ , „ f iz . ost.“ , „um . ost.“ .

W  n in ie jszym  w ykazie  opuszczone zostały m n ie j 
ważne szczegóły, ja k  np. że re fe ren t za ła tw ia jący 
k lie n tó w  odnośnie p lanu  kasowego posiada zszyte 
te rm inarze  (1-T) itp ., z tego względu, by  n ie  wcho
dzić w  zbytn ie  szczególiki. Z da jem y sobie dobrze 
sprawę, iż  tego rodza ju  zorganizowanie ko m ó rk i p la 
nowania obiegu pieniężnego jest jeszcze dalekie  od 
poziomu na ja k im  organizacja ta w inna  stać. W ie 
rzym y  jednak, iż dyskusja ja k ie j należy się spodzie
wać —  przyniesie  w  rezultacie  dalsze usprawnien ia, 
polepszające organizację w ew nętrzną ko m ó rk i p la 
now ania obiegu pieniężnego. J. M araszew ski

T o ru ń

Klasyfikacja zapasów ponadnormatywnych w spółdzielniach pracy
Zadaniem  przem ysłu  drobnego, a w  szczególności 

spó łdzie ln i pracy, jes t zaopatrzenie ludności m ie j
scowej w  a r ty k u ły  powszechnego u ży tku  oraz uzu
pełn ien ie  p ro d u kc ji przem ysłu  kluczowego. Do p ro 
d u kc ji te j spółdzie ln ie p racy  w in n y  w ykorzystać w 
p ierw szym  rzędzie m iejscowe m ożliwości surowco
we oraz odpady w ie lk ich  zakładów.

M im o dużego w y s iłk u  ze s trony w ładz spółdziel
nie n ie  spełn ia ją  do tego czasu należycie swego obo
w iązku, ponieważ w  znacznej m ierze dub lu ją  p ro 
dukcję  przem ysłu kluczowego, n ie  p roduku jąc ta
k ich  rzeczy, k tó rych  p rzem ysł k luczow y n ie  jes t w 
stanie w y tw arzać i  do czego nie jest powołany.

Zasadniczym w a runk iem  w łaściwego rozw oju 
spółdzie ln i p racy pow inno być zaplanowanie szero
kiego asortym entu  w yrobów  w  oparciu  o szczegóło
wą analizę ry n k u  ze szczególnym uwzględnieniem  
potrzeb m iejscowych, biorąc równocześnie pod uw a
gę, że masy pracujące żądają obecnie różnorodności 
asortym entów  i  w ysok ie j jakości p rodukc ji.

Dotychczasowe nastaw ienie spółdzie ln i szło ra 
czej w  k ie ru n ku  p ro d u kc ji droższej kosztem n ie w y 
konania asortym entu tańszego. D latego też b raku je  
na ry n k u  ta k ich  a rtyku łó w , k tó re  m og łyby  p rodu
kować spółdzieln ie np.: skarpet dziecięcych, obuwia 
dziecięcego, naczyń kuchennych, w iader, kuchenek 
sp iry tusow ych, ig ie ł, ha ftek  itp .1)

N iezm iern ie  w ażnym  działem  spó łdzie ln i p racy są 
obok p rodukc ji, usług i. W  szczególności odcinek ten 
jest obecnie bardzo a k tua lny  jeże li chodzi o wieś.

U sług i przeznaczone dla ludności w ie jsk ie j można 
podzielić na dw ie  g rupy:

1) us ług i związane z prowadzeniem  gospodarstwa 
w iejskiego, t j .  p rodukc ję  rolniczą,

2) us ług i związane z zaspokajaniem codziennych 
potrzeb ro ln ika  i  jego rodziny.

U Jan G rudziński „Więcej trosk i o rozwój drobnej wy
twórczości“  Nowe Drogi N r 8/53

Do pierwszej g rupy  należy zaliczyć wszelkiego ro 
dzaju napraw y i  konserwację maszyn ro ln iczych  i 
narzędzi, kow alstw o, ko łodzie jstw o, w iercen ie  stu
dzien, konserwację i  naprawę sieci e lektrycznych, 
rem onty budow lane itd . Do d rug ie j g rupy  będą na
leża ły us ług i szewskie, kraw ieck ie , fryz je rsk ie , b la 
charskie, ślusarskie, radiotechniczne itd .

Dotychczasowa działalność spółdzie ln i n ie  wska
zuje na to, że w yko rzys ta ły  one w  całej p e łn i w łaś
ciwe fo rm y  organizacyjne, m ożliw e do zastosowania 
na w si ja k : stałe p u n k ty  usługowe, w ie jsk ie  p u n k ty  
usługowe przy jęć, lo tne b rygady usługowe itd .2). W 
terenie n ie  spotyka się w iększej aktyw ności w  k ie 
runku  organizowania i zakładania potrzebnych 
punktów  usługowy, ponieważ p u n k ty  te n ie  zawsze 
są rentowne, szczególnie p rzy  m ało sprężystej dzia
ła lności zarządu, k ie d y  p racow n icy tych  punktów , 
korzysta jąc ze słabej ko n tro li, w yko n u ją  us ług i na 
w łasny rachunek.

Większość spó łdzie ln i poszło po l in i i  na jm nie jsze
go oporu, p roduku jąc  te  a r ty k u ły , k tó re  n ie  w ym a
ga ły dużego nakładu pracy n ie  dbając p rzy  ty m  o 
w łaśc iw y dobór surowca, a często i o należyte w y 
konanie pracy. Spółdzie ln ie  p rodukow a ły  często bez 
bran ia  pod uwagę potrzeb ryn ku , n ie  zaw ierając 
um ów p lanow ych z dys tryb u to ra m i hand low ym i, w  
szczególności na p rodukc ję  pozaplanową i  ponad
planową.

Spółdzie ln ie  naw et w  r. 1953 często zapom inały 
p rzy  p ro d u kc ji o is tn ien iu  zarządzenia P rzew odni
czącego P K P G  N r 335 z dnia 17.10.52 r. w  spraw ie 
p ro d u kc ji pozaplanowej i  ponadplanowej oraz za
rządzenia N r  45 M in is tra  P rzem ysłu  Drobnego i 
Rzemiosła z dnia 23 s ierpn ia  1951 r., uzupełnionego 
zarządzeniem N r 118 tegoż M in is tra  z dn ia  30 czerw
ca 1952 r. w  spraw ie zby tu  oraz sprzedaży hu rtow e j

2) H. Londesberg „Organizacja usług w iejskich“ , życie 
Gospodarcze n r 22/51
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i  detalicznej tow arów  w ytw arzanych  przez spół
dzielczość pracy, ja k  rów nież o zarządzeniu M in i

s t r a  P rzem ysłu Drobnego i  Rzemiosła N r  150 z dnia 
9 czerwca 1953 r. w  spraw ie  w ykonan ia  resortowe
go p lanu  zaopatrzenia m ateria łowego na 1953 r. 
oraz p ro d u kc ji pozapianowej i  ponadplanowej.

W  konsekw encji tego zaniedbania nagrom adziły 
się bardzo w ysokie zapasy ponadnorm atywne, szcze
góln ie  w yrobów  gotow ych w  spółdzie ln iach i  tow a
rów  u dys trybu to rów  handlowych.

Do końca r. 1952 zagadnienie to n ie  występowało 
tak  powszechnie w  spółdzieln iach, ponieważ odb ior
cy, a v/ szczególności „Spó lnota  P racy“  u w a ln ia li 
spółdzie ln ie pracy od k łopo tów  i  odpowiedzialności, 
zabierając do swych m agazynów całą produkcję .

Dopiero w  r. 1953 odbiorcy zaczęli przestrzegać 
ściśle zasady odbieran ia p ro d u kc ji um ow nej w zględ
nie dostosowanej do potrzeb rynku . F a k t ten  spowo
dował w  w ie lu  spółdzie ln iach bardzo poważny 
w zrost zapasów ponadnorm atyw nych w yrobów  go
tow ych; szczególnie w  tych  spółdzieln iach, k tó re  ko
rzys ta ły  z przypadkowego zaopatrzenia w  surowce, 
a p rzy  ty m  poważnie przekraczały p lany  p roduk
cyjne. Zagadnienie to n a jjask raw ie j w ys tąp iło  w 
branży odzieżow o-w łókienn icze j.

Wobec takiego stanu w y ło n iła  się konieczność sto
sowania przez NBP odpow iednie j p o lity k i k re d y to 
w ania ponadnorm atyw nych zapasów w  spółdzie l
n iach pracy, p rzy  zastosowaniu w łaściw e j k la s y fi
k a c ji zapasów, przez co Bank może skutecznie od
dzia ływ ać na przestaw ienie się spó łdzie ln i na p ro 
dukcję  dostosowaną do potrzeb m iejscowego ryn ku  
oraz spowoduje w iększe zainteresowanie się o tw a r
ciem i  rozw ojem  now ych punk tów  usługowych.

In s tru kc ja  S łużbowa N BP N r V I  w  § 11 cz. B pkt. 
100, 102 i  104, a specjalnie część szczegółowa § 2 pkt. 
15 cz. I, § 5 pk t. 64 l i t .  b, § 7 pk t. 86, określa ją  ściśle 
na ja k ich  zasadach należy się opierać p rzy  k re d y 
tow an iu  ponadnorm atyw nych zapasów pochodzą
cych z p ro d u kc ji ponadplanowej. M im o w yraźnych 
przepisów pracow n icy k re d y to w i nie podchodzili 
należycie do w łaściw e j k la s y fik a c ji i  k redytow an ia  
tych, zapasów.

P rzyczyny takiego postępowania b y ły  różne. Z 
jedne j s trony obawa, aby nie w ys tą p iły  zobowiąza
nia przeterm inow ane u  kon tro low anych  przedsię
b iorstw , powodowała pełne dokredytow anie  spół
dzie ln i, a z d rug ie j s trony często słabe _ rozeznanie 
zapasów, n ie jedn o lite  m etody k la s y fik a c ji i  k re d y 
towania zapasów oraz n ieum ie ję tne  nadawanie k re 
dytom  charakteru  m obilizu jącego w p łynę ło  na brak 
w łaściwej p o lity k i odnośnie spó łdzie ln i pracy.

W idoczna poprawa na ty m  odcinku nastąpiła po 
w ydan iu  przez D epartam ent K re d y tó w  w ytycznych  
odnośnie k w a lif iko w a n ia  zapasów w  spółdzielniach 
pracy w  piśm ie z dn ia  12.9.53 r. n r  PDR/2013.

W ytyczne departam entu bazują na dw u  podsta
w ow ych zagadnieniach p ro d u kc ji p lanowanej w zlęd- 
nie p ro d u kc ji na zlecenie odbiorcy i  p ro d u kc ji n ie 
zaplanowanej; w  szczególności s iln y  nacisk k ładą na 
w łaściwą gospodarkę m ateria łow ą oraz skoordyno
wanie p ro d u kc ji ze zbytem . N ie  p rzew idu ją  nato
m iast całego szeregu zagadnień w y łan ia jących  się w 
praktyce.

Zagadnienie w łaściwego k lasy fikow an ia  zapasów 
w spółdzieln iach pracy i  ściśle się z ty m  wiążącego 
finansowania k re d y ta m i bankow ym i zapasów w 
1,954 r, będzie bardzie j aktua lne n iż  w  roku  ub ieg
łym , gdyż spółdzie ln ie in te resu ją  się coraz żyw ie j

pe łnym  dokredytowaniem , m ając m iędzy in n y m i na 
uwadze obniżenie zaw in ionych odsetek, obawiając 
się konsekw encji p rzew idzianych w  § 4 p k t  4 i  od
pow iedzia lności za zaw inione spowodowanie odse
tek przew idziane w  Rozporządzeniu Rady M in is tró w  
z dnia 9 g rudn ia  52 r. w  spraw ie postanow ień orze
czeń odszkodowań, orzeczeń o karach dyscyp lina r
nych k o n tro li państwa (Dz. U. N r  52 poz. 342). 
Ostrze ta k ie j odpowiedzialności może się skierować 
przeciw  re fe ren tow i kredytow em u jeże li w y łączy 
n iew łaściw ie  z k redytow an ia  zapasy albo n ie za ła tw i 
w  te rm in ie  w n iosku kredytowego, a przedsiębior
stwo będzie m usiało płacić odsetki od zobowiązań 
przeterm inow anych.

W  zw iązku z ty m  konieczne jes t usta lenie ścis
łych  w y tycznych  ja k  należy k lasy fikow ać zapasy i 
ja k  je  kredytow ać, aby n ie  narazić się na ew entua l
ne in te rw enc je  ze s trony w ładz państwowych.

P ra k tyka  w ykaza ła  i  to w  stosunkowo k ró tk im  
czasie, że w y ty c z n e ' departam entu n ie  obe jm u ją  
w szystkich p rzypadków  ja k ie  w y ła n ia ją  się p rzy 
k la s y fik a c ji i  k redy tow an iu  ponadnorm atyw nych 
zapasóy/ w  spółdzie ln iach pracy. Na to  składa się 
w ie le  przyczyn. Przede w szystk im  bardzo różnorod
n y  asortym ent p ro d u kcy jn y  i  różna organizacja zby
tu  poszczególnych pionów.

Inne  zagadnienia w ystępu ją  w  spółdzieln iach 
podleg łych ZSP i  Rz, inne w  spółdzie ln iach p ionu 
C PL i A , a zupełnie odm ienne w  p ion ie  CSI. R ów 
nież inne trudności w ystąp ią  p rzy  k lasy fikow an iu  
zapasów w  spółdzieln iach o asortym encie p roduk
cy jn ym  odzieżowo-w łókienniczym , odrębne w  spół
dzie ln iach chem iczno-m ineralnych, m eta low o-drzew - 
nych, czy w  spółdzieln iach usługowych. Zupe łn ie  in 
ne k ry te r ia  należy w prow adzić w  k la s y fik a c ji w  
spółdzieln iach pomocniczych, tow arów  w  sklepach 
prowadzonych przez spółdzielnie, zapasach pocho
dzących ze skupu, czy też m ających charakte r za
pasów celowych. D latego też konieczna jest w  p ra
k tyce  pewna giętkość w  stosowaniu p o lity k i k re d y 
tow ej odnośnie spó łdz ie ln i pracy.

W  prak tyce  p rzy  k la s y fik a c ji zapasów w  spół
dzie ln iach p racy w ystępu ją  następujące grupy:

1) zapasy o charakterze celowym ,
2) ponadnorm atyw ne zapasy m ateria łow e, prze

znaczone do p ro d u kc ji um ow nej względnie w yrobów  
gotowych pochodzących z p ro d u kc ji um ownej,

3) zapasy ponadnorm atyw ne w yrobów  gotowych 
nogromadzone na sku tek p rzew lek łe j p rocedury w 
zatw ierdzan iu  k a lk u la c ji cen,

4) zapasy ponadnorm atywne, przeznaczone do 
p ro d u kc ji i  pochodzące z p ro d u kc ji bezumownej,

5) zapasy ponadnorm atywne, przeznaczone do 
obsługi p unk tów  usługowych,

6) ponadnorm atyw ne zapasy towarowe, w  skle
pach prowadzonych przez spółdzielnie,

7) zapasy ponadnorm atyw ne po przecenieniu,
8) ponadnorm atyw ne zapasy w yrobów  gjptowych, 

co do k tó rych  złożono reklam acje,
9) zapasy ponadnorm atyw ne pochodzące z prze

rob ionych surowców  nabytych  w  drodze skupu,
10) zapasy bezwartościowe.
Zapasy o charakterze celowym , w ystępujące w  

spółdzieln iach p racy są trudne  do k lasyfikow an ia , 
ponieważ zna jdu ją  się przeważnie w  m a łych  po
zycjach wartościowych, a spółdzie ln ie niechętn ie 
składają w n iosk i k redytow e na odrębne sfinansowa
nie tych  zapasów, gdyż to przysparza im  pracy i  po
woduje konieczność stałej specyfikac ji w  składanych
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oświadczeniach okresowych. D latego też zapasy 
takie  są zw yk le  u jm ow ane przez spółdzie ln ie w  za
pasach finansow anych kredy tem  na nadzwyczajne 
potrzeby.

Do tak ich  typow ych  zapasów o charakterze celo
w ym  należą części do reperac ji zegarków pochodzą
ce z im portu , drzewo, szkło na akcję  w iosenno-je- 
sienną itp . Odrębną pozycję zapasów celowych sta
now ią zapasy surowcowe pochodzące ze skupu. Za
pasy tego rodzaju w ystępu ją  przeważnie przez k ró t
k i okres i  przedsiębiorstwa w  prak tyce  rów nież nie 
w ystępu ją  o przyznanie k re d y tu  celowego.

Najważnie jszą pozycję w  zapasach ponadnorm a
tyw n ych  stanow ią surowce i  p rodukc ja  w  toku, 
związane z p rodukc ją  um owną oraz w y ro b y  gotowe 
pochodzące z p ro d u kc ji um ownej.

P rzy  k la s y fik a c ji tych  zapasów wchodzi w  grę 
produkc ja  planowa, ponadplanowa, pozaplanowa i 
na zlecenie odbiorcy. Jeżeli chodzi o p rodukc ję  p la 
nową, to  k lasy fikac ja  zapasów jes t stosunkowo p ro 
sta o ile  w a ru n k i um owne są jasno u ję te  i  dostar
czony jest surow iec zam ówiony. W iększe trudności 
w ystępu ją  p rzy  k la s y fik a c ji do kredytow an ia  su
rowca przeznaczonego do p ro d u kc ji pozaplanowej 
i ponadplanowej. Trudności te powstają z te j p rzy 
czyny, że p rodukc ja  tego rodza ju  powstaje zazwy
czaj w  d rug ie j po łow ie miesiąca, k ie d y  b ra ku je  ścis
łych  danych sprawozdawczych oraz k ie d y  trudno  
jest usta lić  od ja k ie j da ty  rozpoczyna się p rodukc ja  
ponadplanowa. W  zw iązku z ty m  pow sta ją  trudności 
z ustaleniem  niezbędnego surowca do ta k ie j p ro 
dukc ji. Dane te trzeba ustalać zazwyczaj w  drodze 
w yjaśn ień  z p rzedstaw ic ie lam i spółdzie ln i. Faktycz
ny stan można usta lić  dopiero w  oparciu o dane z 
oświadczenia okresowego, a często dopiero w  opar
ciu o bilans, k ie d y  można s tw ie rdz ić  istotne zużycie 
surowca.

N ie  jest rów nież ła tw ie jsza  sytuacja  p rz y  usta la
n iu  ponadnorm atyw nej p ro d u kc ji zapasu w yrobów  
gotowych, gdyż przedsiębiorstwo p raw ie  do ostat
n ie j c h w ili n ie  może podać ścisłej c y fry  ta k ie j p ro 
dukc ji.

Jeżeli w y ró b  ma charakte r a tra k c y jn y  to n ie  ma 
trudności ze zbyciem. Gorzej przedstaw ia się sy
tuacja, jeże li w y ró b  przestał być a tra kcy jn y , albo 
dys tryb u to r zaplanował a r ty k u ł mało poszukiwany 
na ryn ku . W  ta k im  przypadku odbiorca zazwyczaj 
doszukuje się różnych usterek, czy też trzym a  się 
ściśle c y fry  um ow nej i d la re ferenta  kredytow ego 
powstaje tru d n y  prob lem  zdecydowania k to  ma 
słuszność. Decyzja taka n ie  jest czasami ła tw a  do 
podjęcia, ponieważ sprawa wym aga najczęściej zba
dania zapasów w  przedsiębiorstw ie.

Do te j g ru p y  zapasów należałoby rów nież dołą
czyć po rdukc ję  w ykonyw aną  na polecenie zw iązku 
branżowego z przeznaczeniem dla in n ych  spółdzie l
n i podleg łych tem u samemu zw iązkow i. T ak im  ty 
pow ym  przypadkiem  jest p rodukc ja  samodziałów, 
czy podszewki przez spółdzie ln ie w łók ienn icze  z 
przeznaczeniem dla spó łdzie ln i odzieżowych. Często 
zw iązek daje zlecenie zb y t wygórowane, albo spół
dz ie ln ia  przekroczy p lan p ro d u kc ji zleconego asor
tym en tu  i  w y ła n ia  się konieczność decyzji, czy po
lecenie zw iązku by ło  celowe i  uzasadnione. W  ta 
k im  przypadku można się k ierow ać raczej przesłan
kam i ob iek tyw nym i, stojąc na stanow isku, że jeże li 
zapas n ie  będzie u p łyn n io n y  w  ściśle określonym  
czasie np. do trzech miesięcy, to należy p rzy jąć, że 
n ie jes t dostosowany do potrzeb ryn ku .

P rzy  k redy tow an iu  zapasów ponadnorm atyw 
nych w yrobów  gotow ych nagromadzonych na sku
tek p rzew lek łe j p rocedury zatw ierdzania k a lku la c ji 
cen, w y ła n ia  się konieczność usta lenia czasokresu, 
k tó ry  należy uważać za w iążący d la  Banku przy  
k redy tow an iu  tak ich  zapasów. P rak tyka  wskazuje, 
że zatw ierdzanie cen waha się w  granicach od 7 do 
30 d n i i  okres ten należałoby p rzy jąć  jako uzasad
n iony  p rzy  k redytow an iu .

Zapasy przeznaczone do p ro d u kc ji pozaumownej 
względnie pochodzące z p ro d u kc ji bezumownej wed
ług  w ytycznych  departam entu n ie  pow inny  być 
kredytow ane. Teoretycznie sprawa w yg ląda łaby 
prosto i  n ie pow inna nastręczać trudności. W  p ra 
k tyce  tak ie  trudności jednak się w y ła n ia ją  i  w y 
magają często rozstrzygnięcia.

P rzy  zapasach cego rodza ju  należy brać pod uw a
gę zapasy pochodzące z p ro d u kc ji ubiegłego okresu 
i  pochodzące z bieżącej p rodukc ji. P rzy  zapasach 
pochodzących z ubiegłego okresu zazwyczaj spół
dz ie ln ia  względnie zw iązek branżow y w yszuku je  
sposób up łynn ien ia , jednak najczęściej rozładowa
n ie  tak ie  przebiega w  w o lnym  tem pie, np. p rzy  za
angażowaniu akw izy to rów . Zachodzi wobec tego 
pytan ie , czy zapasy tego rodzaju można sfinanso
wać kredy tem  na nadzwyczajne potrzeby. Może 
również zaistnieć konieczność u trzym an ia  bieżącej 
p ro d u kc ji w  spółdzie ln iach inw a lidów , np. ociem
n ia łych  —  m im o b raku  um owy, p rzy  czym is tn ie je  
duże prawdopodobieństwo, że zapasy tak ie  będą 
up łynn ione  w  nadchodzącym sezonie. W  tak ich  
przypadkach pow in ien  m ieć zastosowanie § 11 pKt 
108 Cz. B I.S. Dz. V I, zezwalający oddzia łow i w o je 
w ódzkiem u na w ydan ie  decyzji co do kredytow an ia  
zapasów, k tó re  w edług k la s y fik a c ji oddziału tereno
wego n ie  mogą stanow ić p rzedm iotu  kredytow ania .

Stosunkowo ła tw a  w yda je  się k lasy fikac ja  zapa
sów surowcowych, przeznaczonych do obsługi punk
tów  usługowych. Jednak i  p rzy  ty m  zagadnieniu 
w ystępu ją  pewne trudności p rzy  usta lan iu  ja k i za
pas jest niezbędny do sprawnego^ funkc jonow an ia  
p u n k tu  usługowego. D ruga trudność, to  występowa
n ie  często drobnych pozyc ji wartościowych, k tó re  
są zużywane w  bardzo w o ln ym  tempie, a zakup w  
m nie jszych ilościach jest n iem oż liw y  w  detalu. 
P rzekazywanie k redytow an ia  do decyzji po wygaś
n ięciu  kom petenc ji oddziału terenowego, oddzia łow i 
w ojewódzkiem u, czy też departam entow i tak  drob
nych pozyc ji w artościow ych n ie  jest w  p raktyce  
stosowane.

Specyficzne zagadnienie w ystępu je  p rzy  k la s y fi
k a c ji zapasów tow arow ych  w  sklepach prowadzo
nych przez spółdzielnie. N o rm a tyw y  tow arow e dla 
tych  sklepów są zazwyczaj bardzo niskie, ro tacja  
zaś tow arów  w  granicach 60 dn i p raw ie  n igdy  nie 
jes t u trzym yw ana , gdyż są to przeważnie sklepy 
w łókienniczo-odzieżowe o asortym encie jednokie 
runkow ym , często w  punkcie  m a ło ru ch liw ym  i  lo 
ka lu  nieodpow iednim .

Te ob iektyw ne  trudności p rzem aw ia ły  zatem, aby 
stosować pew ien lib e ra lizm  p rzy  k redy tow an iu  za
pasów tow arow ych. W  n iek tó rych  sklepach p o w i
n ien występować k re d y t celow y na tow ary, szcze
góln ie  tam, gdzie sklep p rze jm u je  ze spółdzie ln i 
p rodukc ję  o 'ch a ra k te rze  sezonowym. W  praktyce  
ta k ich  k re d y tó w  się n ie  udziela, jednak p rzy  stale 
wzrasta jącej ilczb ie  sklepów prowadzonych przez 
spó łdzie ln ie  należałoby to zagadnienie przeanalizo
wać, ponieważ ob ro ty  w  n ie k tó rych  sklepach spół
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dzielczych są bardzo niskie, gdyż w  sezonie n ie  m o
gą one otrzym ać a trakcyjnego tow aru, a kupu jąc 
przed sezonem przekraczają no rm a tyw  i  ustalaną 
dotację.

Specjalną grupę stanow ią zapasy ponadnorm a
tyw n e  w yrobów  gotowych, co do k tó rych  złożono 
reklam ację, czy sprzeciw  często tendencyjny. Usta
len ie  ob iek tyw ne j p ra w d y  wym aga przesłuchania 
obu zainteresowanych stron w zględnie zażądania 
odpow iednich w yjaśn ień. P rzeprowadzenie takiego 
dowodu jes t połączone z pew nym  czasokresem i  dość 
dużym  nakładem  pracy, przejście zaś nad ty m  za
gadnieniem  do porządku dziennego by łoby  często 
krzywdzące d la  spółdzie ln i, dlatego też w  tak im  
przypadku zapasy te pow inny  być finansowane k re 
dytem  bankow ym , do czasu rozstrzygnięcia  sporu —  
chyba że jest w idoczna w ina  spółdzie ln i.

Odrębne zagadnienie w ystępu je  czasem w  spół
dzielniach, k tó re  skupu ją  używane p rzedm io ty  prze
znaczone do przeróbki. W  zw iązku z ty m  powstają 
n iek iedy ponadnorm atyw ne zapasy w yrobów  goto
wych, na k tó re  spółdzie ln ia  przejściowo nie może 
znaleźć odbiorcy, a lbo na k tó re  b raku je  rozdzie ln ika 
z m in is te rs tw a  resortowego, np, p rzy  reperac ji w o r
ków , czy napraw ie  skrzyń. W  ta k im  w ypadku od
dzia ł pow in ien  w ystąp ić  do oddziału w o jew ódzkie
go aby w yd a ł decyzję w  ramach upraw n ień  prze
w idz ianych  w  § 11 p k t 108 Cz. B I.S. Dz. V I.

Odm ienne zagadnienie stanow ią zapasy ponad
norm atyw ne  po przecenie. Zapasy tak ie  nie zaw
sze są up łynn iane  w  szybk im  tempie. Pochodzą 
przeważnie z p ro d u kc ji bezumownej. B iorąc jednak 
pod uwagę, że po przecenie są dostosowane do ceny 
ryn ko w e j, p o w in n y  być kredytow ane przez ściśle 
określony te rm in , np. przez okres trzech miesięcy. 
Zagadnienie to  w ystępu je  obecnie dość często, po
nieważ centra le  spółdzielcze, czy też zw iązk i b ran
żowe w  ram ach w łasnej kom petenc ji często w yda ją  
decyzję odnośnie poszczególnych spółdzieln i.

Specyficzne zagadnienie stanow ią zapasy bez- 
wartościwe. O kreślenie zapasów w edług te j nomen
k la tu ry  jest ważne z uw ag i na ZP  84/53, k tó re  po le
ca pomniejszać fundusze własne w  spółdzieln iach 
pracy o wartość zapasów bezużytecznych bez 
względu na to czy zna jdu ją  się one w  zapasach n o r

m atyw nych, czy ponadnorm atyw nych. P rzy  uznaniu 
zapasów za bezwartościowe tru d n o  znaleźć jak ieś 
ścisłe k ry te r iu m , czy określoną receptę. W  n ie k tó 
rych  przypadkach określenie tak ie  n ie  nastręcza 
w iększych trudności, np. w  branży odzieżowej, gdzie 
można wzrokowo, czy dotykow o określić zniszcze
nie, natom iast w  branży chemicznej te trudności są 
znacznie większe, gdyż re fe ren t k re d y to w y  n ie  jest 
ta k im  fachowcem, ażeby m óg ł określić czy dany 
specyfik  jes t jeszcze użyteczny. D latego w  tak im  
przypadku należy k ierow ać się czasokresem ja k  
długo dany zaphs leży w  m agazynie (np. leżące po
w yżej roku  pow inny  być traktow ane  jako  bezwar
tościowe). Odnośnie ta k ie j specyfikac ji pow inny  być 
wydane odgórnie zalecenia i  w ytyczne, ponieważ 
spółdzielnie, czy zw iązk i branżowe niechętn ie k la 
sy fik u ją  zapasy jako  bezwartościowe, m im o, że czę
sto dokładn ie w iedzą o bezwartościowości danego 
a rtyku łu .

W ytyczne departam entu z dn ia  12 września 1953 
r. odnośnie kw a lif iko w a n ia  zapasów w  spółdzie l
n iach p racy p rzew idu ją  złożenie do składanych 
oświadczeń o stanie w artości zapasów odpow iednie j 
specy fikac ji zapasów w ed ług  g rup podstawowych 
zapasów z podaniem  ich  ilości i  w artości w raz z 
k ró tk im  uzasadnieniem ich  zaklasyfikow an ia . Z ło 
żenie ta k ie j specyfikac ji szczególnie dla tych  spół
dzie ln i, k tó re  m a ją  duży asortym ent p rodukcy jny , 
jest trudne  do wykonania , ponieważ wym aga duże
go nakładu pracy. Również ustalenie jednolitego 
w zoru ta k ie j specyfikac ji n ie  jes t ła twe, gdyż w  każ
dej branży w ystępu ją  odm ienne zagadnienia.

B iorąc pod uwagę wszystkie  przytoczone tru d 
ności, k tó rych  n ie  w y lic zy liśm y  wyczerpująco na
leży stw ierdzić , że praca re ferenta  kredytowego 
p rzy  k la s y fik a c ji zapasów ponadnorm atyw nych w  
spółdzie ln iach p racy nie jest ła tw a  oraz że wym aga 
ona dużej ru ty n y  i  nakładu pracy. D latego też ko
nieczne jes t dokładne sprecyzowanie przez D eparta
m enty  K re d y tó w  P rzem ysłu wszj^stkich zagadnień 
w ystępu jących p rzy  k la sy fiko w a n iu  zapasów, aby 
zredukować do m in im u m  w ą tp liw ośc i nasuwające 
się re fe ren tow i p rzy  w yko n yw a n iu  te j pracy.

T. K u las
Łódź

O prawidłowe operowanie kredytem na nadzwyczajne potrzeby
Na tle  ostatnio przeprowadzonych lu s tra c ji kom ó

rek  k redy tow ych  w  oddziałach operacyjnych i  ana
liz y  m a te ria łów  sprawozdawczych nadsyłanych 'do 
oddzia łów  w ojew ódzkich  nasuwa się szereg uwag 
na tem at operowania przez oddzia ły  terenowe l im i
tem  k re d y tu  na nadzwyczajne potrzeby oraz w łaśc i
wego zrozum ienia i  in te rp re tow an ia  przez n ie  prze
pisów I.S. Dz. V I  odnośnie k re d y tó w  na nadzw y
czajne potrzeby.

L us trac je  te w ykaza ły , że obok oddziałów  p ra w i
d łow o operu jących kredy tem  na nadzwyczajne po
trzeby  jes t jeszcze w ie le  oddzia łów  w  k tó rych  fu n 
kc jonow an ie  tego k re d y tu  budzi poważne zastrzeże
nia. Niesposób om ówić w  ramach k ró tk ie j n o ta tk i 
w szystkich zaobserwowanych na ty m  odcinku uchy
b ień i  n iedociągnięć i  dlatego ograniczam  się do 
om ów ienia ty lk o  na jba rdz ie j is to tnych  i  typow ych.

K re d y t na nadzwyczajne potrzeby jest jednym  z 
tych  środków systemu kredytow ego p rzy  pomocy

k tó rych  oddzia ły opefacyjne mogą i  m a ją  obowiązek 
oddzia ływ ania  na kon tro low ane przedsiębiorstwa w  
celu osiągnięcia przez nie ja k  najlepszych w yn ikó w  
działalności gospodarczej drogą ekonom icznie j szego 
w yko rzys tyw an ia  środków  obrotowych, przyśpiesze
n ia  ich  obiegu oraz polepszenia jakości p rodukow a
nych towarów .

K re d y t na nadzwyczajne potrzeby w in ie n  być za
razem w yko rzys tyw a n y  przez oddzia ły  jako  skutecz
n y  in s tru m e n t uspraw nien ia  gospodarki i  jako  bo
dziec do usunięcia n iepraw id łow ości w  dzia ła lności 
przedsiębiorstw . Tak np. przez skredytow anie  okreś
lonego zapasu powstałego z przyczyn niezależnych 
od przedsiębiorstwa, a w  szczególności przez okreś
lenie te rm inów  płatności tego k re d y tu  i nadzór nad 
ich dotrzym aniem  może oddzia ł w p łynąć na u p ły n 
n ien ie  gospodarczo nieuzasadnionego zapasu. Z d ru 
g ie j s trony, przez odmowę skredytow ania  zapasów 
pow sta łych z w in y  przedsiębiorstwa, ja k  np. na
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skutek w ad liw e j gospodarki lu b  świadomego tw o 
rzenia nadm iernych zapasów oddział zmusza przed
siębiorstwo do uspraw nien ia jego gospodarki na od
c inku  zaopatrzenia. W  ty m  znaczeniu k re d y t na 
nadzwyczajne potrzeby sta je  się instrum entem  p o li
ty k i k redy tow e j oddziałów.

Do podstawowych i niezbędnych w arunków  
sprawnego i  w łaściwego operowania k redy tem  na 
nadzwyczajne potrzeby, jako środka usprawnien ia 
działalności gospodarczej przedsięb iorstw  i  in s tru 
m entu p o lity k i k redy tow e j należy zaliczyć:

1) znajomość ekonom ik i kontro lowanego przed
siębiorstwa, a w  szczególności funkc jonow an ia  zao
patrzenia, przebiegu p ro d u kc ji i  zbytu ;

2) dokładne rozpoznanie przedm iotu, na k tó ry  ma 
być udzie lony k re d y t na nadzwyczajne potrzeby,, a 
zwłaszcza w y jaśn ien ie  przyczyn powstania, w zględ
nie u trzym yw an ia  się tego przedm iotu w  przedsię
b io rs tw ie ;

3) dobrą znajomość obow iązujących przepisów 
kredytow ych, precyzujących zasady na ja k ich  k re 
d y t ten może być udzie lony i  w y tycznych  p o lity k i 
k redytow e j, realizowanej w  danym  okresie przez 
Bank.

K o n tro la  działalności oddziałów terenow ych w yka 
zała, że przeważająca ilość uchyb ień i  niedociąg
nięć na odcinku operowania k redytem  na nadzw y
czajne potrzeby powstaje w łaśnie na skutek n ie 
przestrzegania w yżej przedstaw ionych podstawo
w ych w arunków . Słaba znajomość ekonom ik i kon 
trolowanego przedsiębiorstwa, w a runków  w  jak ich  
ono zaopatru je się w  potrzebne m u m a te ria ły  i  su
rowce, w a runków  w  k tó rych  p roduku je  i  zbywa 
swoje tow ary, u tru d n ia  re fe ren tow i rozeznanie 
przedm iotów  kredytow ania . W  w y n ik u  tego k re d y t 
na nadzwyczajne potrzeby udzie lany jest na zapasy, 
k tó re  —  zgodnie z obow iązu jącym i przepisam i — 
pow inny  być bądź przedm iotem  k re d y tu  celowego, 
bądź też na zapasy, k tó re  w  ogóle n ie nadają się do 
k redytow an ia  przez Bank.

W  n iek tó rych  oddziałach zaobserwowano ten
dencję do finansow ania k redy tem  na nadzwyczajne 
potrzeby każdego ponadnorm atywnego zapasu, k tó 
ry  n ie  jes t lu b  n ie  może być przedm iotem  k re d y tu  
celowego, bez względu na p rzyczyny powstania, 
względnie u trzym yw an ia  się tego zapasu w  przed
siębiorstw ie. Często na zapytanie dlaczego danemu 
przedsięb iorstw u udzielono k re d y tu  na nadzw yczaj
ne potrzeby na określony przedm iot, je d yn ym  argu
m entem  re fe ren ta  jest odpowiedź: „przedsięb iorstw o 
posiada ponadnorm atyw ne stany, k tó re  m usim y 
skredytować, w  p rzec iw nym  przypadku będzie ono 
n iedokredytow ane“ .

Takie  stanow isko jes t oczywiście błędne. Dowodzi 
ono nieznajomości podstawowych zasad funkc jono 
wania i przeznaczenia k re d y tu  na nadzwyczajne po
trzeby. Jak w yn ika  bow iem  z przepisów  I.S. Dz. 
V I —  zasadniczym w a runk iem  udzie lan ia  tego k re 
dy tu  —  poza p rzypadkam i w yw o ła n ym i przekrocze
niem p lanu  p ro d u kc ji —  jest powstanie ponadnor
m atyw nych  stanów z przyczyn niezależnych od 
przedsiębiorstwa. Takie  stanow isko oddziału dowo
dzi także n iezrozum ien ia zasad dokredytow ania 
przedsiębiorstw, ponieważ przedm iotem  dokredy
towania może być ty lk o  zapas, k tó ry  w  św ie tle  prze
pisów kredy tow ych  nadaje się do kredytow ania . 
Bez uprzedniego zatem rozeznania zapasu, a w 
szczególności bez uprzedniego upewnienia się, że

zapas powstał z przyczyn n ie  zaw in ionych przez 
przedsiębiorstwo, n ie może on być zakw a lifikow any 
przez oddział do g rupy  zapasów „ in n ych  k re d y to 
w anych“ .

N iesłuszny jest również pogląd panujący w  n ie 
k tó rych  oddziałach, że samo pasiadanie zapasów 
ponadnorm atyw nych, k tó re  zgłoszono do u p łyn n ie 
nia i co do k tó rych  przedłożono w  oddziale p lan 
rozładowania, jes t dostateczną leg itym ac ją  do s fi
nansowania tego zapasu kredytem  na nadzwyczaj
ne potrzeby. G dyby tak  było, to przedsiębiorstwo 
m ogłoby prowadzić w ad liw ą  gospodarkę zaopatrze
niową, zakupywać nadm ierne ilości m a te ria łów  czy 
towarów , a następnie, na podstawie p lanu rozłado
wania, uzyskiwać k re d y t na nadzwyczajne potrzeby. 
P row adziłoby to w  p raktyce  do kredytow an ia  przez 
Bank w szystkich ponadnorm atyw nych zapasów bez 
względu na przyczynę ich  powstania. D latego złoże
nie p lanu rozładowania nadm iernych zapasów jest 
w praw dzie  w a runk iem  is to tnym , ale n ie  jedynym  
uzyskania k re d y tu  na nadzwyczajne potrzeby. N ie
zbędne natom iast jest stw ierdzenie, że zapas ponad
no rm a tyw ny  pow sta ł z przyczyn niezależnych od 
przedsiębiorstwa.

Jeżeli re fe ren t k re d y to w y  dobrze zna ekonomikę 
kontrolowanego przedsiębiorstwa, je ś li w  ramach 
sprawowanej k o n tro li finansowej śledzi zachodzące 
w  tym  przedsięb iorstw ie procesy gospodarcze (zao
patrzenie -  p rodukc ję  - zbyt) n ie  zza b iu rka  lecz 
poprzez częste inspekcje w  przedsiębiorstw ie, w ów 
czas stw ierdzenie (w  momencie rozpatryw an ia  
wniosku kredytowego przedsiębiorstwa o udzielenie 
m u k re d y tu  na nadzwyczajne potrzeby) przyczyn 
powstania względnie gromadzenia się zapasów nad
m ie rnych  nie pow inno nastręczać w iększych tru d 
ności.

Dużą pomocą dla powzięcia decyzji co do celo
wości udzie len ia przedsięb iorstw u k re d y tu  na nad
zwyczajne potrzeby jest wniosek kredy tow y, a w  
szczególności jego m otyw acja. D latego I.S. Dz. V I 
p rzyw iązu je  dużą wagę do należytego sporządzania 
przez przedsiębiorstwa w niosków  kredytow ych , za
równo pod względem  m ery to rycznym  ja k  i  fo rm a l
nym . Uzasadnienie do w niosku kredytow ego p o w in 
no być sporządzone przez przedsiębiorstwo w  ta k i 
sposób, aby oddział m ógł dokładn ie rozeznać rodza
je  i  charakte r zapasu w zględnie p rzyczyny jego 
powstania w  przedsiębiorstw ie. Tymczasem w  w ie lu  
oddziałach zagadnieniu należytego uzasadnienia 
w n iosków  k redy tow ych  n ie  poświęca się na leżyte j 
uwagi, przez co pozbaw iają się one ważnego in s tru 
m entu ana lizy potrzeb k redy tow ych  przedsiębior
stwa.

P rzykładem  niech tu  będzie oddział, w  k tó rym  
k re d y t na nadzwyczajne potrzeby został udzie lony 
na podstaw ie w niosku, zawierającego tak ie  uzasad
nien ie : „potrzebę k re d y tu  uzasadniamy ponadnor
m a tyw n ym i zapasami surowców  i  w yrobów  goto
wych, k tó re  zobow iązujem y się rozładować“ . W  in-. 
nym  znów oddziale podstawą udzie len ia k re d y tu  
na nadzwyczajne potrzeby by ło  następujące uzasad
nienie: „potrzebę k re d y tu  uzasadnia się stanem 
ponadnorm atyw nym  p ro d u kc ji w  toku, k tó ry  zo
sta ł u jaw n ion y  w  zw iązku ze sporządzeniem b ila n 
su“ . Zarówno w  jednym  ja k  i  w  d rug im  przypadku, 
oddział n ie  b y ł zupełn ie zorientow any, czy zapasy 
te pow sta ły  z w in y  przedsiębiorstwa, czy też są one 
niezaw inione, a m im o to k re d y t został udzie lony. 
Tak w  jednym  jak  i w  d rug im  przypadku należało
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zażądać od przedsiębiorstwa dokładnych w yjaśnień, 
k tóre  p o zw o liłyb y  oddzia łow i usta lić  rzeczyw istą 
przyczynę powstania zapasów nadm iernych. Spoty
ka się rów nież w nioski, k tó re  zaw iera ją  bezsensow
ne uzasadnienia, n ie  dające żadnej podstawy do 
udzielenia k re d y tu  na nadzwyczajne potrzeby ja k  
np.: „w n iosek nasz uzasadniamy stanem ponadnor
m a tyw nym  na nakładach przyszłych okresów, k tó ry  
powstał na sku tek poniesienia nakładów  zw iązanych 
z p rodukc ją  przyszłych m iesięcy“ , lu b  in n y  w n io 
sek, w  k tó ry m  podano: „ponadnorm atyw ne zapasy 
gromadzone są na w ykonan ie  p lanu “ .

Z innych  uchyb ień na odcinku operowania k re 
dytem  na nadzwyczajne potrzeby należy w ym ien ić  
spotykany często b rak  w n ik liw e j ana lizy  w niosków  
k redytow ych  i  załączonych do n ich  p lanów  rozłado
wania. P lany rozładowania traktow ane  są często nie 
jako ins trum en t nap raw y sy tu a c ji przedsiębiorstwa 
na odcinku nadm iernych  zapasów lecz jako  fo rm a l
ność, a zapasy, fizyczn ie  te same, przenoszone są z 
jednego p lanu rozładowania do drugiego. Jako p rzy 
k ład  może posłużyć fa k t udzie len ia  k re d y tu  na nad
zwyczajne potrzeby jednem u z przedsiębiorstw  
hand low ych na podstaw ie wniosku, w  k tó ry m  po
trzebę k re d y tu  uzasadniono jednym  ty lk o  określe
niem : „sp ię trzen ie  dostaw“ . Dokładnie jsza analiza 
p lanu rozładowania, a zwłaszcza załączonej do n ie 
go specyfikac ji tow arów  pozw o liłaby  oddzia łow i. -. - , r  . «/ ----------------1 « ł
zorientować się, ze są to częściowo zapasy k redy to -4* ^  
wane już  w  poprzedn im  okresie, lu b  tow a ry  zastrze
żone do dyspozycji w ładz nadrzędnych, częściowo zaś 
zapasy sezonowe i  posezonowe oraz to w a ry  niechod- 
liw e  z uw agi na wysoką cenę bądź z uw agi na w ad
liw e  ich  wykonanie . Niedostateczna znajomość p ro 
cesów gospodarczych zachodzących w  przedsiębior
stw ie  i  b rak  należytego rozeznania masy tow arow e j, 
na k tó rą  udzie la  się k redy tu , byw a często powodem 
niew łaściwego k w a lif iko w a n ia  zapasów ponadnorm a
tyw n ych  do odpow iednich g rup  (celowe, inne k re 
dytowane) i  w  zw iązku z ty m  kredytow an ia  ich  n ie 
w łaśc iw ym  rodzajem  k redy tu . W  I I I  i  IV  kw a rta le  
ubiegłego roku  zanotowano liczne p rzypadk i roz
luźn ien ia  k ry te r ió w  k w a lif iko w a n ia  zapasów do 
g rupy  „ in n y c h  k redy tow anych “ . W  w ie lu  p rzypad
kach oddzia ły  finansow a ły  k re d y te m  na nadzw y
czajne potrzeby na szczeblu h u r tu  zapasy cukru  i  
m ąki pochodzące z a kc ji roz ładow yw an ia  magazy
nów p ro d u kcy jn ych  w  cukrow n iach  i  m łynach  
opróżnianych w  zw iązku z nadchodzącym okresem 
kam pan ijnym  oraz odzieży z im ow ej gromadzonej w  
hurc ie  na nadchodzący sezon z im ow y. To nieuzasad
nione „zawężenie“  przez oddzia ły  możliwmści stoso
w ania k re d y tó w  celowych sta je  się powodem s il
nego nacisku ze s trony  oddzia łów  operacyjnych na 
wojewódzką pulę k re d y tu  na nadzwyczajne potrze
by  p rzy  n iew yko rzys tan iu  l im itó w  k re d y tó w  na za
pasy celowe. Jednocześnie —  w  części finansu jące j 
zapasy sezonowe —  k re d y t na nadzwyczajne potrze
by  zatraca charakte r k re d y tu  obrazującego nieza
w in ione  odchylen ia od p ra w id ło w e j gospodarki.

Zgodnie z założeniam i I.S. Dz. V I  zasadniczym 
przeznaczeniem k re d y tu  na nadzwyczajne potrzeby 
jest finansowanie —  poza p rzypadkam i zw iązanym i 
z przekroczeniem  p lanów  p ro d u k c ji —  n iezaw in io 
nych przez przedsiębiorstwo ponadnorm atyw nych 
zapasów pow sta łych w sku tek  czasowych zahamowań 
norm a lnych  obro tów  i  prze jśc iow ych odchyleń w  
p raw id łow e j gospodarce. W brew  temu, w  n iek tó 
rych  oddziałach k re d y t na nadzwyczajne potrzeby

trak tow any  jest ja ko  źród ło stałego dofinansow yw a
nia się przedsiębiorstw . Spotyka się jeszcze przed
siębiorstwa, k tó re  perm anentn ie  korzysta ją  z k re 
dy tu  na nadzwyczajne potrzeby na wszystkie  lub  
n iektó re  rodzaje ak tyw ów  norm ow anych (m ateria ły , 
p rodukc ja  w  toku  itd .) a oddzia ł n ie  m o b ilizu je  
przedsiębiorstwa (przez stosowanie wyłączeń lub 
przez te rm in y  spłat k re d y tu ) do uzdrow ien ia  jego 
gospodarki, an i też n ie  przeprowadza odpow iednich 
in te rw e n c ji zm ierzających do usunięcia n iep raw id 
łowości w  przedsiębiorstw ie. Zdarza ją  się również 
p rzypadk i udzie lan ia przez oddzia ły  operacyjne 
k re d y tu  na nadzwyczajne potrzeby ty lk o  na te j pod
stawie, że n o rm a tyw  w  p lan ie  finansow ym  przed
siębiorstwa jes t —  zdaniem  oddziału —  za nisko 
ustalony. Zw róc ić  należy uwagę, że w  tak ich  p rz y 
padkach oddzia ł n ie  jest kom peten tny do udz ie la 
nia we w łasnym  zakresie k re d y tu  na nadzwyczajne 
potrzeby, - ponieważ n o rm a tyw y  środków  obroto- 
w ych  dla przedsięb iorstw  ustalone są przez ich 
jednostk i nadrzędne na podstaw ie w ytycznych  
w ładz centra lnych. Oczywiście, sporadycznie w y - 
stępujące p rzypadk i mechanicznego zaniżenia n o r
m atyw ów  mogą w yw ołać n iezaw inione trudności f i 
nansowe w  przedsiębiorstw ie. Jednak w  ta k im  p rz y 
padku przedsięb iorstw o w inno  ubiegać się o ewen
tua lną zm ianę norm atyw u, a decyzję co do ewen
tua lneg o  udzie len ia na ten cel k re d y tu  na nadzw y
czajne potrzeby może powziąć jedyn ie  Centra la 
Banku.

O ddzia ły  p o w in n y  rów nież zwracać większą uw a
gę na w łaściw e usta lanie te rm inów  płatności k re 
dy tu  na nadzwyczajne potrzeby a przez bieżący 
nadzór nad ich  do trzym yw an iem  zmuszać przed
siębiorstwa do w ykonyw an ia  zadań gospodarczych 
w  określonych przez p lan  term inach. Stw ierdzono, 
że w  n iek tó rych  przypadkach te rm in y  sp ła t poszcze
gólnych ra t k re d y tu  ustalone są dem obilizująco. 
Tak np. dla zapasów tow arów , k tó re  n ie  mogą być 
rozprowadzone z powodu braku  rozdzie ln ików , 
ustala się te rm in y  sp ła ty  k re d y tu  na nadzwyczajne 
potrzeby do 4 lu b  5 m iesięcy. Jest oczywiste, że 
tak usta lony te rm in  n ie  m o b ilizu je  przedsiębiorstwa 
do in te rw e n c ji w  jednostce nadrzędnej o nadesłanie 
rozdzie ln ika. In n y m  przyk ładem  niewłaściwego 
ustalenia te rm in ó w  płatności jes t spotykana w  n ie 
k tó rych  oddziałach p ra k tyka  przyznaw ania k re d y 
tów  na okres „do  następnego oświadczenia“  okreso
wego, a w ięc p rak tyczn ie  na jeden miesiąc, nieza
leżnie od potrzeb p raw id łow ego przebiegu operacji 
gospodarczych w  przedsiębiorstw ie.

O m ów ienie w  n in ie jsze j notatce typow ych  uchy 
bień na odcinku operowania k redy tem  na nadzw y
czajne potrzeby n ie  pow inno prow adzić do fa łszy
w ych wniosków, że w  lus trow anych  oddziałach ope
racy jnych  b rak  jes t osiągnięć na ty m  polu. Prze
ciw nie, obok niedociągnięć i  'Usterek spotyka się 
również fa k ty  pozytyw nego oddzia ływ ania  poprzez 
k re d y t na nadzwyczajne potrzeby na uspraw nien ie 
procesów gospodarczych. D o tyczy  to w  szczególnoś
ci p rzedsięb iorstw  hand lu  hurtowego, w  k tó rych , 
poprzez um ie ję tne  stosowanie „w yłączeń spod k re 
dy tow an ia “  p rzyczyn iono  się w  licznych  przypad
kach do up łynn ie n ia  nadm iernych  rem anentów  
za lega jących.w  magazynach n iek tó rych  hu rto w n i.

Zagadnienie w yko rzys tyw an ia  k re d y tu  na nad
zwyczajne potrzeby jako  ins trum en tu  oddzia ływ a
nia na spraw ny przebieg procesów gospodarczych w
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kon tro low anych przedsiębiorstwach staje się szcze
góln ie aktua lne w  odniesieniu do przedsiębiorstw  
hand low ych w  św ie tle  U chw ał IX  P lenum  K C  PZPR, 
któ re  w  pow ażnym  stopn iu  zw iększają zadania han
d lu  na odcinku popraw ien ia  zaopatrzenia ludności 
m iast i  w s i w  a r ty k u ły  konsum pcyjne. W  zw iązku 
z ty m  przez w łaściwe, zgodne z przepisam i k re d y 
tow ym i, operowanie k redy tem  na nadzwyczajne po
trzeby i  usta lenie m ob ilizu jących  te rm inów  jego 
płatności, przez um ie ję tne  stosowanie w yłączeń spod

kredytow an ia  w  zakresie usta lonym  przez obowią
zujące zarządzenia, oddzia ły pow inny  w  w iększym  
niż dotąd stopniu w p ływ ać  a k tyw n ie  na pracę apa
ra tu  handlowego w  k ie ru n ku  szybszego sp ływ u  m a
sy tow arow e j i dostosowania je j do potrzeb rynku . 
D la  w ype łn ien ia  tych  zadań konieczne jednak jest 
pogłębienie w  oddziałach operacyjnych wiadomoś
ci z zakresu obow iązujących przepisów k redytow ych  
oraz p rob lem a tyk i kon tro low anych  przedsiębiorstw .

Z . C zerw ińsk i

O zwiększenie operatywności sankcjjS bankowych
Narodow y Bank Polski, k tó rem u po k ilk u le tn ie j 

jego ew o luc ji —  najwyższe czynn ik i państwowe po
w ie rz y ły  doniosłe zadania m iędzy in n y m i na odcin
ku  k o n tro li finansow ej nad całokształtem  naszej go
spodarki narodow ej, w yko n u je  te zadania g łów nie  
drogą k redytow an ia  i  k o n tro li jednostek gospodar
czych, sprawowanej przede w szystk im  za pośred
n ic tw em  swych oddzia łów  operacyjnych.

O ddzia ły  Narodowego B anku Polskiego, zgodnie 
z obow iązu jącym i in s tru kc ja m i i  zarządzeniami, po
w in n y  stale i  system atycznie w p ływ ać  za pomocą 
dostępnych środków, na kon tro low ane jednostk i 
gospodarcze w  k ie ru n ku  uspraw nien ia  ich  dz ia ła l
ności, lik w id a c ji s tw ierdzonych uchyb ień i n iep ra 
w id łowości, podniesienia dyscyp liny  finansowej i 
p raw id łow ego w ykonan ia  zadań postaw ionych przed 
n im i przez N arodow y P lan Gospodarczy.

Jednym  z w ażnych środków  oddzia ływ ania  na 
kontro low ane przedsiębiorstwa i  ich  jednostk i nad
rzędne, zna jdu jących się w  dyspozycji oddziałów 
NBP, są prócz innych  elem entów  p o lity k i k re d y to 
w ej sankcje bankowe. M am y tu  na m yś li przede 
w szystk im  sankcje przew idziane U chw ałą  877 P re 
zyd ium  Rządu z dnia 12.XII.1952 r. (M on ito r P o l
sk i A-103 poz. 1501), w  k tó rych  try b  stosowania 
usta lony w  § 26 części C obowiązującej I.S. Dz. V I 
pozostaje w  gestii p ionu kredytow ego Banku, cho
ciaż n ie  należy zapominać o innych  sankcjach ban
kow ych  stosowanych na m ocy odpow iednich prze
pisów w  przypadkach stw ierdzenia uchyb ień czy 
zaniedbań w  jednostkach kontro low anych, przede 
w szystk im  na odcinku k o n tro li funduszu płac, obro
tu  bezgotówkowego czy p lanowania kasowego1). 
Jednakże naw et sankcje w ym ien ione  we wspom nia
nym  paragra fie  części C I.S. Dz. V I, m ianow ic ie  w  
punkcie  239/1 i 239/2, a polegające na w strzym an iu  
pogotow ia kasowego i  w yp ła t gotówkowych, należy 
w  zasadzie pozostawić do dyspozycji kom órek p la 
nowania obiegu pieniężnego.

Natom iast na jba rdz ie j o p e ra tyw nym i i  najczęściej 
stosowanym i przez p ion k re d y to w y  sankcjam i ban
ko w ym i w inno  być, ja k  się w yda je , występowanie 
zgodnie z punktem  239/3 i  239/4 części C I.S. Dz. V I 
do w łaściw e j jednostk i nadrzędnej przedsiębiorstwa 
z w n ioskiem  o pozbawienie p re m ii p racow n ików  
kom órk i odpow iedzia lnej za uchybien ie, lu b  w szy
s tk ich  p racow n ików  zarządu (adm in is trac ji) przed
siębiorstwa w raz z jednoczesnym  zawieszeniem w y 
p ła ty  te j p rem ii. Sankcje te jednakże są dotychczas 
stosowane n ie w ą tp liw ie  zb y t rzadko w  stosunku do

U Por. Feliks Bińkiew icz: Sankcje bankowe — „Prze
gląd Ustawodawstwa Gospodarczego Nr. 4/53

ilości i  szkodliwości gospodarczej uchyb ień s tw ie r
dzanych w  kon tro low anych  przedsiębiorstwach. A  
przecież w łaśn ie  p fzy  pomocy ty ch  sankcji należa
łoby  zwalczać zaw inione p ie rw o tne  p rzyczyny tru d 
ności finansow ych w  przedsiębiorstwach i  inne za
niedbania, k tó re  często u jem nie  odb ija ją  się na da l
szych jednostkach naszej gospodarki narodowej, np. 
drogą łańcuchowych zatorów  w  rozliczeniach, często 
n ie  może z likw idow ać na dłużej żadna akcja  kom 
pensacyjna, dopóki n ie  usunie się is to tnych  p ie rw o t
nych przyczyn b raku  środków p ła tn iczych , ja k im i są 
n iepraw id łow ości w  kon tro low anych  przedsiębior
stwach.

D latego też P.O. 275/52 słusznie uzupe łn iło  p ra k 
tycznym i p rzyk ładam i sposoby stosowania te j sank
c ji jako  operatywnego ins trum en tu  oddzia ływ ania 
na przedsiębiorstwo oraz w a ru n k i u ruchom ien ia  za
wieszonej p rem ii, ja k im i są: 1) likw id a c ja  uchyb ie
nia, lu b  p rzyn a jm n ie j poczynien ie rea lnych k roków  
w tym  k ie ru n ku  i 2) pisemne przyznan ie  te j p re m ii 
(ew entualn ie  obniżonej) przez w łaściw ą jednostkę 
nadrzędną. Jednakże kom petentne do przyznaw a
nia lu b  potrącania p re m ii p racow n ikom  przedsię
b io rs tw  są przecież z re g u ły  ich  jednostk i bezpośred
nio nadrzędne np. Z jednoczenia Okręgowe P rzem y
słu Cukierniczego, ekspozytury w o jew ódzkie  C.Z.P. 
M leczarskiego (P.O. 143/53 p. I I I )  zw iązk i branżowe, 
spółdzie ln ie pracy itp . Do n ich  w ięc w in n y  oddzia ły 
występować z w n ioskam i o pozbawienie p re m ii ich 
decyzje honorować, na tu ra ln ie  dopiero w tedy, gdy 
uznają, że przedsiębiorstwo w ykaza ło  już  dostatecz
ną poprawę na zaw in ionym  odcinku.

W ydaw ałoby się w ięc pożądane unieważnienie 
punk tu  6 P.O. 275/52 (Z b ió r O bow iązujących Zarzą
dzeń Dz. V I. str. 33 pkt. 6), k tó ry  w skazuje jako 
kom petentną w  tak ich  w ypadkach zawsze jednostkę 
centralną, to  znaczy bezpośrednio podleg łą w ładzy 
naczelnej czy li m in is te rs tw u  (I.S. Dz. V I  cz. A  pkt. 
32). Ścisłe przestrzeganie wspomnianego p unk tu  6 
u n iem oż liw iłob y  w  ogóle stosowanie om awianej 
sankc ji w  stosunku do przedsięb iorstw  podleg łych 
w ładzom  naczelnym, ponieważ n ie  m ają  one w  ogóle 
cen tra lnych  zarządów ani innych  jednostek cen tra l
nych.

Obowiązek występowania z w nioskiem  o pozba
w ien ie  p re m ii do jednostek centra lnych, je ś li n ie  są 
one jednocześnie jednostkam i bezpośrednio nad
rzędnym i, (s truk tu ra  wieloszczeblowa), powoduje 
b iu rokra tyzow an ie  sprawy, un iem oż liw ia  szybkie 
uruchom ien ie p re m ii po lik w id a c ji uchyb ień przez 
co dem ob ilizu je  przedsiębiorstwa, gdyż oddala zw ią
zek p rzyczynow y m iędzy w iną  i  ka rą  i  zniechęca
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oddzia ły do stosowania te j sankcji, jako mogącej swą 
nieelastycznością zniszczyć osiągnięte drogą d ługo
trw a łego  stosowania w łaściw e j p o lity k i k redytow e j 
pozytyw ne w y n ik i wychowawcze w  kon tro low anych 
przedsiębiorstwach. W ystępując do jednostek cen
tra ln ych  z w nioskiem  o p rzyznan ie  p re m ii oddział 
nasz naraz ił się na pouczenia, że w  danej branżv 
is tn ie je  dwuszczeblowa s tru k tu ra  organizacyjna, 
wobec czego należy zwracać się do jednostk i bezpo
średnio nadrzędnej, a n ie  w pros t do centra lne j. Po
tw ierdzen iem  słuszności tego jest rów nież uchylenie 
ju ż  omawianego p u n k tu  6 w  stosunku do gm innych  
spółdzie ln i, gdzie na m ocy P.O. 131/53 w ystarczy 
obecnie decyzja jednostk i ' nadrzędnej jedyn ie  na 
szczeolu pow ia tu , tzn. PZGS. Dlaczego w ięc np. 
spółdzieln ia p racy  czy spółdzie ln ia spożywców m u
szą czekać w  tych  samych wypadkach na decyzję 
aż swych cen tra li w  W arszawie, i  po co is tn ie ją  w  
ta k im  razie ich  jednos tk i nadrzędne na szczeblu wo- 

. jew ódzkim , k tó re  przecież sto ją organ izacyjn ie  w y 
żej od PZGS-ów, gdyż są rów ne W ZG S-om  i  m ają 
pełne upraw n ien ia  w  zakresie przyznaw ania p rem ii 
i za tw ierdzania p lanów  funduszu płac dla podleg
łych  jednostek? O statn io  w spom niany p u n k t 6 zo
sta ł uchy lony  rów nież w  stosunku do p ionu  C.Z.P. 
M leczarskiego (P.O. 143/53) i  C.Z.P. M ięsnego (P.O. 
164/o3) i ca łkow ite  anulow anie go p rzyczyn iłoby  się 
do zw iększenia niedostatecznej jeszcze opera ty  w - 
ności oddzia łów  na odcinku stosowania sankcji ban
kow ych w ym ien ionych  w  punkcie  239/3 i 239/4 częś
ci C I.S. Dz. V I.

W yda je  się, że pewne m odyfikac je  sankcji ban
kow ych przew idzianych U chw ałą 878 P rezyd ium  
Rządu z dnia 12.X I I .  51 r. są dopuszczalne, czego do
wodem jest np. u trzym an ie  ważności Z.P. 22/52, 
(Z b ió r O bow iązujących Zarządzeń Dz. V I  śtr. 30), 
k tó re  poleca w  stosunku do przedsięb io rstw  n ie  do
trzym u jących  te rm inów  kw arta lnego uzgadniania 
sald z B ankiem  stosować sankcję w  postaci zaw ie
szenia • - do czasu uzgodnienia —  w y p ła ty  p rem ii 
dla p racow n ików  dzia łów  finansowych, a w ięc w  
ogóle bez w ystępowania z w n iosk iem  do ja k ie jk o l
w iek  jednostk i nadrzędnej. Jest to  w  konkre tnym  
przypadku n ie w ą tp liw ie  słuszne uproszczenie try b u  
stosowania sankc ji w łaśnie w  celu zwiększenia je j 
operatywności i  szybszego osiągnięcia pożądanego 
w yn iku .

W  ty m  też celu należałoby ustalić, że kopie pism  
do jednostk i nadrzędnej, zaw iera jących uzasadniony 
wniosek o pozbawienie p re m ii i  w a ru n k i je j u rucho
m ien ia  w in n y  być przesyłane do w iadomości zain
teresowanemu przedsięb io rstw u i  jednocześnie ko
mórce k o n tro li funduszu płac oddziału do w ykona
nia, co jest konieczne do rzeczywistego, a n ie  ty lk o  
form alnego zastosowTania te j sankcji. N ie je d n o kro t
n ie  bardzo celowe jest rów nież przesyłanie ko p ii 
p ism  stosujących sankcje ja k  i  innych  pism  in te r 
w encyjnych , do w iadomości w łaśc iw ych  kom ite tów  
PZPR.

Znacznie rzadzie j jeszcze od sankc ji w strzym ania  
p re m ii p racow nikom  przedsiębiorstwa stosowana 
byw a sankcja w ystąp ien ia  do M in is tra  F inansów z 
w nioskiem  o w strzym an ie  p re m ii p racow nikom  od
pow iedzia lne j jednostk i nadrzędnej, gdyż wniosek

ta k i wymaga zgody właściwego departam entu k re - 
dy tow  i  ponieważ m usi przebyć bardzo w ie le  szczebli 
od oddziału N BP aż do M in is tra  Finansów, sankcja 
ta w yda je  się m ało operatywna. D latego też w yda je  
się słuszne zachowanie kom petencji M in is tra  F inan
sów w  te j spraw ie jedyn ie  do cen tra lnych  zarządów 
\ i!^nych jednostek nadrzędnych podleg łych bezpo
średnio w ładzom  naczelnym  i  wprowadzenie pośred
n ie j sankc ji polegającej na w ystąp ien iu  przez od
dz ia ł jedyn ie  do oddziału wojewódzkiego NBP z 
w nioskiem  o w strzym an ie  p re m ii odpow iedzia lnym  
pracow n ikom  jednostek bezpośrednio nadrzędnych 
na szczeblu pow ia tow ym  lu b  w o jew ódzk im  w  p io 
nach posiadających w ieloszczeblową s tru k tu rę  o r
ganizacyjną. Z b y t w ie lka  jest bow iem  różnica cię
żaru gatunkowego m iędzy np. C en tra lnym  Zarzą
dem B udow y Maszyn, czy C en tra lnym  Zarządem 
Przem ysłu Cukrowniczego, a pow ia tow ym  zw iąz
k iem  gm innych  spółdzie ln i, czy ekspozyturą w o je 
wódzką C.S. Inw a lidów , aby w  sprawach w strzym a
nia p re m ii p racow n ikom  tych  w szystk ich  jednostek 
nadrzędnych m usia ł rzeczyw iście nadal decydować 
aż M in is te r Finansów. Akceptow an ie przez oddział 
w o jew ódzk i N BP  ta k ie j sankc ji m ogłoby się odby
wać w  porozum ien iu z jednostką centra lną w  da
n ym  p ion ie  np. CRS czy CSI w  W arszawie, po 
uprzedn im  w ydan iu  przez oddział w o jew ódzk i NBP 
polecenia w łaściw em u oddzia łow i finansującem u 
nadrzędną jednostkę terenową zawieszenia w y p ła ty  
odpow iednie j p rem ii. W prowadzenie te j szybko 
dzia ła jące j sankcji p rzyczyn iłoby  się znacznie do 
usunięcia w ie lu  n iepraw id łow ości w  gm ninnych  
spółdzieln iach, spajłdzielniach pracy czy przedsię
b iorstwach pod leg łych w o jew ódzk im  zarządom prze
m ysłu  terenowego (gdzie bezpośrednio jednostk i 
nadrządne n ie jednokro tn ie  jeszcze w ykazu ją  niedo
stateczne zainteresowanie pracą podleg łych przed
sięb iorstw  lu b  ig n o ru ją  in te rw enc je  oddziałów.

Jeśli chodzi o sankcje kredytow e  najcięższego ka 
lib ru , ja k  pozbawienie przedsiębiorstwa prawa ko
rzystan ia  z n iek tó rych  lu b  w szystk ich  k redy tów  
bankowych, to w yda je  się, iż  obowiązujące w  te j 
spraw ie przepisy in s tru k c ji, w  pow iązan iu z zarzą
dzeniam i branżow ym i, ja k  np. odnośnie p ionu CRŚ 
czy spó łdzie ln i p racy  n ie  nasuwają obecnie specja l
nych w ątp liw ości. Sposób stosowania sankcji w s trzy 
mania k redy tow an ia  w  ..pionie CRS przypom ina  sto
sowaną w  Zw iązku  Radzieckim  sankcję ta k  zwane
go kredytow an ia  pod gwarancją, p raktykow anego 
wobec jednostek ponoszących s tra ty . (M. M. Uso- 
skin  —  Podstawy działalności k redy tow e j —  s tr 210. 
Polgos 1951). W arto  tu  jednak podkreślić, że obo
w iązujące na podstawie Z.P. 46 i  84/53 specjalne 
sankcje w strzym an ia  k redytow an ia  w  p ion ie  CRS 
i spó łdz ie ln i p racy odbiegają znacznie od sankcji 
w strzym an ia  kredytow an ia  p rzew idzianych w  § 26 
części C I.S. D z ia ł V I, stosownie do specyfik i b ran 
żowej tych  spółdzie ln i. W yda je  się w ięc m ożliw e 
ewentua lne wprowadzenie proponowanych m o d y fi
kac ji, m ających na celu zwiększenie operatywności 
naszego systemu sankc ji bankowych, bez koniecz
ności specja lnych zm ian U chw a ły  878 P rezyd ium  
Rządu z dnia 12.X II .  1951 roku.

S. Zaorski
C hełm ża
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Jeszcze o kompensatach złożonych
W  n r  12 ,,W iadom ości' Narodowego Banku P o l

skiego z roku  1853 (str. 723— 728) opublikow ano a r
ty k u ł „Kom pensata złożona“ , p rzy  czym treść 
wspomnianego a r ty k u łu  oparta jest na dyskus ji z 
n ie k tó rym i w ypow iedz iam i —  ja k  to u jm u je  au to r — 
ogłoszonymi w  n r  6 „W iadom ości N B P “  z roku  1953 
w a rty ku le  „Zasady i  t ry b  przeprowadzania w ew 
n ę trzn ym  kompensat należności i  zobowiązań fa k 
tu ro w ych “ . ,

Przede w szystk im  trzeba podkreślić  ze wszech 
m ia r pożyteczną in ic ja tyw ę  przeprowadzania dys
ku s ji na łamach naszego m iesięcznika, co dotychczas 
występowało sporadycznie; n ic  bow iem  n ie  zezwala 
tak zapoznać się z daną tem atyką  ja k  je j naśw iet- 
lenie z różnych punk tów  w idzen ia  i  ja k  u w yp u k le 
nie^ mocnych lu b  słabych punk tów  poruszanych za
gadnień. Należało by  ty lk o  życzyć sobie aby czaso
kres dzielący napisanie a r ty k u łu  od jego w yd ru ko 
wania (w najlepszym  razie dwa miesiące) b y ł k ró t
szy; zagadnienia bow iem  będące przedm iotem  
wspomnianej dyskus ji m ia ły  swój szczególny „se
zon“  rozważań w  naszym w o jew ództw ie  w  lu ty m
1 m arcu 1953 roku. Tem at ten n ie  s tra c ił jednakże 
na aktualności, gdyż powołanie do życia B iu r  Wza
jem nych Rozliczeń, w  k tó rych  przeprowadza się 
stale kom pensaty uprzednio przeprowadzane jedno
razowo, pow inny  być poprzedzone przeprowadze
niem  kom pensaty złożonej.

Kolega Becker zw ró c ił się w  ostatn im  ustępie 
swego ̂  a r ty k u łu  z apelem o ocenę „m e tody  deduk
cy jne j . Równocześnie w  a rty k u le  sw ym  poruszył 
d iu g i problem , za liczony do trudności, k tó ry m  jest 
dobór uczestników  kompensaty.

Zan im  w ypow iem y się co do poruszonych prob le 
mów, s tw ie rdz im y ogólnie, iż opracowanie te j no
wej m etody przeprowadzania w yliczeń  kompensaty 
oparte by ło  —  co w idać w yraźn ie  —- na głębokim  
przeanalizow aniu zagadnienia. Metoda „d e d u k c y j
na jest dla nas nowa, w  p rak tyce  je j dotychczas 
nie stosowaliśm y i  uważam y ją  za pozy tyw ny  w k ład  
w m eryto ryczną stronę ' zagadnienia. W yda je  nam 
się jednak, iż w in n iśm y  szerokiemu gronu czy te ln i
ków  —  nie chcąc dopuścić do zagubienia się w  za
gadnieniach w yliczeń  kompensaty, względnie nie 
chcąc zniechęcać ich dużym i trudnościam i —  w y 
raźnie oświadczyć, że kompensata będzie także i 
w tedy udana, k ie d y  nie osiągnie w y n ik u  m aksym al
nego,, lu b  naw et je ś li ty lk o  da w y n ik i osiągalne w  
try b ie  kom pensaty proste j. Zawsze to bow iem  jest 
w ięcej an iże li nic, p ra k tyka  zaś zdobywana zezwoli
2 czasem osiągać coraz lepsze w y n ik i. W łaśnie d la 
tego m etody „ in d u k c y jn e “  —  używ ając te rm ino log ii 
kol. Beckera —- zaczynają pracę od pewnego m in i
mum. czy li —  je ś li chodzi o metodę pierwszą (wg 
nom enk la tu ry  a r ty k u łu  z num eru 6/53 „W iadom oś
ci NBP ) od kom pensaty proste j z możnością 
podwyższania rezu lta tów  przez w yna jdyw an ie  da l
szych m ożliw ości powiązań, a je ś li chodzi o metodę 
mrugą —  od w ype łn ien ia  te j s trony każdego z ucze
stn ików  (należności lu b  zobowiązań do kompensa
ty), k tó ra  jest niższa. Czynności te są p raw ie  me
chaniczne, a jednak dają pewne osiągnięcia kom 
pensacyjne; im  zaś w ięcej w y s iłk u  i  um iejętności 
wniesiem y, tym  w y n ik  będzie korzystn ie jszy. Tak 
jest zresztą z każdym  in n ym  rodzajem  pracy, jeś li 
z*ś o tym  się nie m ów i to ty lk o  dlatego; że tam te

prace n ie  są tak  w ym ie rne  ja k  kompensata (stosu
nek kom pensaty fak tyczne j do m aksym alnej). W y 
dajne nam się więc, iż p ie rw o tne  tw ierdzenie, że „d ą 
żyć należy do w y n ik u  przez zastosowanie tak ie j m e
tody, k tó ra  w  poszczególnych przypadkach zezwala 
osiągać e fek ty  najbliższe kompensacie“  (zobacz „W ia 
domością N B P “  n r  6/53 str. 381) i dodatek do tego, 
że w yb ó r m etody zależy od um ie ję tności przepro
wadzającego kompensatę i od s tru k tu ry  powiązań, 
jest nadal aktualne, a w iadomości nasze z tego za
kresu bogatsze są obecnie o jedną, dalszą metodę. 
Metodę dedukcyjną uważam y w ięc za pozytyw ną 
ale n ie  jedyną.

Co skłania nas do tego poza m om entam i już  po ru 
szonymi?

1. Metoda dedukcyjna n ie  przyn ios ła  dodatko
w ych rezu lta tów , je ś li chodzi o osiągnięty w y n ik  
kompensaty^ Zarów no metodą indukcy jną  ja k  i  de
dukcy jną  osiągnęliśmy 3.430 jednostek kompensaty 
p r*y  3.480, jednostkach kom pensaty m aksym alnej 
(zobacz p rzyk ła d  w  W iadomościach N BP  n r  6/53 
str. 383 i  n r  12/53 str. 725). Osiągnęliśm y w p ra w 
dzie różne w y n ik i u  uczestn ików  n r  1 i 6, w  sum ie 
jednak zostały one zrównoważone.

2; Za błąd rozw iązania podanego w  numerze 6/53 
„W iadom ości N B P “  poczytać można by ło  przepro
wadzenie w yliczeń  kom pensaty w  ta k i sposób że 
n iek tó re  przedsiębiorstwa —  m im o, iż posiadały 
rozliczenia dwustronne —  w z ię ły  udz ia ł w  kom pen
sacie ty lk o  jednostronn ie  (np. uczestnik n r  4 w zglę
dem uczestnika n r  9). P rzypadków  tak ich  w  całym  
przyk ładz ie  było 8, na sumę 281 jednostek należ
ności i  ty le  samo zobowiązań. W g m etody deduk- 
cy jne j p rzypadków  tych  jes t jeszcze w ięcej, bo 10 — 
na sumę 320 jednostek należności i  ty leż zobowią
zań. Należałoby dążyć do n iepow staw ania takich 
przypadków , gdyż pow odują one pozostawanie w 
portfe lach inkasow ych starych —  co do te rm inu  
w ykupu  żądań zap ła ty i w prow adzają swego ro 
dzaju anorm alny stan pow odujący w ykup  wszelkich 
zobowiązań względem pewnego uczestnika przy 
braku jak iegoko lw iek  w p ły w u  (aczkolw iek oczeki
wanego) z tam te j strony. Kompensata w inna  być, 
w  m iarę  możności ja k  na jbardz ie j proporcjonalna, 
tego zaś w a runku  poza tzw. metodą pierwszą (roz
poczynaną od kom pensaty proste j) an i metoda in 
dukcy jna  ani tym  bardzie j metoda dedukcyjna nie 
uw zględn ia ją  i  to  jest ich  słabą stroną.

3. K w estia  prze jrzystości p rzygotow anych a rku 
szy roooczych i nanoszonych na n ie  c y fr  jes t o tw a r
ta. Nam bardzie j „w pada w  oko“  w o lna kra tka , k tó 
rą należy w ype łn ić  (wg m etody in d u kcy jn e j w  ru 
brykach  „ b “  w p isu je  się stany „dotychczas powiąza
nych “  rozliczeń) lu b  też zaopatrzyć znakiem  ozna
czającym, iż do n ie j wracać n ie  m usim y, an iże li ope
row anie ty lk o  jedną ru b ryką  (dla każdego uczestni
ka —  tzw. „pa rzys tą “ ) na w p isyw an ie  stanów, w  
k tó re j ju ż  mieszczą się sum y w yjściow e, skoro ru b 
ryka  tzw. „n ieparzys ta “  przeznaczona jest na w p i
sywanie zmniejszeń. Przypuszczamy też, iż w  p rz y 
padku ewentualnej o m y łk i ła tw ie j ją  będzie ,od
naleźć w  rub rykach  zaw iera jących ty lk o  jedne cy fry , 
an iże li w  rubrykach , w  k tó rych  m ieści się " k i l 
ka c y fr  —  jedna na d rug ie j (stan w y jśc iow y  i do
tychczasowy stan powiązań kom pensacyjnych). Za
znaczamy też, iż tru d n o ' nam jest przyzw yczaić się
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do znaku p lus ( + )  dla zobowiązań (zmniejszanie ich) 
względnie znaku m inus (— ) dla należności, gdyż 
trudno to logicznie z czymś powiązać; nie ma prze
szkody, by  zm niejszenie należności wpisać pod na
leżnościami a zm niejszenie zobowiązań pod zobo
w iązaniam i, skoro m iejsca na to w  arkuszu robo
czym jest dosyć a przejrzystość na ty m  chyba ty lk o  
zyska.

4. O tw arta  jest także sprawa w yboru  w łaściwego 
rozwiązania i  obrania „w  ty m  la b iryn c ie  c y fr “  w łaś
ciw e j drog i. N ie  regu lu je  tego an i metoda in d u k c y j
na am dedukcyjna. W yliczen ia  mogą być przepro
wadzane ty lk o  poprzez analizę powiązań i u m ie ję t
ność ich  w łaściwego w ykorzys tan ia  i  zdaje się, że 
ustalenie ja k ie jś  kole jności jes t n iem ożliwe. W y li
czenia kom pensaty n ie  's taną się n igdy  czynnością 
mechaniczną, an i nawet techniczną lecz pozostaną 
czynnością analityczną, mogącą być u ję tą  jedyn ie  
w  pew ien ram ow y schemat.

N ie  możemy się też zgodzić z tw ie rdzen iem  kol. 
Beckera, że „m an ipu lac ja  będzie jednak znacznie 
prostsza, ograniczona do niewielkiej ilości pozycji, 
co w p łyn ie  na szybkość i  bezbłędność w y liczeń “  
(podkreślenia nasze). Ilość pozyc ji n ie  będzie zależeć 
wyłącznie od w yb rane j m etody, lecz przede wszyst
k im  od stopnia powiązań. Tw ierdzen ie  podane w  
cudzysłow ie pasuje do omawianego p rzyk ładu  
(„W iadom ości N B P “  n r  6/53 str. 383 lu b  n r  12/53 
str. 725), gdyż pow iązania są w y ją tko w o  korzystne 
i rzeczywiście ilość pozyc ji w ystępu jących w  me
todzie dedukcyjne j jes t n iew ie lka , ale weźm y pod 
uwagę to, że kompensata m aksym alna i kompensa
ta faktyczna przekraczają 80% obrotów, a kom pen
sata faktyczna rów na się 98,5% kom pensaty m aksy
m alnej. W eźm y dalej np. uczestnika n r  1. Należnoś
ci jego wynoszą 530 jednostek, zobowiązania 520 
jednostek —  skompensowano zaś 510 jednostek. D la 
dojścia do kom pensaty tego uczestnika w ys ta rczy ły  
3 pozycje. A  ile  trzeba by łoby pozycji, gdyby po
wiązania uczestn ików  b y ły  bardzie j zbliżone do 
p ra k ty k i i  ró w na ły  się np. 50% czystej kom pensaty 
w stosunku do kom pensaty m aksym alnej (a nie 
98,5%)? Zapewne trzeba by ło b y  ich  w ięcej. N iedo
brze się w łaśnie stało, że dowód oparto na p rzyk ła 
dzie, którego in tenc ją  by ło  w ykazanie bogactwa 
m ożliwości zachodzących w  kompensatach a nie ich 
łatwości. T ak bow iem  wypada, że w  pow ołanym  
przyk ładz ie  zachodzi 56 przypadków  powiązań dw u
stronnych, co rów na się 77,7% m ożliw ości (9 uczest
n ików  X  8 =  72 p rzypadk i m ożliwe), podczas gdy 
w_ p rak tyce  osiągaliśm y najczęściej około 40% po
wiązań dw ustronnych , a w  najlepszym  przypadku 
udało nam się dobrać uczestn ików  w ykazu jących  
60% pow iązań dw ustronnych  (hu tn ic tw o  żelaza i 
s ta li specjalnej). W  tych  w szystk ich  przypadkach, 
w  k tó rych  pow iązania ksz ta łtu ją  się m n ie j ko rzys t
nie, zachodzi potrzeba bardzie j licznego zm niejsza
n ia  c y fr  w y jśc iow ych , co przysparza ilość pozycji. 
W yda je  nam się, że p rzy  w ysok im  stopniu powiązań 
bardzie j odpow iednia jes t metoda dedukcyjna, p rzy  
n isk im  zaś stopniu powiązań —  metoda indukcy jna .
Z p ra k ty k i s tw ierdza się, iż w  p rzypadku  przepro
wadzania kom pensaty złożonej w  przem yśle m e ta li 
n ieżelaznych pow iązania b y ły  tak  charakte rystycz
ne, że obydw ie  m etody raczej zaw iod łyby  —  je d y 
nym  zaś w y jśc iem  by ło  ana lityczne przeprowadze
nie wyliczeń. To potw ierdza ogólnie naszą op in ię  o 
indyw idua lnośc i w y liczeń  kom pensacyjnych.

Niezaawansowanym należy raczej radzić pos ług i
wanie się metodą indukcy jną , k tó ra  w  najgorszym  
przypadku da w y n ik  kom pensaty proste j.

Poruszona także została sprawa trudności, w ystę
pu jących p rzy  usta lan iu  uczestn ików  kompensaty. 
Zagadnienie to w ygląda może na trudn ie jsze n iż  jest 
w  rzeczywistości. D obór uczestn ików  kom pensaty 
n ie jes t bow iem  czynnością oderwaną lecz w y p ły 
wającą z czynności kredytow an ia  i ko n tro li. K re 
dytow an ie  zaś i  kon tro la  przedsięb iorstw  zezwalają 
poznawać pow iązania w  g łów nym  zarysie, dalsze 
w ięc badania, ju ż  uk ie runkow ane ty m  g łów nym  
zarysem, stanow ią czynność p raw ie  że mechanicz
ną —  aczko lw iek nieraz dość pracochłonną. Czyn
ność ta bow iem  polega na badaniu p o rtfe li inkaso
w ych i  na w yno tow yw an iu  w  okrąg łych  sumach 
odnośnych powiązań. Ponieważ czynność ta może 
być rozłożona na stosunkowo duży zespół, a nawet 
na poszczególne oddzia ły  operacyjne, stąd rozm iar 
prac z ty m  zw iązanych raczej n ie  s tanow i przeszko
dy w  przeprowadzaniu kompensat. Zestaw ienie c y fr  
wyprow adzonych —  z przeprowadzonych w yże j po
danym  sposobem badan p o r tfe li inkasowych, zezwala 
stw ie rdzić  „opłacalność“  przeprowadzenia kom 
pensat.

Ponieważ w  a rty ku le  dyskusy jnym  kol. Beckera 
by ła  także mowa o długości w y liczeń  kompensaty, 
podajem y, iż np. kompensata dotycząca 19 uczest
n ików , k tó re j w y n ik  b y ł bardzo zb liżony do m aksy
m alnych m ożliw ości p raktycznych , przeprowadzona 
została w  ciągu jednego dnia, z czego przypad ło  na:

a) zebranie danych z oddziałów  i
naniesienie ich  na przygotow any 
uprzednio arkusz roboczy (dw ie 
osoby —  czytająca i  wpisująca) 
wraz ze sprawdzeniem  naniesio
nych c y fr  —  2 godziny

b) zam knięcie niższej s trony każ
dego uczestnika w raz ze spraw 
dzeniem — >/2 godziny

c) w y liczen ia  kom pensaty —  3 godziny
d) sprawdzenie ostateczne — l/2 godziny
e) ogłoszenie w y n ik ó w  kom pensaty

wobec zebranych przedstaw i
c ie li oddziałów, w ype łn ien ie  
aw izów  oraz ich wzajem ne w rę 
czenie —  2 godziny

Razem —  8 godzin
Różne p rze rw y  w  pracy —  1 godzina
P raktyczn ie  od -godz iny  9-ej rano do godziny 

, 18-eP
Jeśli ju ż  przeprowadza się dyskusję na tem at 

kompensat, niesposob n ie  wspomnieć o n ie w ą tp li
w ym  uspraw n ien iu  w yliczeń, k tó ry m  by łoby  posłu
żenie się p rzy  przeprow adzaniu kompensat złożo- 
nych pewną sumą kredy tu . Np. gdyby w  ko n k re t
nym  przyk ładz ie  będącym tłe m  n in ie jsze j dyskusji 
(„W iadom ości N B P “  n r  6/53 str. 383 i  n r  12/53 str. 
725) a w ykazu jącym  4170 jednostek obrotu, udzie
lono k re d y tu :

uczestn ikow i n r  2 —  230 jednostek
uczestn ikow i n r  3 —  20 jednostek
uczestn ikow i n r  5 —  30 jednostek
uczestn ikow i n r  9 —  410 jednostek-

Razem 690 jednostek
osiągniętoby pe łne  zrea lizow anie fa k tu r  ob ję tych 
przykładem  i  dalszy w ykup  fa k tu r  przez uczestni
ków  w ykazu iących nadwyżkę należności nad zobo
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w iązaniam i (na tu ra ln ie  już  poza kompensatą). P e ł
na w ięc suma udzielonego k re d y tu  wyniesiona zo
sta łaby z kom pensaty —  po je j jednorazow ym  za
angażowaniu —  w  fo rm ie  salda kredytow ego n ie 
k tó rych  uczestników.

Można by  też ograniczyć wysokość udzielonego 
na ten cel k re d y tu  do poszczególnych uczestników, 
a naw et ty lk o  do pew nych sum, z tym , że suma 
udzielonego k re d y tu  m usia łaby spowodować p o tró j
ny lu b  jeszcze w iększy e fekt w  postaci w ykupu  
dalszych zobowiązań w  kompensacie. W  om aw ia
nym  przekładzie  liczbow ym  n ie  jes t to m ożliw e do 
zademonstrowania, gdyż stopień powiązań jes t za 
w ysoki i  np. k re d y t udzie lony uczestn ikow i n r  2 w 
wysokości 30 jednostek przeznaczonoby na dalszy 
w ykup  zobowiązań względem uczestnika n r  1, a ten 
z ko le i w y k u p iłb y  dalsze zobowiązania względem 
uczestnika n r  4. Na ty m  się jednak kończy, gdyż 
uczestnik n r  4 w yczerpa ł ju ż  w szystkie  swoje moż
liw ości w ykupu  (mając wysoką nadwyżkę należnoś
ci) i  zakończył kompensatę saldem kredy tow ym . W 
ten sposób udzielono 30 jednostek k re d y tu  a pod
wyższono w y n ik  kom pensaty o 60 jednostek (nadto

dalsze 30 jednostek w ykup ionych  zostanie poza 
kompensatą przez uczestnika n r  4). W y n ik  ten b y łb y  
wyższy, gdyby p rzyk ład  liczbow y n ie  b y ł teoretycz
ny, a w ięc gdyby n ie  b y ł on za bardzo zb liżony do 
idealnego stanu powiązań. W  p rak tyce  można dojść 
nawet do p ięciokrotnego w ykorzys tan ia  danej sum y 
k redy tu  w  ramach jedne j kompensaty, a p rzypadki 
jego trzyk ro tnego  w ykorzystan ia  w ystępu ją  już 
p raw ie  zawsze. Oddzia ł W ojew ódzki w  S ta linogro - 
dzie posiadał swego czasu zezwolenie Zarządu Ban
ku  na korzystan ie  z k re d y tu  na te przypadki, p rzy  
czym udzie len ie jego uw arunkow ane by ło  trz y k ro t
nym  jego ,,zam ortyzowaniem  się“  w  ram ach kom 
pensaty. W  c h w ili obecnej zagadnienie to przestało 
być aktua lne na naszym teren ie  ze względu na 
wprowadzenie w  tych  branżach, w  k tó rych  daw nie j 
przeprowadzano kom pensaty złożone —  B iu r  Wza
jem nych  Rozliczeń.

Sprawa B iu r  W zajem nych Rozliczeń, k tó ra  w inna  
być jeszcze przedm iotem  szerokiej dyskus ji i  da l
szej m yś li tw órczej, wym aga osobnego opracowania.

J. Górski 
S ta lin ogród

Z doświadczeń Oddziału Wojewódzkiego w Stalinogrodzie
Jednym  z ważnych zadań aparatu kredytowego 

Banku jest oddzia ływ anie  na kon tro low ane przed
siębiorstwa w  k ie ru n k u  gospodarowania zgodnego 
z założeniam i p lanow anym i.

Spośród różnorodnych fo rm  oddzia ływ ania  n ie 
w ą tp liw ie  skuteczną fo rm ą  jest in s truk taż  pracow 
n ików  przedsiębiorstw . Jakko lw iek  in s tru k ta ż  nie 
w p ływ a  w  sposób bezpośredni na w y n ik i dz ia ła l
ności przedsięb iorstw , n iem n ie j jednak odpowied
nio przeprowadzone szkolenie p racow n ików  przed
siębiorstw , zm ierzające do pogłębienia ich w iado
mości oraz zrozum ienia zadań Banku, pozwala tym  
pracow nikom  na w ykonyw an ie  ich  obow iązków w  
sposób gw aran tu jący  w ykonan ie  przez przedsię
b io rs tw o  zadań, w yn ika jących  z jego planów.

Powyższe m om enty s tanow iły  p u n k t w y jśc iow y 
podjęcia przez p racow n ików  p ionu  kredytowego 
O ddziału W ojewódzkiego w  S ta linogrodzie  zobo
wiązań na IV  k w a rta ł 1953 r., m ających na celu 
podniesienie w spó łpracy z kon tro low an ym i przed
sięb io rstw am i na wyższy poziom poprzez wzmoże
nie ins truk tażu  w  drodze zorganizowania w  n ie
k tó rych  w yb ranych  przedsiębiorstwach (branżach) 
odpraw  szkoleniowych p racow n ików  kom órek za- 
opatrzeniR.

In ic ja to rz y  te j fo rm y  oddzia ływ ania  na przed
siębiorstwa w ysz li z założenia, że w k ła d  p racy w ło 
żony w  zorganizowanie i przygotow an ie  odpraw  da ' 
w y n ik i w  postaci konkre tnych  e fektów  gospodar
czych, ja k  zm niejszenie stanów zapasów m ate ria ło 
w ych —  w  początkowym  okresie poprzez w łaściwe i 
ze zrozum ieniem  przeprowadzenie przez p racow n i
ków  zaopatrzenia a kc ji up łynn ie n ia  zbędnych i 
nadm iernych  rem anentów  is tn ie jących  w  danej 
branży, a następnie —  u trzym an ie  stanów zapasów 
m ate ria łów  w  granicach usta lonych dla przedsię
b io rs tw a norm atyw ów .

W  c h w ili notowania powyższych uwag pracow - 
n icy  w ydz ia łów  k re d y tó w  O ddziału W ojew ódzkie
go w  Stalinogrodzie w yko n a li ju ż  podjęte na oma
w ianym  odcinku zobowiązania.

W zw iązku z tym  pragn iem y podzie lić się z p ra 
cow n ikam i innych  oddziałów  uwagam i na tem at 
wprowadzonej w  naszym oddziale fo rm y  oddzia
ływ a n ia  na kon tro low ane przedsiębiorstwa, będą
cej przedm iotem  nin iejszego a rtyku łu .

P rzy  w yborze branży kierow ano się tym , by  w  od
p raw ie  w z ię li udz ia ł przedstaw icie le  m oż liw ie  n a j
w iększej ilośc i p rzedsięb iorstw  danej branży. Z 
uwagi na koszty i czas, potrzebne do wprowadzenia 
w życie om awianej fo rm y  oddzia ływania, typow a
no tak ie  branże, k tó rych  centra lne zarządy, ja k  i 
większość przedsiębiorstw  położona jest w  w o je 
w ództw ie  sta linogrodzkim , a w ięc: przem ysł h u tn i
czy, koksochemiczny, m aszynowy itp ., względnie 
przedsiębiorstwa działające w  okręgu wojew ódz
twa, ja k  np. W ojew ódzki Zarząd P rzem ysłu Tere
nowego.

C entra lne zarządy zw o łu ją  u siebie okresowe 
odpraw y k ie ro w n ikó w  kom órek zaopatrzenia. Na 
wniosek oddzia łu w ojewódzkiego odpraw y tak ie  
b y ły  rozszerzane ta k  pod względem te m a tyk i ja k  i 
składu osobowego uczestników.

Wychodząc z założenia, że k ie ro w n icy  kom órek 
zaopatrzenia przedsięb iorstw  posiadają odpowied
nie k w a lif ik a c je  potrzebne do w łaściwego ustaw ie
nia p racy w  k ie row anych  przez n ich  kom órkach 
oraz, że w  zasadzie znane im  są główne założenia 
gospodarki m a te ria łow e j i w ym og i Banku, zw ró 
cono uwagę na to, by  w  odprawach b ra li udzia ł 
g łów n ie  p racow n icy kom órek zaopatrzenia, n ie 
m ał4cy  częstokroć innych  m ożliw ości poznania 
swej p racy od s trony teoretycznej, co pozw o liłoby  
im  zrozum ieć doniosłość w łaściwego i zgodnego z 
przepisam i oraz w y tyczn ym i p o lity k i k redytow e j, 
w ykonyw an ia  nałożonych na n ich  obowiązków.

D latego też przygotowane przez p racow n ików  
Banku re fe ra ty  na odpraw y szkoleniowe pracow n i
ków  zaopatrzenia obe jm ow ały  następujące zagad
nienia:

a) re fe ra t p ierw szy: g łów ne założenia obow iązu
jącego systemu finansowego i kredytow ego; następ-
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nie om ów ienie w  sposób przystępny pojęcia środ
ków  obrotowych, ich  s tru k tu ry  i  źródeł pokryc ia ; 
w yjaśn ien ie  zagadnienia przyśpieszenia ro ta c ji 
środków  obro tow ych oraz zagadnienia oszczędno
ści;

b) re fe ra t d rug i: przeznaczony został na om ów ie
nie rów nież w  sposób przystępny (popularny) ro li 
Banku, jako  organu kontro lnego w  zakresie gospo
d a rk i m a te ria łow e j, a w  szczególności zasad od
dzia ływ an ia  Banku na gospodarkę przedsiębiorstw  
za pomocą kredytu .
^R e fe ra ty  posiadały zatem charakte r —  w  zw ię- 

złe j i  przystępnej fo rm ie  podanych —  in fo rm ac ji, 
dotyczących zagadnień gospodarki m a te ria łow e j, 
w idz ianych  od s trony Banku, od s trony  k o n tro li 
w łaściwego i  zgodnego z planem  gospodarowania 
p rzydz ie lonym i przedsięb iorstw om  środkam i obro
tow ym i.

Dalszą część odpraw y stanow iła  dyskusja, w  k tó 
re j b ra ła  udz ia ł przeważająca większość uczestni
ków, co wskazuje na duże zainteresowanie pracow 
n ików  zaopatrzenia stroną teoretyczną zagadnień 
codziennej ich  pracy. D yskusja doprowadziła p ra 
cow ników  Banku do przekonania, że pracow nicy 
zaopatrzenia zrozum ie li w  m n ie jszym  lu b  w ię k 
szym stopniu, w  zależności od p rzygotow an ia  teo
retycznego zasady systemu finansowego i k re d y to 
wego, k o n tro li bankowej, ro lę  B anku na odcinku 
przyśpieszenia ro ta c ji środków obro tow ych oraz za
gadnienia całej gospodarki narodowej.

Duże zainteresowanie p racow n ików  zaopatrzenia 
om aw ianym i na odprawach zagadnieniam i prze ja 
w iło  się w  chęci dalszego pogłęb ienia w iado
mości. P racow n icy ci zw raca li się do p rzedstaw ic ie li 
Banku o podanie im  odpow iednie j lite ra tu ry , sk ryp 
tów  z wygłoszonych w yk ła d ó w  w zg lędn ie  innych  
źródeł, pozwalających na bliższe i dokładniejsze 
przestud iowanie zagadnień, k tó re  z uw agi na ogran i
czony czas zostały w  czasie odpraw  potraktow ane w  
sposób ogólny.

P racow n icy B anku natom iast w  drodze w  ten 
sposób zorganizowanych bezpośrednich kon tak tów  
wzbogacili zasoby swych w iadomości dodatkow ym i 
in fo rm ac jam i o gospodarce m ate ria łow e j danej 
branży. W  trakc ie  dyskus ji p racow n icy przedsię
b io rs tw  operow ali bow iem  p rzyk ładam i ze swoich 
zakładów  pracy, p rzyk ładam i z ich  codziennej p ra 
cy, p rzedstaw ia li różne trudności na odcinku zao
patrzenia, ja k  rów nież konkre tyzow a li swe zadania 
na przyszłość, w y ją w ia li p ro je k ty  ustaw ienia pracy 
w  m yś l in teresów  zakładu, branży, a ty m  samym 
w  .myśl in teresów  gospodarki narodowej.

Dotychczasowe doświadczenie każe przypuszczać, 
że tego rodzaju k o n ta k ty  z „szeregow ym i“  pracow 
n ika m i przedsięb io rstw  przyczyn ią  się do podnie
sienia na wyższy poziom w spółpracy m iędzy przed
sięb io rstw am i a B ankiem ; dla p racow n ików  Banku 
odpraw y stanow ią dodatkowe źródło pogłęb ienia 
znajomości branży, co w  sposób bezpośredni i sku
teczny w p ływ a  na pogłęb ienie k o n tro li; d la p ra 
cow n ików  przedsięb iorstw  odpraw y s ta ły  się czyn
n ik iem  pobudzającym  do stud iowania zagadnień 
w ystępu jących w  codziennej ich pracy, co w  kon
sekw encji w inno  dać w łaściwe ustaw ienie pracy 
kom órek zaopatrzenia, a przez to  w łaściw e i zgod
ne z p o lity k ą  gospodarczą państwa gospodarowanie 
p rzydz ie lonym i przedsięb iorstwom  środkam i.

O życz liw ym  p rzy jęc iu  te j fo rm y  w spółpracy 
świadczą w ypow iedzi p racow n ików  przedsiębiorstw .

S G O  B A N K U  P O L S K I E G O

ja k  rów nież o fic ja lne  podziękowania składane 
przez przedsiębiorstwa oddzia łow i w ojew ódzkiem u 
i  jego p racow nikom  za pomoc udzieloną przedsię- 
b iorstw om  przez Bank w  fo rm ie  organizowania od
p raw  szkoleniowych p racow n ików  przedsiębiorstw .

W  św ie tle  powyższych uwag w yda je  się; że w ła 
ściwe by łoby organizowanie podobnych, opartych 
na określonych w yżej zasadach, odpraw  szkolenio
w ych dla p racow n ików  innych  kom órek organiza
cy jnych  przedsięb iorstw  a w  szczególności:

a) pracow n ików  kom órek, posiadających bezpo
średni ko n ta k t z Bankiem ;

b) p racow n ików  kom órek, k tó rych  praca w  spo
sób bezpośredni w p ływ a  na kszta łtow anie się sy tu 
ac ji finansow ej przedsięb iorstw ;

c) w  zw iązku  z tym , że słyszy się czasem uwagi 
na tem at p racy aparatu bankowego, w yn ika jące  
przeważnie z nieznajomości i  b raku  zrozum ienia ze 
s trony  p racow n ików  przedsięb iorstw  zadań Banku, 
k tó rych  w ykonan ie  gw aran tu je  przestrzeganie 
przez p racow n ików  aparatu bankowego odnośnych 
przepisów, uznać należy za celowe organizowanie 
odpraw  szkoleniowych w łaśnie z ty m i pracow n ika
m i przedsiębiorstw .

Zdaniem  in ic ja to rów , przedstaw ioną w yżej fo r 
mę oddzia ływ ania na przedsiębiorstwa należy w 
przyszłości rozszerzyć biorąc pod uwagę w ym ien io 
ne poprzednio aspekty, a m ianow icie :

ad a) poprzez organizowanie odpraw  szkolenio
w ych  dla m łodszych p racow n ików  (m łodszych z 
uw agi na k ró tk i stosunkowo okres ich  pracy) dz ia
łów  finansow ych przedsiębiorstw ;

ad b) w  drodze odpraw  szkolen iow ych z pracow 
n ika m i kom órek:

1) zbytu,
2) p rodukc ji,
3) księgowości i kosztów.
ad c) poprzez odpraw y szkoleniowe pozostałych 

p racow n ików  przedsięb iorstw , u  k tó rych  —  zdaniem 
k ie ro w n ic tw a  przedsięb io rstw a czy też centra lne
go zarządu —  podobne przeszkolenie pozw o liłoby  
usunąć b ra k i w  zakresie znajomości zadań Banku 
na odcinku k o n tro li i  finansowania przedsiębiorstw .

K on tynuu jąc  om awianą form ę oddzia ływ ania  na 
kon tro low ane  przedsiębiorstwa, p racow n icy  pionu 
kredytow ego O ddzia łu W ojewódzkiego w  S ta łino- 
grodzie po d ję li m iędzy in n y m i zobowiązania zor
ganizowania w  I  kw a rta le  br. odpraw  szkolenio
w ych z p racow n ikam i kom órek zby tu  n iek tó rych  
przedsięb iorstw  (branż).

Reasumując powyższe s tw ie rdz ić  należy w  opar
ciu o dotychczasowe doświadczenie, że w prowadzo
na w  w o jew ództw ie  sta linogrodzkim , om ówiona w 
n in ie jszym  a rtyku le , fo rm a oddzia ływ ania  na kon
tro low ane przez N BP  przedsiębiorstwa, pozwala na 
podniesienie na wyższy poziom  p racy  przedsię
b io rs tw  —  z jedne j s trony —  oraz pracy aparatu 
bankowego poprzez pogłęb ienie k o n tro li przedsię- 
b io rs t .—  z d rug ie j s trony.

Przygotowane i  wygłoszone na odprawach re fe 
ra ty  oraz dokonana w  drodze dyskus ji w ym iana 
m yśli, doświadczeń i  spostrzeżeń, pozwalają na 
szersze poznanie przedsięb iorstw  przez p racow n i
ków  Banku, a przez p racow n ików  przedsiębiorstw  
zadań i w ym ogów  Banku, co w  konsekw encji p rzy 
czynia się do w łaściwego i  zgodnego z zasadami go
spodarki p lanow ej w ykonan ia  zadań tak  przez 
przedsiębiorstwa ja k  i  przez Bank. j .  Rafa

S ta linog róc ł



Nr  3 W I A D O M O Ś C I  N A R O D O W E G O  B A N K U  P O L S K I E G O 211

Wyniki konferencji naczelników wydziałów kredytowych w dniu
30. S.1954 r.

W  dn iu  30 stycznia br. odbyła się konfe renc ja  na
cze ln ików  w ydz ia łów  k redy tow ych  oddziałów  w o je 
wódzkich, k tó re j zasadniczym celem było  om ówie
n ie  g łów nych k ie ru n kó w  pracy k redy tow e j w  r. 1954.

D yskusja opierała się na trzech referatach, obej
m ujących całość działalności k redy tow e j, to jes t za
gadnienia kredytow an ia  środków obro tow ych oraz 
w a lk i z przyczynam i p ie rw o tn ym i i  w tó rn ym i.

K onferenc ja  przyn ios ła  bardzo ciekawe rozw iąza
nia i  w n ioski, k tó re  postaram y się poniżej w  pe łn i 
przekazać.

Rozwiązania i wnioski w  zakresie organizacji pracy:
1) za bardzo celowe uznano organizowanie w  od

działach w ojew ódzkich  i  te renow ych zespołów ko le 
g ia lnych  do badania jakości w yrobów  gotowych w  
spółdzielczości; zespoły te składają się z czynnika 
politycznego i  społecznego z przedstaw ic ie li p re 
zyd ium  rady narodowej, jednostk i nadrzędnej 
oraz oddziału NBP. Zespoły są upoważnione, w  p rzy 
padku stw ierdzenia pew nych n iepraw id łow ości, do 
podejm owania bezpośrednich, opera tyw nych de
cyz ji;

2) podobnie ja k  w  punkcie  1) uznano za w łaściwą 
metodę organizowanie w o jew ódzkich  i  pow ia tow ych 
ko m is ji d la uspraw nien ia  gospodarki w  gm innych  
spółdzieln iach lu b  przedsiębiorstwach kom unalnych ;

3) dobrą metodą kontro lno-szko len iow ą są syste
matyczne kw a rta lne  kon fe renc je  z oddzia łam i te re 
now ym i, przeprowadzane na szczeblu dyrektora , 
oddzia łu w ojewódzkiego lu b  naczeln ika w ydz ia łu  
k redy tów ; celem tych  kon fe renc ji jes t analizowanie 
w ykonania  p lanu  prac przez oddzia ły;

4) za celowe i słuszne, dające bardzo pozytyw ne 
w y n ik i uznano stałe konferencje  z aparatem zaopa
trzenia lu b  zby tu  kon tro low anych  przedsiębiorstw , 
k tó rych  zasadniczym celem jest wzajem ne szkolenie 
się i  zapoznawanie z p rob lem atyką  tych  służb;

5) w łaściw ą fo rm ą szkolenia jes t k ró tko trw a ła  
w ym iana p racow n ików  banku i  p rzedsięb iorstw  po
m iędzy sobą; ta fo rm a szkolenia daje bardzo dobre 
rezu lta ty , gdyż podwyższa poziom k w a lif ik a c ji p ra 
cow ników  bankowych, a ponadto zaznajam ia p ra 
cow n ików  finansow ych przedsięb iorstw  z zagadnie
n iam i bankow o-kredytow ym i;

6) za bardzo celowe uznano w łaściw ą współpracę 
z kom ite tam i w o jew ódzk im i, m ie jsk im i i  pow ia to
w ym i PZPR. D z ięk i ścisłym  kon tak tom  z kom ite 
tam i PZPR zostały osiągnięte bardzo poważne re 
zu lta ty  na w ie lu  odcinkach w a lk i N BP  z n iep ra 
w id łow ościam i p ie rw o tn ym i i  w tó rn ym i;

7) za słuszne postępowanie uznano nawiązanie 
współpracy z Państwową Inspekcją  Gospodarki M a
te ria łow e j i  podkreślono konieczność pogłęb ienia te j 
m etody oddzia ływ ania  na przedsiębiorstwa. Ponie
waż inspekcje P IG M -u  trw a ją  zw yk le  ponad 10 dni, 
oddzia ły B anku w in n y  w łączyć się do tych  inspekc ji 
w  dwóch końcowych dniach, zapoznawać się z w y 
n ika m i k o n tro li i  podawać swoje uw agi;

8) uznano za celowe, aby C entra la  (w łaściwe de
partam enty  k redytów ) regu low a ły  prace oddziałów 
w o jew ódzkich w  zakresie opracowywania wry tycz

nych przeprowadzania inspekcji, k redytow an ia  za
pasów, rozeznawania masy m ateria łow e j lu b  tow a
row e j;

9) uznano za w łaściwe organizowanie kon fe renc ji 
branżowych na szczeblu oddziałów  wojewódzkich, 
szczególnie w  przypadkach gdy w  konferencjach 
tych b io rą  udz ia ł p rzedstaw icie le  resortu  oraz Cen
tra l i  NBP;

10) uznano za konieczne w ym ianę doświadczeń 
i  m etod pom iędzy oddzia łam i w o jew ódzk im i, k tó ra  
dotychczas by ła  zby t m ała i  niesystematyczna. Na
leży w  ty tn  celu korzystać z m iesięczników , przede 
w szystk im  z „W iadom ości N B P “ .
Rozwiązania i wnioski w  zakresie oddziaływania 
banku na prawidłowe kształtowanie się zapasów:

1) za jedną z najw łaściw szych m etod p racy  w 
tym  zakresie uznano w ciągnięcie resortów  i  jedno
stek nadrzędnych do k ie row an ia  akcją  up łynn ia n ia  
nadm iernych  rem anentów. Bardzo dobre w y n ik i da
ła metoda usta lan ia  przez jednostk i nadrzędne m ie
sięcznych i  kw a rta ln ych  p lanów  rozładowania z po
dawaniem  n ie  ty lk o  wartości, lecz rów nież poszcze
gólnych g rup m ate ria łow o-tow arow ych. Konieczne 
jest rów nież określenie przez jednostk i nadrzędne 
m aksym alnych stanów m a te ria łów  lu b  tow arów  na 
koniec poszczególnych m iesięcy lu b  kw a rta łó w ;

2) zainteresowanie resortów  i  jednostek nadrzęd
nych systematyczną akcją  u p łynn ia n ia  zbędnyćh re
m anentów  uznano za zjaw isko bardzo pozytywne, 
bow iem  w  teren ie ćałe zagadnienie ożyw iło  się 
i powstała w łaściw a atm osfera dla w a lk i z nadm ier
n ym i rem anentam i, prowadzonej przez NBP, k tó ry  
dotychczas w  te j pracy b y ł odosobniony;

3) za owocną metodę w a lk i.z  ponadnorm atyw ny
m i zapasami w yrobów  gotow ych uznano o trzym yw a
nie przez oddzia ły banku rek lam ac ji odnośnie ja 
kości p ro d u kc ji (szczególnie w  zakresie p ro d u kc ji 
spółdzielczej). Umożliw/ia, to oddziałom  podejm owa
nie odpow iednie j a kc ji in te rw e n cy jn e j oraz odpo
w iedn ie  k redytow an ie  tak ich  zapasów;

4) w  zakresie w a lk i z tru d n o zb yw a ln ym i tow ara 
m i w  hand lu  uznano za w łaściw ą metodę, dającą po
zy tyw ne  rezu lta ty , oddzia ływ anie  banku na okre
sowe przekazywanie tak ich  zapasów ze szczebla de
ta lu  do szczebla hu rtu . System ta k i um oż liw ią  pe ł
ne zaspokojenie potrzeb tow arow ych detalu, a w ięc 
p raw id łow ą  ro tac ję  na ty m  szczeblu;

5) w  zakresie p lanów  rozładowania, sporządza
nych przez przedsiębiorstwa, stw ierdzono, że doku
m enty te n ie  posiadają swej w łaściw e j wartości, bo
w iem  w ykonyw ane są przez przedsiębiorstwa je 
dyn ie  z p u n k tu  w idzen ia  finansowego, bez odpo
w iedniego uzasadnienia ze s trony  technicznej i  zao
patrzenia. W  zw iązku  z tym  konieczne w yda je  się 
podbudow yw anie p lanów  rozładowania rzeczowym 
układem  grup m ateria łow ych, so rtym entu  tow a
rów  itp .;

6) za celowe uznano analizowanie rocznych p la 
nów zaopatrzenia (np. w zory ZP-2) szczególnie n ie 
k tó rych  e lem entów tego planu, ja k  stany począt
kowe, sprzedaż, zakup, stany końcowe. A na liza  ta 
należy do zasadniczej p racy re ferenta  kredytowego
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i  pogłębia w a lkę  o zabezpiecznie k re d y tó w  i p ra 
w id łow ą gospodarkę m ateria łow ą;

7) za dobrą metodę w a lk i o p raw id łow e  kszta ł
tow anie  się zapasów uznano wyznaczenie przez jed 
nostki nadrzędne górnych lim itó w  stanów m ate ria 
łów  lu b  tow arów , k tó re  mogą być kredytow ane 
przez oddziały. Przekroczenia górnych lim itó w  w y 
magają zgody jednostek nadrzędnych;

8) za jedną z dalszych metod u p łynn ia n ia  zbęd
nych rem anentów  uznano koncentrow anie tak ich  
nadwyżek w  jednym  lu b  dw u miejscach. Szczegól
n ie  odpowiednia jest ta metoda dla przedsiębiorstw  
podleg łych budżetow i te renow em u;

9) ustalono, że oddzia ływ anie  banku na ksz ta łto 
wanie się zapasów wym aga przede w szystk im  do
kładnego rozpoznania masy m a te ria łów  lu b  tow a
rów . W iąże się to  równocześnie z praw id łow ością 
kredytow an ia  zapasów. W  zw iązku z powyższym 
uznano za konieczne opracowanie przez Centra lę 
ogólnych, ram ow ych w y tycznych  rozpoznawania za
pasów m ate ria łow ych  lu b  tow arow ych. Równocześ
nie zdano sobie sprawę, że opracowane w ytyczne 
nie mogą rozw iązywać w szystk ich  zagadnień, k tó re  
mogą się w  prak tyce  zdarzyć. Do rozm a itych  w a ru n 
ków  i  okoliczności n ie  można stosować je dno litych  
norm  i  jednakow ych fo rm  rozw iązywania.

Rozwiązania i wnioski w  zakresie w alk i NBP z 
przyczynami pierwotnymi i wtórnym i

1) uznano za konieczne uporządkowanie zagad
n ień rozliczeń w ew nętrzno-b ranżow ych, k tó re  w 
n iek tó rych  przypadkach stanow ią bardzo, poważne 
źród ło n iepraw id łow ości finansowych. W  ty m  za
kresie konieczna jest pomoc w łaśc iw ych  departa
m entów  k redy tów , k tó re  za in teresow a łyby zagad
nien iem  ty m  jednostk i nadrzędne przedsięb iorstw ; 
podobnie należy szczególną uwagę zw rócić na należ
ności sporne i  w ą tp liw e ;

2) w  zakresie rozpowszechniania p lanow ych roz
liczeń uznano za celowe aby zagadnienia te b y ły  
uprzednio uzgadniane z jednostkam i nadrzędnym i 
przedsiębiorstw , co spowoduje szybszy tok  za ła tw ie 
n ia  spraw y;

3) stw ierdza się zby t m ałe jeszcze w y n ik i n ie k tó 
rych  oddzia łów  w ojew ódzkich  w  zakresie w a lk i z 
opóźnionym  fak tu row an iem  (p o rtfe l C), gdzie stany 
te wynoszą jeszcze poważny odsetek ogólnych na
leżności. W  zw iązku z ty m  ustalono, że oddzia ły  te 
zastosują dobre rozw iązania i  m etody innych  od
dzia łów  w ojew ódzkich, a szczególnie współpracę 
kom órek k redy tow ych  z kom órkam i rozliczeń in ka 
sowych oraz w łaściw e stosowanie re s try k c ji k re d y 
tow ych;

4) uznano, że oddzia ły  w o jew ódzkie  zb y t mało 
jeszcze in te resu ją  się zagadnieniem  w prowadzenia 
odm iennych fo rm  rozliczeń ja k :

a) b iu ra  w za jem nych rozliczeń
b) okresowe rozliczenia saldam i,
c) rozliczenia planowe;

stw ierdzono, że w a ru n k i d la  w prowadzenia tak ich  
rozliczeń is tn ie ją  w  zasadzie wszędzie i  ty lk o  ener
giczna i  systematyczna praca oddzia łów  w ojew ódz
k ich  oraz terenow ych w  te j dziedzin ie może dać 
pozytyw ne rezu lta ty ;

5) stw ierdzono, że oddzia ły  banku zbyt lib e ra ln ie  
k re d y tu ją  potrzeby przedsięb iorstw  w  zakresie f i 
nansowania robó t kap ita lnych  w ykonyw anych  spo
sobem gospodarczym. Należy wzm ocnić kon tro lę  za- 
bezpieczenia środków  obrotow ych poprzez badanie

p lanów  sfinansowania in w e s tyc ji i  p lanów  k a p ita l
nych rem ontów  odnośnie pozyc ji p lanu  w ykonyw a
nych sposobem gospodarczym.

Rozwiązana i wnioski w  zakresie wzmocnienia dys
cypliny planów kredytowych

1) w  celu praw id łow ego planowania z jaw isk  gos
podarczych, rzu tu jących  na wysokość k redy tów  
uznano za słuszne skoordynowanie te rm inów  spo
rządzania w niosków  do p lanu  kredytow ego z te rm i
nam i budow y p lanów  opera tyw nych kw a rta lno -m ie - 
sięcznych;

2) stw ierdzono, że n iek tó re  oddz ia ły  terenowe 
zbyt ła tw o  ulegają p ły tk ie m u  podejściu p rzy  k re 
dy tow an iu  i  w  n iek tó rych  okresach czasu albo k re 
d y tu ją  wszystko albo} też w yłącza ją  spod k re d y to 
w ania wszystko bez głębszej ana lizy  tych  z jaw isk. 
W  zw iązku z tym  uznano za konieczne częstsze kon
tak tow an ie  się p racow n ików  oddzia łów  wojew ódz
k ich  z oddziałem  operacyjnym , a p racow n ików  Cen
tra l i  z oddziałem  w o jew ódzk im  w  celu usuwania 
niedomagań w  tym  zakresie i  p rostow ania  n iek tó 
rych  n iepraw id łow ości.

Rozwiązania i wnioski w  zakresie stosowania 
sankcji bankowych.

1) za najlepszą, na jbardz ie j cenną sankcję ban
kową oraz za ins trum en t w a lk i z n iepraw id łow ościa 
m i uznano sam s\rstem k re d y to w y  i ograniczenia 
stosowane p rzy  p rzyznaw an iu  k redy tów ; w  ty m  
zakresie stw ierdzono zby t libe ra lną , n iekon
sekwentną i n iesystem atyczną działalność oddzia
łó w  banku. W yłączenie spod kredytow an ia  lu b  p rzy 
znawanie now ych kredytów , nie zawsze jest popar
te dobrym  rozpoznaniem zapasów;

2) stw ierdzono, że propozycje oddzia łów  odnoś
nie w strzym an ia  p re m ii p racow n ików  przedsię
b io rs tw , n ie  zawsze są respektowane przez centra lne 
zarządy przem ysłów , co św iadczy o n iew łaśc iw ym  
podejściu tych  jednostek do tego zagadnienia. W  
zw iązku z ty m  w ysun ię to  wniosek aby propozycje 
tak ie  lu b  zaw iadom ienie o w strzym an iu  w y p ła t pre 
m ii lu b  zastosowaniu innych  sankcji b y ły  podawa
ne przez dyrek to rów , k ie ro w n ikó w  oddziałów, co 
n ie w ą tp liw ie  nada tem u in s tru m e n to w i oddzia ły
w ania banku w łaśc iw y charakter.

W  podsum owaniu dyskusji, k tó re j dokonał czło
nek Zarządu Banku ob. D y r. E. W ieczorek, zostały 
jasno podkreślone g łówne k ie ru n k i p racy  k redy to 
wej. W yjaśniono, że zasadniczym momentem, na 
k tó ry m  w inna  się skupić cała troska pracow n ików  
k redy tow ych  jest p raw id łow e, zdrowe, zgodne z 
ogó lnym i in s tru kc ja m i i  przepisam i k redytow an ie  
przedsięb iorstw  oraz stała konsekwentna i  systema
tyczna w a lka  oddzia łów  z p ie rw o tn ym i i  w tó rn y m i 
n iep raw id łow ościam i; oddzia ły  B anku w in n y  p ra 
cować spokojn ie w edług zatw ierdzonych planów, 
n ie  ulegać zgoła n ie jasnym  prze jaw om  nerwowości, 
w in n y  szeroko współpracować z oddzia łam i w o je 
w ódzk im i i  C entra lą  oraz z te renow ym i czynn ika
m i po lityczn ym i i  społecznymi.

K on fe renc ja  naczeln ików  w ydz ia łów  k redy tow ych  
oddzia łów  w o jew ódzkich dała, oprócz w y jaśn ien ia  
pewnych technicznych, spraw k redytow ych , ogólną 
o rien tację  w  ja k ich  k ie runkach  i w  ja k i sposób na
leży prow adzić działalność kredytow ą  w  roku  1954. 
Jest to bardzo cenny w k ła d  do naszej pracy, k tó ra  
szczególnie w  św ie tle  tez IX  P lenum  m usi ulec po
lepszeniu.

J. D.
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D z i a l  instrukc})jn}j

Sprawozdanie GKPUA przy Centrali NBP za 1953 r.
Dynamikę rozwoju ruchu usprawnień pracowniczych w 

Banku, ja k  też działalność kom is ji usprawnień obrazuje 
następujące zestawienie:

Rok

Ilość p ro jektów

zgłoszonych ocenionych
pozytyw nie

pozostających 
w  rozpatrzeniu

1949 153 23 —

1950 259 62 54
1951 662 21 126
1952 837 247 302
1953 1033 282 188

W  roku 1953, wobec stałego wzrostu ilości zgłaszanych 
projektów, Główna Kom isja  upoważniła lokalne komisje 
przy oddziałach wojewódzkich do rozpatrywania i  oceny 
wszystkich pro jektów  zgłaszanych przez pracowników 
Banku z terenu województwa oraz do odrzucania pro
jektów  zaopiniowanych negatywnie przez te komisje. Za
mieszczone więc w powyższym zestawieniu dane za rok 
1953 obejm ują:

— p ro jek ty  nadesłane do Głównej K om is ji za
pośrednictwem kom is ji loka lnych lub bez
pośrednio przez autorów — 798

— p ro jekty  na szczeblu wojewódzkim, odrzu
cone przez lokalne komisje lub zakw a lifi
kowane jako drobne usprawnienia, nie na
dające się do szerszego wykorzystania — 205

— p ro jekty  z r. 1953, pozostające w rozpatrze
n iu  lokalnych kom is ji — 20

Ogółem — 1023
D la uzyskania pełnego obrazu rozwoju in ic ja tyw y pra

cowników Banku należy jeszcze ilość 1 023 pro jektów  po
większyć o 165 pro jektów  zarejestrowanych przez od
dział» wojewódzkie w tryb ie  przepisów o rejestrowaniu, 
badaniu i  rozpowszechnianiu usprawnień nie zgłoszonych 
do kom is ji usprawnień adm in is trac ji (ZP 152/52).

Podana w zestawieniu ilość pro jektów  pozostających w 
rozpatrzeniu obejmuje: 168 pro jektów  w rozpatrzeniu 
przez Główną Kom isję (na u ltim o  r. 1952 było 302) i 20 
pro jektów  pozostających w rozpatrzeniu lokalnych ko
m is ji przy oddziałach wojewódzkich. Nadmienić przy tym  
należy, że p ro jekty  te w większości zostały zgłoszone w 
grudniu, bądź nawet w ostatnich dniach grudnia.

Okres rozpatrywania i oceny pro jektów  został w  roku 
1953 poważnie skrócony. O ile bowiem w roku poprzed
n im  wynosił on przeciętnie około 70 — 80 dni, licząc od 
daty zarejestrowania pro jektu  do daty decyzji (proto
kółu) Głównej Kom is ji, o ty le  w drugiej połowie roku 
sprawozdawczego wynosił on już przeciętnie ty lko  40 dni. 
Główna Kom isja odbyła 84 posiedzenia (w r. 1952 — 73), 
na k tó rych  za ła tw iła  932 p ro jekty  (w r. 1952 — 661).

Ilość i  rodzaj nagród udzielonych w roku 1953 (częścio
wo wnioski zgłoszone w roku ubiegłym) przedstawia się 
następująco:

— Centralna Kom is ja  Projektów  Usprawnienia Adm i
n is tra c ji przy Prezesie Rady M in is trów  udzieliła na 
wniosek Głównej K om is ji przy C entrali Banku, 49 
nagród na sumę zł 18600.—, 59 nagród w postaci 
cennych książek i  6 w form ie specjalnych podzię
kowań;

— Główna Kom is ja  PUA przy C entra li Banku wyróż
n iła  194 autorów projektów, udzielając im  podzię
kowania, które zostało odnotowane w ich  aktach 
osobowych;

— Zarząd Banku, na wniosek Głównej K om is ji przy 
C entra li Banku, przyznał za pro jekty  techniczne 9 
nagród pieniężnych na sumę zł 5600.—.

Rozwój ruchu usprawnień pracowniczych w poszcze
gólnych okręgach, ta k  pod względem ilości, ja k  i  jakości 

projektów, przedstawia następująca tabela:

Ocena
Ilość pro jektów  pozytywna

Okręg 1949 1950 1951 1952 1953 w r. 1953
Białystok ____ 2 ____ 29 14 4
Bydgoszcz 13 20 119 144 201 36
Gdańsk 12 30 38 40 28 9
Kielce 10 9 12 27 20 4
Koszalin 2 6 15 22 13 6
Kraków 1 2 32 35 54 12
Lub lin 1 — 3 7 6 3
Łódź 2 4 15 65 118 20
Olsztyn 2 1 4 6 56 7
Opole — 11 11 12 8 2
Poznań 8 24 84 69 106 39
Rzeszów 1 3 7 11 11 2
Stalinogród \ 59 41 98 160 189 64
Szczecin 4 12 13 14 6 4
Warszawa*) 27 75 144 139 113 51
Wrocław 9 15 45 27 53 14
Zielona Góra 2 4 12 12 16 4
spoza NBP — — — 18 11 1

153 259 652 837 1023 282

Pod względem ilości zgłoszonych pro jektów  usprawnie
niowych przoduje w roku 1953 okręg bydgoski, za którym  
zna jdu ją  się okręgi: stalinogrodzki, łódzki i  poznański. 
Jeżeli jednak uwzględni się również p ro jekty  zarejestro
wane w tryb ie  adm in istracyjnym  przez oddziały woje
wódzkie (ZP 152,52), wówczas okręg stalinogrodzki (10 
usprawnień tego rodzaju) pozostaje za bydgoskim w tyle 
ty lko  o dwa pro jekty. '

Na odcinku adm inistracyjnego rejestrowania i  ocenia
n ia  pro jektów  usprawnień najaktywnie jszy był Oddział 
Wojewódzki w Opolu (73 p ro je k ty ); po uwzględnieniu 
pro jektów  zarejestrowanych w tym  tryb ie  okręg opolski 
w ybija  się na piąte miejsce po wym ienionych okręgach, 
co zasługuje na specjalne podkreślenie na tle rozwoju 
ruchu usprawnień w n iektó rych  innych  okręgach znacz
nie większych.

Podoonie na podkreślenie zasługuje rozwój tego ruchu 
w okręgu olsztyńskim, k tó ry  w r. 1953 p o tra fił zająć m ie j
sce przodujące przed ta k im i dużymi okręgami, ja k  okręg 
krakowski i  wrocławski.

Słabo rozw ija  się, a nawet w porównaniu z poprzedni
m i la tam i notu je się zahamowanie i  cofnięcie ruchu 
usprawnień pracowniczych, w okręgu gdańskim, posiada
jącym  wszelkie w arunk i do zajęcia lepszego miejsca. Po
dobna sytuacja istn ie je  w okręgach: białostockim, lubel
skim, kieleckim , koszalińskim, rzęszowskim i  szczecińskim. 
W centra lnym  okręgu warszawskim ilość projektów  
zmniejszyła się przede wszystkim z powodu spadku ilości 
projektów  zgłoszonych przez pracowników C entrali Ban
ku. Spadek ten częściowo w ynika z obowiązkowego opra
cowywania usprawnień poszczególnych czynności przez 
właściwe kom órki Centra li oraz zawiązanej z tym  trudnoś
ci rozgraniczenia obowiązku nałożonego na pracownika 
przez adm in istrację od jego in ic ja tyw y. Podobne zresztą 
trudności is tn ie ją  również w oddziałach wojewódzkich.

Ze stosunku ilości pro jektów  zgłoszonych do K om is ji 
Usprawnień i  p ro jektów  zarejestrowanych w tryb ie  prze
pisów ZP 152/52 do ilości pracowników zatrudnionych 
w aparacie Banku w poszczególnych okręgach wynika 
wskaźnik umasowienia ruchu usprawnień pracowniczych, 
przedstawiający w najwłaściwszy sposób aktywność mas 
pracowników w poszczególnych okręgach. Wskaźnik ten 
bowiem dowodzi że:

w okręgu bydgoskim racjonalizatorem  jest co 8 praJ 
cownik,

w okręgu opolskim racjonalizatorem  jest co 10 pracow
n ik,

w okręgu stalinogrodzkim  racjonalizatorem  jest co 13 
pracownik,

w okręgu łódzkim  racjonalizatorem  jest co 13 pracow
n ik,

w okręgu poznańskim racjonalizatorem  jest co 16 p ra 
cownik,

*) łącznie z Centralą (w r. 1953 — 48 projektów , 28 
ocenionych pozytywnie).



w okręgu olsztyńskim racjonalizatorem jest co 16 pra
cownik, ^

w okręgu krakowskim racjonalizatorem jest co 28 pracownik,
w okręgu warszawskim racjonalizatorem jest co 31 pra

cownik,
w okręgu zielonogórskim racjonalizatorem jest co 37 

pracownik,
w okręgu gdańskim racjonalizatorem jest co 38 pra

cownik,
w okręgu wrocławskim racjonalizatorem jest co 39 pra

cownik,
w okręgu białostockim racjonalizatorem jest co 44 pra

cownik,
w okręgu kieleckim racjonalizatorem jest co 47 pra- 

cowmik,
w okręgu rzeszowskim racjonalizatorem jest co 50 pra

cownik,
w okręgu koszalińskim racjonalizatorem jest co 58 

pracownik,
w okręgu lubelskim racjonalizatorem jest co 93 pra

cownik,
w okręgu szczecińskim racjonalizatorem jest co 108 

pracownik,
Dane powyższe obrazują w pewnej mierze stosunek 

pracowników Banku z poszczególnych okręgów do ich 
czynności zawodowych i ich inicjatywę oraz twórczy 
wkład pracy w budowę podstaw socjalizmu na określo
nym odcinku.

Z ekonomicznego punktu widzenia, korzyści osiągnięte 
przez Bank w wyniku zgłoszonych przez poszczególne 
okręgi projektów usprawnień nie zawsze odpowiadają 
ilości tych projektów. Mierząc bowiem te korzyści stosun
kiem procentowym ilości projektów pozytywnie ocenio
nych wg poszczególnych okręgów do ilości projektów 
zgłoszonych z tych okręgów, stwierdza się, że najbardziej 
wartościowa były projekty zgłoszone przez okręg poznań
ski — 37% ocen pozytywnych, następnie stalinogrodzki — 
34%, bydgoski — tylko 18%, łódzki — 17% itd. Oczywiście 
nie umniejsza to zasług lokalnych komisji usprawnień 
i innych organów związkowych w zakresie umasowienia 
ruchu usprawnień pracowniczych, z uwagi na wspomnia
ne ogromne korzyści polityczne tego ruchu.

Jednakże w roku 1954, dla realizacji tez IX  Plenum 
KC P Z i-R , dotyczących obniżenia kosztów własnych ad
ministracji, niezbędne jest by organa zajmujące się ru
chem usprawnień pracowniczych stale zwracały pracow
nikom uwagę, ze podstawową wytyczną przy opracowy
waniu wszeiKich projektów usprawnieniowych powinno 
być osiągnięcie bezpośrednich lub pośrednich oszczędnoś
ci w wyniku realizacji projektu. W 1953 r. bowiem zbyt 
wiele projektów nie mogło zostać ocenionych pozytyw
nie i zakwalifikowanych do realizacji z powodu np. roz
szerzania czynności, rozbudowywania ewidencji i spra
wozdawczości — w słusznej wprawdzie intencji umożli
wienia lepszego i głębszego wykonania • zadań, lecz bez 
uwzględnienia stosunku potrzeby i korzyści do wzrostu 
pracy i kosztów. Wymóg ten powinny mieć na uwadze 
przede wszystkim lokalne komisje usprawnień przy od
działach wojewódzkich w tych okręgach, w których ruch 
usprawnień pracowniczych stał się już napraw7dę ruchem 
masowym.

Tematykę projektów, zarejestrowanych w roku 1953 
i w latach poprzednich przez Główną Komisję przy Cen
trali, po podzieleniu jej na trzy zasadnicze grupy zagad
nień pracy Banku przedstawia — w stosunku procento
wym do ogólnej ilości projektów każdego roku — nastę
pujące zestawienie:

R o k

Grupa zagadnień: 1949 1950 1951 1952 1953
kredytowanie i kontrola 
przedsiębiorstw oraz pla
nowanie (Dz. IV/H, V ,V I,V I/1) 12 12 19 26 41
czynności operacyjno- 
rachunkowe (Dz. I I I ,  IV/A 
do G, V II, IX , X) 60 58 57 49 37
organizacja i administracja 
(Dz. I, I I ) 28 30 24 25 20
Gminne Kasy Spółdzielcze — — — — 2

Jak wynika z. tego zestawienia, do roku 1952 najwięk
sza ilość projektów dotyczyła czynności operacyjnych 
i techniki pracy bankowej, następnie różnych spraw z

zakresu organizacji i administracji Banku; na ostatnim 
miejscu pod względem ilości znajdowały się projekty 
związane z czynnościami kredytowania i kontroli przed
siębiorstw oraz planowania kredytowego i kasowego. 
Kształtowanie się procentowego wskaźnika ilości projek
tów w poszczególnych grupach uwidacznia jednak ciągły 
spadek w latach 1949 — 1952 ilości projektów związanych 
z usprawnieniem czynności operacyjnych, co niewątpli
wie wiąże się z dokonaną w tych latach całkowitą reor
ganizacją techniki operacyjnej i rachunkowości Banku 
(opracowanie nowych instrukcji opartych na doświadcze
niach Banku Państwa ZSRR, udoskonalenie formularzy 
itp.). Charakterystyczne są przy tym wahania wskaźnika 
ilości projektów dotyczących organizacji i administracji 
Banku. Wahania te obrazują przejściowe trudności w tej 
dziedzinie, wywołane ogromnym wzrostem sieci oddzia
łów w roku 1950 i stałym dalszym wzrostem tej sieci.

Równocześnie jednak wskaźnik ilości projektów z dzie
dziny kredytowania i kontroli przedsiębiorstw oraz pla
nowania od roku 1949 do 1952 powoli lecz stale podnosi 
się, a w roku 1953 wykazuje bardzo charakterystyczny 
wzrost. Wzrost ten odpowiada przeprowadzonemu w roku 
1952 właściwemu ustawieniu w strukturze oddziałów ko
mórek kredytów i planowania obiegu pieniężnego, zor
ganizowaniu szkolenia pracowników tych komórek i pod
jęciu szeregu innych kroków w kierunku podniesienia 
na wyższy poziom wykonawstwa tych najistotniejszych 
funkcji Banku. Przede wszystkim jednak wzrost ten ozna
cza podniesienie w świadomości pracowników Banku 
zrozumienia głównych zadań socjalistycznego banku cen
tralnego i wzmożenie ich starań o udoskonalenie wyko
nania tych zadań.

Projekty pozytywnie ocenione przez Główną Komisję 
są realizowane przeważnie w drodze zarządzeń Banku, 
zmian formularzy, specjalnych poleceń dla poszczegól
nych jednostek organizacyjnych, jak też w drodze upow
szechniania ich — najczęściej przez opisy w „Wiadomoś
ciach NBP“. W razie dłuższej zwłoki w realizacji uspraw
nienia przez kompetentną jednostkę Centrali, komisja 
porozumiewa się z nią w sprawie przyspieszenia reali
zacji. W roku 1954 niezbędne jest wzmożenie wysiłków 
rzeczowo właściwych jednostek organizacyjnych Centrali 
w kierunku szybkiej realizacji usprawnień. Obowiązek 
ten wynika z wytycznych IX  Plenum KC PZPR odnośnie 
do podniesienia wydajności pracy przez szersze rozpow
szechnianie i wykorzystywanie racjonalnych metod 
pracy.

Na odcinku organizacji ruchu usprawnień nie rozwią
zany dotychczas problem stanowią przepisy organizacyj
ne komisji usprawnień działających na terenie Banku. 
Działalność tych komisji opiera się na Okólniku nr 19 
Prezesa Rady Ministrów z dnia 11.8.1949 r. uchylonym 
Zarządzeniem Prezesa Rady Ministrów z dnia 2.12.1950 r. 
o komisjach usprawnienia administracji publicznej (Mo
nitor Pdiski nr A 130/50 poz. 1625). Zgodnie bowiem z de
cyzją Ministerstwa Finansów z dnia 29.1.1951 r., z zarzą
dzenia z dnia 2.12.1950 r. obowiązuje komisje usprawnień 
działające na terenie Banku, które powinny nadal peł
nić swe dotychczasowe czynności jedynie „tryb postępo
wania“ przy przyjmowaniu, rozpatrywaniu i ocenie pro
jektów. Główna Komisja, przy Centrali opracowała w ro
ku 1953 projekt nowej organizacji ruchu usprawnień w 
Banku, dostosowany do wymogów dalszego właściwego 
rozwoju tego ruchu. Projekt ten jednak nie został zreali
zowany wobec zapowiedzianej w tej sprawie uchwały 
Prezydium Rządu, która jednak dotychczas nie ukazała 
się.

Na zakończenie należy podkreślić, że w ruchu uspraw
nień administracji publicznej, pośród ogromnej rzeszy 
pracowników licznych jednostek administracyjnych, czo
łowe miejsce zajmują pracownicy Narodowego Banku 
Polskiego. Dowodem tego jest między innymi to, iż na 
ogólną liczbę dyplomów, uznania, przyznanych po raz 
pierwszy w roku 1953 przez Centralną Komisję Uspraw
nienia Administracji Publicznej przy Prezesie Rady Mi
nistrów, 19 dyplomów, tj. 50% ogólnej ich ilości, otrzy
mali pracownicy Banku. Dyplomy te przyznane zostały 
odnośnym pracownikom za osiągnięcia w usprawnieniu 
administracji państwowej, za twórczą inicjatywę w tym 
usprawnieniu i za wybitny wrkład w rozwój ruchu uspraw
nień pracowniczych.

SS
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Metoda oceny rozwoju ruchu usprawnień pracowniczych 
stosowana w okręgu bydgoskim

W świetle tez IX  Plenum KC PZPR sprawa racjonali
zacji oraz jej rozpowszechniania nabiera jeszcze więk
szego niż dotychczas znaczenia. W związku z tym, coraz 
bardziej aktualne staje się zagadnienie porównywalnoś
ci wyników pracy nad usprawnieniami w poszczególnych 
oddziałach NBP. Przede wszystkim chodzi o to, by w spo
sób jak najprostszy ująć w jednej liczbie wszystkie osiąg- 

■ nięcia oddziału na polu racjonalizacji w ocenianym okre
sie, a specjalnie przy kwartalnej ocenie wyników współ
zawodnictwa pracy. Z uwagi na zbyt wiele elementów po
trzebnych dla zobrazowania rezultatów pracy racjonali
zatorskiej była ona dotychczas brana pod uwagę tylko 
w pewnych fragmentach nie dających pełnego obrazu. 
Chcąc w pełni ocenić wkład pracy nad usprawnieniami 
należy uwzględniać zarówno fakt umasowienia racjona
lizacji, jak również fakt i jakość składanych -wniosków. 

W tym celu należało by przeanalizować:
1) ilość projektów złożonych w LKPUA i przyjętych do 

lokalnego zastosowania,
2) ilość projektów zaaprobowanych przez LKPUA w od

dziale,
3) ilość projektów zaaprobowanych przez LKPUA przy 

oddziale wojewódzkim,
4) ilość projektów wyróżnionych podziękowaniem Głów

nej Komisji PUA,
5) ilość projektów nagrodzonych przez Centralną Ko

misję UAP przy Prezesie Rady Ministrów.
Uwzględniając wszystkie wymienione punkty można 

dopiero scharakteryzować wkład pracy nad racjonali
zacją.

Jednakże rozpatrywanie wszystkich wymienionych ele
mentów przy ocenie poszczególnych oddziałów (przez od
dział wojewódzki) komplikuje trudność porównywalnoś
ci wyników działalności oddziałów.

Dlatego wydaje się wysoce pożądane, aby wspomniane 
wyniki ująć na podstawie ustalonej punktacji w jedną 
ostateczną cyfrę, łatwą do porównania bądź w kategorii 
oddziałów, bądź też nawet bez względu na kategorię.

Przy punktacji musimy przyjąć, że im wyższa instan
cja uznaje projekt za celowy, tym wyżej punktuje się go. 
Jednakże nie należy rezygnować z punktowania umaso
wienia ruchu. Dlatego wydaje się celowe przyjęcie na
stępującej punktacji. Projekt przyjęty do łokalnego_za- 
stosowania przez LKPUA lub przesłany przez LKPUA 
z przychylną oceną do LKPUA przy oddziale wojewódz
kim 1 punkt.

Projekt przychylnie zaopiniowany przez LKPUA przy 
oddziale wojewódzkim — 2 punkty.

Projekt wyróżniony przez Główną Komisję PUA przy 
Centrali NBP podziękowaniem z wpisaniem do akt oso
bowych — 3 punkty. Projekt wyróżniony podziękowaniem 
Centralnej Komisji PUA przy Prezesie Rady Ministrów — 
4 punkty. Projekt wyróżniony nagrodą wymienionej ko
misji — 5 punktów. Suma uzyskanych punktów daje 
ocenę wyniku pracy w danym okresie.

Przyjmujemy, że ten sam projekt, rozpatrywany przez 
różne komisje, niezależnie od poprzedniej oceny jest na
dal punktowany. Ponadto zakładamy, że jeden projekt 
może być rozpatrywany w ciągu paru kwartałów; w re
zultacie tego uwzględniamy przy obliczeniu wyników 
punktację osiągniętą w kwartale sprawozdawczym, nie
zależnie od tego kiedy projekt był złożony. Projekty roz
patrywane po linii administracyjnej (ZP 152/52) punk
tujemy analogicznie.

Przykładowo obliczenie wygląda następująco: w oddzia
le X  złożono 6 projektów. Z tego odrzucono na szczeblu

oddziału 1 projekt, LKPUA przyjęła do lokalnego zasto
sowania 1 projekt, do LKPUA przy oddziale wojewódz
kim wysłano 4 projekty, LKPUA przy oddziale wojewódz
kim uznała za przydatne 3 projekty. Główna Komisja 
PUA jeden projekt odrzuciła, drugi projekt wyróżniła 
podziękowaniem, trzeci zaś skierowała do Centralnej Ko
misji PUA, która przyznała nagrodę pieniężną. W tym 
czasie załatwiono projekt złożony w poprzednim okresie 
i wyróżniono podziękowaniem Centralnej Komisji PUA. 
Punktacja będzie przedstawiać się następująco:

1 projekt odrzucony na szczeblu oddziału
operacyjnego pkt 0

1 projekt przyjęty do lokalnego zastosowania „ 1
4 projekty wysłano do LKPUA przy oddziale

wojewódzkim M 4
3 projekty uznane za przydatne przez LKPUA

przy oddziale wojewódzkim „ 6
1 projekt wyróżniony podziękowaniem GKPUA „ 4
1 projekt nagrodzony przez CKUAP „ 5
1 projekt z okresu poprzedniego wyróżniony

podziękowaniem CKUAP „ 4
Razem pkt 24

Wymienioną metodę można z powodzeniem stosować 
do wyników pracy nad usprawnieniami w oddziałach na
leżących do tych samych kategorii, albowiem ilość pra
cowników umysłowych w takich oddziałach nie przed
stawia specjalnych odchyleń. Chcąc jednak zastosować 
metodę punktowania do oddziałów bez względu na ka
tegorię, należałoby wprowadzić do obliczenia jeszcze je
den czynnik, a mianowicie ilość pracowników. Ilość tę 
można przyjąć ustalając przeciętną liczbę etatów pra
cowników umysłowych dla poszczególnych kategorii, co 
wydaje się bardziej celowe od operowania ścisłymi dany
mi z każdego oddziału. Dopiero w wypadku trudności 
rozstrzygnięcia o kolejności klasyfikacji można by sięg
nąć do bardziej szczegółowych danych. Proponowany 
wzór dla obliczenia wyników przedstawia się następująco: 

p x 100
u x

p =  ilość punktów obliczonych na podstawie omówio
nych wyżej wytycznych

u =  ilość pracowników umysłowych w danej kategorii 
oddziału

x — wskaźnik udziału w ruchu usprawnieniowym.
Kontynuując poprzedni przykład, zakładamy, że od

dział osiągnął 24 punkty przy posiadanej obsadzie 30 
osób; tvówczas wskaźnik wyliczymy następująco:

24 x 100
30 80

Gdy natomiast oddział posiadający 90 procowników 
umysłowych osiągnie tę samą liczbę" punktów, wskaźnik 
będzie mniejszy, gdyż:

24 x 100
90 ~  26,6i

Jasne jest, że za najlepsze wyniki uznamy wskaźniki 
najwyższe.

Opisana metoda punktowania została wprowadzona 
zarządzeniem dyrekcji Oddziału Wojewódzkiego w Byd
goszczy i jest od roku z powodzeniem stosowana na tere
nie województwa bydgoskiego.

Daje ona dobre wyniki, albowiem z jednej strony bar
dzo ułatwia wszechstronną ocenę działalności oddziału 
na polu usprawnień z drugiej zaś strony wywołuje ry
walizację między oddziałami o zdobycie wyższej punktacji.

Pomogła nam krytyka
Województwo olsztyńskie zajmowało pod względem po

ziomu pracy jeszcze w roku 1952 jedno z ostatnich miejsc 
w kraju. Charakterystycznym przejawem tego faktu była 
miedzy innymi olbrzymia ilość reklamacji, jaką oddział 
Wojewódzki oraz oddziały terenowe otrzymywały od cen
trali oraz oddziałów innych okręgów bankowych.

W walce o poprawę stylu prapy, a więc i o zmniejsze- 
hie wojewódzkiego wskaźnika reklamacji, zastosowano

wszystkie dostępne środki jak: zahamowanie płynności 
kadr, podniesienie kwalifikacji zawodowych i uświado
mienia ideologicznego, wzmocnienie kontroli bieżącej, 
właściwe ustawienie kontroli okresowej, zmniejszenie 
ilości godzin nadliczbowych itp.

Praktyka wykazała jednak, że nie zawsze, mimo zasto
sowania wszystkich możliwych środków organizacyjnych, 
oddział polepszał swoją pracę. Trzeba było zatem uciec



się do innych metod, metod wychowawczych, które po
trafiłyby oddziaływać na ambicję personelu. I  wtedy, w 
jednym z oddziałów naszego okręgu, powstała nowa for
ma nie tylko" walki z reklamacjami, ale w ogóle oddzia
ływania na zespół przez stosowanie szerokiej krytyki 
i samokrytyki. Wprowadzono mianowicie tablicę pod ty
tułem „Krytykujemy samych siebie“.

Wzór takiej tablicy jest następujący:
Nazwisko — pracownika 1 2 3 4 5 6 7 8  9,10 itd.
Nowicki Jan
Baka Zofia ,q
Miron Wanda _ [3

Cyfry w układzie poziomym oznaczają kolejne dni mie
siąca; w układzie pionowym wpisuje się nazwiska wszy
stkich pracowników oddziału. Zamieszczone w liniach 
symbole oznaczają znaki umowne, przy pomocy których 
określa się przekroczenie, jakiego się dahy pracownik do
puścił. Tak np. w podanym wyżej przykładzie oznaczono, 
że pierwszy pracownika spowodował w dniu 4 reklamac
ję, następny pracownik w dniu 10 był nieuprzejmy wobec 
klientów, a trzeci pracownik w oznaczonym dniu uchylał 
się od pomocy koleżeńskiej? Ponadto ustalono znaki, przy 
pomocy których oznacza się brak dyscypliny pracy oraz 
uchylanie się od pracy społecznej. Tablica taka umieszczo
na została w części budynku niedostępnej dla klientów. 
Wprowadzenie tablicy zostało zadecydowane przez wszy
stkich pracowników na naradzie pracy; powołano rów
nież komisję, która decyduje o wprowadzeniu na tablicę 
zapisu. Do komisji wybrani zostali: kierownik oddziału, 
przedstawiciele rady miejscowej i POP.

Oddział wojewódzki, po zapoznaniu się z powyższą for
mą krytyki, przeniósł ją na teren całego okręgu. Tablice 
te po pewnych oporach niektórych pracowników, zna
lazły niemal powszechne zastosowanie w naszym okręgu, 
wpływając w dużym stopniu na poprawę pracy zespołów, 
zwiększenie aktywności społecznej oraz współzawodnic
twa. Można również bez przesady stwierdzić, że poważne 
rezultaty w walce z reklamacjami, jakie osiągnął w r. 
1953 nasz okręg, spowodowane zostały w dużej mierze 
mobilizowaniem pracowników przez opisaną formę kry
tyki.

Podkreślić należy również, że w niektórych oddziałach 
wyrobienie społeczne pracowników jest tak duże, że w 
przypadku popełnienia jakiegoś czynu objętego zapisem 
na tablicy, pracownik sam wpisuje obok swego nazwiska 
umowny znak.

Na zakończenie nadmienić należy, że w ostatnim cza
sie oddział w Nowym Mieście zmodyfikował tablicę i za
stosował ją wobec klientów a mianowicie zamiast naz
wisk pracowników umieszczono nazwy sklepów wpłaca
jących depozyty do kas wieczorowych. W przypadku 
stwierdzenia różnicy w depozycie danego sklepu oznacza 
się ten fakt na tablicy umieszczonej w widocznym miejs
cu (nad kasą). Wobec dużej ilości różnic w wpłatach 
kłientowskich oddział poza podjęciem innych środków, 
jak szkolenie personelu sklepowego —• zastosował tę for
mę publicznej krytyki, która spotkała się z przychylną 
oceną zainteresowanych przedsiębiorstw i doprowadziła 
do poważnego zmniejszenie się różnic kłientowskich.'

Z. P.

Rozpowszechniamy racgormine metody pracy
Usprawnienia przy obliczaniu odsetek

Obliczenie liczb procentowych w dniu 30 i 31 grudnia 
za cały kwartał jest czynnością bardzo pracochłonną, 
zużywającą wiele praco - godzin — szczególnie w razie 
niezgodności liczb obliczonych od sald poszczególnych 
rachunków z liczbami obliczonymi od sald odnośnych 
kont bilansowych. Ob. Henryk Draeger, pracownik Od
działu w Nakle, proponuje więc (GKPUA nr rej. 770/53) 
podzielenie obliczenia na dwa etapy. W pierwszym etapie, 
około 20 grudnia, należy * obliczyć liczby procentowe od 
sald poszczególnych rachunków, zestawić je na taśmie 
maszynowej według właściwych kont bilansowych i uzgod
nić z liczbami procentowymi obliczonymi na dany dzień 
według sald kont w księdze głównej. W drugim etapie — 
w dniu 31 grudnia — należy przeprowadzić takie same 
dodatkowe obliczenie liczb procentowych za ostatnią de
kadę grudnia, zestawić liczby procentowe obu taśm (z 
pierwszego i drugiego obliczenia), obliczyć należne od
setki, wypełnić noty memoriałowe i zaksięgować należ
ność.

Metoda ta jest niewątpliwie racjonalna, ponieważ 
zmniejsza ilość pracy na ultimo roku i ułatwia wyszuka
nie ewentualnych niezgodności obliczeń dokonanych 
według sald rachunków i według sald kont bilansowych. 
Wydaje się, że zastosowanie jej również przy obliczeniach 
odsetek za I, I I  i I I I  kwartał może przynieść pewne ko
rzyści dzięki racjonalnemu rozłożeniu pracy.

Innego rodzaju usprawnienie przy tych czynnościach 
zaprojektował (GKPUA nr rej. 795/53) ob. Benedykt Bo- 
gołowski, pracownik Oddziału w Skierniewicach.

Przy obliczaniu należności z tytułu odsetek, w więk
szości przypadków dla obciążenia każdego rachunku roz
liczeniowego, oddziały wypełniają po kilka not memoria
łowych — w ilości zależnej od ilości rachunków pożycz
kowych danego kredytobiorcy. Wypływa to z koniecznoś
ci dostarczenia kredytobiorcy obliczenia odsetek od każ
dego rachunku pożyczkowego. Zamiast wypełniania kilku 
not memoriałowych dla obciążenia tego samego rachunku 
rozliczeniowego, ob. Bogołowski sporządza na taśmie ma
szynowej (z kopią) zestawienie obejmujące: numery ra
chunków pożyczkowych klienta i obok każdego numeru 
sumy obliczonych liczb procentowych oraz odsetek. Na
stępnie ogólną sumę odsetek wpisuje na jedną notę me
moriałową do obciążenia właściwego rachunku rozlicze
niowego przy czym oryginał zestawienia dołącza do orygi
nału noty a kopię — wraz z kopią noty memoriałowej —-

otrzymuje posiadacz rachunku jako szczegółowe wyjaś
nienie tytułu obciążenia.

Metoda ta jest godna szerokiego wykorzystania, wydat
nie bowiem zmniejsza zużycie not memoriałowych i kal
ki oraz częściowo również przyśpiesza pracę.

„Kasowe wykonanie budżetów terenowych“.
Na podstawie ZP 9/53 Dział I I I ,  zachodzi konieczność 

wypisywania kolejnego numeru na wyciągach z rachun
ków dochodów budżetów terenowych.

Sposób utrzymania kolejnej numeracji według ZP 9/53 
polega na przygotowaniu na dzień następny wyciągu oraz 
oznaczeniu go kolejnym numerem przed wysłaniem wy
ciągu z dnia bieżącego.

Numerowanie wyciągów przy księgowości maszynowej 
w sposób przewidziany ZP 9/53 w razie dokonania pomył
ki w oznaczeniu kolejności numeru wyciągu utrudnia 
stwierdzenie i ustalenie właściwego numeru wyciągu bez 
porozumienia się z jednostką — odbiorcą wyciągu, jak 
również przy przygotowywaniu na dzień następny wycią
gu, osoba księgująca musi zwracać baczną uwagę czy za
łącza właściwy wyciąg do właściwego konta — przez co 
przedłuża się księgowanie.

Na zagadnienie to zwróciła uwagę Ob. Kazimirów He
lena, pracowniczka Oddziału w Świeciu, nadsyłając do 
GKPUA projekt racjonalizatorski nr. 677/53.

W związku z tym projektem, celem ułatwienia prowa
dzenia bezbłędnejewidencji wysłanych wyciągów z ra
chunków' dochodów budżetów terenowych oddziały księ
gujące maszynowo mogą umieszczać przy księgowaniu 
operacji danego dnia na karcie księgowej F-4312 i 4315 
nad saldem poprzednim numer bieżący wyciągu — przy 
jednoczesnym wyłączeniu działania liczników.

Przy księgowaniu na maszynie typu „Rheinmetall* na 
karcie księgowej F-4315 oddziały mogą umieszczać bieżą
cy numer wyciągu przed saldem poprzednim wprowadza
jąc dodatkową pozydję ze znakiem (—■) przy użyciu kla
wisza wyłączającego działanie licznika.

Zastosowanie tego rodzaju numeracji wyciągów z ra
chunków dochodów budżetów terenowych ,przy księgo
wości maszynowej, usprawni pracę i umożliwi oddziałom 
prowadzenie bezbłędnej numeracji wysłanych wyciągów“.
Księgowanie czeków gotówkowych na rachunkach ban
ków

Oddziały obsługujące kasowo inne banki niejednokrot
nie księgują pojedynczo na kartach kontowych rachun
ków poszczególnych banków duże Ilości wypłaconych w



danym dniu czeków. W związku z tym, przy przeprowa
dzaniu księgowań w ostatnich godzinach dnia pracy, zu
żywa się na te czynności dużo czasu (Wybicie trzech ostat
nich cyfr numeru czeku, wybicie kwoty, zakładanie no
wych kart kontowych bądź przenoszenie obrotów na dru
gą stronę itd.).

Ob. Arkady Jankowski, pracownik V Oddziału Miej
skiego w Bydgoszczy, dla usprawnienia tych czynności 
proponuje (GKPUA nr rej. 758/53):

1) po odbiorze z kasy czeków, do obciążenia rachunku 
bieżącego banku sporządzić, przy pomocy maszyny do 
liczenia, zbiorczy dowód obciążeniowy (form. 4133) z ty
tułu wypłaconych czeków;

2) przy każdej kwocie wybić na tej zbiorówce 3 ostat
nie cyfry numeru czeku;

3) uzgodnić łączną sumę wszystkich zbiorówek (dla 
Bi, BR i PKO) z sumą wypłat z konta 120 według reje
stru kasowego;

4) zaksięgować na karcie kontowej rachunku każde
go banku tylko sumę zbiorówki z zaznaczeniem^ symbolu 
wypłaty gotówkowej, a kopię zbiorówki dołączyć do wy
ciągu z rachunku.

Projekt ten w zasadzie nie jest nowością, gdyż stoso
wanie zbiorczych dowodów obciążeniowych i uznanio
wych przewidują przepisy IS X/A. Oddziałom, które jed

nak nie stosują tej metody zaleca się wykorzystanie jej, 
przy czym — zgodnie z opinią kompetentnej jednostki 
Centrali Banku — podkreśla się obowiązek zaznaczenia 
na odnośnych dowodach przy każdej kwocie 3 ostatnich 
cyfr numeru czeku.
Wydawanie portfeli do skarbca nocnego

Przy badaniu metod pracy stosowanych w I I I  kwartale 
ub.Nroku przez'oddziały przodujące we współzawodnictwie 
pracy stwierdzono m. in., iż Oddziały w Świętochłowicach 
i w Ostrowia Wielkopolskim na odcinku czynności kaso
wych stosują'metodę, która zaoszczędza im wiele czasu. 
Metoda ta polega na' tym, że oddział codziennie zbiorowo 
wydaje portfele do skarbca nocnego i odbiera żetony od 
przedstawicieli niektórych większych przedsiębiorstw, 
jak MHD, MHM, PSS — zamiast pojedynczego dokony
wania tych czynności z przedstawicielami poszczególnych 
sklepów tych przedsiębiorstw, korzystających ze skarbca 
nocnego. .i |._ -< | j y i ||

Metoda ta może być stosowana przez oddziały pod wa
runkiem, że zainteresowane przedsiębiorstwo wyrazi na 
nią zgodę i złoży oświadczenie upoważniające oddział do 
wydawania portfeli swemu przedstawicielowi.

SS

Wyciągi z pism Departamentów Kredytów
Potrącanie luzów finansowych przy uruchomieniu 

kredytu normatywnego i kredytów ponadnormatywnych 
spółdzielniom pracy

Wyjaśnia się, że od kredytów ponadnormatywnych, 
udzielanych na zapasy materiałów i towarów spółdziel
niom pracy, potrąca się nieprzeterminowane zobowiąza
nia z tytułu dostaw, dostawy niefakturowane oraz za
liczki od odbiorców prywatnych z tytułu świadczonych 
usług, w przypadku gdy spółdzielnie nie korzystają  ̂ z 
kredytu normatywnego, tzn. gdy fundusze własne w ob
rocie wraz z pasywami stałymi są równe lub wyższe od 
normatywu łącznego pomniejszonego o stany poniżej 
normatywu. ,

Nie potrąca się natomiast tych zobowiązań od kredy
tów ponadnormatywnych o ile w części zostały już po
trącone od kredytu normatywnego w _ przypadku gdy 
ustalone dla poszczególnych spółdzielni kwoty kredytu 
normatywnego są niższe od sumy zobowiązań potrąca
nych od kredytu normatywnego.
P/DR/002, Warszawa, dnia 19 stycznia 1954 r.

Kredytowanie spółdzielni pracy
Wyjaśnia się, że przy wyliczaniu funduszów własnych w 

obrocie spółdzielni pracy dla celów analizy zabezpieczenia 
kredytów w oparciu o bilanse kwartalne przyjmuje się 
odprowadzenia z tytułu podatku dochodowego faktycz
nie dokonane (wzór P-18, DSP poz A-1I-1), skorygowane 
o zobowiązania z tytułu podatku dochodowego lub o 
ewentualne nadpłaty (wzór P-19 DSP — dane uzupełnia
jące poz. 1). W ten sposób skorygowane odprowadzenia 
stanowią kwoty naliczone od zysku z tytułu podatku do
chodowego, co jest zgodne z zasadą przyjętą przy spo
rządzaniu oświadczeń C-l.

Przy analizie zabezpieczenia kredytów nadpłaty z ty
tułu podatku dochodowego uznajemy wówczas tylko gdy 
fakt nadpłaty zostanie potwierdzony przez wydział fi
nansowy. Zasada ta ma istotne znaczenie jedynie w przy
padku gdy fundusze własne w obrocie spółdzielni, kształ
tujące się poniżej wymaganego minimum, a po skory
gowaniu ich o nadpłatę podatku dochodowego, osiągną 
co najmniej wysokość 20!’/o sumy normatywu łącznego.

Natomiast w przypadku gdy mimo braku potwierdze
nia nadpłaty przez wydział finansowy i nieuwzględnie
nia nadpłaty przy analizie zabezpieczenia kredytów fun
dusze własne w obrocie wynoszą co najmniej 20°/o sumy 
normatywu łącznego, przy analizie ekonomicznej bilansu 
oraz dla celów porównania funduszów własnych w obro
cie, wynikających z bilansu, z funduszami wyliczonymi 
tv oświadczeniu C-l, oddziały powinny uwzględnić nad
płaty wykazane w bilansie wzór P-19-DW-SP — dane 
hzupełniające poz. la.

Powyższa zasada dotyczy również nadpłat z tytułu 
opłat scentralizowanych.
P/DR/002, Warszawa, dnia 14 stycznia 1954 r.

Kredytowanie przedsiębiorstw znajdujących się pod 
przymusowym zarządem państwowym sprawowanym przez 

spółdzielnie pracy
Wyjaśnia się, że przedsiębiorstwa znajdujące się pod 

przymusowym zarządem państwowym sprawowanym 
przez spółdzielnie pracy mogą być kredytowane przez 
NBP na zasadach ustalonych dla spółdzielni pracy, o ile 
zarząd przymusowy został ustanowiony nad tymi przed
siębiorstwami na podstawie dekretu z dnia 16.XII.1918 r. 
(Dziennik Praw Nr 21/18 poz. 67) w przedmiocie przy
musowego zarządu państwowego lub § 59a Rozporządze
nia Rady Ministrów z dnia 30.1.1947 r. (Dz. U.R.P. Nr 16/47 
poz. 62) w sprawie trybu postępowania przy przejmowa
niu przedsiębiorstw na własność Państwa w brzmieniu 
rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 12.V.1949 r. (Dz. 
U.R.P. Nr 29/49, poz. 212) i, jeśli fundusze własne w obro
cie tych przedsiębiorstw osiągnęły ustalone w Z.P. 84/53 
odnośne minimum, czyli — 20°/o łącznego normatywu. 
P/DR/2043 Warszawa, dnia 14 stycznia 1954 r.

Rozpoczęcie działalności przez spółdzielnie pracy
Za datę rozpoczęcia działalności nowopowstałej spół

dzielni pracy uważa się datę jej zarejestrowania w są
dzie, w przypadku gdy okres rejestrowania się przedłu
ża, — datę złożenia przez spółdzielnię w sądzie wniosku
0 zarejestrowanie.

Gdyby na skutek niezależnych od spółdzielni okolicz
ności faktyczne rozpoczęcie jej działalności gospodarczej 
nastąpiło z poważnym opóźnieniem, może ona, występu
jąc do n/Banku z pierwszym wnioskiem oudzielenie jej 
kredytu do rozliczenia na pokrycie wydatków przewidzia
nych w załączonym do wniosku preliminarzu wydatków
1 wpływów, wyjaśnić przyczyny powstałej zwłoki i prosić 
o uruchomienie jej w/w kredytu w okresie późniejszym 
niż wynikałoby to z daty przyjętej przez nas jak wyżej 
jednak z tym, że przesunięcie to nie wykroczyłoby poza. 
okres ważności otrzymanej przez NBP gwarancji za zo
bowiązania spółdzielni wobec n/Banku. Wyjaśnienia 
spółdzielni w tego rodzaju sprawach muszą być każdo
razowo potwierdzone przez ich jednostki nadrzędne 
(związki branżowe, ekspozytury, oddziały CSI). 
P/DR/2043 Warszawa, dńia 14 stycznia 1954 r.

Nieterminowa sprawozdawczość spółdzielni pracy
Podaje się do wiadomości, że, jak wynika z otrzyma

nych informacji od głównego księgowego Z.S.P. i Rz., 
związki branżowe nie są upoważnione do przedłużania 
ustalonych przez G.U.S. terminów składania sprawo
zdawczości finansowej podległym im spółdzielniom, a 
zatem nie mogą wyrażać zgody na wypłatę spółdzielniom 
pełnej premii w przypadkach przekroczenia przez nie 
tych terminów. Upoważnienie, które za zgodą Minister
stwa Przemysłu Drobnego i Rzemiosła otrzymały w swo
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im czasie związki branżowe, dotyczyło przesuwania ter- 
kwarrał 1953wozdawczości finansowej wyłącznie za I
P/DR/2043 Warszawa, dnia 2 stycznia 1954 r.

Wnioski o kredyt do rozliczenia dla nowopowstałych 
spółdzielni pracy

Spółdzielnie nowopowstałe podlegają kredytowaniu 
przez Bank z zachowaniem przepisów Z.P 84/53 pkt 8

Zgodnie z przepisami I.S. Dział > VI, część B, § 18 pkt.’ 
162/3 nowoutworzone samodzielne przedsiębiorstwa mogą 
korzystać z kredytu do rozliczenia wyłącznie na podsta
wie decyzji właściwego Departamentu Kredytów, do któ
rego oddział winien skierować za pośrednictwem oddzia
łu wojewódzkiego odpowiedni wniosek przedsiębiorstwa.

Spółdzielnie występujące z wnioskami o przyznanie 
kredytu do rozliczenia winny dołączać do wniosków pre
liminarze przewidywanych wydatków i wpływów za okres 
pierwszych trzech miesięcy w rozbiciu na poszczególne 
miesiące, aby na tej podstawie oddziały operacyjne miały 
możność orientowania się w, potrzebach kredytowych 
spółdzielni w poszczególnych miesiącach omawianego 
okresu.

Wspomniane wyżej preliminarze wydatków i wpływów 
muszą odpowiadać następującym warunkom:

1) mogą obejmować jedynie wydatki związane z 
t ksf i roa acjf  Przedsiębiorstwa, przy czym wyjaśnia się, 
ze inne wydatki, jak naprz.: remont lokalu oraz wydatki 
inwestycyjne, stanowiące pierwsze wyposażenie przed
siębiorstwa, winny być pokryte z funduszu udziałowego 
spółdzielni, a w przypadku braku odpowiednich środ
ków — z uzyskanej na ten cel pożyczki z funduszu inwe
stycyjnego właściwej centrali spółdzielczej,

Preltaiinarze muszą być obowiązkowo podpisane 
przez osoby upoważnione do podpisywania za spółdziel
nie oraz ich głównych (starszych) księgowych i następ- 
nie zatwierdzone przez właściwe jednostki nadrzędne 
(I.o. Dział V I częsc B § 18 pkt. 166) jak również posiadać 
podpisy głównych (starszych) księgowych tych jednostek.

Wyjaśnia się, że nadsyłane do Departamentu wnioski 
przez oddziały wojewódzkie o przyznanie kredytów do 

ni,e odP°wiadające podanym wymogom w po
przednich ustępach będą załatwiane odmownie wobec 

dia uniknięcia zbędnej korespondencji należy prze-
Itóre dePa,rtamentU jedynie takie wnioski,
p m p m fro o  dp Wia! aią omawianym wyżej wymogom. P/DR/003 Warszawa, dnia 5 lutego 1954 r.

Wyciqgi z pism Departamentu Planowań la
Finansowanie kapitalnych remontów silników

Stosownie do stanowiska reprezentowanego przez PKPG 
remonty silników winny być finansowane ze środków 
obrotowych, gdyż nie stanowią one odrębnych obiektów 
majątku trwałego (nie figurują pod oddzielną pozycją 
ewidencji inwentarzowej).

Wyjątek od powyższej zasady stanowią jedynie remon
ty silników wykonywane w ramach naprawy głównej ca
łego wozu. W takich przypadkach nakłady poniesione na 
remont silnika winny być realizowane w ramach ogól
nego kosztu na kapitalne remonty.
Pl/KR/136 — Warszawa, dn. 11.1.1954 r.

Scentralizowany rachunek rezerwy awaryjnej
Funkcje jednostki nadrzędnej w stosunku do Dyrekcji 

Okręgowej Kolei Państwowych pełni bezpośrednio Mini
sterstwo Kolei i w związku ż tym centralizowanie rezerwy 
awaryjnej wyjątkowo dokonywane jest na szczeblu re
sortu.

Nie należy zatem kwestionawać przypadków akumulo- 
wania rezerwy awaryjnej na szczeblu Ministerstwa Kolei. 
Pl/KR/136 Warszawa, dn. 26.1.1954 r.

Kryteria dla kwalifikowania remontów kapitalnych
, Je,ślj  wykonany remont, który w etapie planowania za
kwalifikowany został prawidłowo do rzędu kapital
nych — posiada wszelkie techniczne cechy kapitalnego 
remontu — to mimo, iż koszt wykonanego remontu będzie 
nizszy od dolnej granicy kosztu ustalonego dla kapital
nych remontów — jednostka zatwierdzająca plan może 
wyrazie indywidualną zgodę na sfinansowanie go w ra
mach planu kapitalnych remontów.
Pl/KR/136 — Warszawa, dn. 28.1.1954 r.

Realizacja żądań zapłaty w przypadku braku planu 
sfinansowania kapitalnych remontów

Brak planu sfinansowania kapitalnych remontów jak 
również brak danych centralnego zarządu, odnośnie po- 
aziatu amortyzacji — nie może być powodem wstrzyma
nia finansowania.

Potrzeby w_ zakresie kapitalnych remontów z tytułu 
poślizgu jak również na poczet planu kapitalnych remont 
tow roku bieżącego powinny być finansowane w ramach 
amortyzacji, której wysokość należy ustalać w oparciu 
^postanowienia punktu 70 Instrukcji Służbowej Dział

W przypadku gdy pozostałość z roku ubiegłego i' raty
oiuarp^naCy:,ne bież3ceg° nie będą wystarczające do 

^Podkładanych żądań zapłaty — oddziały mo-
w wy?okoIciP«nt fo ^ rStWOm kredytu antycypacyjnego ysoitosci 80 /o faktycznej amortyzacji na kapitalne

bowejntDzL°łk V I/D eSłeg0 (VMe PUnkt 127 IllS trukcii Służ- 
Pl/KR/137 — Warszawa, dn. 31.1.1954 r.

Notyfikacja umów w przypadku braku planów 
sfinansowania kapitalnych remontów

Notyfikacja umów w przypadku braku planów sfinnr. 
sowania kapitalnych remontów polegać winna jedynie 
iPastSl le. rdZemU pfZeZ oddział> że odnośna robota objęta 
śfenia r 7v“ i rzecz°wym kapitalnych remontów bez okre
ślenia czy zleceniodawca posiada środki na sfinansowa
Dział°VI/D (pUnkt 234 podpunkt 1 Instrukcji Służbowej 
Pl/KR/136 — Warszawa, dn. 5.2.1954 r.

Opłacanie żądań zapłaty z tytułu inwestycji 
niescentralizowanych limitowych z r. 1953

westycji Nn FB 189,6/o4 z dnia 18.1.1954 podstawa finan
sowania zobowiązań z r. 1953 z tytułu inwestycji niescen- 
tralizowanych limitowych państwowych przedsiębiorstw 
działających na zasadach rozrachunku gospodarczego 
jest formalnie zatwierdzony plan inwestycji niescentra- 
lizowanych limitowych na rok 1953.

oddziad Posiada formalnie zatwierdzony plan 
inwestycji niescentralizowanych limitowych na rok 1953 
i przedsiębiorstwo (inwestor) otrzymało7 dotacje z bud- 

oddział ,moze Pokrywać wszystkie żądania za- 
płaty dotyczące roku 1953 (poślizg finansowy) z tytułu 
?Q^P^W in^ est;ycyjnych rzecz°wo dokonanych do 3112 
l i l i i  Zgodme z wyjaśnieniem Ministerstwa Finansów 
przelmzjrwana. obecnie inwestorom dotacja budżetowa 
jest przeznaczona na pokrycie inwestycji przewidzianych 
1953ame na r°k 1954, jak 1 na pokrycie zobowiązań z roku
Pl/KR/236 — Warszawa, dn. 4.2'.1954 r.

Dotacje na inwestycje niescentralizowane
Po uzyskaniu wyjaśnienia Ministerstwa Finansów _  

Departament Finansów Budownictwa i Inwestycji (pismo 
z dnia 30.1.54 Nr. FB-396/6/54) komunikujemy:J P 

Dotacje budżetowe na inwestycje niescentralizowane 
limitowe zapisane niewłaściwie na rachunki rozliczenio- 
iW<k bezpośrednich (zamiast na rachunki 501
Iab 504̂ , należy przekazywać na dochód budżetu bieżące- 

~  Dział 7. Rozdział 2 „Zwroty wydatków z lat ubieg
łych właściwej jednostki, która udzieliła dotacji. 
Pl/KR/236 — Warszawa, dn. 6.2.1954 r.


